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Prorektorzy 2008-2012

29 kwietnia 2008 r. w Auli PWr zebrało się Uczelniane Kolegium Elektorów, 
by wybrać prorektorów uczelni na kadencję 2008-2012. Kandydatami do tych 
funkcji byli (od lewej): prof. Eugeniusz Rusiński (W-10), prof. Cezary Madryas 
(W-2), prof. Andrzej Kasprzak (W-4), prof. Jerzy Walendziewski (W-3) i dr inż. 
Zbigniew Sroka (W-10)

Zebranie wyborcze otworzył przewodniczący UKE prof. Władysław Walkowiak. 
W prezydium zasiadali również (od lewej) prof. Ryszard Poprawski (przew. 
UKW), prof. Tadeusz Więckowski (rektor-elekt PWr), prof. Janusz Fleszyński 
(wiceprzew. UKE), doc. Lucyna Górska (sekr. UKE) oraz doc. Janusz 
Górniak

Rektor-elekt przedstawił kandydatów do pełnienia funkcji prorektorów Moment głosowania, w którym uczestniczyło 89 elektorów

Komisja skrutacyjna podaje wyniki głosowania do protokołu
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Wszyscy kandydaci uzyskali poparcie UKE. Gratulacje dla zwycięzców

„Rodzinne” zdjęcie prorektorów z ich wyborcami Nowa ekipa już w komplecie
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Walka nienadaremna
EIT we Wrocławiu nie będzie. Powód? Oficjalne komunika-

ty podają, że polityczny. I właśnie w takich razach chciałoby się 
powiedzieć: dosyć polityki! W bój o siedzibę Instytutu poszliśmy 
całym miastem, a w ostatnim czasie całą Polską – z wizją, argu-
mentami oraz wielkimi emocjami. Ten swoisty kapitał jednak po-
zostanie: na dalszą drogę budowania naszego prestiżu w nauce 
i badaniach. Nadarzy się jeszcze wiele okazji, by udowodnić, że 
sprawdzamy się w odpowiedzialnych rolach. Teraz potrzeba dy-
stansu i spokojnej refleksji. Bo nadszedł czas, który sprzyja odpo-
czynkowi. Życzymy go Państwu jak najwięcej, rozstając się z na-
szymi Czytelnikami na kilka (krótkich!) miesięcy. Dużo słońca! 

Małgorzata Wieliczko
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P rof. Andrzej Kasprzak jest profesorem zwy-
czajnym na Wydziale Elektroniki Politechniki 
Wrocławskiej. Stopień dra nauk technicznych 

w zakresie informatyki nadano Mu w 1979 r. za pracę 
Optymalizacja przepływu pakietów w sieci teleinforma-
tycznej przy użyciu metody podziału i ograniczeń. Sto-
pień dra habilitowanego w zakresie informatyki uzyskał 
w 1989 r. na podstawie rozprawy habilitacyjnej Algoryt-
my równoczesnej optymalizacji przepływów, przepusto-
wości kanałów i struktur topologicznych sieci teleinfor-
matycznych, a tytuł naukowy prof. nauk technicznych 
w 2001 r. 

Działalność naukowa prof. Andrzeja Kasprzaka do-
tyczy głównie problematyki sieci i systemów kompu-
terowych, a w szczególności: zagadnień związanych 
z przepływami w rozległych sieciach komputerowych 
i w internecie oraz metod analizy i projektowania pod-
systemów komunikacyjnych rozległych i lokalnych sieci 
komputerowych. Ma w swoim dorobku 170 opublikowa-
nych prac, a w tym 3 monografie i 2 podręczniki. 

Prof. Andrzej Kasprzak był członkiem komitetów pro-
gramowych ponad 20 zagranicznych i kilkunastu kra-
jowych konferencji. Jest współautorem 20 wdrożonych 
opracowań technicznych z zakresu rozległych i lokal-
nych sieci komputerowych. Był promotorem 4 zakończo-
nych przewodów doktorskich. W tym roku, jeden z Jego 
wychowanków uzyskał stopień dra habilitowanego. Pro-
fesor jest opiekunem kierunku Informatyka na Wydzia-
le Elektroniki oraz opiekunem specjalności systemy 
i sieci komputerowe na tym kierunku. Współuczestniczył 
w opracowaniu programu unikatowego kierunku Tele-
informatyka prowadzonego na Wydz. Elektroniki. Jest 
członkiem komitetów programowych konferencji krajo-
wych i zagranicznych (m.in. corocznych międzynaro-
dowych konferencji Advanced Simulation of Systems 
oraz Modelling and Simulation of Systems odbywają-
cych się w Republice Czeskiej). Przewodniczył sesjom 
na różnych kongresach i konferencjach międzynaro-
dowych oraz krajowych. Recenzował wiele artykułów 
w czasopismach naukowych. Członek Komisji Informatyki 
i Automatyki wrocławskiego Oddziału PAN. 

Pełnił wiele funkcji, m.in. był zastępcą dyrektora In-
stytutu Sterowania i Techniki Systemów ds. dydaktyki. 
W tym Instytucie kierował też Zakładem Teleinforma-
tyki i Telemechaniki. Był organizatorem i jest kierow-
nikiem wydziałowego Zakładu oraz Katedry Syste-
mów i Sieci Komputerowych na Wydz. Elektroniki (od 
1998 r.). W obecnej kadencji jest dziekanem Wydzia-
łu Elektroniki. 

Prof. Andrzej Kasprzak został odznaczony za działal-
ność naukową i dydaktyczną Srebrnym Krzyżem Zasłu-
gi i Brązowym Krzyżem Zasługi oraz wyróżniony Złotą 
Odznaką PWr i odznaką Zasłużony dla Oświaty Woje-
wództwa Legnickiego. Otrzymał dwie Nagrody Ministra, 
kilkanaście Nagród Rektora.

Prorektor 
prof. dr hab. inż. 
Andrzej Kasprzak 
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P rof. Cezary Madryas studiował na Wydziale 
Budownictwa Politechniki Wrocławskiej. Pra-
cuje na stanowisku profesora zwyczajnego. Był 

dyrektorem Instytutu Inżynierii Lądowej PWr (2002-
-2005), jest kierownikiem Zakładu Inżynierii Miejskiej 
(od 1996 r.), członkiem Senatu PWr (od 2002 r.) i dzie-
kanem Wydziału Budownictwa Lądowego i Wodnego 
PWr (od 2005 r.).

Prowadzone przez prof. Cezarego Madryasa ba-
dania i analizy teoretyczne dotyczą zagadnień obli-
czania i funkcjonowania konstrukcji podziemnej infra-
struktury miast w kontekście perspektyw szerokiego 
zainwestowania przestrzeni podziemnej i przystoso-
wania jej do potrzeb miast przyszłości. Brał czynny 
udział – pod względem organizacyjnym i naukowym 
– kreując programy i misje ponad 30 konferencji nau-
kowych i naukowo-technicznych. W środowisku zwią-
zanym z kształtowaniem podziemnej zabudowy miast 
od lat ogromnym uznaniem cieszy się największa 
w kraju (od 1995 r. międzynarodowa) konferencja In-
frastruktura podziemna miast, której Profesor jest głów-
nym animatorem (przewodniczy komitetom naukowe-
mu i organizacyjnemu).

Prof. Cezary Madryas jest autorem lub współau-
torem 129 prac publikowanych, w tym 3 monografii 
i 3 opracowań książkowych o charakterze dydaktycz-
nym, oraz promotorem 5 obronionych (z wyróżnieniem) 
i 2 otwartych przewodów doktorskich.

Jest przewodniczącym Komisji Nauki Oddziału Wro-
cławskiego PZITB, zastępcą przewodniczącego Komi-
tetu Inżynierii Lądowej i Wodnej PAN, przewodniczą-
cym Komisji Budownictwa i Mechaniki wrocławskiego 
Oddziału PAN, zastępcą przewodniczącego Sekcji 
Geotechniki i Infrastruktury Podziemnej KILiW PAN, wi-
ceprzewodniczącym Polskiej Grupy International Tun-
neling Association, a także członkiem European Forum 
on Underground Construction oraz Polskiej i Europej-
skiej Platformy Technologicznej Budownictwa. 

Ma uprawnienia do wykonywania samodzielnych 
funkcji projektanta w specjalności konstrukcyjno-bu-
dowlanej i tytuł rzeczoznawcy budowlanego na te-
renie całego kraju w zakresie konstrukcji budowla-
nych i infrastruktury podziemnej miast. Jest autorem 
lub współautorem 269 raportów serii SPR z prac ba-
dawczych, studialnych i ekspertyzowych, wykonanych 
w Instytucie Inżynierii PWr. Sprawuje funkcje wiceprze-
wodniczącego Dolnośląskiej Okręgowej Izby Inżynie-
rów Budownictwa i przewodniczącego Polskiego Sto-
warzyszenia Technologii Bezwykopowych. 

Prof. Cezary Madryas otrzymał nagrody JM Rekto-
ra PWr, Dziekana Wydziału Budownictwa Lądowego 
i Wodnego, Dyrektora Instytutu Inżynierii Lądowej, Ko-
mitetu Nauki PZITB oraz Ministra. Jest także laureatem 
prestiżowego konkursu o subsydia profesorskie Fun-
dacji na rzecz Nauki Polskiej (edycja: „Mistrz 2005”). 

Prorektor 
prof. dr hab. inż. 
Cezary Madryas
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P rof. Eugeniusz Rusiński jest profesorem zwy-
czajnym na Wydziale Mechanicznym Politech-
niki Wrocławskiej. Stopień doktora otrzymał za 

pracę Zastosowanie metody elementów skończonych 
z uwzględnieniem skręcania nieswobodnego do okre-
ślenia wytrzymałości układów prętowych i prętowo-po-
włokowych, a dra habilitowanego na podstawie dorob-
ku naukowego i monografii Mikrokomputerowa analiza 
ram i nadwozi pojazdów i maszyn roboczych. 

Obszar działalności naukowo-badawczej prof. Euge-
niusza Rusińskiego dotyczy głównie teorii konstrukcji, mo-
delowania, a zwłaszcza komputerowego wspomagania 
projektowania (CAD). Przyczynił się również do rozwoju 
i zastosowania metody elementów skończonych w obli-
czeniach wytrzymałościowych konstrukcji nośnych. 

Działalność naukowa Profesora jest oparta na współ-
pracy z wieloma uniwersytetami zagranicznymi, m.in. 
w Dreźnie, Berlinie, Monachium, Brystolu, Bergen, Kijo-
wie, PURDUE w Stanach Zjednoczonych oraz Metzu. 
Jego dorobek naukowy obejmuje 400 pozycji, w tym: 
3 podręczniki, monografię, skrypt, 45 artykułów zagra-
nicznych (70% z nich znajduje się na liście filadelfijskiej), 
151 artykułów krajowych, 16 referatów zagranicznych, 
187 referatów krajowych, 9 patentów oraz 15 cytowań. 
Jest promotorem 13 prac doktorskich. 

Prof. Eugeniusz Rusiński prowadzi szeroką współpra-
cę z przemysłem krajowym i zagranicznym, a efekty Jego 
prac badawczych zrealizowanych na rzecz gospodarki 
zostały udokumentowane w 420 sprawozdaniach. Wyni-
ki tych analiz wytrzymałościowych były wykorzystane do 
optymalizacji nowo projektowanych konstrukcji nośnych 
pojazdów, maszyn roboczych i urządzeń dla górnictwa 
odkrywkowego i energetyki, a także zostały wdrożone.

Wiele prac badawczych prof. Eugeniusz Rusiński zre-
alizował dla firm i koncernów: VW, BMW, Thyssen Krupp, 
Mercedes-Benz, MAN-Takraf czy VOLVO. Współpracuje 
także z kilkoma firmami w Indiach, m.in. Neyveli Lignite 
Corporation Limited. Był bądź jest kierownikiem: 8 pro-
jektów badawczych, 32 projektów celowych i jednego 
projektu rozwojowego.

Prof. Eugeniusz Rusiński pełnił na PWr funkcję dyrek-
tora Instytutu Konstrukcji i Eksploatacji Maszyn, dziekana 
Wydziału Mechanicznego. Jest też członkiem wielu ko-
mitetów naukowych i towarzystw, a także rzeczoznaw-
cą PZM i SIMP. Jest Honorowym Profesorem Uniwersy-
tetu PURDUE w USA Europäischer Ingenieurpädagoge 
ING-PAED IGIP.  

Prof. Eugeniusz Rusiński otrzymał nagrody naukowe: 
trzykrotnie Prezesa Rady Ministrów, Nagrody Rektora, 
Dziekana, Dyrektora Politechniki Wrocławskiej. Został 
odznaczony: Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Kawa-
lerskim Orderu Odrodzenia Polski, Złotą Odznaką Poli-
techniki Wrocławskiej, Honorową Odznaką „Zasłużony 
Pracownik FAMAGO”, medalami „Zasłużony Pracownik 
Kopalni Węgla Brunatnego TURÓW” i „ADAMÓW” . 

Prorektor 
prof. dr hab. inż. 

Eugeniusz Rusiński
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D oktor Zbigniew Sroka od czasu studiów, tj. od 
1979 roku, jest związany z Wydziałem Mecha-
nicznym Politechniki Wrocławskiej – obecnie na 

stanowisku adiunkta. 
Dyscypliną naukową, której się poświęcił, jest budo-

wa i eksploatacja maszyn. Specjalizuje się w niezawod-
ności maszyn i wymianie ciepła – w szczególności w sil-
nikach spalinowych. 

W dorobku naukowym dra Zbigniewa Sroki znajdu-
ją się: 73 publikacje, w tym 18 o zasięgu międzynaro-
dowym, oraz 55 raportów badawczych i ekspertyz dla 
przemysłu maszynowego. Swoimi osiągnięciami i wie-
dzą dzieli się, realizując wszystkie formy zajęć na uczel-
ni. Jest regularnie zapraszany na wykłady przez uczelnie 
zagraniczne, m.in.  w Wielkiej Brytanii, Belgii, Niemczech, 
Grecji i Finlandii. 

Na Politechnice Wrocławskiej dr Zbigniew Sroka pełnił 
funkcje: pełnomocnika dziekana Wydziału Mechaniczne-
go ds. współpracy z zagranicą, pełnomocnika ds. promo-
cji, wydziałowego koordynatora Europejskich Programów 
Współpracy. Obecnie jest prodziekanem ds. studenckich. 
Od 12 lat jest nieprzerwanie opiekunem Akademickiego 
Klubu Motorowego APANONAR, pomagając w organi-
zacji seminariów, zlotów, pokazów, wystaw itp. 

Działalność akademicka dra Zbigniewa Sroki ukierun-
kowana jest na studentów. To z myślą o nich podpisał po-
nad 20 umów międzynarodowych, z których skorzystało 
ponad 200 osób. Pozyskiwał i realizuje europejskie pro-
jekty edukacyjne w ramach tzw. studiów intensywnych 
i rozwojowych. Obecnie jest europejskim liderem progra-
mowym modułu kształcenia II stopnia z zakresu silników 
spalinowych prowadzonego w języku angielskim Master 
of Automotive Engineering. Czynnie uczestniczy w orga-
nizowaniu prezentacji i pokazów dla uczniów szkół po-
nadgimnazjalnych, akcjach szkoleniowych dla studentów 
z zakresu pierwszej pomocy medycznej, pomocy dla 
dzieci z domów dziecka. Orientuje się w kwestiach zwią-
zanych z wolontariatem i działalnością charytatywną na 
rzecz młodych ludzi – tych w potrzebie i zagubionych. 

Swoją wiedzę i umiejętności organizacyjne dr Zbigniew 
Sroka zdobywał w harcerstwie oraz w Automobilklubie 
Dolnośląskim – jako licencjonowany sędzia sportu moto-
rowego i dyrektor techniczny rajdów o randze mistrzostw 
Europy. Umiejętności kierowania zespołem zdobywał rów-
nież podczas rocznej służby wojskowej. Pracował rów-
nież w Centrum Naukowym Górnictwa „Poltegor” i Ko-
palni Węgla „Bełchatów”. Jest współzałożycielem (1988) 
Spółdzielni Mieszkaniowej dla pracowników Politechniki, 
w której pełnił funkcje przewodniczącego Rady Nadzor-
czej i członka Zarządu. Na uczelni współorganizował tak-
że słynne Rajdy Samochodowe „O Kropelce”, propagując 
ideę ekonomicznej i ekologicznej jazdy samochodem. 

Uznanie dla działalności dra Zbigniewa Sroki znalazło 
odbicie w przyznanych Mu licznych odznaczeniach, nagro-
dach oraz wyróżnieniach państwowych i uczelnianych. 

Prorektor 
ds. Studenckich 

dr inż. Zbigniew Sroka 
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P rof. Jerzy Walendziewski jest absolwentem 
technologii chemicznej Wydziału Chemiczne-
go Politechniki Wrocławskiej. Studia dokto-

ranckie ukończył (1977) obroną pracy Badania kata-
lizatorów selektywnego uwodornienia węglowodorów 
nienasyconych w benzynach wtórnych. Habilitował się 
w 1992 r. W latach 1977-2005 pracował w Instytucie Che-
mii i Technologii Nafty i Węgla Wydziału Chemicznego 
PWr, od 2005 roku w Wydziałowym Zakładzie Chemii 
i Technologii Paliw na stanowisku profesora. 

Obiektem zainteresowań naukowych prof. Jerzego Wa-
lendziewskiego jest technologia przetwarzania i właściwo-
ści paliw oraz kataliza stosowana w przetwórstwie paliw 
i ochronie środowiska. W ostatnich latach zajmuje się ba-
daniami nad syntezą, właściwościami i zastosowaniami 
materiałów superporowatych, zastosowaniem fotokatalizy 
do oczyszczania wód i rozszczepieniem wody w celu wy-
twarzania wodoru, a także technologią utylizacji odpadów, 
głównie przeróbką tworzyw sztucznych na paliwa. 

Jest autorem 133 prac naukowych w tym kilkuna-
stu patentów, kilku wdrożeń przemysłowych i 126 opra-
cowań dla przemysłu. Zamieszczał swoje publikacje 
w uznanych czasopismach o zasięgu międzynarodo-
wym, m.in.: Applied Catalysis, Fuel, Fuel Processing 
Technology, Erdöl u. Kohle, Industrial Enginering Che-
mistry Research, International Journal of Photoenergy, 
Energy & Fuels, Catalysis Today, oraz w krajowym Prze-
myśle Chemicznym. 

Prof. Jerzy Walendziewski uczestniczył w kilkudziesię-
ciu konferencjach krajowych i międzynarodowych, współ-
organizował (także jako przewodniczący KO) cykliczną, 
międzynarodową konferencję Catalysis and Adsorption 
in Fuel Processing and Environmental Protection. Jest 
członkiem komitetów naukowych kilku konferencji o za-
sięgu krajowym i międzynarodowym. Wypromował trzech 
doktorów, trzy następne doktoraty są w trakcie realiza-
cji. Od lat dziewięćdziesiątych jest opiekunem specjalno-
ści technologia chemiczna ropy naftowej i gazu (obecnie 
technologia chemiczna ropy naftowej i węgla).

Działalność organizacyjna prof. Jerzego Walendziew-
skiego na Politechnice Wrocławskiej jest związana z Jego 
licznymi funkcjami, m.in. zastępcy dyrektora Instytutu 
Chemii i Technologii Nafty i Węgla (1996-1999), dyrek-
tora Instytutu Chemii i Technologii Nafty i Węgla (1999-
-2002 i 2002-2005) oraz dwukrotnie pełnioną funkcją 
przewodniczącego Komisji Finansowej Rady Wydziału 
Chemicznego. Obecnie jest kierownikiem Wydziałowe-
go Zakładu Chemii i Technologii Paliw. 

Prof. Jerzy Walendziewski został odznaczony za dzia-
łalność naukowo-badawczą i dydaktyczną Złotą Odzna-
ką PWr i Brązowym Krzyżem Zasługi. Jest także laure-
atem Nagrody Ministra Nauki i Szkolnictwa Wyższego 
(1980). Otrzymał kilkanaście nagród Rektora PWr, Dzie-
kana Wydziału Chemicznego oraz Dyrektora Instytutu 
ChiTNiW.

Prorektor 
prof. dr hab. inż. 

Jerzy Walendziewski 
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P rof. Stanisław K. Medeksza uro-
dził się w 1942 r. w Wilnie. Absol-
went Wydziału Architektury PWr 

(1968), z którym związał się zawodowo. 
Tu uzyskał doktorat (1977) za nagrodzo-
ną przez rektora PWr pracę: Ekspozycja 
i percepcja ruin zabytkowych w krajobra-
zach zurbanizowanych. Przedmiotem jego 
pracy habilitacyjnej (1992) była Willa Te-
zeusza w Nea Pafos na Cyprze. Rezyden-
cja antyczna. W 1995 r. został profeso-
rem nadzwyczajnym, a w 2007 r. uzyskał 
tytuł profesora.

Szerokie zainteresowania skierowały 
Go najpierw ku historii polskiej średnio-
wiecznej architektury obronnej (badania 
i prace konserwatorskie m.in. w zamkach: 
Rokitnicy, Bohotnicy, Świdnicy, Strzelcach 
Opolskich, Iłży, Urazie, Lubinie i w Janow-
cu. W 1970 r. podjął współpracę z arche-
ologami śródziemnomorskimi z UAM 
w Poznaniu (1970-1976; 1992-2001 
– udział w badaniach archeologiczno-archi-
tektonicznych Polskiej Ekspedycji Arche-
ologicznej UAM w bułgarskim Novae). 

Prof. Medeksza od 1979 r. współ-
pracuje z Polskim Centrum Archeologii 
Śródziemnomorskiej UW w Kairze. Był 
członkiem Polskiej Misji Archeologicznej 
w Aleksandrii, kierowanej przez dr. M. Ro-
dziewicza, i w Tell Atrib, pod kierunkiem 
dr B. Ruszczyc. W latach 1980-1985 pra-
cował w Polskiej Misji Archeologicznej 
w Starej Dongoli (Sudan), którą kierował 
dr S. Jakobielski. Pełnił też funkcję Głów-
nego Architekta Polskiego Centrum Arche-
ologii Śródziemnomorskiej UW w Kairze 
(1981-1985).

W latach 1981-2006 pracował w Pol-
skiej Misji Archeologicznej w Nea Pafos 
na Cyprze, którą kieruje prof. W.A. Da-
szewski, a także w Polsko-Egipskiej Misji 
Konserwatorskiej w świątyni Totmesa III 
w Deir El Bahari (1985-1991), którą kie-
rowała prof. J. Lipińska.

Od 1995 r. jest kierownikiem Polsko-
-Egipskiej Misji Konserwatorskiej w Ma-
rina El Alamein.  

Brał udział w badaniach nad architek-
turą wczesnochrześcijańską na Cherso-

nezie na Krymie (1999-2001). Tymi pol-
sko-ukraińskimi pracami kieruje dr A.B. 
Biernacki.

Profesor pełnił na Wydziale Architek-
tury PWr funkcje: zastępcy dyrektora 
w Instytucie Historii Architektury, Sztuki 
i Techniki do spraw współpracy z zagra-
nicą (1987-90), prodziekana (1990-1992 
i 2002-2005) i dziekana (1993, 1993-1996, 
1996-1999 oraz obecnie – od 2005).

Za działalność dydaktyczną, naukową 
i organizacyjną prof. Medeksza uzyskał 
4 nagrody dziekana i 17 nagród rektora 
oraz liczne wyróżnienia. Jest laureatem 
(1977) zespołowej I nagrody na konkursie 
SARP nr 603 na koncepcję zagospodaro-
wania terenu przyklasztornego w Trzebni-

cy, wyróżnienia za konserwację Willi Te-
zeusza na Cyprze (1983), przyznanego 
przez Towarzystwo Historyczno-Arche-
ologiczne w Pafos na Cyprze, meda-
lu (wraz z listem gratulacyjnym) rektora 
UW (1986). 

Otrzymał wyróżnienia (2000, 2003) 
za kierownictwo naukowe wyróżnionych 
prac doktorskich i dyplom ministra kultury 
(2003) za udział w pracach Głównej Komi-
sji Konserwatorskiej i wkład w ratowanie 
dziedzictwa kulturowego. Jako kierownik 
misji w Marina El Alamein należy do grona 
laureatów Nagrody Ministra Spraw Zagra-
nicznych za wybitne osiągnięcia w dzie-
dzinie badań archeologicznych za grani-
cą (2005). 

Prof. Medeksza został odznaczony: 
Brązową Odznaką SARP (1977), Złotym 
Krzyżem Zasługi (1989), Złotą Odzna-
ką Politechniki Wrocławskiej (1995), Me-
dalem Edukacji Narodowej (1998), Zło-
tą Odznaką Ministra Kultury „Za opiekę 
nad zabytkami” (2003) i Brązowym Me-
dalem „Zasłużony Kulturze Gloria Artis” 
(2005).

DZIEKAN WYDZIAŁU ARCHITEKTURY (W-1) 
PROF. DR HAB. INŻ. ARCH. STANISŁAW K. MEDEKSZA

PRODZIEKANI NA WYDZIALE ARCHITEKTURY

ds. nauki i kształcenia kadry 
– prof. dr hab. inż. arch. Elżbieta TROCKA-LESZCZYŃSKA

ds. dydaktyki – dr inż. arch. Bogusław WOWRZECZKA
ds. studenckich – dr inż. arch. Andrzej PONIEWIERKA
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P rof. Jerzy Hoła podjął pracę w In-
stytucie Budownictwa po ukoń-
czeniu studiów (1976) na Wy-

dziale Budownictwa Lądowego i Wodnego 
PWr. Jego doktorat (1984) dotyczył Ana-
lizy procesu niszczenia wybranych struk-
tur betonowych przy wykorzystaniu me-
tody ultradźwiękowej i emisji akustycznej, 
zaś habilitacja (2000) nastąpiła w oparciu 
o monografię Naprężenia inicjujące i kry-
tyczne a destrukcja naprężeniowa w beto-
nie ściskanym. Od 2001 r. pracuje na sta-
nowisku profesora nadzwyczajnego PWr. 
W 2007 r. Prezydent RP nadał Mu tytuł 
profesora nauk technicznych. 

W latach 1996-2002 był zastępcą dyrek-
tora Instytutu Budownictwa ds. współpracy 
z przemysłem. Od 2002 r. pełni funkcję dy-
rektora Instytutu Budownictwa, kierownika 
Zakładu Budownictwa Ogólnego, kierowni-
ka Akredytowanego Laboratorium Badaw-
czego Instytutu Budownictwa. Od 2002 r. 
jest także członkiem Senatu PWr. 

Prof. Jerzy Hoła od wielu lat prowadzi 
intensywną działalność naukowo-dydak-
tyczną i inżynierską. W obszarze budow-
nictwa ogólnego zajmuje się wpływem 
czynników technologicznych i eksploata-
cyjnych na destrukcję naprężeniową beto-
nu i możliwościami wykorzystania metod 
nieniszczących ich w badaniu. Interesuje 
się zastosowaniem sztucznych sieci neu-
ronowych do identyfikacji wybranych cech 
mechanicznych betonu. W ostatnich la-
tach pracuje też nad zwalczaniem zawilgo-
ceń masywnych murowanych ścian zabyt-
kowych budynków – interesuje się oceną 
skuteczności i efektywności metod wymu-
szonego osuszania. Ma znaczący udział 
w wykorzystanych w praktyce pracach 
nad doborem i oceną przydatności me-
tod zabezpieczeń przeciwwilgociowych. 
Zajmował się bardzo znanymi obiektami: 
ratuszem wrocławskim, budynkiem Osso-
lineum we Wrocławiu, głównym gmachem 
Uniwersytetu Wrocławskiego i budynkiem 
Akademii Rycerskiej w Legnicy.

Wśród ponad 160 opublikowanych 
przez Niego prac wiele ukazało się w cza-

sopismach o zasięgu międzynarodowym, 
np.: ACI Materials Journal, NDT& E Inter-
national, Materials and Structures, Jour-
nal of Civil Engineering and Management, 
Beton und Sthalbetonbau, Bautechnik, 
Archives of Civil Enginerring, Archives 
of Acoustics, Engineering Transactions. 
Prof. Jerzy Hoła jest autorem lub współ-
autorem 3 książek (2 nagrodzono w kon-
kursach ministerialnych), kilku rozdziałów 
w książkach, 6 wzorów użytkowych. Wy-
promował 3 doktorów. Recenzował w su-
mie kilkanaście prac doktorskich, habi-
litacyjnych i książek. Zrealizował kilka 
grantów badawczych zamówionych przez 
KBN i MEiN.

Prowadził na Wydziale BLiW wszystkie 
formy zajęć dydaktycznych, między inny-
mi z: budownictwa ogólnego, budownic-
twa mieszkaniowego, budownictwa uprze-
mysłowionego, technologii budownictwa, 
konstrukcji prefabrykowanych i badań nie-

niszczących. Był opiekunem około 60 prac 
dyplomowych. 

Ma uprawnienia budowlane i wykonaw-
cze. Jest rzeczoznawcą mykologiczno-bu-
dowlanym i rzeczoznawcą budowlanym, 
wpisanym do krajowego rejestru w Głów-
nym Inspektoracie Nadzoru Budowlane-
go. Opracował ponad 350 ekspertyz i po-
nad 60 projektów budowlanych.

Jako dyrektor Instytutu Budownictwa 
doprowadził do akredytacji w 2003 r. La-
boratorium Badawczego Instytutu Budow-
nictwa w Polskim Centrum Akredytacji. To 
pierwszy w Polsce przypadek przyznania 
takiej akredytacji budowlanemu laborato-
rium badawczemu wyższej uczelni.

Jest wiceprzewodniczącym Ogólno-
polskiej Sekcji Ochrony Budowli przed 
Korozją Biologiczną Komitetu Trwałości 
Budowli ZG PZiTB, członkiem: Sekcji In-
żynierii Materiałów Budowlanych i Fizy-
ki Budowli Komitetu Inżynierii Lądowej 
i Wodnej PAN, Komisji Budownictwa i Me-
chaniki Oddziału PAN we Wrocławiu oraz 
Komitetu Nauki PZiTB.

Prof. J. Hoła uhonorowany został Zło-
tym Krzyżem Zasługi, Złotą Odznaką PWr, 
Złotymi Odznakami stowarzyszeń nauko-
wo-technicznych NOT, PZiTB i PSMB, 
2 nagrodami Ministra (Infrastruktury i Bu-
downictwa), kilkunastoma nagrodami Rek-
tora PWr i Dziekana WBLiW PWr.

DZIEKAN WYDZIAŁU BUDOWNICTWA LĄDOWEGO 
I WODNEGO (W-2) PROF. DR HAB. INŻ. JERZY HOŁA

PRODZIEKANI NA WYDZIALE BUDOWNICTWA 
LĄDOWEGO I WODNEGO

ds. nauki i rozwoju kadr – dr hab. inż. Jan BIEŃ, prof. PWr
ds. ogólnych – prof. dr hab. inż. Elżbieta STILGER-SZYDŁO
ds. dydaktyki – dr inż. Piotr PIETRASZEK
ds. studenckich – dr inż. Piotr BERKOWSKI
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PRODZIEKANI NA WYDZIALE CHEMICZNYM

ds. studenckich – prof. Jadwiga SOŁODUCHO
ds. dydaktyki – prof. Piotr DROŻDŻEWSKI
ds. nauki – prof. Andrzej OŻYHAR
ds. ogólnych – prof. Andrzej TROCHIMCZUK

P rof. Andrzej Matynia jest absol-
wentem Wydziału Chemiczne-
go Politechniki Wrocławskiej 

(1970) w dziedzinie: nauki techniczne 
– dyscyplina: inżynieria chemiczna i tech-
nologia chemiczna. Specjalizuje się w za-
kresie krystalizacji masowej z roztworów, 
konstrukcji krystalizatorów i projekto-
wania procesowego. Do Jego najważ-
niejszych osiągnięć naukowych można 
zaliczyć m.in. opracowanie podstaw fi-
zykochemicznych krystalizacji siarczanu 
sodu z układów wieloskładnikowych, ki-
netyki krystalizacji okresowej i ciągłej wi-
taminy C i L-sorbozy – półproduktu do jej 
otrzymywania, z zastosowaniem rozpusz-
czalników wodno-alkoholowych do otrzy-
mywania witaminy C o czystości farma-
ceutycznej. 

Od kilku lat Profesor intensywnie roz-
wija badania nad procesami krystaliza-
cji z reakcją chemiczną strącania trudno 
rozpuszczalnych soli: siarczanu baru, hy-
droksyapatytu i struwitu. Te dwie ostatnie 
sole są przedmiotem zainteresowań wielu 
ośrodków badawczych na świecie, doty-
czą bowiem niezwykle aktualnego proble-
mu tzw. recyklingu fosforu, tj. wydziela-
nia ze ścieków, roztworów odpadowych, 
gnojowicy, uryny itp. fosforanów i ich dal-
szego wykorzystania np. w rolnictwie. Ba-
dania te są realizowane w ramach kilku 
projektów badawczych, w tym rozwojo-
wego. Równoległym obszarem zaintere-
sowań badawczych i technicznych prof. 
Matyni są krystalizatory. Opracował kilka 
nowych, oryginalnych konstrukcji krysta-
lizatorów ze strumienicą cieczową lub ga-
zową, tworzących nową rodzinę aparatów 
do prowadzenia procesów ciągłej krystali-
zacji masowej, w tym z reakcją chemicz-
ną. Konstrukcje są chronione patentami, 
niektóre zostały wdrożone. 

Prof. Matynia jest autorem lub współ-
autorem 1 monografii, ponad 200 opubli-
kowanych prac naukowych, 15 patentów, 
14 opracowanych projektów procesowych 
instalacji przemysłowych, 14 wdrożeń. 
Pełnił i pełni następujące funkcje: prodzie-
kana Wydziału Chemicznego ds. dydak-

tyki i spraw studenckich (1996-2002), do-
radcy prorektora ds. zapewnienia jakości 
kształcenia (2002-2005), przewodniczą-
cego Uczelnianej Rady Akredytacyjnej 
na PWr (2002-2005), zastępcy dyrekto-
ra Instytutu Technologii Nieorganicznej 
i Nawozów Mineralnych ds. nauki i rozwoju 
kadry (2002-2005), prodziekana Wydziału 
Chemicznego ds. ogólnych (2005-2008), 
członka Senatu PWr (od 2002), eksperta 
Państwowej Komisji Akredytacyjnej (PKA) 
dla kierunku Inżynieria chemiczna i proce-
sowa (od 2003), eksperta Uniwersyteckiej 
Komisji Akredytacyjnej (UKA) dla kierunku 
Chemia (od 2001), eksperta Komisji Akre-

dytacyjnej Uczelni Technicznych (KAUT) 
dla kierunku Włókiennictwo (od 2001), 
rzeczoznawcy (od 1985) i biegłego (od 
1999) w zakresie technologii chemicz-
nej nieorganicznej, inżynierii procesowej 
i ocen oddziaływania na środowisko. 

Wśród nagród, które otrzymał prof. An-
drzej Matynia, należy wymienić: dwie na-
grody Ministra, nagrodę Senatu, liczne na-
grody JM Rektora, Dziekana, Dyrektora 
Instytutu i inne za działalność naukową, 
dydaktyczną, techniczną, organizacyjną 
i stowarzyszeniową (SITPChem). Zo-
stał również odznaczony: Złotą Odznaką 
PWr (1985), Złotą Odznaką Honorową 
SITPChem (1985), Złotą Odznaką Zasłu-
żony dla Województwa Wrocławskiego 
i Miasta Wrocławia (1987), Srebrnym Krzy-
żem Zasługi (1988), Srebrną i Złotą Od-
znaką Honorową NOT (1990, 1996), Od-
znaką Honorową za Zasługi dla Oświaty 
(1996), Medalem Wojciecha Świętosław-
skiego (1997), Medalem Komisji Edukacji 
Narodowej (2002).

DZIEKAN WYDZIAŁU CHEMICZNEGO (W-3)
PROF. ZW. DR HAB. INŻ. ANDRZEJ MATYNIA
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PRODZIEKANI NA WYDZIALE ELEKTRONIKI

ds. toku studiów I i II roku – studia stacjonarne I stopnia 
– dr inż. Ewa SZLACHCIC

ds. toku studiów V roku – studia magisterskie i IV roku – studia inżynierskie 
– dr inż. Iwona POŹNIAK-KOSZAŁKA

ds. toku studiów III-IV roku – studia magisterskie i III roku – studia inżynierskie 
– dr inż. Mirosław SZYMANOWSKI

ds. sprawy socjalnych studentów i finansów 
– dr hab. inż. Ryszard ZIELIŃSKI, prof. PWr

ds. studiów zaocznych – dr inż. Zbigniew ZAJDA

P rof. dr hab. inż. Jan Zarzycki uro-
dził się w 1949 roku we Wrocławiu. 
W 1972 r. ukończył studia na Wy-

dziale Elektroniki (SPPT) PWr, gdzie obro-
nił rozprawę doktorską (1975) i uzyskał 
stopień dra hab. (1986). Tytuł profesora 
otrzymał w 2004 r. Od 1991 r. jest zatrud-
niony jako prof. nadzw. w Inst. Telekomu-
nikacji, Teleinformatyki i Akustyki na Wy-
dziale Elektroniki. Kieruje Katedrą Teorii 
Sygnałów. 

Działalność naukowa prof. Zarzyckie-
go dotyczy głównie problematyki ortogo-
nalnej filtracji cyfrowej sygnałów losowych 
wyższych rzędów. Wśród Jego najważniej-
szych osiągnięć jest m.in. opracowanie 
metodologii ortogonalnej parametryzacji 
Schura tej klasy sygnałów oraz teorii nie-
liniowych rozwinięć ortogonalnych sygna-
łów niegaussowskich w uogólnione, wie-
lowymiarowe stochastyczne funkcjonalne 
szeregi Fouriera względem wielowymiaro-
wych baz ortonormalnych w izomorficznych 
przestrzeniach Hilberta, z wykorzystaniem 
teorii systemów nieliniowych klasy Volter-
ry-Wienera. 

Jego dorobek naukowy obejmuje ok. 
140 prac (w tym 2 monografie i książkę),  
w wydawnictwach krajowych i zagranicz-
nych oraz prezentowanych na wielu mię-
dzynarodowych i krajowych konferencjach 
i sympozjach. Wygłaszał liczne wykłady na 
uczelniach zagranicznych. Współautor wie-
lu opracowań technicznych z zakresu za-
stosowań cyfrowego przetwarzania sy-
gnałów oraz współrealizator projektów 
badawczych i badawczo-rozwojowych 
w kraju i za granicą (m.in. CPBP, CPBR, 
RPBR, KBN, MNiSW, NATO). Czło-
nek komitetów programowych konferen-
cji międzynarodowych i krajowych (m.in. 
ECCTD, ICSES, TOiUE). Współpracował 
lub współpracuje z: Delft University of Tech-
nology, Network Theory Section (Holan-
dia), Katholieke Universiteit te Leuven, 

ESAT Laboratory (Belgia), King’s College, 
University of London, Horsens University 
(Dania), University of Gallway (Irlandia), 
Université Paris XII – Val de Marne, Labo-
ratoire d’Informatique Industrielle et d’Auto-
matique, Division Ingénierie des Signaux 
(Francja), NATO C3 Agency, Sensors and 
Surveillance Branch, Command and Con-
trol Systems Division (Holandia). 

Profesor był promotorem 5 przewodów 
doktorskich (3 wyróżnione rozprawy), 
w tym 1 w trybie co-tutelle; obecnie jest 
promotorem 4 przewodów. Opracował 
10 recenzji prac doktorskich, 3 recenzje ha-
bilitacyjne oraz recenzję doktoratu h.c. Jest 

opiekunem specjalności sygnały w teleko-
munikacji cyfrowej na kierunku Elektronika 
i telekomunikacja. 

Pełnił lub pełni liczne funkcje na PWr 
(m.in. zastępcy pełnomocnika rektora ds. 
praktyk studenckich, zastępcy dyr. Instytu-
tu Telekomunikacji i Akustyki ds. dydakty-
ki, pełnomocnika prorektora PWr ds. ogól-
nouczelnianych studenckich laboratoriów 
komputerowych), a ponadto m.in.: sekreta-
rza Oddz. Wrocławskiego Polskiego Towa-
rzystwa Akustycznego, przewodniczącego 
Oddz. Wrocławskiego Polskiego Towarzy-
stwa Elektrotechniki Teoretycznej i Sto-
sowanej, sekretarza generalnego WTN, 
członka Sekcji Telekomunikacji Komitetu 
Elektroniki i Telekomunikacji PAN,  prze-
wodniczącego RN Wojskowego Instytu-
tu Techniki Inżynieryjnej we Wrocławiu, 
przewodniczącego Środowiskowego Ze-
społu Koordynacyjnego WASK. 

Prof. Jan Zarzycki został odznaczony: 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodze-
nia Polski, Złotym Krzyżem Zasługi, Zło-
tą Odznaką PWr. Otrzymał nagrody: Wy-
działu IV Nauk Technicznych PAN, Ministra 
Oświaty i Szkolnictwa Wyższego, liczne na-
grody Rektora i Dziekana oraz towarzystw 
naukowych.

DZIEKAN WYDZIAŁU ELEKTRONIKI (W-4)
PROF. DR HAB. INŻ. JAN ZARZYCKI
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P rof. Marian Sobierajski urodził się 
w 1947 r w Czechowie, w Świę-
tokrzyskiem. Studia na Wydzia-

le Elektrycznym PWr ukończył w 1971 r. 
W tym samym roku podjął pracę na Po-
litechnice Wrocławskiej, najpierw w Sa-
modzielnym Zakładzie Systemów Elek-
troenergetycznych, a następnie Instytucie 
Energoelektryki. Doktorat otrzymał w 1976 r. 
za rozprawę Probabilistyczna metoda ob-
liczania rozpływów mocy. Za habilitację 
w 1988 r. pt. Probabilistyczne nieliniowe 
równania węzłowe do obliczania rozpły-
wów mocy otrzymał nagrodę IV Wydziału 
PAN. Od 1992 r. pracował na stanowisku 
profesora nadzwyczajnego, a od 1999 r. 
– na stanowisku profesora zwyczajnego. Ty-
tuł profesora otrzymał w 1996 r. Odbył trzy 
staże: w Kanadzie na Hamilton University 
oraz dwa w kraju (Państwowa Dyspozy-
cja Mocy i Zakład Energetyczny Wrocław). 
Jest członkiem Stowarzyszenia Elektryków 
Polskich, CIGRE (International Council on 
Large Electric Systems), Wrocławskiego To-
warzystwa Naukowego, Sekcji Systemów 
Elektroenergetycznych PAN.

Prof. Sobierajski prowadził wszystkie 
formy zajęć dydaktycznych na studiach 
stacjonarnych, niestacjonarnych i pody-
plomowych. Obecnie wykłada systemy 
elektroenergetyczne, automatyzację sys-
temów elektroenergetycznych, informa-
tykę w elektrotechnice. Był projektodaw-
cą (1989), organizatorem (1989-1993) 
i opiekunem merytorycznym (1989-1999) 
Laboratorium Komputerowego Wydziału 
Elektrycznego. Jest współautorem 5 skryp-
tów dydaktycznych i autorem programów 
komputerowych w Matlabie, stosowanych 
w Laboratorium Systemów Elektroenerge-
tycznych (program obliczania rozpływów 
mocy, program analizy zwarć symetrycz-
nych i niesymetrycznych, program badania 
stabilności lokalnej i przejściowej).

Profesor prowadzi badania naukowe 
w dyscyplinie elektrotechnika – w obszarze 
wiedzy dotyczącej sieci i systemów elektro-
energetycznych. Opracował metody badań 
w zakresie zastosowań losowego charakte-
ru informacji w modelach matematycznych 
systemów elektroenergetycznych wykorzy-

stywanych do analizy stanów ustalonych 
i nieustalonych. Ma w dorobku 178 publi-
kacji i 123 prace niepublikowane, 12 cy-
towań wg Science Citation Index. Uzyskał 
2 patenty USA. Jest współautorem 3 ksią-
żek w języku polskim: Sieci elektroener-
getyczne (1993), Analiza systemów elek-
troenergetycznych (1996), Programowanie 
w Matlabie dla elektryków (2005) oraz 
książki w języku angielskim Electrical po-
wer system analysis in Matlab (2007). 

Prof. Sobierajski był organizato-
rem konferencji międzynarodowych 
(COST244, MEPS96, CAEE97) i krajo-
wych (ELSAF97, ELSAF99, SIECI98, SIE-
CI2000). Pełnił funkcje członka komitetów 
naukowych konferencji zagranicznych (IA-
STED Power Energy Systems, Electrical 
Power Quality and Utilization, Short Cir-

cuit in Power Systems), był członkiem 
Rady Programowej czasopisma Komite-
tu Elektrotechniki PAN Jakość i Użytko-
wanie Energii Elektrycznej, jest członkiem 
Rady Programowej czasopisma Electri-
cal Power Quality and Utilization Journal. 
W latach 2001-2003 był przedstawicielem 
Komitetu Badań Naukowych w Brukseli 
przy 5. Programie Ramowym w obsza-
rze Energy Subcommittee. Wypromował 
6 doktorów, recenzował 7 monografii ha-
bilitacyjnych do druku, był recenzentem 
6 rozpraw habilitacyjnych i 15 rozpraw 
doktorskich, opiniował 3 wnioski o nadanie 
tytułu profesora. Jest stałym recenzentem 
IASTED, artykułów do czasopism zagra-
nicznych i krajowych, a także ministerial-
nych projektów badawczych.

Pełnił różne funkcje organizacyjne 
związane z procesem dydaktycznym 
i naukowo-badawczym. Był m.in. człon-
kiem Senatu PWr (1990-1993), sekreta-
rzem Sekcji Systemów Elektroenerge-
tycznych Komitetu Elektrotechniki PAN 
(1991-1993), dyrektorem Instytutu Ener-
goelektryki PWr (1993-1999), dziekanem 
W-5 w kadencji 2005-2008.

DZIEKAN WYDZIAŁU ELEKTRYCZNEGO (W-5) 
PROF. DR HAB. INŻ. MARIAN SOBIERAJSKI

PRODZIEKANI NA WYDZIALE ELEKTRYCZNYM

ds. studiów niestacjonarnych – dr inż. Adam GUBAŃSKI
ds. rozwoju i współpracy międzynarodowej – dr hab. inż. Waldemar REBIZANT
ds. studenckich – dr hab. inż. Jan ZAWILAK, prof. PWr
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P rof. Lech Gładysiewicz jest absol-
wentem Wydział Mechanicznego 
Politechniki Wrocławskiej (1974), 

specjalność maszyny i urządzenia górni-
cze, oraz Podyplomowego Studium Na-
ukoznawstwa i Pedagogiki PWr (1976). 
W 1979 r. obronił pracę doktorską na pod-
stawie rozprawy Metoda obliczania sił 
w cięgnach przenośnika taśmowego wie-
lonapędowego z taśmowym napędem po-
średnim. Habilitację uzyskał w 1990 r. na 
Akademii Górniczej we Freibergu (Niem-
cy), na Wydziale Nauk Technicznych 
(Methode zur Ermittlung der Hauptwider-
stände des Gurtbandförderers unter be-
sonderer Berücksichtigung der Gurteigen-
schaften – polski tytuł: Metoda obliczania 
oporów głównych przenośnika taśmowego 
ze szczególnym uwzględnieniem własno-
ści taśmy). W 1995 r. został prof. nadzw. 
PWr, a tytuł profesora nauk technicznych 
otrzymał w 2004 r. 

Profesor jest specjalistą z zakresu ma-
szyn górniczych i transportu kopalnianego. 
W pracach badawczych koncentruje się na 
zagadnieniach związanych z transportem 
taśmowym. Ma znaczące osiągnięcia we 
współpracy z przemysłem, głównie z gór-
nictwem rud miedzi i górnictwem węgla 
brunatnego. Na podstawie Jego badań 
powstał system komputerowy do obli-
czeń projektowych przenośników taśmo-
wych, wdrożony i stosowany w kopalniach 
węgla brunatnego oraz rud miedzi, a tak-
że w kilku zakładach produkujących prze-
nośniki taśmowe. Wiele prac badawczych 
prof. Gładysiewicza ma wdrożenia prze-
mysłowe. Wśród nich m.in. nowatorskie 
rozwiązania techniczne oraz prototypy, ta-
kie jak: pierwszy w Polsce przenośnik ru-
rowy w Hucie Miedzi „Głogów”; taśmowy 
napęd pośredni w Kopalni Miedzi „Rud-
na”; opracowany w ramach projektu ce-
lowego prototypowy przenośnik moduło-
wy do ekstremalnie niskich pokładów rud 
miedzi w kopalni Polkowice-Sieroszowi-
ce (autor patentu); nowe krążniki o mini-
malnych oporach ruchu z uszczelnieniem 
ferromagnetycznym zastosowane w KWB 
„Bełchatów” (współautor patentu).

Prof. Gładysiewicz zdobywał doświad-
czenia naukowe także za granicą, m.in. 
w Holandii (Uniwersytet Techniczny Delft, 
Sekcja Transportu Wydziału Bud. Maszyn) 
i w Niemczech (Uniwersytet w Magdebur-
gu oraz Uniwersytet Clausthal). 

Był i jest wykonawcą projektów badaw-
czych, finansowanych ze środków budże-
towych na naukę, m.in.: Model przenośni-
ka z trasą krzywoliniową (1996 – kierownik 
projektu), Nowy typ przenośnika taśmowe-
go (2000 – kierownik projektu), Optyma-
lizacja konstrukcji krążników pod kątem 
obniżenia kosztów ich produkcji i eksplo-
atacji (kierownik projektu).

Dorobek naukowy prof. Gładysiewi-
cza obejmuje ponad 130 publikacji, w tym 
wiele zagranicznych, oraz 4 patenty. Jest 

autorem książki Przenośniki taśmowe. 
Teoria i obliczenia, w której przedstawił 
własne metody obliczeń projektowych róż-
nych typów przenośników taśmowych.

Wśród funkcji, które Profesor pełnił na 
PWr, są: prodziekan Wydz. Górniczego 
(1990-1991), dyrektor Instytutu Górnictwa 
(1991-1993), dziekan Wydz. Górniczego 
i członek senatu (1993-1996), kierownik 
Zakładu Systemów Maszynowych w Inst. 
Górnictwa (od 2002), dyrektor Inst. Górnic-
twa i członek senatu (1996-2002), dziekan 
Wydz. Geoinżynierii, Górnictwa i Geologii 
i członek senatu (od 2005). Ponadto jest 
założycielem i przewodniczącym KN kwar-
talnika Transport Przemysłowy, był człon-
kiem Rady Nadzorczej Zakładów Mecha-
nicznych LENA w Wilkowie (1996-2000). 

Prof. Gładysiewicz otrzymał szereg na-
gród i wyróżnień, m.in.: I Nagroda NOT 
„Mistrz techniki” Zagłębia Miedziowego, 
II Nagroda Federacji Stowarzyszeń Na-
ukowo-Technicznych NOT Dolnego Ślą-
ska „Dolnośląski Wicemistrz Techniki 
w roku 2001”, Nagroda Senatu PWr za 
szczególne osiągnięcia w nauczaniu, Na-
groda Ministra NSWiT za pracę doktorską.

DZIEKAN WYDZIAŁU GEOINŻYNIERII, GÓRNICTWA 
I GEOLOGII (W-6) PROF DR HAB. INŻ. LECH GŁADYSIEWICZ

PRODZIEKANI NA WYDZIALE 
GEOINŻYNIERII, GÓRNICTWA I GEOLOGII

ds. nauki i rozwoju kadry naukowej – dr hab. inż. Wojciech CIĘŻKOWSKI
ds. studenckich – dr inż. Marek SIKORA
ds. dydaktyki – dr inż. Andrzej WAJDA
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D r hab. Jan Danielewicz, prof. PWr, 
urodził się 25 stycznia 1952 roku 
w Kotli, woj. dolnośląskie. Studia na 

Politechnice Wrocławskiej, na Wydziale In-
żynierii Sanitarnej (obecnie Inżynierii Śro-
dowiska), ukończył w 1976 r., uzyskując 
z wyróżnieniem dyplom magistra inżynie-
ra. W październiku 1976 r. rozpoczął stu-
dia doktoranckie w Instytucie Inżynierii Che-
micznej i Urządzeń Cieplnych na Wydziale 
Inżynierii Sanitarnej PWr. W 1984 r. obro-
nił pracę doktorską, traktującą o wymianie 
ciepła w dwufazowych, zamkniętych termo-
syfonach i regulacji temperatury ich pracy 
z wykorzystaniem gazów niekondensują-
cych. Habilitował się w 2002 r. W 1978 r. 
odbył 3-miesięczny staż naukowy w Insty-
tucie Wymiany Ciepła i Masy im. Łykowa 
w Mińsku.

Dotychczasowa działalność naukowo-
badawcza prof. Danielewicza jest związa-
na głównie z badaniami zjawisk i procesów 
wymiany ciepła i mechaniki płynów w urzą-
dzeniach mających zastosowanie w inżynie-
rii środowiska. Szczególnie badał procesy 
w rurach cieplnych (heat pipes) z różnymi ro-
dzajami struktur kapilarnych, w kolektorach 
słonecznych i wymiennikach ciepła. Zaj-
muje się ponadto ekonomiką zaopatrzenia 
w energię cieplną, audytami energetyczny-
mi oraz certyfikacją energetyczną.

W dorobku naukowo-badawczym Pro-
fesora jest 125 prac, w tym 67 opubliko-
wanych, wśród nich 4 podręczniki i 15 pu-
blikacji zagranicznych. Brał czynny udział 
w międzynarodowych konferencjach na-
ukowych International Heat Pipe Confe-
rence, m.in. w Pekinie, Albuquerque, Stutt-
garcie oraz Tokio. 

W ramach działalności dydaktyczno-wy-
chowawczej jest związany przede wszyst-
kim z kształceniem studentów Wydzia-
łu Inżynierii Środowiska PWr. Prowadził 
wszystkie formy dydaktyczne bloku ta-
kich przedmiotów, jak ogrzewnictwo i cie-
płownictwo, ekonomika gospodarki ciepl-
nej, ekonomika ochrony środowiska, fizyka 
przegród budowlanych i niekonwencjonal-
ne źródła energii.

W zakresie działalności organizacyjnej 
prof. Danielewicz pełnił funkcję prodzieka-
na Wydziału Inżynierii Środowiska (1992-
-1995 oraz 2002-2008). W latach 1996-2006 
był zastępcą kierownika Katedry Klimatyza-
cji i Ciepłownictwa. W kadencji 2005-2008 
został powołany na PWr na członka zespo-
łu ds. Procesu Bolońskiego oraz zespołu ds. 
punktów ECTS. Jest członkiem sekcji Klima-
tyzacji i Ogrzewnictwa KILiW PAN.

Prof. Jan Danielewicz jest laureatem 
międzynarodowego konkursu „Koncep-
cja zaopatrzenia w ciepło Centrum Kultury 
Ekologicznej Dwór Czarne w Jeleniej Gó-
rze” (1995).

Kierował grantami w ramach programu 
rządowego CPBP 02.04 oraz grantem KBN, 

dotyczącym termosyfonowych układów od-
zysku ciepła.

Wielokrotnie nagradzany nagrodami 
JM Rektora i Dziekana Wydziału Inżynie-
rii Środowiska PWr. Został odznaczony: 
Złotą Odznaką Politechniki Wrocławskiej 
(1996), Medalem Komisji Edukacji Naro-
dowej (2006) oraz nadanym przez Prezy-
denta RP Srebrnym Medalem za Długolet-
nią Służbę (2008).

Żona prof. Danielewicza, Regina, jest 
pracownikiem Zakładu Biochemii Aka-
demii Medycznej, syn Andrzej (absol-
went Wydziału Informatyki i Zarządzania 
PWr) jest pracownikiem firmy Apple (An-
glia), syn Wojciech (absolwent Wydzia-
łu Inżynierii Środowiska PWr) prowadzi 
własną działalność gospodarczą w za-
kresie inżynierii cieplnej, natomiast syn 
Krzysztof jest uczniem liceum i trenuje 
piłkę nożną w klubie MKS Parasol Wro-
cław (którego wiernym kibicem jest oj-
ciec, podobnie jak drużyny MKS Parasol 
w Dolnośląskiej Lidze Juniorów, w któ-
rej także gra syn Krzysztof). Profesor ma 
dwoje wnucząt – Amelię (4 lata) i Konrada 
(3 miesiące).

DZIEKAN WYDZIAŁU INŻYNIERII ŚRODOWISKA (W-7) 
DR HAB. INŻ. JAN DANIELEWICZ, PROF. PWR

PRODZIEKANI NA WYDZIALE INŻYNIERII ŚRODOWISKA

ds. studiów niestacjonarnych, ZOD-ów 
– dr hab. inż. Małgorzata KABSCH-KORBUTOWICZ

ds. dydaktyki – dr inż. Marta SEBASTIAN
ds. studenckich – dr inż. Andrzej DZIUBEK
ds. organizacji – dr inż. Piotr JADWICZAK 
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D r hab. inż. Jerzy Świątek, prof. 
nadzw. PWr, urodził się 30 wrze-
śnia 1953 roku w Jaśle. Studia 

wyższe odbył w latach 1972-1977 na 
Wydziale Elektroniki Politechniki Wro-
cławskiej. Stopień doktora nauk tech-
nicznych uzyskał 28 września 1979 
roku, a stopień doktora habilitowanego 
– 24 czerwca 1987 roku. Pracę naukowo-
-dydaktyczną rozpoczął na stanowisku ad-
iunkta w 1979 r., w Instytucie Cybernetyki 
Technicznej, a po reorganizacji kontynu-
ował ją w Instytucie Sterowania i Techniki 
Systemów w Zakładzie Systemów Stero-
wania. Na stanowisko docenta został po-
wołany 28 czerwca 1988 r., na stanowisku 
profesora nadzwyczajnego PWr na Wy-
dziale Informatyki i Zarządzania został za-
trudniony 1 czerwca 1991 r. (od 1996 r. na 
czas nieokreślony). 

Prof. Jerzy Świątek ma w swoim do-
robku ponad 70 opublikowanych prac na-
ukowych, w tym 42 indywidualne, z cze-
go jedną monografię. Jest współautorem 
dwóch skryptów. Jego prace są publikowa-
ne w wydawnictwie PAN, wydawnictwach 
naukowo-technicznych i w wydawnic-
twach zagranicznych (m.in. North-Hol-
land, Hemisphere, IEEE Trans. SMC). 
Ponadto jest autorem lub współautorem 
ponad 40 prac niepublikowanych – spra-
wozdań z realizacji prac badawczych. 
Był promotorem kilku przewodów dok-
torskich.

Zainteresowania naukowe Profeso-
ra skupiają się wokół zagadnień identyfi-
kacji i jej zastosowań, a dotyczą identyfi-
kacji systemów złożonych i odpowiednich 
systemów informatycznych. W szczegól-
ności są to prace skupione wokół proble-
mów identyfikacji dwustopniowej, zagad-
nień identyfikacji kompleksów operacji 
(systemów sieciowych) oraz identyfika-
cji systemów relacyjnych. Kierował sze-
regiem prac badawczych, m.in: Modelo-
wanie i identyfikacja systemów złożonych 
z wykorzystaniem sieci neuronalnej (2001-
2002, 2004-2005), Metody i algorytmy 
modelowania, identyfikacji i sterowania 

adaptacyjnego w systemach złożonych 
(2002-2003). 

Prof. Świątek pełnił funkcje: zastęp-
cy dyrektora ds. dydaktyki Instytutu Ste-
rowania i Techniki Systemów, następnie 
prodziekana ds. dydaktyki, przez dwie 
kadencje dziekana Wydziału Informatyki 
i Zarządzania Politechniki Wrocławskiej. 

W latach 2002-2005 był prorektorem ds. 
nauczania.

Jest przewodniczącym Kolegium Pro-
rektorów uczelni dolnośląskich, przewod-
niczącym Komisji Akredytacyjnej Uczelni 
Technicznych (KAUT), członkiem i eksper-
tem PKA. Prof. Jerzy Świątek jest człon-
kiem: Komitetu Automatyki i Robotyki Pol-
skiej Akademii Nauk, Komisji Informatyki 
i Automatyki PAN Oddział Wrocław, sek-
cji Komputerowych Systemów Wspo-
magania Decyzji – Komitetu Informatyki 
PAN, Wrocławskiego Towarzystwa Nau-
kowego.

Wśród odznaczeń, które otrzymał prof. 
Jerzy Świątek, znajdują się m.in. Srebrny 
Krzyż Zasługi oraz Medal Komisji Eduka-
cji Narodowej.

DZIEKAN WYDZIAŁU INFORMATYKI I ZARZĄDZANIA (W-8) 
DR HAB. INŻ. JERZY ŚWIĄTEK, PROF. PWR

PRODZIEKANI NA WYDZIALE 
INFORMATYKI I ZARZĄDZANIA

ds. nauczania – dr hab. inż. Janusz MARTAN
ds. studenckich – dr inż. Mariusz MAZURKIEWICZ
ds. organizacji – dr hab. inż. Adam GRZECH, prof. PWr
ds. nauki i współpracy z gospodarką – wakat
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WŁADZE DZIEKAŃSKIE 2008-2012

P rof. Maciej Chorowski urodził się 
2 maja 1958 roku we Wrocła-
wiu. Po zdaniu egzaminów ma-

turalnych w roku 1977 we wrocławskim 
V Liceum Ogólnokształcącym podjął stu-
dia na Wydziale Mechaniczno-Energe-
tycznym Politechniki Wrocławskiej. Stu-
dia ukończył w roku 1982, uzyskując tytuł 
mgr. inż. mechanika o specjalności chłod-
nictwo. W tym samym roku rozpoczął pra-
cę na stanowisku asystenta w Instytucie 
Techniki Cieplnej i Mechaniki Płynów 
PWr. W latach 1987-88 odbył roczny staż 
w Zakładzie Aparatury Kriogenicznej „Krio-
pan“ Instytutu Niskich Temperatur i Badań 
Strukturalnych PAN we Wrocławiu.

Od ukończenia studiów w 1982 roku 
prowadzi prace badawcze związane 
z technologiami skraplania gazów, roz-
wojem chłodziarek kriogenicznych, za-
stosowaniami mieszanin gazów w chłod-
nictwie i kriogenice oraz wykorzystaniem 
nadprzewodnictwa do budowy magne-
sów i urządzeń energetycznych. Jego 
zainteresowania naukowe obejmują rów-
nież perspektywy wykorzystania nad-
przewodnictwa wysokotemperaturowe-
go i kriotechniki w energetyce, ciekłego 
wodoru i gazu ziemnego jako nośników 
energii, zastosowań niskich temperatur 
w medycynie oraz inżynierii bezpieczeń-
stwa systemów kriogenicznych i akcele-
ratorów. 

Pracę doktorską pt. Analiza porów-
nawcza chłodziarek Linde-Hampsona 
zasilanych czynnikami o różnych wła-
snościach prof. Chorowski obronił w roku 
1990, uzyskując tytuł doktora nauk tech-
nicznych. Habilitował się w roku 2000 
na Wydziale Mechaniczno-Energetycz-
nym na podstawie monografii Modelowa-
nie termohydrauliki dekondukcji magne-
sów nadprzewodzących, a w roku 2002 
został mianowany na stanowisko pro-
fesora nadzwyczajnego PWr. W latach 
2002-2008 pełnił funkcję prodziekana, 
a następnie dziekana Wydziału. Obecnie 
kieruje Zakładem Automatyki i Kriogeniki 
w Instytucie Inżynierii Lotniczej, Proceso-
wej i Maszyn Energetycznych.

W latach 1990-1995 odbył kilkakrotnie 
krótkoterminowe staże badawcze w Stan-
ford University w USA oraz Leeds Uni-
versity w Wielkiej Brytanii. Od 1993 roku 
współpracuje z Międzynarodową Organi-
zacja Badań Jądrowych CERN w Gene-
wie, gdzie pracował w latach 1996-1998 
i współuczestniczył w projektowaniu sys-
temu kriogenicznego akceleratora Lar-
ge Hadron Collider. Bierze również udział 
w pracach Inter-University Accelerator Cen-
tre w New Delhi, gdzie prowadzi wykłady 
z podstaw kriogeniki i wymiany ciepła w ni-
skich temperaturach. Jest koordynatorem 
prac konsorcjum polskich uczelni, wykonu-

jących prace badawcze na rzecz koncernu 
Électricité de France (EDF). Kieruje wydzie-
lonym zadaniem realizowanym w ramach 
projektu CARE (Coordinated Accelerator 
Research in Europe) w ramach 6. Programu 
Ramowego UE. Od roku 2007 współpracuje 
z ITER International Organization w zakre-
sie prac rozwojowych systemu kriogenicz-
nego tokamaka ITER, będącego prototy-
pem przyszłych reaktorów wytwarzających 
energię elektryczną w oparciu o reakcję fu-
zji wysokotemperaturowej. 

Prof. Maciej Chorowski jest wiceprze-
wodniczącym komisji Liquefaction and 
separation of gases Międzynarodowego 
Instytutu Chłodnictwa z siedzibą w Pary-
żu oraz członkiem International Cryoge-
nic Engineering Committee (ICEC) w Zu-
rychu. Uczestniczy w przedsięwzięciach 
związanych z transferem technologii do 
przemysłu, pełni funkcję łącznika prze-
mysłu polskiego z CERN, jest inicjatorem 
i jednym z twórców Wrocławskiego Parku 
Technologicznego. 

DZIEKAN WYDZIAŁU MECHANICZNO-ENERGETYCZNEGO (W-9) 
DR HAB. INŻ. MACIEJ CHOROWSKI, PROF. PWR

PRODZIEKANI NA WYDZIALE 
MECHANICZNO-ENERGETYCZNYM

ds. nauki i współpracy z zagranicą – dr hab. inż. Marek GAWLIŃSKI, prof. PWr
ds. dydaktyki – dr inż. Maria MAZUR
ds. studenckich – dr inż. Aleksander SULKOWSKI
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P rof. Edward Chlebus urodził się 
w 1948 roku. Tytuł mgra inż. uzy-
skał w 1972 r., doktora nauk tech-

nicznych – w 1978 r., dr. habilitowanego 
w 1993 r. Prof. nadzw. Politechniki Wro-
cławskiej został w 1996 r., a prof. tytular-
nym jest od 2000 r. Absolwent studiów 
podyplomowych Szkoły Biznesu CSU 
w Connecticut (1994). Na stanowisko kie-
rownika Zakładu Obrabiarek, Automatyza-
cji i Organizacji Produkcji został powołany 
w 2002 r. Organizator i kierownik laborato-
riów: CAD/CAM i Rapid Prototyping/Rapid 
Tooling/Reverse Engineering w Instytucie 
Technologii Maszyn i Automatyzacji. Dy-
rektorem Instytutu był w latach 1993-1999 
i obecnie – od 2005 r. 

Zainteresowania i dorobek naukowy 
prof. Chlebusa mieszczą się w następu-
jących obszarach: Projektowanie, techni-
ki CAx – zagadnienia metodologii projek-
towania, ze szczególnym uwzględnieniem 
wspomagania technikami komputerowymi 
(na ten temat została wydana monografia, 
która była rozprawą habilitacyjną Profeso-
ra). Rozwinięta metodologia oraz opraco-
wane programy komputerowe znalazły 
szczególne zastosowanie w projektowa-
niu układów nośnych obrabiarek; Rozwój 
produktu i modelowanie procesów wy-
twórczych – prace naukowe skupiały się 
głównie na opracowywaniu strukturalnego 
modelu produktu i procesów jego wytwa-
rzania, wariantowania struktury produktu, 
a w ostatnich trzech latach na technolo-
giach rapid prototyping-rapid tooling – tech-
nologie RP/RT; Zarządzanie i inżynieria 
produkcji – główne zadania badawcze sku-
piały się na: badaniach i analizie przepły-
wu informacji w zarządzaniu przedsiębior-
stwem produkcyjnym, a w szczególności 
w obszarach projektowania, technicznego 
przygotowania produkcji oraz planowania 
i sterowania produkcją; integracji funkcjo-
nalnej przedsiębiorstwa oraz modelowa-
niu i projektowaniu przepływu procesowo 
zorientowanych danych procesów pro-
dukcyjnych; modelowaniu oraz symulacji 
i optymalizacji procesów wytwórczych i pro-

dukcyjnych w systemowo zintegrowanym 
środowisku przedsiębiorstwa. Zajmował się 
także opracowaniem metod i algorytmów 
dla systemów PDM/PLM przeznaczonych 
dla zarządzania produkcją w MSP oraz 
w korporacyjnie zorganizowanych holdin-
gach wytwórczych.

Prof. Chlebus odbył staże naukowe na 
uniwersytetach w Stuttgarcie, Antwerpii, 
Londynie, Leuven oraz Goeteborgu. Jego 
dorobek naukowy obejmuje 212 pozycji, 
2 książki, 2 monografie, 2 skrypty, 46 ar-
tykułów w wydawnictwach krajowych i za-
granicznych, 108 referatów wygłoszonych 

w kraju i za granicą oraz 86 opracowań dla 
przemysłu. Wypromował 14 doktorów. Jest 
autorem recenzji 23 prac doktorskich, 8 ha-
bilitacyjnych i 5 wniosków profesorskich.

Jest członkiem rad programowych cza-
sopism: Zarządzanie Przedsiębiorstwem 
i Mechanik, recenzentem naukowym Inter-
national Journal of Production Research, 
Wielka Brytania (od 1999) oraz Czeskiej 
Agencji Grantów Naukowych (od 1999), 
a także kierownikiem 3 projektów Leo-
nardo da Vinci i wykonawcą 5 projektów 
w ramach 6. Programu Ramowego EU. Od 
2004 r. – ekspert i członek High Level Gro-
up oraz SG EPT MANUFUTURE przy Ko-
misji EU, koordynator Sieci Doskonałości 
Procesy Produkcyjne w Polsce (od 2004), 
koordynator Polskiej Platformy Technolo-
gicznej Procesy Produkcyjne.

Prof. Edward Chlebus jest przedsta-
wicielem Polski w grupie ad hoc przy EC 
ds. EIT (od 2006) oraz w FP7 – obszar 
NMP (Nanotechnologies, Materials and 
Production).

DZIEKAN WYDZIAŁU MECHANICZNEGO (W-10) 
PROF. DR HAB. INŻ. EDWARD CHLEBUS

PRODZIEKANI NA WYDZIALE MECHANICZNYM

ds. studiów stacjonarnych – dr hab. Mieczysław SZATA
ds. studiów stacjonarnych – dr hab. inż. Andrzej AMBROZIAK, prof. PWr
ds. studiów niestacjonarnych – dr inż. Stanisław IŻYKOWSKI
ds. studenckich – dr inż. Tadeusz LEWANDOWSKI
ds. finansów i rozwoju wydziału – dr hab. inż. Tadeusz SMOLNICKI, prof. PWr
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P rof. Zbigniew Olszak urodził się 
w 1946 roku. Odbył studia magi-
sterskie w zakresie matematyki 

stosowanej na Uniwersytecie Wrocławskim 
(1972). W 1978 uzyskał doktorat z geome-
trii różniczkowej, a w 1989 habilitował się. 
Tytuł naukowy profesora w dziedzinie ma-
tematyki otrzymał w 2004 r. Na Politechni-
ce Wrocławskiej jest zatrudniony od 1972 r. 
Na stanowisko profesora nadzwyczajnego 
mianowano Go w 1993 r., a na stanowisko 
profesora zwyczajnego – w 2007 r.

Profesor pracuje naukowo w specjal-
ności geometria różniczkowa. Główny 
obiekt Jego badań naukowych to rozma-
itości riemannowskie i pseudoriemannow-
skie, w szczególności te rozmaitości róż-
niczkowe, które są wyposażone w różnego 
typu struktury prawie kontaktowe metrycz-
ne i prawie hermitowskie. Do najważniej-
szych osiągnięć naukowych prof. Olszaka 
należą: wyniki dotyczące krzywizny roz-
maitości kontaktowych metrycznych (pra-
ca ma już kilkadziesiąt cytowań, a metoda 
w niej zastosowana została umieszczona 
w monografii); twierdzenia związane z ba-
daniem krzywizny rozmaitości prawie ko-
symplektycznych, które zapoczątkowały 
systematyczne badania w tym zakresie 
i zostały potem rozwinięte, m.in. w pracach 
jego uczniów; konstrukcja klasy lewonie-
zmienniczych struktur prawie parahermi-
towskich na podwójnych półproduktach 
grup Liego. 

Prof. Olszak prowadzi wykłady na 
WPPT na kierunku Matematyka z: analizy 
matematycznej, podstaw teorii rozmaitości 
różniczkowych i analizy na rozmaitościach, 
wybranych działów geometrii różniczkowej 
i podstaw teorii rozmaitości Riemanna oraz 
seminaria z teorii grup Liego i algebr Lie-
go z zastosowaniem do geometrii różnicz-
kowej. Na innych wydziałach prowadzi wy-
kłady: z analizy matematycznej, analizy 
wektorowej, algebry liniowej i równań róż-
niczkowych zwyczajnych. Sprawuje opie-
kę nad studentami z indywidualnym progra-
mem studiów na WPPT. Opiekuje się grupą 
studentów w ramach programu Erasmus. 

Jest autorem bądź współautorem progra-
mów przedmiotów matematycznych.

Był dyrektorem Instytutu podczas trzech 
kadencji (1991-96 i 2005-2008) oraz przed-
stawicielem Wydziału w Senacie PWr 
w kilku kadencjach. Uczestniczył w pracach 
komisji instytutowych, wydziałowych i se-
nackich. Począwszy od 1993 r. jest człon-
kiem Uczelnianego Kolegium Elektorów.

Opublikował ponad 50 prac nauko-
wych. Osiągnięte rezultaty prezentował 
na ponad 40 międzynarodowych i 6 krajo-
wych konferencjach naukowych z geome-
trii różniczkowej. Ma ponad 280 cytowań, 
z tego 33 są zarejestrowane w (Extended) 
Science Citation Index.

Prof. Olszak jest promotorem trzech za-
kończonych i jednego otwartego przewo-
du doktorskiego, recenzentem czterech 
rozpraw doktorskich i jednej habilitacyjnej. 
Kieruje zespołem geometrii różniczkowej 
i jest współprowadzącym środowisko-
we seminarium z geometrii różniczkowej, 
w którym uczestniczą pracownicy kilku wro-
cławskich uczelni, a także kierownikiem 
grantów CPBP, grantu KBN i kilkudzie-
sięciu zleceń wewnętrznych. Brał udział 
w organizowaniu bądź uczestniczył w komi-
tetach naukowych pięciu konferencji i zjaz-
dów naukowych. Jest członkiem Polskiego 
Towarzystwa Matematycznego, American 
Mathematical Society, Tensor Society (Ja-
ponia), autorem kilkudziesięciu recenzji 
dla czasopism matematycznych oraz re-
cenzentem w Zentralblatt für Mathematik 
i Mathematical Reviews. Utrzymuje kontak-
ty naukowe z geometrami z zagranicy. Wy-
głaszał referaty na zaproszenie. 

Prof. Zbigniew Olszak został odznaczo-
ny: Złotą Odznaką Politechniki Wrocław-
skiej, Srebrnym Krzyżem Zasługi, Meda-
lem Komisji Edukacji Narodowej.

DZIEKAN WYDZIAŁU PODSTAWOWYCH PROBLEMÓW 
TECHNIKI (W-11) PROF. DR HAB. ZBIGNIEW OLSZAK

PRODZIEKANI NA WYDZIALE 
PODSTAWOWYCH PROBLEMÓW TECHNIKI

ds. studenckich – dr inż. Stefan GIŻEWSKI
ds. dydaktyki – prof. dr hab. inż. Ryszard GONCZAREK
ds. finansowych – dr hab. Marian HOTLOŚ
ds. badań naukowych i organizacji – prof. dr hab. inż. Henryk KASPRZAK

Fo
t. 

ar
ch

iw
um



20 nr 222

WŁADZE DZIEKAŃSKIE 2008-2012

P rof. Andrzej Dziedzic urodził się 
w 1957 roku w Żarowie (woj. dolno-
śląskie). W 1981 r. z wyróżnieniem 

ukończył Wydział Elektroniki PWr. W 1986 r. 
uzyskał doktorat, a habilitację w 2001 r. Pra-
cuje na PWr od 1983 r. – kolejno na stano-
wiskach młodszego specjalisty, specjalisty, 
starszego specjalisty, adiunkta naukowo-dy-
daktycznego (1994). W marcu 2007 r. został 
profesorem nadzwyczajnym PWr.

Jego zainteresowania naukowe doty-
czą szeroko rozumianej techniki warstw 
grubych, czyli technologii mikroelektro-
nicznej, w której elementy lub układy war-
stwowe są wytwarzane drogą sitodruku 
i obróbki temperaturowej odpowiednich 
past elektronicznych. Ważne wyniki uzy-
skał m.in. w badaniach: nowych materia-
łów znajdujących zastosowanie w tech-
nice grubowarstwowej (wykorzystywał tu 
niestandardowe metody ich diagnosty-
ki), polimerowych warstw przewodzących 
i rezystywnych, czujników i przetworników 
grubowarstwowych oraz w technikach si-
todruku i wypalania w fotowoltaice. Jego 
najnowsze prace dotyczą technologii ni-
skotemperaturowej ceramiki współwypa-
lanej (LTCC), zwłaszcza mikroplanarnych 
i mikroobjętościowych elementach bier-
nych (np. rezystorów, kondensatorów, ter-
mistorów i warystorów) wykonywanych 
w/na strukturach LTCC, wykorzystania 
teorii perkolacji do opisu właściwości fi-
zycznych materiałów kompozytowych 
i grubowarstwowych mikrogeneratorów ter-
moelektrycznych jako źródeł zasilania mi-
krosystemów autonomicznych.

Prof. Dziedzic jest autorem (współauto-
rem) około 220 publikacji (w tym 45 arty-
kułów w czasopismach z listy filadelfijskiej 
i 15 w innych) oraz 40 prac niepublikowa-
nych. Wg bazy SCI jego prace były cyto-
wane ok. 130 razy. 

Czynnie uczestniczył w realizacji 8 pro-
jektów badawczych – sześciu własnych 
(w tym dwóch jako kierownik) i dwóch za-
mawianych. Obecnie kieruje dwoma gran-
tami promotorskimi, uczestniczy w jednym 
projekcie własnym i trzech projektach ba-
dawczo-rozwojowych.

W latach 1995-2006 Profesor prowadził 
33 prace dyplomowe magisterskie i inży-
nierskie. Opiekun i przewodniczący komisji 
egzaminów dyplomowych dla specjalności 
elektronika, fotonika, mikrosystemy. W la-
tach 2002-2007 był pełnomocnikiem dzie-
kana ds. jakości nauczania i organizatorem 
seminariów wydziałowych. 

Wypromował dwóch doktorów. Jest pro-
motorem 3 kolejnych rozpraw doktorskich. 
Recenzował 7 rozpraw doktorskich (2 za 
granicą, 2 w innych ośrodkach krajowych 
i 3 na PWr) i 3 monografie habilitacyjne. 
Przygotował też dwie recenzje dorobku na-
ukowego w przewodzie habilitacyjnym.

Jest członkiem Editorial Advisory Board 
czasopism Microelectronics Reliability 

i Journal of Microelectronics and Electronic 
Packaging. Był prezydentem Sekcji Polskiej 
IMAPS (International Microelectronics and 
Packaging Society) w latach 2003-2005 (we 
wrześniu 2007 został wybrany po raz dru-
gi na prezydenta-elekta Sekcji), zaś w la-
tach 2005-2007 na sekretarza ELC (Euro-
pean Liaison Committee) IMAPS. Jest 
członkiem-założycielem Polskiego Oddzia-
łu IEEE CPMT (Components, Packaging 
and Manufacturing Technology), człon-
kiem i sekretarzem Komisji Inżynierii Mate-
riałowej przy Oddziale PAN we Wrocławiu 
(od 1996) oraz członkiem Sekcji Technologii 
Elektronowej i Technologii Materiałów Elek-
tronicznych (od 1996), jak też Sekcji Mikro-
elektroniki (od 2002) Komitetu Elektroniki 
i Telekomunikacji PAN. Pracował w komi-
tetach programowych, naukowych i orga-
nizacyjnych wielu konferencji międzynaro-
dowych i krajowych.

Prof. Andrzej Dziedzic jest laureatem 
nagrody Wydziału IV Nauk Technicznych 
PAN (2003) i 12 nagród Rektora Politech-
niki Wrocławskiej, został też odznaczony 
Srebrnym Krzyżem Zasługi (2005). 

DZIEKAN WYDZIAŁU ELEKTRONIKI MIKROSYSTEMÓW 
I FOTONIKI (W-12) DR HAB. INŻ. ANDRZEJ DZIEDZIC, PROF. PWR

PRODZIEKANI NA WYDZIALE ELEKTRONIKI 
MIKROSYSTEMÓW I FOTONIKI

ds. ogólnych – dr inż. Jacek RADOJEWSKI
ds. nauczania – dr inż. Ryszard KORBUTOWICZ
ds. studenckich – prof. Zbigniew KOWALSKI
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WYDARZENIA

W swoim ostatnim rankingu 
szkół wyższych „Perspekty-
wy” i „Rzeczpospolita” uzna-

ły Politechnikę za 7. uczelnię w kra ju, 
plasując ją jednocześnie na drugiej 
pozycji wśród uczelni technicznych. 
Akademickie Centrum Informacyjne 
z Poznania uznało natomiast PWr za naj-
lepszą w rankingu ogólnym, jak i w swo-
jej kategorii uczelnię w Polsce.

Poświadczeniem tego ostatniego fak-
tu stało się wręczenie 29 maja br. specjal-
nej statuetki, którą w imieniu Politechniki 
odebrał jej rzecznik prasowy. Uroczystość 
odbyła się przy okazji wręczenia certyfi -
katów „Wiarygodna Szkoła” uczelniom 

Jak oceniano Politechnikę Wrocławską
Ranking ogólny

Poz. Szkoła Typ
Siła

intelektualna
uczelni

Umiędzynarodowienie
uczelni

Baza
dydaktyczno-naukowa

Przyjazne 
studiowanie Suma

Pozycja
w rankingu
ogólnym

1. Politechnika Wrocławska techniczny 26,44 12,96 13,38 35,00 100,00 1
2. Uniwersytet Warszawski uniwersytet 24,32 8,69 17,17 33,78 95,65 2
3. Uniwersytet Jagielloński w Krakowie uniwersytet 28,64 5,84 17,49 29,42 92,73 3

Ranking – typ techniczny

Poz. Szkoła
Siła

intelektualna
uczelni

Umiędzynarodowienie
uczelni

Baza
dydaktyczno-naukowa

Przyjazne 
studiowanie Suma

Pozycja
w rankingu
ogólnym

1. Politechnika Wrocławska 26,44 12,96 13,38 35,00 100,00 1

2. Akademia Górniczo-Hutnicza 
im. Stanisława Staszica w Krakowie 25,56 2,72 17,89 31,94 88,99 6

3. Politechnika Warszawska 24,38 3,85 14,91 24,24 76,77 11
Źródło: http://www.aci.pl/wiarygodna_szkola/index.php?pokaz=rankingi

Paweł Czuma, rzecznik PWr i kierownik Działu 
Promocji, Informacji i Rekrutacji, odbiera 
nagrodę dla naszej uczelni 
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niepublicznym – ten projekt ACI zreali-
zowało po raz czwarty. (Możliwość posłu-
giwania się znakiem „Wiarygodna Szkoła” 
w roku akademickim 2008/2009 uzyska-
ło 79 uczelni).

W rankingu ACI były brane pod uwagę: 
siła intelektualna uczelni, baza dydaktycz-
no-naukowa, umiędzynarodowienie szkoły 
oraz przyjazne studiowanie. Na podstawie 
tych kryteriów wyłoniono najlepsze uczel-
nie, wyodrębnione według profi lu kształ-
cenia: uniwersytety, uczelnie techniczne, 
ekonomiczne, medyczne, rolnicze, peda-
gogiczne, artystyczne, zawodowe oraz 
akademie wychowania fi zycznego. 

(mw)

Numer JEDEN

Akademickie 
Centrum In-
formacyjne 
działa w bran-
ży edukacyjnej 
od 1994 roku. 
W tym czasie 

pozyskało – przede wszystkim z prze-
znaczeniem dla maturzystów – cen-
ną bazę informacji na temat edukacji 
wyższej w Polsce. Pomaga w wybo-
rze uczelni, wskazuje różne możliwo-
ści kształcenia i odpowiada na wiele 
ważnych pytań związanych z rekru-
tacją, przebiegiem studiów oraz ryn-
kiem pracy w Polsce. 

ACI prowadzi działalność infor-
macyjną, wydawniczą (portal edu-
kacyjny, informator wirtualny, infor-
matory regionalne, ogólnopolskie 
i branżowe) i szkoleniową (kursy 
do matury oraz szkolenia w ramach 
Centrum Rozwijaj Się). Organizuje 
ponadto projekt certyfi kacji uczelni 
„Wiarygodna Szkoła”, Targi Eduka-
cyjne oraz spotkania i kursy dla ma-
turzystów.

http://www.aci.pl/
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wa moralna i zdecydowane poglądy zasłu-
gują na najwyższy szacunek. 

Mam zaszczyt w imieniu społeczności 
akademickiej Politechniki Koszalińskiej 
przedstawić państwu sylwetkę profeso-
ra Tadeusza Lutego. (...)

Prof. Tadeusz Luty wywodzi się ze szko-
ły fizykochemii stworzonej na Politechnice 
Wrocławskiej przez profesorów Krzyszto-
fa Pigonia i Józefa Rohledera i z powo-
dzeniem kontynuuje ich dzieło. Zajmuje się 
badaniami z zakresu nauk o materiałach, fi-
zykochemią układów molekularnych. Bada 
dynamikę, przejścia fazowe i transformacje 
(fotoindukowane i detonacje) w materiałach 
molekularnych, aby przewidywać ich uży-
teczne właściwości. Z ważniejszych osią-
gnięć należy wymienić prace nad nowymi 
koncepcjami kontroli i transformowania ma-
teriałów molekularnych za pomocą czynni-
ków chemicznych oraz światła. (...)

Należy podkreślić, że prof. Tadeusz Luty 
przyczynił się w znaczącym stopniu do roz-
woju w Polsce inżynierii materiałowej – in-
terdyscyplinarnej dziedziny badań, która 
zajmuje się analizą wpływu struktury che-
micznej i fizycznej materiałów na ich właści-
wości elektryczne, mechaniczne, optyczne, 
powierzchniowe, chemiczne, magnetyczne 

i termiczne, jak również rozmaite kombina-
cje tych właściwości. (...) 

Dorobek Pana Profesora obejmuje 139 
publikacji, cytowanych ponad 800-krotnie 
(SSCI za lata 1990-2005). Prof. Luty publi-
kował w najbardziej prestiżowych czasopi-
smach naukowych z tzw. listy filadelfijskiej, 
m.in. Science, Physical Review Letters, 
Chemical Physics Letters, Journal of Physi-
cal and Chemical. Jest autorem wielu skryp-
tów, monografii i podręczników akademic-
kich. Prof. Tadeusz Luty zasiada w radach 
redakcyjnych uznanych czasopism nauko-
wych: Acta Physica Polonica, Materials 
Science, Wiadomości Chemicznych.

Prof. Tadeusz Luty odbył liczne staże na-
ukowe na uczelniach polskich i zagranicz-
nych (...) np. w Dubnej (Rosja), w Edynburgu, 
w Nijmegen (Holandia). Jako profesor wizy-
tujący pracował w Stanach Zjednoczonych: 
na Uniwersytecie Stanu Nebraska – Lincoln 
oraz na Uniwersytecie Stanu Kolorado – Fort 
Collins; we Francji: na Uniwersytecie w Ren-
nes i na Uniwersytecie w Lille; w Japonii: 
na Uniwersytecie Tokijskim, w Tokijskim In-
stytucie Technologicznym oraz Instytucie 
Nauk Molekularnych w Okazaki (...). Pro-
fesor z powodzeniem łączy pracę naukową 
z działalnością dydaktyczną. (...). Swą wie-

Portret zasługami malowany
JM Rektor Politechniki Wrocławskiej prof. Tadeusz Luty otrzymał kolejny, trzeci już tytuł doktora 
honoris causa. 5 czerwca br. tę godność nadała Profesorowi Politechnika Koszalińska – za łączenie 
cech doskonałego naukowca, dydaktyka i organizatora życia akademickiego. 

Prof. Tomasz Krzyżyński, JMR PK, odczytał treść dyplomu honorowego i zaprezentował go audytorium. Obok, od prawej, stoją: prof. Włodzimierz Kurnik 
(PW), prof. Tadeusz Luty, od lewej: prof. Leon Kukiełka (dziekan Wydziału Mechanicznego PK)

P romotorem nadania tytułu nasze-
mu Rektorowi był prof. Tomasz 
Krzyżyński – rektor koszalińskiej 

uczelni, który wygłosił laudację. Natomiast 
autorzy recenzji wspierających doktorat to 
rektorzy politechnik: Gdańskiej – prof. Ja-
nusz Rachoń, Krakowskiej. – prof. Józef 
Gawlik oraz Warszawskiej – prof. Włodzi-
mierz Kurnik.

Podziękowanie za zaszczytny tytuł 
prof. Tadeusz Luty wygłosił po łacinie.

Laudacja na cześć 
prof. Tadeusza Lutego

Czcigodny Doktorze Honorowy, 
Wysoki Senacie, Szanowni Państwo
Przypadł mi dzisiaj wielki honor wygło-

szenia laudacji, pochwały kandydata do 
tytułu doktora honoris causa – najwyższej 
godności akademickiej. (...) 

Profesor Tadeusz Luty jest wiodącą pos-
tacią w polskiej nauce, uczonym o wybit-
nych osiągnięciach i ustalonym autorytecie. 
W osobie Tadeusza Lutego widzimy twórcę, 
profesora, rektora, laureata wielu nagród, 
wybitnego organizatora życia akademickie-
go. Ale nie tylko. Widzimy w nim również, 
a może powinniśmy widzieć przede wszyst-
kim – niezwykłego człowieka, którego posta-
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dzę przekazuje także studentom zagranicz-
nym podczas swych licznych wizyt na tam-
tejszych uniwersytetach.

Ma też sukcesy w kształceniu kadry. 
Wypromował w Polsce sześciu doktorów 
(...), dwóch doktorów w USA; jeden z jego 
wychowanków jest profesorem. 

Prof. Tadeusz Luty uczestniczy w pra-
cach stowarzyszeń naukowych i akade-
mickich (...).

Przejawem aktywności na tym polu jest 
działalność w European University Asso-
ciation (EUA), największej organizacji 
uniwersyteckiej w Europie; jednym z jej 
głównych zadań jest opiniowanie unijnej 
polityki w zakresie szkolnictwa wyższego. 
29 marca 2008 r. prof. Tadeusz Luty, jako 
pierwszy Polak w historii, został członkiem 
zarządu European University Association. 
Wcześniej, w październiku 2007 r., dzięki 
jego inicjatywie Politechnika Wrocławska 
była gospodarzem odbywającej się po raz 
pierwszy w Polsce konferencji European 
University Association. (...)

Prof. Luty (...) od 2007 r. jest członkiem 
Rady Zarządzającej Wspólnego Centrum 
Badawczego UE (Board of Governors of 
Joint Research Center). 

Pełniąc funkcję rektora Politechni-
ki Wrocławskiej, szczególną wagę przy-
kłada do rozwoju uczelni i osiąga na tym 
polu wiele sukcesów. (...) Dzięki stara-
niom prof. Tadeusza Lutego Politechnika 
Wrocławska zacieśniła współpracę z Uni-
wersytetem Technicznym w Dreźnie, (...) 
Z inicjatywy prof. Tadeusza Lutego na Po-
litechnice Wrocławskiej utworzono Cen-
trum Materiałów Zaawansowanych i Na-
notechnologii. Prof. Luty kierował pracami 
Centrum w latach 2000-2002. 

Liczne kontakty Politechniki Wrocław-
skiej z zagranicznymi uniwersytetami 
i placówkami naukowymi były źródłem 
reorganizacji procesu kształcenia. Nale-
ży zauważyć, że w kadencji obecnego rek-
tora Politechnika Wrocławska zwiększyła 
liczbę studentów zagranicznych. 

Godne podkreślenia jest zaangażo-
wanie prof. Tadeusza Lutego w budo-
wę Zintegrowanego Centrum Studenc-
kiego (...).

Powszechnie znane jest zaangażo-
wanie prof. Tadeusza Lutego na rzecz 
powstania we Wrocławiu Europejskie-
go Instytutu Technologicznego (EIT), co 
w znaczący sposób powinno umocnić po-
zycję wrocławskiego środowiska na ma-
pie naukowej świata. (...)

Prof. Tadeusz Luty działa aktywnie na 
rzecz integracji środowiska akademickie-
go. Kierując od 2005 r. pracami Konfe-
rencji Rektorów Akademickich Szkół Pol-
skich (KRASP), skutecznie występował 
w obronie konstytucyjnego prawa wolno-
ści badań naukowych i autonomii uczelni 
wyższych. Wyrazem tego było stanowisko 
KRASP wobec ustawy lustracyjnej. (...)

Za swoją działalność naukową i dydak-
tyczną był wielokrotnie nagradzany zarów-
no w kraju, jak i za granicą. (...). Dwukrot-
nie uhonorowany został tytułem doktora 
honoris causa. Tę godność nadały mu 
wrocławskie uczelnie: Uniwersytet Przy-
rodniczy (2006) i Akademia Wychowania 
Fizycznego (2007). 

20 marca 2008 r. prof. Tadeusz Luty 
otrzymał najwyższe odznaczenie pa-
pieskie przyznawane osobom świeckim 
– Order Świętego Sylwestra. Order przy-
znawany jest za wybitne zasługi na rzecz 
pontyfikatu, a także za osiągnięcia w dzie-
dzinach nauki i sztuki (...). Uhonorowanie 
prof. Tadeusza Lutego Orderem Świętego 
Sylwestra świadczy o jego wszechstron-
ności, rozległości zainteresowań, bogatej 
działalności na wielu polach. 

Szanowny Doktorze Honorowy,
Szanowni Państwo
Prof. Tadeusz Luty jest jedną z najważ-

niejszych postaci polskiej nauki. Udaje mu 
się – co jest niezmiernie trudną sztuką 
– łączyć cechy doskonałego naukowca, 
dydaktyka i organizatora życia akade-
mickiego. I za to należą mu się szacunek 
i uznanie środowiska akademickiego. 
Przyznanie mu tytułu doktora honoris 
causa Politechniki Koszalińskiej jest tego 
symbolicznym wyrazem.

(mw)
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Uroczysta promocja nowego doktora honoris causa Politechniki Koszalińskiej

W podarunku od Politechniki Koszalińskiej prof. Luty otrzymał... prof. Lutego, czyli swoją podobiznę, 
uwiecznioną na oprawnym w złote ramy portrecie   
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P rzewodniczył mu dziekan Wydziału 
prof. Eugeniusz Rusiński, a przybyli 
na nie przedstawiciele Zakładu Od-

lewnictwa i Automatyzacji ITMiA PWr i La-
boratorium Podstaw Automatyzacji ITMiA 
PWr, a także odlewnicy z Oddziału Dol-
nośląskiego STOP, Wydziału Odlewnictwa 
AGH w Krakowie, Sekcji Teorii Procesów 
Odlewniczych Komitetu Metalurgii PAN, 
Wydziału V Nauk Lekarskich WTN i wie-
lu innych. Władze rektorskie reprezento-
wał prof. E. Kubica, który odczytał list prof. 
T. Lutego do Jubilata.

Inżynier i naukowiec
Jak podkreślił prof. Tadeusz Mikulczyń-

ski, wybitne zasługi prof. Samsonowicza dla 
teorii i praktyki odlewnictwa są szeroko zna-
ne, podobnie jak niezmierna życzliwość dla 
pracowników i wychowanków, których roz-
wojowi poświęcał wiele uwagi.

Przypomniano, że odchodzący na eme-
ryturę wybitny profesor Michał Skarbiński 
zaproponował prof. Samsonowiczowi obję-
cie stanowiska kierownika Katedry Odlew-
nictwa na Politechnice Warszawskiej. Mistrz 
jednak nie chciał opuścić swej ukochanej 
uczelni. Pozostał we Wrocławiu, który dzię-
ki temu stanowi jeden z głównych krajowych 
ośrodków naukowych odlewnictwa. 

Prof. Samsonowicz jako pierwszy w Pol-
sce wprowadził i rozwinął przedmioty kształ-
cenia: mechanizacja odlewnictwa i automa-
tyzacja odlewnictwa. Stworzył Laboratorium 
Podstaw Automatyzacji, które obejmuje tak-
że automatyzację wszystkich przemysło-

wych procesów produkcyjnych. Na szcze-
gólne podkreślenie zasługuje opracowana 
tu uniwersalna metoda Grafpol modelowa-
nia procesów i programowania sterowników 
PLC. Pozwala ona na bezbłędne i szybkie 
modelowanie i programowanie procesów 
produkcyjnych.

Medyczny trop
Występujący w imieniu Wydziału V Nauk 

Lekarskich WTN i pracowników Kliniki Kar-
diochirurgicznej AMed we Wrocławiu prof. 
Tadeusz Bross przypomniał siedmiolet-
nią, niezwykle interesującą współpracę 
Jubilata z kardiochirurgami z AMed nad 
stworzeniem aparatury do krążenia poza-
ustrojowego, stosowanej w badaniach do-
świadczalnych. Dzięki niej udało się wpro-
wadzić metody krążenia pozaustrojowego 
w operacjach serca u ludzi.

Prof. Samsonowicz dokonał wielu istot-
nych modyfi kacji tej metody oraz skonstru-
ował i wykonał niezbędną dodatkową apara-
turę związaną z hipotermią. Umożliwia ona 
kontrolowane oziębianie obiegu krwi pacjen-
ta i powolne jej ocieplanie po operacji.

Ma więc wkład w sukces, jakim był pierw-
szy w Polsce zabieg z użyciem krążenia po-
zaustrojowego (12.04.1961 r.). Prof. Sam-
sonowicz brał czynny udział w wielu 
późniejszych zabiegach operacyjnych jako 
perfuzjonista w zespole kardiochirurgów. 
Dokonane przez Niego modyfi kacje tech-
niczne w istotny sposób poprawiły bezpie-
czeństwo pacjentów. Uczestniczył też we 
wszczepieniu pierwszego elektronicznego 

stymulatora serca, przywiezionego z USA 
przez prof. Wiktora Brossa. 

Jubilat jest współautorem kilku nauko-
wych publikacji w znaczących czasopi-
smach medycznych. Za swe osiągnięcia 
uzyskał w 1964 r. nagrodę Ministra Zdro-
wia i Opieki Społecznej.

Odbywając staż naukowy w sławnej Kli-
nice Kardiochirurgicznej w Düsseldorfie 
(1963 r.), zaproponował zastosowanie ory-
ginalnego elementu, który ułatwiał elimina-
cję szoku pooperacyjnego spowodowane-
go przejściem z krążenia pozaustrojowego 
na samodzielne. Z propozycji pozostania 
w Düsseldorfi e lub w Klinice Kardiochirur-
gicznej w Kielu nie skorzystał.

Niezwykły życiorys
Osobowość i energię Jubilata wyrażało 

najlepiej Jego własne wystąpienie, w którym 
przypomniał swoją drogę życia i dał wyraz 
wartościom, które Go ukształtowały:

(...) Urodziłem się i wychowałem w Dębicy, 
niewielkim powiatowym mieście. Mój ojciec, Mi-
chał, był właścicielem fi rmy o nazwie: Wytwórnia 
Maszyn – Odlewnia Żeliwa i Metali. Wytwarzane 
wyroby sprzedawane były w kraju i eksportowa-
ne za granicę. Maszyny opatentowane przez ojca 
– wystawiane na targach i wystawach – zdoby-
ły dwa brązowe medale, a ojciec otrzymał Krzyż 
Zasługi na polu rozwoju przemysłu.

(...) W okresie budowy Centralnego Okręgu 
Przemysłowego, w którym znalazła się również 
Dębica, program produkcji i usług fi rmy ojca wy-
bitnie rozszerzył się na skutek zamówień takich 
budujących się fabryk, jak np. STOMIL, LIGNO-
ZA, Huta Stalowa Wola i inne. Wychowywałem 
się więc w atmosferze różnorodnych działań pro-
dukcyjnych, obserwując różne technologie i mając 
kontakt z technikami i inżynierami. Uczęszczając 
do gimnazjum, widziałem swą inżynierską przy-
szłość popieraną przez mego ojca, który pouczał 
mnie: „Pamiętaj, że twoje nazwisko musi być two-
im najlepszym znakiem fi rmowym niezależnie od 
tego, kim w przyszłości będziesz i czym się bę-
dziesz zajmował”. 

Wskazaną przez ojca dewizę starałem się 
w swym życiu stosować.

W 1939 roku, po wkroczeniu do Dębicy wojsk 
niemieckich i likwidacji szkół gimnazjalnych, z ko-
nieczności stałem się mechanikiem samochodo-
wym. Jak większość moich gimnazjalnych kole-
gów, należałem do AK. Nocne szkolenia i tajne 
nauczanie stały się codziennością. Naprawiane 
przez nas samochody wojskowe – zwłaszcza 
przywożone z linii frontu – oczyszczaliśmy sku-
tecznie z broni, amunicji, telefonów i radiostacji 
polowych, granatów, map wojskowych itp. Ru-
chy wojsk oraz meldunki o działaniach wyrzut-
ni rakiet V2, znajdującej się w miejscowości Bli-
zna niedaleko Dębicy, były szybko przekazywane 
do skrzynki kontaktowej. (...) Za moje AK-owskie 
działania, również w akcji BURZA, otrzymałem 
nadany w Londynie Krzyż Armii Krajowej oraz Me-
dal Wojska Polskiego, a w 2001 r. – tytuł Weterana 
Walk o Wolność i Niepodległość Ojczyzny.

Po zakończeniu wojny, 5 lipca 1945 roku 
zdałem maturę, a już 15 lipca (mając 22 lata) 
przyjechałem do Wrocławia jako członek gru-
py naukowo-kulturalnej, by już następnego dnia 

Wierny 
nauce 

i swojej 
uczelni

Środowisko odlewników Dolnego Śląska, w którym istotny udział 
ma wrocławski ośrodek naukowy, uczciło 13 maja 2008 r. dorobek 
i osiągnięcia prof. Zdzisława Samsonowicza. Z okazji Jego 85-le-
cia odbyło się uroczyste posiedzenie Rady Wydziału Mechanicz-
nego PWr. 
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z karabinem w ręku pełnić służbę w Straży Aka-
demickiej Uniwersytetu. Byłem członkiem zało-
życielem AZS oraz Bratniej Pomocy. W sierpniu 
mała grupa kolegów wraz ze mną przeszła na te-
reny Politechniki. Założyliśmy Straż Akademicką 
Politechniki i braliśmy czynny udział w ochronie 
i odbudowie naszej przyszłej uczelni. Mnie po-
wierzono funkcję kierownika transportu. Jako me-
chanik samochodowy powiększyłem liczbę jed-
nostek transportowych, co skutecznie przyczyniło 
się do zwiększenia tempa remontu uczelni – tak 
że już 15 listopada odbył się pierwszy we Wro-
cławiu akademicki wykład.

Zaproponowano mi (chociaż jeszcze studen-
towi) pracę w charakterze zastępcy asystenta Ka-
tedry Technologii Metalu, a w lutym 1946 r. otrzy-
małem nominację na młodszego asystenta. (...)

Doświadczenia zawodowe i nauka, które zdo-
byłem w Dębicy, pozwoliły mi na prowadzenie za-
jęć laboratoryjnych i ćwiczeń dla moich kolegów. 
Praktyczne doświadczenia nabyte w odlewni były 
na tyle mocne, że po moim profesorze tylko ja li-
czyłem się jako odlewnik, chociaż jeszcze stu-
dent, a później asystent. Uzyskane wiadomości 
i doświadczenia, wzmocnione nauką mego pro-
fesora, pozwoliły nawet na doradztwo w urucha-
mianych odlewniach dolnośląskich.

Innym przykładem wykorzystania wojenne-
go okresu i nabycia zawodowych doświadczeń 
mechanika samochodowego były zorganizowa-
ne i prowadzone przeze mnie kursy kierowców 
samochodowych dla studentów wszystkich wro-
cławskich uczelni. Robiłem to najpierw w ramach 
AZS, a później – z konieczności – jako Prywatne 
Kursy Samochodowe Z. Samsonowicza. 

Dyplom magistra inżyniera uzyskałem 9 paź-
dziernika 1950 r., po czym otrzymałem etat asy-
stenta. Wcześniej, bo w sierpniu tego samego 
roku, zakład mego ojca – zgodnie z panującą 
wówczas peerelowską polityką – został bez-
prawnie upaństwowiony, a jego nowi gospoda-
rze doprowadzili do jego totalnego zniszczenia. 
Z zakładu, w którym nabyłem pierwsze praktycz-
ne zasady, jak zostać inżynierem, fizycznie pozo-
stały gruzy, ale nauka tam uzyskana i rozwinięta 
na studiach wydała dobre owoce dla mojego dal-
szego inżynierskiego i naukowego rozwoju.(…) 

Chciałbym przekazać kilka faktów z okresu 
pracy na uczelni, z których jestem – tu powiem 
nieskromnie – dumny, bo często była to działal-
ność również przydatna dla innych uczelni.

Z moich 17 patentów krajowych i zagranicz-
nych wiele znalazło praktyczne zastosowanie 
w kraju i za granicą, a ja w 1973 r. otrzymałem 

właśnie za to Krzyż Ka-
walerski.

Jako automatyk 
samouk już w 1955 r. 
jako pierwszy w kraju 
wprowadziłem do tre-
ści swoich wykładów 
z mechanizacji odlew-
nictwa zasady auto-
matyzacji procesów 
produkcyjnych. Dlate-
go wielu absolwentów 
specjalności odlew-
nictwo zostało anga-
żowanych do pracy 
w Instytucie Automa-
tyki Systemów Ener-
getycznych, gdzie się 
sprawdzili jako dobrzy 
automatycy, co mnie 
utwierdziło w przeko-
naniu, że każdy przyszły inżynier mechanik po-
winien znać zasady automatyzacji procesów tech-
nologicznych i produkcyjnych.

Wielokrotnie zapraszano mnie jako wizytują-
cego profesora na inne uczelnie, np. AGH, PW, 
PŚl, oraz uczelnie w Brnie, Magdeburgu i Bel-
gradzie, abym prowadził wykłady z automatyza-
cji procesów produkcyjnych, zwłaszcza na stu-
diach podyplomowych.

Będąc przez wiele kadencji członkiem Zespo-
łu Naukowo-Dydaktycznego „Mechanika” (obec-
nie: Komisja Akredytacyjna), po trzech latach sta-
rań „wywalczyłem” już w 1982 r. wprowadzenie do 
programów nauczania dla wszystkich wydziałów 
mechanicznych przedmiotu automatyzacja proce-
sów produkcyjnych, który istnieje do dziś. 

Gdy w 1998 r. zostałem powołany przez MEN 
na członka zespołu ekspertów ds. uruchomienia 
kierunku Robotyka, wnioskowałem, by stworzyć 
właściwy kierunek o nazwie Automatyka i robo-
tyka. Przewodniczący komisji wyjaśnił, że jest 
to niemożliwe, ponieważ o stworzenie robotyki 
wnioskował KC Partii. Po moich wyjaśnieniach 
i szerokiej dyskusji, przewodniczący oznajmił, że 
przedstawi ten wniosek w ministerstwie. Następ-
ne nasze zebranie zostało zwołane już jako na-
rada ekspertów ds. uruchomienia kierunku Au-
tomatyka i robotyka, który do dziś istnieje i się 
rozwija.

(...) W październiku 1988 r. (...) jako delegat 
naszego ministerstwa zostałem powołany do ze-
społu ekspertów przy RWPG, by uczestniczyć 
w naradzie specjalistów, mających ustalić udział 

strony polskiej w kształ-
ceniu specjalistów 
z robotyki. (...) Chodziło 
o zbudowanie, wypo-
sażenie i uruchomie-
nie kosztem krajów 
należących do RWPG 
gigantycznego insty-
tutu na terenach koło 
Moskwy, by tam szko-
lić specjalistów z ro-
botyki. Ten projekt 
uważałem za absur-
dalny – tym bardziej 
że kształcenie w kie-
runku robotyki już od-
bywało się nie tylko we 
Wrocławiu, ale również 
na innych uczelniach 
– zarówno polskich, jak 

i NRD-owskich, i czechosłowackich (u nas prowa-
dził je prof. Jaroń, a później prof. Tchoń). Wnios-
kowałem, by na naradzie w Sofii wyrazić sprze-
ciw strony polskiej wobec tego projektu, a zamiast 
finansowania go dofinansować uczelnie już kształ-
cące w tym kierunku, na co wszyscy biorący udział 
w warszawskim zebraniu się zgodzili.

W Sofii radziecka delegacja przedstawiła do-
kładny projekt, rozdała materiały i propozycję 
protokołu do podpisu. Po krótkiej dyskusji i wy-
powiedzi strony polskiej nikt protokołu nie podpi-
sał, a zdziwieni organizatorzy ogłosili zamknię-
cie narady. 

Inny przykład dotyczy lat 1984/85 z inicjatywy 
KC PZPR (podobno na skutek niżu demograficz-
nego) powstała tendencja do zwalniania części 
pracowników wyższych uczelni, rozpoczynając od 
tych, którzy w naznaczonym czasie nie uzyskali 
stopnia doktora lub dra habilitowanego. Komite-
ty uczelniane dokładały starań, by ta nowa poli-
tyka kadrowa została spełniona. Wtedy wielu do-
brych pracowników uczelni zostało zwolnionych 
lub wcześniej dobrowolnie odeszło z pracy.

Podczas przyjęcia po wręczeniu nominacji 
profesorskich w Belwederze w 1986 r. skorzy-
stałem z zachęty ówczesnego przewodniczą-
cego Rady Państwa (gen. W. Jaruzelskiego) 
do wypowiadania swoich uwag i ośmieliłem się 
w sposób spokojny, lecz poparty mocnymi przy-
kładami udowodnić bezsens i szkodliwość wpro-
wadzanej polityki kadrowej, zwłaszcza na uczel-
niach technicznych.

Po kilkunastu dniach otrzymałem z Minister-
stwa NiSW pismo, powołujące się na spotkanie 
z gen. Jaruzelskim, informujące, że: „Wnioski 
Obywatela Profesora są zbieżne z polityką na-
szego Ministerstwa i zostały uwzględnione w pla-
nach działania na najbliższe lata. (…) Politechnika 
Wrocławska, z uwagi na rozbudowaną sieć bazy 
doświadczalnej, jako pierwsza spośród wyższych 
szkół technicznych wprowadziła system wykorzy-
stania potencjału kadrowego dla realizacji pen-
sum badawczego”.

Może niejeden dzisiejszy pracownik szkoły 
wyższej nie został zwolniony na skutek tamtej 
mojej wypowiedzi?

Odchodząc na emeryturę w 1993 r., prof. 
Zdzisław Samsonowicz miał 54 lata stażu 
pracy, w tym 48 lat pracy na PWr. Ponieważ 
przez następne 12 lat prowadził seminaria 
doktoranckie, przepracował na PWr 60 lat!
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Jubilat z kolegami ze Straży Akademickiej Politechniki – profesorami (od 
lewej) H. Hawrylakiem i A. Idzikowskim

Po zakończeniu części oficjalnej uroczystości prof. Zdzisław Samsonowicz 
długo odbierał prezenty, kwiaty i gratulacje  
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K onkurs, organizowany przez 
Polską Organizację Pracodaw-
ców Osób Niepełnosprawnych 

(POPON), drugi rok z rzędu objęła swoim 
patronatem honorowym Maria Kaczyńska, 
małżonka Prezydenta RP.

Projekt jest współfi nansowany ze środ-
ków PFRON w ramach programu PART-
NER III. Statuetką Lodołamacza wyróżnia-
ni są ci przedsiębiorcy, którzy decydując 
się na zatrudnianie osób niepełnospraw-
nych, prowadzą jednocześnie wobec nich 
przyjazną politykę personalną, przełamują 
bariery, walczą z niechęcią i obojętnością 
społeczeństwa. Zwycięzcy regionalnego 
etapu biorą, jak co roku, udział w konkur-
sie ogólnopolskim.

Biznes promuje etykę
Uroczysta gala, podczas której ogło-

szono wyniki konkursu na Dolnym Śląsku 
i wręczono statuetki zwycięzcom, odby-
ła się 16 kwietnia br. w auli Papieskie-
go Wydziału Teologicznego. Wśród wie-
lu znakomitych gości byli ks. arcybiskup 
metropolita wrocławski Marian Gołębiew-
ski, przewodnicząca Rady Miejskiej Wro-
cławia Barbara Zdrojewska, prorektor ds. 
studenckich UWr prof. Teresa Łoś-Nowak 
i prorektor ds. studenckich PWr dr Krzysz-
tof Rudno-Rudziński, który w imieniu JM 
Rektora PWr odebrał statuetkę Lodoła-
macza 2008, przyznaną naszej uczelni 
w kategorii „Pracodawca Nieprzedsię-
biorca”. 

Uroczystość prowadził znany wrocław-
ski aktor Edwin Petrykat, a gości powita-
ła i wygłosiła słowo wstępne Barbara Po-
korny, przewodnicząca Krajowej Rady 
POPON. W swoim wystąpieniu podkre-
śliła, że ideą konkursu jest nagradza-
nie tych przedsiębiorców, dla których 
łączenie biznesu i etyki jest sprawą na-
turalną.

Laureatów wyłoniono w pięciu kate-
goriach: „Zakład Pracy Chronionej” (fi r-
ma SIMET S.A. z Jeleniej Góry), „Otwar-
ty Rynek” (Kancelaria Obsługi Prawnej 
i Finansowej WM Lawyers Sp. z o.o. 
z Wrocławia), „Pracodawca Nieprzed-
siębiorca” (PWr), „Przedsiębiorca Osoba 
Niepełnosprawna” (Zbigniew Piechociński 
PPH WADEX S.A. z Wrocławia), „Zakład 
Aktywności Zawodowej” (Zakład Aktywno-
ści Zawodowej im. Jana Pawła II z siedzi-
bą w Branicach).

Dyplomy i statuetki wręczał laureatom 
konkursu Tadeusz Krasoń – przewodni-
czący Dolnośląskiego Sejmiku Osób Nie-
pełnosprawnych. 

Ponadto kapituła konkursu przyznała 
dwa tytuły honorowe: „Lodołamacza Spe-
cjalnego” dla mgr. inż. Jerzego Borowca, 
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Lodołamacze 
2008
W trzeciej edycji konkursu Lodołamacze 2008, promującego za-
trudnianie osób niepełnosprawnych, zwycięskie miejsce w etapie 
regionalnym w kategorii „Pracodawca Nieprzedsiębiorca” przypa-
dło Politechnice Wrocławskiej, a mgr inż. Jerzy Borowiec otrzy-
mał honorowy tytuł „Lodołamacza Specjalnego”.

Dr Krzysztof Rudno-Rudziński odebrał statuetkę i dyplom dla Politechniki
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pełnomocnika rektora PWr ds. osób nie-
pełnosprawnych, oraz „Super Lodołama-
cza”, którym uhonorowano JE ks. bp. 
Stefana Regmunta, do niedawna bisku-
pa pomocniczego diecezji legnickiej, a od 
stycznia 2008 r. biskupa diecezji zielono-
górsko-gorzowskiej. 

Uroczysta gala nie obeszła się bez pro-
gramu artystycznego: był to pokaz mody 
– fantazyjnych strojów zaprojektowa-
nych, wykonanych i zaprezentowanych 
przez członków Młodzieżowego Centrum 
Terapeutyczno-Rehabilitacyjnego „Ostoja” 
pod opieką Agnieszki Magerle. W holu auli 
PWT zorganizowano także kiermasz pa-
miątek: można było zakupić kartki i wy-
roby ceramiczne wykonane przez nie-
pełnosprawnych z Artystycznych Grup 
„Celestyna”. 

Strategia kruszenia lodów
na Politechnice

Tadeusz Krasoń, wręczając nagrodę 
prorektorowi Krzysztofowi Rudno-Ru-
dzińskiemu, zauważył, że Politechnika jest 
wyjątkowym pracodawcą: „Chociaż wśród 
zatrudnionych przez nią osób tylko 1% to 
niepełnosprawni, to zadania edukacyjne, 
jakie realizuje, i klimat stworzony przez 
władze uczelni napawają optymizmem, 
że absolwenci PWr – przyszli pracodawcy 

– nie będą tworzyć żadnych barier w ży-
ciu zawodowym i społecznym”.

Prorektor Rudno-Rudziński dziękował, 
że dostrzeżono naszą uczelnię i jej wysił-
ki w tej dziedzinie, ale przyznał, że jesz-
cze wiele jest do zrobienia, a dobry kli-
mat jest zasługą grupy osób, pracowników 
i studentów, którym te problemy są bliskie: 
„Problemy trzeba dostrzec oczami osób, 
które mają pewne trudności”.

„Specjalny Lodołamacz” – dr Jerzy Bo-
rowiec – wyróżnił się, wg werdyktu jury, 
swoją pasją w rozwiązywaniu problemów 
osób niepełnosprawnych. Skupił wokół 
siebie grono zaangażowanych osób, bar-
dzo oddanych sprawie. Dzięki ich wspól-
nym działaniom stale zwiększa się liczba 
studentów niepełnosprawnych na Poli-
technice. 

Dr Borowiec, przyjmując to wyjątko-
we wyróżnienie, zauważył, że lodołamacz 
to statek, a statek bez załogi nie ruszy 
z miejsca. Dziękował więc swojej wspania-
łej załodze – studentom i pracownikom PWr 
– za wsparcie i obiecał, że na tym nie po-
przestanie: „Chciałbym, żebyśmy w ciągu 
najbliższych lat stali się normalną, europej-
ską uczelnią, na której nie mówi się o nie-
pełnosprawnych, bo te sprawy są już daw-
no załatwione!”.

Krystyna Malkiewicz

Jerzy Borowiec został Lodołamaczem Specjalnym

Pisali o nas
*  Rusza e-wypożyczalnia, PGWr, 

15.05.08
Student PWr Paweł Rogosch stwo-

rzył portal Locavi.pl, dzięki któremu 
w jednym miejscu znajdą się oferty fi rm 
i ludzi, którzy chcą odpłatnie wypo-
życzyć swoje rzeczy  lub oferować 
usługi.
*  Nowi wielcy sojusznicy wrocław-

skiego EIT+, PGWr, 16.05.08
PWr podpisała umowę o współ-

pracy z elektronicznym koncernem 
AMD. Firma ta będzie też współpra-
cować ze spółką Wrocławskie Cen-
trum Badań EIT+.
*  Maszyny myślą we Wrocławiu, 

PGWr, 17-18.05.08
Rozmowa z prof. Tadeuszem 

Więckowskim na temat sztucznej in-
teligencji – maszynach, które nie tyl-
ko zbierają informacje, ale i podejmu-
ją decyzje.
*  Matematyczne zawody dla mło-

dych pistoletów, PGWr, 17-
-19.05.08

17-18 maja odbyły się na PWr 
6. Mistrzostwa Polski w Grach Mate-
matycznych i Logicznych.
*  Z pasją do matematyk i, GW, 

19.05.08
Prawie 300 osób uczestniczyło 

w Mistrzostwach Polski w Grach Ma-
tematycznych i Logicznych na PWr. 
25 najlepszych pojedzie do Paryża.
*  Największe wrocławskie uczel-

nie będą mówić jednym głosem, 
PGWr, 21-22.05.08

Rektorzy-elekci PWr i UWr zapo-
wiadają współpracę swoich uczelni.
*  Politechnika skreśla studentów 

za juwenalia, GW, 21-22.05.08
Władze PWr zapowiadają surowe 

kary (łącznie ze skreśleniem z listy 
studentów) dla osób, które rozrabia-
ły w czasie juwenaliów.
*  Ucz się pierwszej pomocy, PGWr, 

27.05.08
Zapowiedź bezpłatnego szkolenia 

z zakresu udzielania pierwszej pomo-
cy, zorganizowanego przez Akade-
micki Klub Lotniczy z PWr.
*  EIT – to będzie pierwsze starcie, 

Echo, 29.05.08
Na 30 maja zaplanowano pierw-

sze głosowanie w sprawie lokaliza-
cji EIT.
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Fundacja na rzecz Nauki Polskiej 
od kilkunastu lat przyznaje naj-
lepszym młodym doktorantom 

i doktorom w wieku do 30 lat roczne 
stypendia START o wartości 24 tys. zł. 
W tym roku z 843 osób wybrano 118 
szczególnie uzdolnionych stypendy-
stów. Średnia wieku tegorocznych 
laureatów to 28 lat. 

Najwięcej stypendystów pochodzi 
z uczelni Warszawy (53), znacznie mniej 
z Krakowa (14) i Wrocławia (11). Dziedzi-
ny najczęściej reprezentowane to: chemia, 
biologia, fizyka oraz literaturoznawstwo, 
prawo i medycyna.

Wśród laureatów, którzy wyróżnili się 
wynikami badawczymi i publikacjami nau-
kowymi, jest 11 młodych naukowców 
z Wrocławia, sześciu z nich  – z Politech-
niki. W tej grupie jeden to pracownik Wy-
działu Elektroniki, a pięciu – Wydziału 
Podstawowych Problemów Techniki. 

Przedstawiamy ich na naszych ła-
mach.

Mgr Witold Jacak

Ukończył studia na PWr w 2005 r. na 
dwóch kierunkach: WPPT fizyka teore-
tyczna i WIiZ informatyka – obydwa ukoń-
czył z wyróżnieniem, pierwszą lokatą na 
obu wydziałach i prestiżowym tytułem 
najlepszego absolwenta PWr w 2005 r. 
Praca dyplomowa na WPPT, która uzy-
skała nagrodę im. Ignacego Łukasiewi-
cza oraz wyróżnienie Polskiego Towarzy-
stwa Fizycznego, dotyczyła dekoherencji 
w układach kwantowych, które projekto-
wane były dla budowy komputera kwan-

towego. Wyniki były ważne i wskazywa-
ły na istotne ograniczenia praktycznych 
realizacji kwantowej informatyki. Pra-
ca zrealizowana była przy współpracy 
z Laboratorium Fizycznych Podstaw Prze-
twarzania Informacji (LFPPI) – ogólnokra-
jowej sieci KBN. Dała podstawy do sfor-
mułowania dalszych zadań badawczych, 
kontynuowanych w ramach realizacji pra-
cy doktorskiej, dotyczącej mechanizmów 
dekoherencji w nanostrukturach. Promo-
torem pracy doktorskiej mgr. Jacaka jest 
prof. Ryszard Gonczarek z IF PWr – obec-
nie planowana jest jej obrona. 

Witold Jacak opublikował kilka ważnych 
rezultatów badań w prestiżowych czasopi-
smach naukowych oraz zaprezentował na 
kilkunastu najważniejszych konferencjach 
międzynarodowych z zakresu informatyki 
kwantowej i nanotechnologii. Badania do-
tyczące realnych ograniczeń dla realiza-
cji często wyidealizowanych kwantowych 
schematów sterowania są obecnie bardzo 
istotnym obszarem, decydującym o real-
ności i kierunkach kosztownych projektów 
technologicznych w skali międzynarodo-
wej. Zespół LFPPI, z którym współpracu-
je W. Jacak, jest bez wątpienia liderem 
tej tematyki w Polsce i liczącą się gru-
pą w skali międzynarodowej. Ostatnio 
w polu zainteresowania zespołu znajdu-
ją się kwantowe mechanizmy transferu 
energii w nanomodyfikowanych układach 
ogniw słonecznych przy wykorzystaniu 
plazmonów. Prace służą poszukiwaniu 
możliwości podniesienia sprawności ta-
kich źródeł odnawialnej energii. 

Witold Jacak realizuje też projekt pro-
motorski z zakresu dekoherencji spinów 
w kropkach kwantowych. Poza pracą na-
ukową laureat FNP interesuje się kulturą 
japońską, a czas wolny spędza, jeżdżąc 
na nartach, grając w siatkówkę i zajmując 
się hobbystycznie lotnictwem.

Dr inż. Marcin Magdziarz 
Pracownik Instytutu Matematyki. 

W 1999 r. ukończył z wyróżnieniem klasę 
o rozszerzonym profilu informatycznym 
w XIV LO we Wrocławiu i podjął studia ma-
tematyczne na Wydziale PPT PWr. 

W 2002 r. dzięki programowi Erasmus 
skorzystał z rocznego stypendium na Eber-
hard-Karls-Universität Tübingen. W ramach 
tego stypendium uzyskał stanowisko Wis-
senschaftliche Hilfskraft (pomocnik nauko-
wy) w tamtejszym Instytucie Matematyki. 
Prowadził ćwiczenia z przedmiotu Stocha-
stik I dla studentów II i III roku matematy-

ki. Na trzecim roku studiów na PWr został 
wybrany do Rady Wydziału PPT. Został 
dwukrotnie wyróżniony Nagrodą Dzieka-
na WPPT za wyniki w nauce. 

Jego praca magisterska Ułamkowe 
równania różniczkowe z losowym szu-
mem oraz ich zastosowania w modelo-
waniu struktury terminowej została napisa-
na pod kierunkiem prof. dr. hab. A. Werona 
(2004). Studia na WPPT ukończył z wyróż-
nieniem, co przyniosło mu też wyróżnie-
nia prorektora PWr i dziekana WPPT oraz 
zwycięstwo w Wydziałowym Konkursie na 
Najlepszego Absolwenta PWr.

Jako doktorant w Instytucie Matematy-
ki i Informatyki PWr obronił już w 2007 r. 
z wyróżnieniem pracę doktorską Struktu-
ra zależności dla rozwiązań ułamkowych 
równań z szumem α-stabilnym. Tematy-
ka poruszona w tej pracy jest kontynuacją 
badań prowadzonych przez prof. Werona, 
który w dalszym ciągu ma znaczny wpływ 
na rozwój naukowy dr. Magdziarza.

Dr Magdziarz jako doktorant wielokrot-
nie prezentował wyniki swoich badań na 
międzynarodowych konferencjach nauko-
wych. Przygotował też 22 artykuły nauko-
we, z których 15 już ukazało się w czasopi-
smach z listy filadelfijskiej. Kolejne 5 prac 
jest w recenzji. 

W marcu 2007 r. odbył staż naukowy 
na Tel Aviv University na zaproszenie prof. 
J. Klaftera – specjalisty od zagadnień ano-
malnych dyfuzji. Był też na tygodniowym 
stażu na Politechnice Monachijskiej na za-
proszenie prof. C. Klüppelberg (06.2007 r.). 
W Monachium prezentował wyniki swojej 
pracy u prof. R. Metzlera – specjalisty od 

Docenieni za świetny start
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ułamkowych równań Fokkera-Plancka. Brał 
udział w Tygodniu Modelowania (ECMI 
Modelling Week) w Institut National des 
Sciences Appliquées de Rouen we Fran-
cji (08.2007 r.). Miał okazję współpracować 
z prof. J. Rosińskim z University of Ten-
nessee podczas jego pobytu we Wrocławiu 
w 2006 r. M. Magdziarz współpracuje po-
nadto z dr. Aleksandrem Stanislavskim z In-
stytutu Radioastronomii (Institute of Radio 
Astronomy) Ukraińskiej Akademii Nauk. 

Od 2005 do 2007 r. roku był stypendy-
stą ZPORR dla Najlepszych Doktorantów 
PWr (ze środków UE). Jest recenzentem 
trzech zagranicznych wydawnictw nauko-
wych: Mathematical Reviews, Physica A 
oraz Physics Letters.

Mgr Marcin Motyka
Pracuje w Instytucie Fizyki PWr. Jego 

praca dyplomowa Optyczne właściwości 
studni kwantowych InGaAs/GaAs z se-
gregacją indu w płaszczyźnie studni, wy-
konana pod kierunkiem prof. J. Misiewi-
cza w Instytucie Fizyki PWr, była dobrym 
wstępem do podjętych u tego profesora 
w 2004 r. studiów doktoranckich.

Początkowo M. Motyka koncentrował 
się na rozbudowie układu do pomiaru bez-
kontaktowego elektroodbicia i wykorzysta-
niu tej techniki do badania niskowymiaro-
wych struktur półprzewodnikowych. Prace 
te zaowocowały wyjaśnieniem mechani-
zmów modulacji w tych eksperymentach 
i doprowadziły do skonstruowania stano-
wiska pomiarowego o nadzwyczaj wyso-
kiej czułości, umożliwiającego wykonywa-
nie pomiarów w bardzo szerokim zakresie 
spektralnym (średnia podczerwień – ul-
trafiolet).

Od 2005 r. zajmował się głównie zasto-
sowaniem bezkontaktowego elektroodbi-

cia do badania struktur półprzewodniko-
wych stosowanych w światłowodowych 
oknach spektralnych (1,3-1,5 µm). Wią-
że się to z zapotrzebowaniem na wydaj-
ne i tanie lasery emitujące w tym zakresie. 
Prace te są prowadzone w ramach 6. PR, 
w projekcie Zero Order Dimension based 
Industrial components Applied to teleCom-
munication (ZODIAC), jak i we współpra-
cy z zagranicznymi ośrodkami naukowy-
mi spoza konsorcjum ZODIAC; np. z Solid 
State and Photonics Laboratory na Stan-
ford University. 

Mgr Motyka rozpoczął równolegle pra-
ce nad zastosowaniem bezkontaktowego 
elektroodbicia w zakresie ultrafioletu. Tej 
tematyki dotyczył jego przewód doktorski 
otwarty w listopadzie 2005 r. (Zastosowa-
nie spektroskopii modulacyjnej do bada-
nia struktur półprzewodnikowych opartych 
o GaN). Azotek galu, ze względu na swoje 
interesujące właściwości: szeroką przerwę 
energetyczną czy wysoką stabilność tem-
peraturową, budzi duże zainteresowanie 
badaczy jako emiter niebieskiego światła 
i materiał na struktury tranzystorowe. Za-
stosowanie bezkontaktowego elektoodbi-
cia w tym zakresie spektralnym umożliwi-
ło m.in. badania wpływu domieszkowania 
i wielkości wbudowanych pól elektrycz-
nych na optyczne właściwości hetero-
struktur AlGaN/GaN. 

Marcin Motyka jest współautorem licz-
nych publikacji naukowych, laureatem sty-
pendiów: Maksa Borna w dziedzinie fizyki 
za rok 2008 i FNP dla młodych uczonych 
w dziedzinie fizyki w 2008 r.

Dr inż. Jacek Olszewski
Od dwóch lat jest pracownikiem Grupy 

Optyki Światłowodów w Instytucie Fizyki 
kierowanej przez prof. Wacława Urbań-
czyka. Tu ukończył również doktorat 
w 2006 r.

Dr Olszewski prowadzi badania ukie-
runkowane na poznanie właściwości 
nowej klasy włókien optycznych – tzw. 
włókien mikrostrukturalnych, których 
struktura zawiera w przekroju poprzecz-
nym periodyczne zmiany współczynnika 
załamania o wymiarach rzędu ułamków 
mikrometra. Opracował szereg metod nu-
merycznych umożliwiających komputero-
we symulacje właściwości takich włókien. 
Rezultatem jego badań jest między inny-
mi opracowanie konstrukcji dwójłomnych 
światłowodów mikrostrukturalnych prze-
znaczonych do wytworzenia w obszarze 
ich rdzenia tzw. siatek Bragga. Zaprojek-
towane włókno zostało wykonane w kie-
rowanej przez dra Jana Wójcika Pracowni 
Technologii Światłowodów na Uniwersyte-
cie Marii Curie-Skłodowskiej w Lublinie. 

Siatki Bragga zostały wykonane („zapisa-
ne”) dzięki współpracy prowadzonej z Vri-
je Universiteit Brussel, będącej realizacją 
programów europejskich NEMO i COST. 
Siatki te staną się elementem systemu po-
miarowego temperatury i naprężeń, który 
może być stosowany w trudnych warun-
kach otoczenia, na przykład w obecności 
silnego pola magnetycznego.

Kolejny temat, którym zajmował się dr 
Olszewski, dotyczył analizy strat mocy 
w prostych i zgiętych światłowodach fo-
tonicznych powodowanych efektem „wy-
ciekania modu”. Obecnie, we współpracy 
z VUB, UMCS i Politechniką Warszaw-
ską prowadzi zlecone przez TPSA bada-
nia, mające na celu opracowanie włókna 
mikrostrukturalnego, które poprzez kom-
pensację dyspersji chromatycznej pozwo-
li zwiększyć przepustowości światłowodo-
wych sieci telekomunikacyjnych.

Dr inż. Artur Podhorodecki
Związany jest z zespołem Optycznej 

Spektroskopii Nanostruktur Półprzewod-
nikowych prof. Jana Misiewicza od III roku 
studiów. Brał udział we współpracy mię-
dzynarodowej z: F. Gourbilleau (CNRS, 
Francja), P. Masherem (McMaster Uni-
versity, Kanada), J.C. Pivinem (CSNSM-
IN2P3, Francja), K. Nauką (Hewlett-Pa-
ckard Laboratories, USA) i N. Gaponenką 
(Belarusian State University of Informatics 
and Radioelectronics, Białoruś) oraz w lo-
kalnej działalności zespołu, np. we współ-
pracy z WEMiF PWr oraz Instytutem Ni-
skich Temperatur PAN. 

Zdobyte umiejętności prowadzenia róż-
norodnych pomiarów optycznych oraz uni-
kalną wiedzę o spektroskopii modulacyjnej 
(fotoodbicia i fototransmisji) wykorzystał 
w badaniach nad: strukturami laserowy-



30 nr 222

BADANIA

mi InGaAsP ze studniami kwantowymi 
jako elementami aktywnymi, strukturami 
zol-żelowymi i ciekłokrystalicznymi oraz 
materiałami organicznymi.

Jako doktorant Artur Podhorodecki włą-
czył się w badania właściwości optycz-
nych (absorpcyjnych) nanokrystalitów. 
W tym celu zbudował układ do pomia-
rów dwuwymiarowych map wzbudzania 
fotoluminescencji w szerokim przedzia-
le spektralnym (200-1100 nm) w funkcji 
temperatury i polaryzacji. Uruchomił sta-
nowisko do pomiarów transmisji, odbicia 
i luminescencji w spektralnym przedziale 
od 200 do 2000 nm, a następnie opano-
wał różne numeryczne metody wyznacza-
nia współczynnika absorpcji z widm trans-
misji i odbicia.

Współtworzył studencką placówkę 
SPIE oraz założył placówkę organiza-
cji studenckiej OSA (Optical Society of 
America), której jest opiekunem. 

Artur Podhorodecki jest zaangażowany 
w popularyzację nauki: bierze udział w fe-
stiwalach nauki, organizuje spotkania stu-
denckie, prowadzi wykłady i pokazy dla 
młodzieży szkolnej. 

Dr inż. Krzysztof Wincza 
Jest absolwentem Wydziału Elektroni-

ki PWr, pracuje w Instytucie Telekomuni-
kacji, Teleinformatyki i Akustyki. Jest jed-
nym ze stypendystów programu START, 
których dorobek został najwyżej oceniony 
przez recenzentów.

Już na III roku studiów K. Wincza brał 
udział w pracach nad międzynarodowym 
programem nadzorowanym przez Euro-
pejską Agencję Kosmiczną. W projek-
towanym przez studentów minisatelicie 
SSETI-Express, który został w 2005 r. 
wystrzelony na orbitę okołoziemską, pra-

cował nad koncepcją i prototypem ultralek-
kiej wielowarstwowej pokładowej anteny 
mikroskopowej. Dr Wincza ma też w swo-
im dorobku udział w pracach nad antenami 
wysłanymi promem Atlantis na międzyna-
rodową stację kosmiczną, którymi zajmo-
wał się zespół kierowany przez dra Paw-
ła Kabacika. 

Praca magisterska K. Winczy dotyczy-
ła zintegrowanego układu antenowego na 
pasmo S dla satelity ESEO. Promotorem 
jego pracy doktorskiej Planarne i konfo-
remne zintegrowane układy antenowe 
z macierzą Butlera jako siecią formowa-
nia wielu wiązek. Analiza, projektowanie 
i badania eksperymentalne (2007) był prof. 
dr hab. inż. Krzysztof Sachse. 

Zainteresowanie tymi antenami wy-
nika z możliwości ich zastosowania 
w nowoczesnych systemach telefonii bez-
przewodowej i bezprzewodowej transmi-
sji danych, radarach polarymetrycznych 
o syntezowanej apreturze oraz systemach 
rozpoznania elektronicznego. 

Interesującą aplikacją wiedzy dra Win-
czy może być wykrywanie urządzeń szpie-
gowskich. Obecnie realizuje on projekt 
badawczy krajowej firmy, która jest zain-
teresowana wykorzystaniem czynnej de-
tekcji do wykrywania obecność urządzeń 
elektronicznych. Takie systemy stosu-
je się w wojsku, na lotniskach, w więzie-
niach czy innych miejscach zagrożonych 
przestępstwami i aktami terroryzmu. Po-
przednio pracował nad układami anteno-
wymi do bezprzewodowych sieci transmi-
sji danych. Duży grant badawczy dotyczył 
układu antenowego do radarów.

Dr Wincza jest współautorem 12 arty-
kułów w prestiżowych czasopismach, licz-
nych referatów i zgłoszeń patentowych.

(oprac. mk)

NOWY PROFESOR
Prof. dr hab. inż. 

Irena Gaweł

Ukończyła Wydział Chemiczny PWr 
ze specjalnością chemia i technologia 
węgla. Pracę doktorską pt. Wpływ ży-
wic i asfaltenów na powstawanie koksu 
w procesach katalitycznego krakingu 
i hydrokrakingu frakcji ropy romasz-
kińskiej obroniła w Instytucie Chemii 
i Technologii Nafty i Węgla. W 1992 r. 
habilitowała się na podstawie rozpra-
wy Asfalty z rop parafinowych. Metody 
otrzymywania, struktura, właściwości.

Główna dziedzina jej zaintereso-
wań naukowo-badawczych to che-
mia i technologia asfaltów naftowych. 
Jest autorką lub współautorką ponad 
170 prac (86 opublikowanych), w tym 
książki Asfalty drogowe, za którą otrzy-
mała Nagrodę Ministra Infrastruktury 
(2002). 21 publikacji w jej dorobku sta-
nowią prace monoautorskie. Współau-
torka 11 patentów. Realizując progra-
my badawcze (8 grantów KBN) i prace 
na zlecenie różnych jednostek (głównie 
rafinerii i drogownictwa), prof. Gaweł 
wykonała szereg opracowań i eksper-
tyz naukowo-technicznych. Była człon-
kinią Krajowej Komisji Normalizacyjnej 
ds. badań asfaltów.

W latach 1994-1999 pełniła funk-
cję kierownika Zakładu Chemicznej 
Technologii Ropy Naftowej i Gazu. 
Jest członkinią komitetu naukowego 
cyklicznej, organizowanej w Polsce, 
międzynarodowej konferencji Mo-
dern Technologies in Highway Engi-
neering, członkinią komitetu redak-
cyjnego amerykańskiego czasopisma 
Petroleum Science and Technology. 
Wypromowała 2 doktorów i jest pro-
motorem 2 kolejnych. 

Odznaczona Złotym Krzyżem Za-
sługi oraz Złotą Odznaką PWr. Otrzy-
mała Nagrodę Rektora Politechniki 
Warszawskiej za osiągnięcia we współ-
pracy z pracownikami uczelni oraz kil-
kanaście nagród JM Rektora PWr.

Mąż prof. Ireny Gaweł jest kierow-
nikiem Katedry Chemii Analitycznej na 
Wydz. Farmacji AM. Profesor ma dwie 
córki i kilkoro wnuków. Jej hobby to pi-
sanie fraszek i limeryków.
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Oddział Informacji Naukowej 
Biblioteki Głównej zakończył 
kolejną, trzydziestą siódmą, 

analizę cytowań publikacji pracowni-
ków naszej uczelni. Pracę wykona-
no w oparciu o Science Citation Index 
Expanded. 

Przeanalizowano 1678 publikacji (1716 
w 2006 r.) pracowników naukowych PWr. 
W 2007 roku zacytowano prace 579 (585 

Wydział Jednostka
Liczba pracowników 

analizowanych
Liczba pracowników 

cytowanych Liczba cytowań Liczba cytowań 
na jednego pracownika

2006 2007 2006 2007 2006 2007 2006 2007
W 1 Z-02 9 8 1 1 1 1 0,11 0,13

W 2
I-2 75 72 10 8 10 10 0,13 0,14

I-10 39 38 10 6 21 21 0,54 0,55
I-14 51 50 5 2 7 2 0,14 0,04

W 3

I-26 24 22 15 13 100 123 4,17 5,59
I-30 33 36 29 31 535 513 16,21 14,28
Z-01 8 8 8 8 45 29 5,63 3,63
Z-02 10 11 8 8 85 97 8,50 8,82
Z-03 13 13 13 12 253 248 19,46 19,08
Z-04 16 16 15 15 207 216 12,94 13,50
Z-05 15 13 15 13 167 160 11,13 12,31
Z-06 22 18 22 17 124 116 5,64 6,44
Z-07 19 16 9 10 54 61 2,84 3,81
Z-08 8 9 7 8 47 83 5,88 9,22
Z-09 13 13 12 13 216 251 16,62 19,31
Z-10 15 13 12 11 134 95 8,93 7,31
Z-11 6 6 6 5 15 17 2,50 2,83
Z-12 8 6 7 5 57 50 7,13 8,33
Z-13 11 9 9 7 153 153 13,91 17,00
Inne 2 1 2 1 21 14 10,50 14,00

W 4

I-6 86 92 33 28 232 210 2,70 2,28
I-28 111 110 22 27 42 66 0,38 0,60
K-01 23 22 4 5 8 13 0,35 0,59
K-02 17 17 8 3 22 4 1,29 0,24

W 5
I-7 33 33 14 17 33 61 1,00 1,85
I-8 45 43 7 10 20 26 0,44 0,60

I-29 34 31 3 4 5 11 0,15 0,35
W 6 I-11 62 60 10 12 34 30 0,55 0,50

W 7 I-15 78 73 28 23 95 86 1,22 1,18
K-01 34 40 2 4 2 19 0,06 0,48

W 8
I-17 18 17 6 4 17 10 0,94 0,59
I-23 99 94 6 3 31 31 0,31 0,33
I-31 57 55 14 11 21 18 0,37 0,33

W 9 I-20 73 75 20 24 34 46 0,47 0,61

W 10

I-16 91 88 7 10 8 19 0,09 0,22
I-19 23 25 8 8 41 42 1,78 1,68
I-24 83 78 15 20 31 41 0,37 0,53
Z-01 - 13 - 1 - 1 - 0,08

W 11
I-9 100 96 60 69 512 589 5,12 6,14

I-18 104 106 47 45 218 287 2,10 2,71
I-21*) 30 32 14 14 77 96 2,57 3,00

W 12

Z-01 16 16 11 10 47 53 2,94 3,31
Z-02 11 11 6 7 29 16 2,64 1,45
Z-03 12 12 6 9 55 77 4,58 6,42
Z-04 9 9 5 6 5 14 0,56 1,56
Z-05 6 6 3 4 7 5 1,17 0,83
Z-06 5 5 5 4 44 49 8,80 9,80
Inne 3 3 3 3 15 16 5,00 5,33

*) do 30.06.2007 r. Wydziałowy Zakład Inżynierii Biomedycznej i Pomiarowej W11/Z-01

Analiza cytowań za rok 2007
w 2006 r.) osób z tej grupy, a ogólna licz-
ba cytowań dla PWr wynosi 3884 i jest 
większa w porównaniu z rokiem 2006 
o 219. Cytowanie pracy współautorskiej 
liczone jest dla każdego z autorów, nato-
miast dla uczelni liczy się wtedy tylko jed-
no cytowanie. Indywidualne zestawienia 
prac cytowanych i cytujących przesłano 
pracownikom pocztą elektroniczną. Za-
mieszczona poniżej tabela zawiera dane 

liczbowe za dwa ostatnie lata w podziale 
na jednostki PWr, których pracownicy byli 
cytowani. Bardziej szczegółowe i przekro-
jowe dane zostaną przedstawione w ra-
porcie Analiza cytowań prac naukowych 
pracowników Politechniki Wrocławskiej 
za rok 2007, który ukaże się w czwartym 
kwartale 2008 roku.

Oddział Informacji Naukowej
Biblioteka Główna i OINT 
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G ości, studentów i pracowników 
Politechniki powitał i poprowa-
dził spotkanie prorektor ds. ba-

dań naukowych i współpracy z gospodar-
ką prof. Tadeusz Więckowski. 

Najpierw prof. Balcerowicz wygłosił 
krótki wykład na temat zachowań wybor-
czych w młodych demokracjach (a taką 
wciąż jesteśmy), o próbach podniesienia 
frekwencji wyborczej i zainteresowania 
udziałem w wyborach, przede wszystkim 
młodych ludzi.

Jak Polacy korzystają z systemu de-
mokratycznego w ostatnich 18 latach? 
Frekwencja wyborcza jest bardzo niska 
– najniższa wśród krajów naszego regio-
nu. Średnio w latach 1990-2005 w wybo-
rach parlamentarnych wynosiła 46%, pod-
czas gdy w Słowenii 72%, na Węgrzech 
68%, na Litwie 58% i w Czechach 78%. 
Wskaźnik ten zmienia się w poszczegól-
nych grupach społeczeństwa, w zależno-
ści od stopnia wykształcenia i wieku wy-
borców. Najwyższy jest w grupie osób 
z wyższym wykształceniem – sięgał 90% 
w wyborach w 2007 r., zaś 51% wśród 
osób z wykształceniem podstawowym. 

Najniższy był w przedziałach wiekowych: 
18-25 lat i powyżej 66. roku życia. 

Nowy snob
Nie znamy dobrze przyczyn tego zja-

wiska, bo nie wszystko można wytłuma-
czyć postkomunistycznymi nawykami 
(u naszych sąsiadów wyniki są dużo wyż-
sze), ale prof. Balcerowicz przypisuje to 
„rozpowszechnionej chorobie snobowania 
się na apolityczność”. Opinie typu: „polity-
ka jest brudna, a ja jestem czysty, więc nie 
idę głosować”, „nie ma kogo wybierać, bo 
wszyscy są źli”, „mój głos nic nie znaczy, 
bo to tylko 1/20 mln głosów” są z grun-
tu fałszywe i źle służą demokracji, która 
opiera się przede wszystkim na poczuciu 
moralnego obowiązku. „Nie jest on w na-
szym społeczeństwie wystarczająco silny” 
– skonstatował były wicepremier.

Problemem, jak zachęcić ludzi (zwłasz-
cza tych wykształconych, którzy dają na-
dzieję, że zagłosują mądrze) do udziału 
w głosowaniach i życiu publicznym, zaj-
muje się obecnie prof. Balcerowicz i stąd 
wynika jego obecność na wykładach zwią-
zanych z tą tematyką. 

Jedną z przyczyn niskiej frekwencji 
wyborczej są utrudnienia komunikacyj-
ne: za duży dystans do punktu wybor-
czego, co dotyczy przede wszystkim Po-
laków za granicą. Obraz długich kolejek 
w Londynie podczas wyborów parlamen-
tarnych jesienią 2007 r. nie odzwiercie-
dla rzeczywistej niskiej frekwencji: w An-
glii wyniosła ona 6%, w Niemczech 3%, 
a w Irlandii 10%. W Niemczech do punk-
tu wyborczego trzeba pokonać odległość 
czasem kilkuset kilometrów, a więc i po-
nieść przy tym spore koszty. Umożliwienie 
głosowania na odległość mogłoby temu 
zaradzić. Zwłaszcza uruchomienie głoso-
wania przez internet byłoby atrakcyjne dla 
młodszej grupy wyborców. 

W Polsce trwają prace nad techniczny-
mi aspektami takiego głosowania. Podob-
no w ciągu ostatniego roku przełamano 
wiele przeszkód technicznych. To duży po-
stęp, ale to nie wystarczy – trzeba ponadto 
wykształcić w społeczeństwie pozytywny, 
zdrowy snobizm na głosowanie. „Zdrowy 
snobizm jest potężną siłą społeczną” – za-
pewniał prof. Balcerowicz. 

Wyborcze zagrożenia
Prof. Kutyłowski, znany na świecie nie 

tylko jako informatyk, ale też jako specjali-
sta od wdrożeń w zakresie e-państwa, pra-
cuje w ramach międzynarodowej inicjatywy 
nad bezpiecznymi systemami e-votingu. 

Gdy w zeszłym roku stowarzysze-
nie Polska Młodych rozpoczęło dysku-

Prosty i tani e-voting
Czy się przyjmą i jak się sprawdzą nowe, internetowe metody gło-
sowania w wyborach to m.in. temat dyskusji, która miała miejsce 
w czasie spotkania z profesorami Leszkiem Balcerowiczem oraz 
Mirosławem Kutyłowskim (WPPT PWr). 

3 kwietnia 2008 r, Centrum Kongresowe PWr. Wykład i dyskusja o głosowaniu za pośrednictwem internetu
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sję i akcję, mającą na celu uruchomienie 
w naszym kraju głosowania przez in-
ternet, wywołało to ostrą reakcję śro-
dowiska informatycznego, w tym orga-
nizacji Internet Society Poland. Jednym 
z adwersarzy tego pomysłu był również 
profesor Kutyłowski. Jak przyznał, pisał 
wtedy bardzo krytycznie o tym pomyśle 
(http://kutylowski.im.pwr.wroc.pl/opinia-
-e-voting-pm-kutylowski.pdf). Obecnie nie 
jest już tak negatywnie do niego nasta-
wiony – co więcej, przystąpiono do prac, 
mających na celu pokonanie skompliko-
wanych barier technicznych.

Jest to o tyle ważne, że e-voting jest 
– zdaniem wielu rozmówców – nie do unik-
nięcia i jest ważny dla ogólnego rozwoju 
demokracji.

Gdy analizowano zagrożenia i proble-
my do rozwiązania w poszczególnych kra-
jach zainteresowanych tymi systemami, 
okazało się, że w Polsce są one stosun-
kowo niewielkie. Łączą się przede wszyst-
kim z dostępnością punktów wyborczych 
(dla obywateli chorych i przebywających 
za granicą). W innych państwach, np. 
w Indiach, zagrożeniem dla wyborców są 
bojówki i zamieszki podczas wyborów. 
Z kolei w brazylijskiej dżungli urny z głosa-
mi mogły zmieniać swoją zawartość pod-
czas długich podróży. 

Koncepcja wprowadzenia maszyn do 
głosowania okazała się wiązać z wysoki-
mi kosztami. Rozwiązanie to zastosowa-
no w Holandii, ale hakerzy udowodnili, że 
maszyny nie są odporne na fałszerstwa. 
W USA problemem okazały się zarówno 
rażąco niedbale przygotowane rozwiąza-
nia informatyczne, jak i podejrzane zagi-
nięcia głosów oddanych drogą pocztową 

(mówi się, że to zmieniło wynik podczas 
ostatnich wyborów prezydenckich). Dla 
Japończyków kłopotliwa jest ilość czasu 
spędzana na liczeniu głosów (i podobno 
nie rozumieją w ogóle faktu, że ktoś może 
oszukiwać!). W Wielkiej Brytanii zaś pro-
blemem okazało się sprzedawanie kart 
wyborczych do głosowania listownego. 

Kryptograf potrafi 
W 2007 roku, w międzynarodo-

wym ośrodku informatycznym Dagstuhl 
w Niemczech, spotkało się ok. 50 specja-
listów z różnych krajów, zajmujących się 
e-votingiem. Ustalili wspólne stanowisko 
i określili założenia dotyczące systemu. 
Przyznali tam, że e-voting ma wiele za-
let, że zaczyna być stosowany w niektó-
rych krajach (np. Estonia) i że nie ma roz-
wiązań w pełni bezpiecznych w przypadku 
głosowania na odległość (w 2007 r.). Trze-
ba uwzględniać niebezpieczeństwa: klep-
tograficzne, ataku na sieć (zablokowanie 
sieci danego kraju w momencie wybo-
rów), presji na głosującego ze strony np. 
rodziny („wnuczek zabrał babci klawiatu-
rę”). System musi zapewniać konstytucyj-
ną powszechność, tajność i dostępność 
procedur wyborczych i umożliwiać równo-
legle stosowanie tradycyjnych metod gło-
sowania i przyzwyczajeń wyborców (np. 
w Niemczech bardzo rozpowszechnione 
jest głosowanie pocztowe, korzysta z nie-
go aż jedna czwarta wyborców).

W ostatnim okresie do prac nad pro-
jektem intensywnie włączyli się najlep-
si amerykańscy specjaliści, np. prof. Ro-
nald Rivest z MIT, laureat Nagrody Turinga 
(najbardziej prestiżowej nagrody w infor-
matyce, porównywalnej z Nagrodą Nobla) 
i współautor metody RSA. Kryptogra-
fowie zakładają, że projektowany sys-
tem nie może opierać się na założeniu 
o uczciwości którejkolwiek ze stron. Sys-
tem powinien działać dobrze, nawet jeśli 
prawie wszyscy oszukują. Musi on unie-
możliwiać ujawnienie, jak kto głosował, 
nawet gdy sam wyborca pragnie ujawnić 
swój głos. Ma to przeciwdziałać sprzedaży 
głosów i presji wywieranej np. przez pra-
codawców. System musi być odporny na 
fałszerstwa, czyli na usuwanie lub doda-
wanie głosów. 

Nową cechą budowanych obecnie sys-
temów e-votingu (w tym internetowego 
systemu głosowania) ma być możliwość 
weryfikacji wyników. E-voting umożliwia 
sprawdzenie po zakończeniu głosowa-
nia, czy wynik końcowy jest dobrze po-
liczony oraz weryfikację indywidualną 
– każdy będzie mógł sprawdzić, czy jego 
głos został uwzględniony, co ewentualnie 
ułatwi mu złożenie protestu.

Istotnym problemem dla informatyków 
pracujących nad przygotowywanym projek-
tem jest jego upowszechnienie. Stawiają 
sobie pytanie: czy jego mechanizm okaże 
się na tyle transparentny, że ludzie uwie-
rzą w skuteczne działanie systemu? Czy 
przeciętnie wykształcony człowiek będzie 
w stanie go zrozumieć i zaakceptować? 
Gdy ostatnio Filip Zagórski z WPPT pre-
zentował w Japonii swój system interneto-
wego e-votingu, miał trudności z szybkim 
przekonaniem specjalistów (!), że metoda 
ta jest w pełni bezpieczna. Tym bardziej 
trudno oczekiwać od wyborcy, iż będzie 
spędzał czas na wykładach poświęco-
nych technikom kryptograficznym.

Prof. Kutyłowski omówił w skrócie kilka 
przykładów systemów głosowania, m.in. 
system używany w Estonii i przedstawił 
jego słabe strony.

„Chodzi nam o to, aby zbudować sys-
tem typu E2E (tj. end-to-end), który za-
pewnia bezpieczeństwo całości głosowa-
nia od początku do końca. W ostatnich 
latach wymyślono kilka technik, które 
umożliwiają to, co pozornie wydaje się 
sprzeczne: tajność i weryfikowalność. Do 
nich należą systemy stosowane w wybo-
rach papierowych brytyjski Prêt-à-Voter 
oraz amerykański Punchscan. Pojawia 
się również wiele praktycznych pomy-
słów, mogących zagwarantować bezpie-
czeństwo w wyborach drogą internetową” 
– mówił prof. Kutyłowski. Zapewniał rów-
nież: „System e-votingu ma dawać pra-
widłowe rezultaty, choćby wyborcy, pro-
ducenci czy też komisje wyborcze były 
nieuczciwe. A przy tym musi się opierać 
na technikach tanich i prostych”. 

Krystyna Malkiewicz
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Prof. Leszek Balcerowicz

”  Zdrowy snobizm jest potężną siłą 
społeczną

Prof. Mirosław Kutyłowski

”  Chodzi o to, by zbudować system, który 
zapewnia bezpieczeństwo głosowania 
od początku do końca
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Cztery lata doświadczeń w na-
uczaniu i egzaminowaniu 
zgodnie ze standardami Euro-

pejskiej Rady Języków oraz zadowala-
jący wskaźnik zdawalności egzaminów 
(zwłaszcza na poziomach wyższych, 
czyli B2* i C1**), egzamin centralny 
z języków obcych i zespół doświadczo-
nych metodyków – Studium Języków 
Obcych PWr odważnie sięgnęło więc 
teraz po ACERT. Akademicki certyfikat 
poświadczający znajomość języka ob-
cego będzie wydawany studentom Po-
litechniki Wrocławskiej począwszy od 
sesji letniej 2008.

Na temat tego przedsięwzięcia roz-
mawiamy z dyrektor SJO mgr Małgo-
rzatą Stawską. 

ACERT to cenny dokument dla stu-
dentów, ważki argument np. podczas 
starania się o zatrudnienie, ponieważ 
CV młodych ludzi nabierze dodatko-
wej „mocy”. Jakie warunki należało 
spełnić, by certyfikat pojawił się na 
naszej uczelni? 

Aby w ogóle taką formę wprowadzić, 
już cztery lata temu zaczęliśmy przeprowa-
dzać egzamin centralny z języka obcego, 
a on całkowicie porządkuje to, co ze zda-
waniem egzaminu się wiąże, czyli precy-
zyjne określenie umiejętności studenta na 
danym poziomie nauczania. Innymi słowy 
– co oznacza samodzielność, zaawanso-
wanie czy biegłość w posługiwaniu się ję-
zykiem obcym. Egzaminy, do których testy 
opracowujemy wspólnie, są zunifikowane. 
Dysponujemy własną bazą, która oczywi-
ście jest tajna, a nasze standardy odpo-
wiadają europejskim – poziom, na jakim 
zdaje się egzaminy w naszym Studium, ni-
czym nie odbiega od tego, który obowiązu-
je np. w takich instytucjach zagranicznych, 
jak British Council czy Instytut Goethego. 
Z tą różnicą, że u nas studenci uczą się bez 
stresu i za darmo. 

By uzyskać możliwość nadawania 
ACERT, musieliśmy zapewnić perfekcyjne, 
zobiektywizowane przeprowadzenie egza-
minu. Tak by nic nie wpływało na jego wia-
rygodność oraz na rzetelność oceny. Nie ma 
już dziś takich przypadków, które kiedyś były 
prawie normą, że student zdaje u swojego 
nauczyciela, u którego spędził cały lektorat. 
I wcale nie wynika to z faktu, że taki lektor 
mógłby być nieobiektywny. Ale przy tej licz-
bie zdających studentów nie dałoby się tego 
przeprowadzić na szerszą skalę. Podobnie 
więc jak w przypadku takich egzaminów, jak 

Certyfikat w zasięgu ręki

na medycynie czy certyfikatów prawniczych, 
egzaminatorzy są „oderwani” od studentów, 
nie znają ich i to daje gwarancję obiektywi-
zmu w ich ocenianiu. 

Czy trudno było przekonać władze 
uczelni do pomysłu, który narodził 
się w murach SJO?

Musieliśmy wykazać naszym władzom, 
dlaczego i na jakiej podstawie ubiegamy 
się o możliwość wydawania certyfikatu. 
Ponieważ uczelnia ma prawo do wydawa-
nia różnego rodzaju zaświadczeń, ACERT 
ma taką formę – został ustanowiony na 
mocy zarządzenia wewnętrznego. Jed-
nym z naszych argumentów, którym pod-
pieraliśmy się w staraniach o certyfikat, 
było to, że studenci już wcześniej wielo-
krotnie występowali do Studium z prośbą 
o zaświadczenie, że zdali egzamin z ję-
zyka na określonym poziomie, ponieważ 
np. trudno w trakcie starania się o pracę 
posługiwać się indeksem. 

Musieliśmy oczywiście złożyć pełną 
dokumentację w kancelarii rektora. Zo-

stała przejrzana przede wszystkim przez 
prorektorów ds. studenckich i nauczania. 
Zarówno dr Krzysztof Rudno-Rudziński, 
jak i prof. Janusz Szafran wystawili nam 
bardzo pozytywne opinie. Później sprawę 
przejęli uczelniani prawnicy. A efekt? Po 
pierwsze, certyfikat ma moc prawną za-
rządzenia wewnętrznego PWr, po wtóre, 
ma bardzo okazałą formę i z powodzeniem 
może być dołączany do wszelkiej osobi-
stej dokumentacji każdego studenta czy 
absolwenta. 

Podobne certyfikaty wydawane 
są już w innych polskich szkołach 
wyższych, ale na Dolnym Śląsku 
Politechnika jest pionierem w tym 
dziele...

Owszem. Wiele uczelni w Polsce wy-
daje jakieś certyfikaty, ale nowość nasze-
go pomysłu polega na tym, że student 
Politechniki otrzyma certyfikat po zdaniu 
egzaminu na wymaganym poziomie B2, 
w związku z czym nie musi starać się 
dodatkowo o podobne zaświadczenia. 

Dyrektor Studium Języków Obcych PWr mgr Małgorzata Stawska
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Po prostu w ramach tego, co dostaje od 
uczelni – lektoratów: uczy się, zdaje eg-
zamin, uzyskuje stopień z wpisem do in-
deksu, punkty kredytowe, a oprócz tego pi-
semne poświadczenie znajomości języka. 
Jeszcze raz podkreślam – żadnych dodat-
kowych egzaminów, żadnych opłat.

To, o czym Pani mówi, wymogło 
zapewne inny sposób nauczania 
języków obcych?

W tej chwili zdecydowanie zmienił się 
sposób nauczania; najważniejsza jest ko-
munikacja (działanie) w obcym języku. Li-
czy się efekt końcowy. Uczymy czterech 
sprawności: rozumienia, mówienia, czy-
tania, pisania. Profil danego poziomu jest 
precyzyjnie opracowany i zamieszczony 
na naszej stronie internetowej, jest także 
książeczka z opisem poszególnych po-
ziomów. Student dokładnie wie, jakie są 
wymagania i jakie umiejętności powinien 
zdobyć na danym poziomie w trakcie 60 
godzin nauki na lektoracie SJO, wliczając 
pracę własną, aby zdać egzamin.

Ucząc, nieustannie stawiamy na prak-
tykę i od przyszłego roku akademickiego 
wprowadzimy w większym zakresie język 
naukowo-techniczny, który był do tej pory 
traktowany dość ogólnie – w zależności 
od lektora, który znalazł na to czas. Obec-
nie już obligatoryjnie wprowadzamy teksty 
naukowo-techniczne, które studenci będą 
musieli sobie przyswoić.

Czy nie sądzi Pani, że wydawanie 
certyfikatów podobnych do ACERT 
powinno stać się normą w całej 
Polsce?

Uważamy, że wszystkie polskie pań-
stwowe uczelnie, które nauczają wg zu-
nifikowanych standardów europejskich, 
powinny wprowadzić takie certyfikaty. Jed-
nocześnie należałoby je wypromować np. 
wśród przyszłych pracodawców naszych 
absolwentów, by przekonali się, że są to do-
kumenty równorzędne z tymi, które są wy-
dawane przez zagraniczne instytucje. 

Po ukończeniu którego z po-
ziomów studenci mogą wystąpić 
o wydanie ACERT?

Zaczynamy wydawać certyfikat od po-
ziomu B2 (oczywiście także od wyższego 
– C1 lub C2), o ile słuchacz pomyślnie zda 
egzamin. Na blankiecie certyfikatu są wy-
szczególnione sprawności, a my podaje-
my wynik procentowy i oczywiście ocenę. 
Wydajemy certyfikat na wyraźną prośbę 
studenta (musi się zadeklarować w cza-
sie sesji), bo jeżeli ocena z egzaminu bę-
dzie słaba, zdający może nie życzyć so-
bie tego oficjalnego dokumentu. 

Na razie o certyfikaty będą mogli 
ubiegać się przede wszystkim słu-
chacze kursu języka angielskiego 
i niemieckiego. Dlaczego?

Trudno nam, w Studium, doprowa-
dzić studentów do poziomu B2 w in-
nym niż te języki i – mówiąc uczciwie 
– rzadko kiedy inne języki na tym poziomie 
się pojawiają. Ale mogą się pojawić. Czyli 
nie ma ograniczenia co do języka w ubie-
ganiu się o certyfikat. Ograniczenie polega 
tylko na tym, czy mamy studentów, którzy 
są w stanie poradzić sobie na poziomie B2 
w hiszpańskim, koreańskim czy szwedz-
kim. Ale ponieważ teraz wszystko się zmie-
nia i od przyszłego roku wszyscy studenci 
muszą zdać na poziomie B2,więc bardzo 
byśmy chcieli te inne języki „windować”. 
Bo nasza siła polega na wielojęzyczności 
– uczymy bowiem aż 10 języków.

Czy można „za jednym zama-
chem” otrzymać dwa certyfikaty 
z dwóch różnych języków? 

Jest tak – student dostaje 120 godzin 
nauki języka obcego. To mu się należy na 
I stopniu studiów. Co może zrobić? Może 
podzielić te 120 godzin na dwa semestry 
i na dwa lektoraty i uzyskać certyfikat 
z dwóch języków. Przyznam, że chcieliby-
śmy nawet zmierzać w tym kierunku. Bo 
dzisiaj znajomość języka angielskiego to 
oczywistość. Mamy więc nadzieję, że gdy 
reforma się zakorzeni, wydziały dodadzą 
Studium więcej godzin (dzisiaj na II stop-
niu mamy tylko 60 godzin). 

A czy myślą Państwo o egzami-
nach językowych i wydawaniu cer-
tyfikatów dla osób niezwiązanych 
z Politechniką?

Mamy to w planach. Chodzi oczywi-
ście o rozpowszechnienie naszego cer-
tyfikatu, by osoby spoza uczelni mogły 
u nas zdawać egzamin. To byłaby świet-
na promocja tego dokumentu i nadanie 
mu odpowiedniej rangi, a także wyjście 
z tych naszych „kompleksów”. Wielu jesz-
cze sądzi bowiem, że jeśli kursy i egza-
miny nie są prowadzone przez instytucję 
zagraniczną, to są gorsze. Nic bardziej 
mylnego. Nasi lektorzy mają podobne, 
wysokie kwalifikacje. Skoro np. Niemiec 
może wydawać certyfikat potwierdzający 
znajomość języka angielskiego, dlaczego 
nie może tego robić Polak? Powinniśmy 
się cenić i oczekiwać doceniania naszej 
pracy. Pomysł wprowadzenia naszego 
certyfikatu przedstawiłam po raz pierw-
szy na seminarium wyjazdowym uczelni 
w Szklarskiej Porębie w 2006 r. i od razu 
zyskał akceptację, a uczelniane, wew-
nętrzne zarządzenie z kwietnia tego roku 
przypieczętowało sprawę. 

Dziękuję bardzo za rozmowę.

Rozmawiała Małgorzata Wieliczko

 * Osoba, posługująca się językiem na tym pozio-
mie, rozumie znaczenie głównych wątków przekazu 
zawartego w złożonych tekstach na tematy konkret-
ne i abstrakcyjne, łącznie z rozumieniem dyskusji na 
tematy techniczne z zakresu jej specjalności. Potrafi 
– w szerokim zakresie tematów – formułować przej-
rzyste i szczegółowe wypowiedzi ustne i pisemne, 
a także wyjaśniać swoje stanowisko w sprawach bę-
dących przedmiotem dyskusji, rozważając wady i za-
lety różnych rozwiązań. 
 ** Osoba, posługująca się językiem na tym po-
ziomie, rozumie szeroki zakres trudnych tekstów, do-
strzegając także znaczenia ukryte, wyrażone pośred-
nio. Potrafi wypowiadać się płynnie, spontanicznie, 
bez większego trudu znajdując właściwe sformuło-
wania. Swobodnie posługuje się językiem w kontak-
tach towarzyskich i społecznych, edukacyjnych bądź 
zawodowych. Potrafi formułować jasne, dobrze zbu-
dowane, szczegółowe, dotyczące złożonych proble-
mów wypowiedzi ustne lub pisemne.

Wybrane punkty Regulaminu wydawania certyfikatu 
ACERT poświadczającego znajomość języka obcego

• ACERT jest wydawany studentom Politechniki Wrocławskiej na podstawie zda-
nego egzaminu centralnego z danego języka obcego, przeprowadzonego w SJO 
w każdej sesji egzaminacyjnej, poczynając od sesji letniej 2008.

• Poziom znajomości języka konieczny do otrzymania ACERT-u nie może być niż-
szy niż poziom B2E.

• Dokument ACERT zawiera informacje dotyczące studenta: imię, nazwisko, nr in-
deksu i PESEL oraz ocenę ogólną z egzaminu z danego języka, jak również procen-
towe oceny cząstkowe, uzyskane przez studenta z poszczególnych sprawności ję-
zykowych.

• Cerytfikat jest drukowany dwustronnie, w języku polskim i angielskim.
• Student otrzymuje bezpłatny certyfikat na osobiście złożony wniosek w sekreta-

riacie Studium w czasie sesji egzaminacyjnej, podczas której student zdaje egzamin. 
Wnioski są przyjmowane wyłącznie podczas sesji, do ostatniego dnia jej trwania. Wzór 
wniosku jest do pobrania na stronie internetowej SJO lub w sekretariacie SJO.

• Certyfikaty są wydawane po 30 dniach od zakończenia sesji w danym seme-
strze. Student jest zobowiązany do odbioru certyfikatu w terminie do końca następ-
nego semestru.
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R ektor-elekt prof. Tadeusz Więc-
kowski przypomniał, że katedra 
jest częścią największego wy-

działu PWr – Elektroniki. Ma on 6500 
studentów, 2 duże instytuty i 2 katedry. 
KMEiF zlokalizowana jest nieco na ubo-
czu, w zabytkowym budynku przy ul. Pru-
sa. Działa od 30 marca 1998 r. Dziś za-
trudnia 22 nauczycieli akademickich, 
5 doktorantów, 6 pracowników inżynieryj-
no-technicznych i 4 inne osoby.

Otwierane w związku z jubileuszem 
Laboratorium Optoelektroniki i Fotoni-
ki to dowód, że katedra dysponuje cen-
nym zapleczem badawczym. Jako jed-
nostka dydaktyczna oferuje specjalność 
aparatura elektroniczna. W sferze ba-
dań naukowych współpracuje z brytyjski-
mi i francuskimi uczelniami, co sprzyja też 
rozwojowi kadry.

Jak podkreśla prof. Janusz Mroczka, 
pracownicy katedry koncentrują się na 
zagadnieniach, których podstawy stano-
wią zagadnienia fizycznego modelowa-
nia zjawisk opisywanych pojęciami ma-
terii, energii (entropii), czasu i informacji 
(negentropii). Prowadzone tu prace słu-
żą przekształcaniu modeli fizycznych 
w matematyczne, a następnie metrolo-
giczne, które uzupełnione pojęciami in-
formacji mają dostarczać wiadomości ja-
kościowych i ilościowych. 

Stosowne do szerokich zainteresowań 
prof. Mroczki były wręczone mu przez prof. 
Romana Morawskiego (Wydz. Elektroniki 

PW) z okazji jubileuszu Rozmyślania Mar-
ka Aureliusza. 

Z krajowej perspektywy
W debacie o kierunkach rozwoju ba-

dań metrologicznych przewodniczący 
IV Wydziału PAN prof. Władysław Włosiń-
ski (dr h.c. PWr) odniósł się najpierw do 
ministerialnych projektów reform szkolnic-
twa wyższego i nauki: „Środowiska nauko-
we i uczelniane chciałyby, żeby w sposób 
precyzyjny określić postulaty, będące pod-
stawą tych reform. Potrzebna jest diagno-
za”. Niezależnie od wszystkich dyskusji 
Komitet Metrologii i Aparatury Naukowej 
PAN chce – odpowiadając na oczekiwania 
swoich wyborców – dbać o rozwój swojej 
dyscypliny naukowej. Dlatego za najważ-
niejsze należy uznać rozwój metrologii, 
zwłaszcza określenie mechanizmów po-
zyskiwania środków na ten rozwój, oraz 
racjonalizację wykorzystania aparatury 
naukowej w Polsce.

Komitet powinien zabiegać 
o środki na realizację dużego 
programu badawczego 

który będzie dotyczył znaczących nauko-
wo, nowoczesnych zagadnień o charakte-
rze pomiarowym. Dobrym uzasadnieniem 
są stojące przed nauką wyzwania: 

• w badaniach z rozwijanej ostatnio 
intensywnie bioinformatyki, która stwa-

rza ogromne problemy pomiarowe (nie-
zmiernie krótkie czasy przebiegów, które 
trzeba mierzyć);

• w badaniach niezawodności sprzętu 
wojskowego (broń, środki transportowe); 
mierzy się tu bardzo małe wielkości, a wy-
nik musi być dostępny natychmiast; 

• w optoelektronice, która posługuje się 
coraz doskonalszymi i droższymi metoda-
mi pomiarowymi;

• w nanoelektronice, która sama w so-
bie musi też być przedmiotem zaintereso-
wania pomiarowców.

Przykładem istniejących w polskiej me-
trologii praktycznych problemów jest to, że 
stworzone dzięki współpracy PŁ, PW i IPPT 
PAN nanowłókna muszą być mierzone za 
granicą, bo u nas brakuje odpowiedniej apa-
ratury, która jest bardzo droga. Prowadzo-
ne w Polsce badania węglika krzemu wy-
magają szczegółowego poznania defektów 
i struktury tego materiału. Jednym z istot-
nych parametrów jest przewodność cieplna. 
Niestety, urządzenie do pomiaru przewod-
nictwa cieplnego wielowarstwowej struktury 
kosztuje pół miliona euro! Dlatego prof. Wło-
siński zaleca, by wraz z Komitetem Elektro-
niki i Telekomunikacji, a może i z Komitetem 
Mechaniki i Budowy Maszyn zaproponować 
temat dużego grantu zamawianego i zna-
leźć właściwego koordynatora prac skupia-
jących się na rozwoju metod pomiarowych 
i naukowej aparatury pomiarowej.

Aparatura wysokiej klasy powinna być 
eksploatowana szeroko i intensywnie. 

Tymczasem przyjęło się, że szef zespołu 
naukowego zawłaszcza taką aparaturę, nie 
udostępnia jej innym. Dlatego polskie pra-
ce naukowe nie są wystarczająco podparte 
głębszą interpretacją naukową, która rodzi 

Wymierne 
oblicze 

metrologii
Posiedzenie Komitetu Metrologii i Aparatury Naukowej PAN, któ-
re odbyło się 7 i 8 maja 2008 r. na PWr, wpisało się w jubileusz 
10-lecia Katedry Metrologii Elektronicznej i Fotonicznej, którą kie-
ruje obecny przewodniczący KMiAN prof. Janusz Mroczka.

Nowe Laboratorium Optoelektroniki i Fotoniki – cenna pomoc dydaktyczna w Katedrze Metrologii Elektronicznej i Fotonicznej na Wydziale Elektroniki
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się w oparciu o wiarygodne wyniki pomiaro-
we. W dyskusjach nad referatami konferen-
cyjnymi słyszy się często, że ubogie podsta-
wy pomiarowe dla przedstawianych przez 
badacza wniosków wynikają właśnie z ta-
kich problemów. Za oficjalnie zlecone bada-
nia, jeśli w ogóle są możliwe, trzeba drogo 
płacić, a jeśli uda się wynegocjować niższe 
ceny, to oznacza płacenie w trybie niefor-
malnym („z ręki do ręki”). A przecież są to 
często urządzenia kupione z pieniędzy pol-
skiego podatnika, zatem problem wymaga 
rozwiązania. KMiAN ocenia, że warto zmie-
rzyć się z tym tematem, przede wszystkim 
wypracować zasady udostępniania aparatu-
ry. (Może powołać w tym celu zespół robo-
czy?) Prof. Włosiński poruszał już wcześniej 
tę sprawę na forum KRASP, ale choć wszy-
scy zgodzili się z jego opinią, nie znaleziono 
żadnego rozwiązania problemu.

Mistrz i uczeń, 
czyli o dydaktyce

Uczestnicy obrad, a także przybyli licz-
nie na salę studenci usłyszeli prezentowa-
ne uprzednio na posiedzeniu Rektorskiej 
Komisji ds. Etyki PWr wystąpienie prof. 
Janusza Mroczki na temat relacji mistrz-
uczeń (patrz „Pryzmat” nr 217). Analizując 
historyczny rozwój (zwłaszcza w antyku 
i średniowieczu) i współczesne formy wię-
zi między nauczycielem i wychowankiem 
mówca podkreślił nieformalny charakter 
tej relacji i płynące z niej obustronne inte-
lektualne korzyści. Sformułował też szereg 
pytań, które miały skłonić słuchaczy do re-
fleksji nad sposobem realizacji zadań mi-
strza w dzisiejszych czasach.

W dyskusji, jaka nastąpiła, odnoszono 
słowa prelegenta przede wszystkim do 
praktycznych aspektów kształcenia stu-

dentów. Prof. Janusz Mindykowski (Aka-
demia Morska, Gdynia) poruszył problem 
niemożności pogodzenia indywidualnych 
relacji z obowiązującymi na polskich uczel-
niach formami i programami nauczania.

Przypominano przypadki niedosko-
nałych relacji mistrzów i uczniów, róż-
nice między kontaktami pracownika ze 
studentem (tu zalecano raczej „rzetelne 
partnerstwo”), doktorantem i członkiem 
kadry badawczej. Zdaniem niektórych 
relacje te trudno modelować, gdyż kreu-
ją się intuicyjnie w oparciu o indywidual-
ne cechy poszczególnych osób. 

Prof. Ryszard S. Jachowicz (PW) wyra-
ził ubolewanie, że zmiany w programach 
nauczania nie sprzyjają kształtowaniu się 
właściwych relacji nauczyciel-student. 
Dwukrotnie zmalała liczba godzin prze-
znaczonych na kształcenie politechniczne, 
gdy zasób wiedzy do przekazania znacz-
nie wzrósł. „Współczuję młodej braci stu-
denckiej, że mimo informatyzacji i innych 
technicznych udogodnień musi studiować 
w warunkach znacznie gorszych niż nie-
gdyś” – stwierdził uczony. Dodał, że 

kluczowe znaczenie dla 
jakości kształcenia ma poziom 
uczuć, a nawet miłości między 
nauczycielem i uczniem 

(stwierdzenie to wywołało na sali niekła-
maną radość). 

– Nie chciałbym powtarzać motta pre-
miera Tuska – zastrzegł się mówca – ale 
zalecałbym, by analizować predyspozycje 
i kwalifikacje dydaktyczne nauczycieli aka-
demickich. Nieporadny lub niechlujny ję-
zyk, ubóstwo frazeologiczne czy brak życz-

liwości dla wychowanków powinny obniżać 
ocenę dydaktyka. Ale czy ktokolwiek jest 
rozliczany z wysiłków na tym polu? 

Zresztą niektórym „nauczycielom” nie 
pomogą żadne kursy pedagogiczne. Do-
bry wykładowca prowadzi zajęcia ze swo-
bodą, sugerującą, że sprawa jest prosta, 
logiczna i interesująca. A to inspiruje słu-
chaczy do działania.

Ważne są też warunki i poziom przeka-
zywanej wiedzy. Należy wciągać dyploman-
tów we własne badania, ukazywać im am-
bitne zagadnienia, ukazywać tok myślenia 
naukowego. Prof. Mroczka przyznał, że dzi-
siejsi mistrzowie nie mają czasu na refleksję 
i wymianę myśli, przemawiają do studentów 
ex cathedra, gdy należałoby przełamywać 
lody, zacieśniać i personalizować kontakty. 
Zalecał, by wykorzystywać w tym celu na-
wet przerwę między zajęciami.

Odwołując się do istotnego przesłania 
prof. Mroczki: 

Jeśli nie wychowałeś 
następcy, musisz odejść; 
jeśli wychowałeś następcę 
– zastanów się, czy musisz 
odejść 

poruszono problem nadążania polskich 
uczelni za przyjętymi przez czołowe świa-
towe uniwersytety formami zatrudniania 
kadry. Podano przykład sławnej ETH 
w Zurychu, gdzie odejście szefa (profeso-
ra) oznacza wymówienia dla wszystkich 
podległych mu pracowników naukowych. 
Nowego naboru dokonuje jego następca, 
wyłoniony w otwartym konkursie o świa-

Prof. Władysław Włosiński poruszył najważniejsze 
problemy polskiej metrologii

Wystąpienie prof. Janusza Mroczki o relacji mistrz-uczeń spotkało się z uznaniem słuchających go 
studentów
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towym zasięgu. Oczywiście o zwolnione 
miejsce mogą ubiegać się też uczniowie 
dotychczasowego profesora, ale zwykle 
nie dysponują jeszcze wystarczającym do-
robkiem. W ten prosty sposób wymusza 
się wydajną pracę i rzeczywistą wymianę 
(„mobility”) kadr naukowych.

Ustalenia Komitetu
Podczas zebrania Komitetu Metrologii 

i Aparatury Naukowej PAN prof. Romu-
ald Zielonko omówił aktualne działania 
i plany redakcji kwartalnika Metrology and 
Measurement Systems, zaś prof. Roman 
Z. Morawski przedstawił zadania i propo-
nowany skład jego rady programowej.

Zapoznano się też z tematyką konferen-
cji organizowanych przez KMiAN PAN.

Druga część zebrania Komitetu MiAN 
(w dniu następnym) poświęcona była 
prezentacji programu działań poszcze-
gólnych sekcji. Przedstawiono kandyda-
tów na członków tych sekcji i przeprowa-
dzono ich wybory. Prof. Janusz Mroczka 
został wybrany na przewodniczącego Ko-
mitetu na następną kadencję. 

Omówiono ponadto sprawy organizacji 
kolejnego kongresu metrologii. Prof. Wal-
demar Wójcik zaprezentował Katedrę Elek-
troniki Politechniki Lubelskiej – gospodarza 
jesiennego posiedzenia Komitetu.

Wszyscy członkowie KMiAN zostali 
obdarowani publikacją Wybrane proble-
my metrologii elektronicznej i fotonicz-
nej pod red. prof. J. Mroczki, a opartej na 
badaniach jego pierwszych pięciu dokto-
rantów.

Nauka, nauka
Spotkanie w Katedrze Metrologii Elek-

tronicznej i Fotonicznej (bud. E-1) rozpo-
częła dr Ewa Frączek, która w referacie 

Zawirowane światło przedstawiła budzą-
ce coraz większe zainteresowanie zja-
wisko wirów optycznych. W latach 70. 
XX w. stwierdzono, że w wiązkach rozpro-
szonych propagują się liczne defekty fazo-
we. Wśród nich są punktowe nieciągłości, 
nazywane wówczas osobliwościami śrubo-
wymi. Dotyczy to całego zakresu widma fal 
elektromagnetycznych, a więc i fal świetl-
nych. Wiry optyczne wpisują się w modny 
obecnie nurt badań nad nieciągłościami 
w szerokiej klasie pól skalarnych i wektoro-
wych, obecnych w różnych gałęziach fizyki 
(np. w fizyce ciała stałego, teorii fazy nad-
ciekłej i mechanice kwantowej).

Następnie dwóch studentów Wydziału 
Elektroniki przedstawiło swoje koncepcyj-
ne, organizacyjne i inżynierskie starania 
nad stworzeniem Potężnego Indeksowe-
go Wyświetlacza Oknowego (PIWO), w któ-

rym gigantyczną świetlną matrycę stanowią 
okna 10-piętrowego domu studenckiego na 
„Wittigowie”. Słuchacze okazali duże za-
interesowanie obydwoma wystąpieniami 
i ich aplikacyjnymi aspektami. Żywą dysku-
sję przerwał przyjazd przybyłego właśnie 
z Brukseli rektora PWr prof. Tadeusza Lute-
go, który zreferował na gorąco zabiegi Po-
laków – a zwłaszcza wrocławian – o uzy-
skanie dla nas lokalizacji EIT. 

Następnie dokonano uroczystego 
otwarcia Laboratorium Optoelektroniki 
i Fotoniki. Jak wyjaśnia opiekujący się la-
boratorium dr Dariusz Wysoczański, na 
12 stanowiskach pomiarowych znajduje 
się wyposażenie do ćwiczeń z pomiarów 
optycznych: zjawiska dyfrakcji, polaryzacji, 
natężenia światła, barwy światła, parame-
trów światłowodów, a także światłowodo-
wych torów transmisyjnych. Wykorzystuje 
się też światło do pomiaru odległości czy 
naprężeń. Studenci mają możliwość pro-
jektowania, symulacji i praktycznego ze-
stawienia układów pomiarowych.

Wygłoszony 8 maja specjalistyczny re-
ferat prof. Janusza Mroczki Charakterysty-
ka układów cząstek przez inwersję mo-
deli tęczy i krytycznego kąta załamania 
prezentował sposoby wykorzystania mo-
deli zjawisk występujących w naturze do 
praktycznego tworzenia technik pomiaro-
wych. Prelegent omówił metody pomiaru 
rozkładu wielkości cząstek fazy rozproszo-
nej oraz temperatury układów dyspersyj-
nych. Efektownym przykładem takiego 
pomiaru jest termometria tęczowa do po-
miaru temperatury kropli aerozoli.

Wspólny obiad w stołówce AZS PWr 
zakończył uroczysty zjazd, którego spon-
sorem był Philips Lighting Poland S.A. 

Maria Kisza
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Rektor PWr prof. Tadeusz Luty, prof. Janusz Mroczka oraz prof. Jerzy Barzykowski podczas otwarcia 
Laboratorium Optoelektroniki i Fotoniki

Jeden ze specjalistycznych przyrządów nowego laboratorium
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Trzysta osób reprezentujących 
środowisko naukowe, firmy te-
lekomunikacyjne i organa ad-

ministracji rządowej to uczestnicy 
VIII Krajowej Konferencji Radiokomu-
nikacji, Radiofonii i Telewizji, która od-
była się 9-11 kwietnia 2008 r. w murach 
PWr. Dodać należy do nich 40 studen-
tów Politechniki, którzy wzięli udział 
w imprezie jako wolni słuchacze. 

Organizatorem był Instytut Teleko-
munikacji i Akustyki PWr, działający we 
współpracy z Fundacją Rozwoju PWr 
i wrocławskim Zakładem Kompatybilności 
Elektromagnetycznej Instytutu Łączności 
– Państwowego Instytutu Badawczego. 
Honorowy patronat nad konferencją ob-
jęła pani Anna Streżyńska – prezes Urzę-
du Komunikacji Elektronicznej. W jej imie-
niu wystąpił Wiktor Sęga.

Ważnym dla środowiska wydarzeniem 
było nadanie doktoratu honoris causa 
Politechniki Wrocławskiej „odwieczne-
mu” członkowi komitetu organizacyjnego 
KKRRiTV profesorowi Danielowi J. Be-
mowi. (Tę uroczystość relacjonowaliśmy 
w poprzednim numerze).

Komitet programowy konferencji przy-
jął 112 spośród zgłoszonych spontanicznie 
121 referatów. Łącznie zaprezentowano 
137 referatów: 6 plenarnych, 4 zapro-
szone, 111 na sesjach tematycznych, 
6 poświęconych najlepszym pracom dok-
torskim z 2007 roku i 10 referatów firmo-
wych o tematyce technicznej. 

Na sześciu sesjach plenarnych przedsta-
wiono referaty dotyczące sieci sensorycz-
nych i sposobów zapewnienia właściwej 
jakości usług w systemach telekomunika-
cyjnych, jak również kierunków rozwoju sie-
ci telewizyjnych i komórkowych. 

Podczas 19 sesji tematycznych najlicz-
niej prezentowano referaty z teorii anten 
i techniki MIMO. Niewiele mniej wystąpień 
dotyczyło radiowych systemów lokalizacyj-
nych, które są dziś coraz częściej stoso-
wane do zarządzania zasobami ludzkimi 

i sprzętowymi oraz w systemach ochrony 
ludzi i mienia. Nie zabrakło również pre-
zentacji z tak tradycyjnych dziedzin, jak: 
propagacja fal radiowych w ujęciu teore-
tycznym i pomiarowym, planowanie sieci 
radiowych, systemy telefonii komórkowej, 
sieci bezprzewodowej transmisji danych, 
komunikacja morska czy szeroko rozu-
miane przetwarzanie sygnałów i obra-
zów. Zainteresowanie budziły prace na 
temat kompatybilności międzysystemo-
wej w radiokomunikacji. 

Zamówiona przez organizatorów („za-
proszona”) sesja (ang. invited session) 
dotyczyła funkcjonowania wdrożonych 
w Polsce instalacji systemu TETRA. 

Tradycyjnie podczas konferencji ogła-
szane są wyniki konkursu Fundacji Wspie-
rania Rozwoju Radiokomunikacji i Tech-
nik Multimedialnych na najlepsze prace 
doktorskie. Jego tegoroczni finaliści, re-
krutujący się z grona osób, których obro-
ny odbyły się między 1 stycznia 2007 r. 
a 1 lutego 2008 r., zaprezentowali wyniki 

swoich prac podczas specjalnie zorgani-
zowanej, dodatkowej sesji tematycznej. 

Jednym z laureatów jest wychowa-
nek prof. Jana Zarzyckiego, dziekana-
-elekta W-4. 

Komisja konkursowa pod przewodnic-
twem prof. Ryszarda J. Katulskiego przy-
znała trzy nagrody (od 10 tys. do 5 tys. zł) 
i trzy wyróżnienia. Otrzymali je:

I. dr inż. Adam Lamęcki za rozprawę 
Surrogate Models and Automated CAD 
of Passive Microwave Components (Mo-
dele zastępcze i automatyczne projek-
towanie wspomagane komputerem pa-
sywnych elementów mikrofalowych), 
promotor: prof. Michał Mrozowski, Poli-
technika Gdańska;

II. dr inż. Maciej Łopatka za rozprawę 
Détection et reconnaissance des signaux 
stochastiques transitoires. Application 
à l’identification des Mammifères marins 
(Detekcja i rozpoznawanie krótkotermi-
nowych sygnałów losowych w aspekcie 
identyfikacji ssaków morskich), promoto-

Na falach KKRRiT 2008 
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Od lewej: prof. Andrzej Kasprzak (PWr), prof. Dominik Rutkowski (Politechnika Gdańska), prof. 
Daniel Bem (PWr), na drugim planie: Wiktor Sęga (Urząd Komunikacji Elektronicznej) 
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rzy: prof. Jan Zarzycki z PWr i Jean-Fra-
nçois Motsch z Université Paris XII;

III. dr inż. Rafał Lange za rozprawę Mul-
tiresolution Representation of Motion Vec-
tors in Video Compression (Wielorozdziel-
czościowe reprezentacje wektorów ruchu 
dla zastosowań w kompresji sekwencji wi-
zyjnych), promotor: prof. Marek Domański, 
Politechnika Poznańska.

Wyróżnienia otrzymali: dr inż. Rafał 
Lech z PG, promotor: prof. Jerzy Mazur, 
PG; dr inż. Artur Noga z PŚl, promotor: 
prof. Andrzej Karwowski, PŚl; dr inż. Ma-
teusz Mazur z PIT, promotor: prof. Edward 
Sędek, PIT.

Nagrody i wyróżnienia za najlepsze 
referaty wygłoszone podczas konferen-
cji przez młodych naukowców przypadły 
przedstawicielom PW, PP i PG. Komisja 
konkursowa pod przewodnictwem prof. 
Marka Domańskiego przeanalizowała 
33 referaty: z Politechniki Warszawskiej 
(11), Politechniki Poznańskiej (7), Po-
litechniki Wrocławskiej (5), Politechniki 
Gdańskiej (4) oraz po jednym z Politech-
niki Białostockiej, Politechniki Łódzkiej, 
WAT i Instytutu Łączności. 

Nagrody otrzymali: Jan Kosiński (I) 
i Paweł Bajurko (II) z PW, III ex aequo To-
masz Żernicki z PP i Jarosław Sadowski 
z PG. Wyróżnienia przypadły Adamowi Le-
wandowskiemu (PW), Pawłowi Sroce (PP) 
i Adrianowi Langowskiemu (PP).

Konferencji towarzyszyła wystawa 
techniczna i sesje firmowe zorganizo-
wane przez sponsorów: Alcatel-Lucent 
Sp. z o.o., TP Emitel Sp. z o.o, Aksel Sp. 
z o.o., Dialog SA, Anex Andrzej Postaw-

ka Przedsiębiorstwo Wielobranżowe oraz 
ZEAP Meratronik SA, a także wystawców, 
wśrod których znalazły się firmy: Rohde & 
Schwarz Sp. z o.o., ZEAP Meratronik SA, 
Astat Sp. z o.o., AM Technologies Polska 
Sp. z o.o., Tespol Sp. z o.o., Instytut Łącz-
ności i Elsinco Sp. z o.o. 

(mk)

Laureat II nagrody Fundacji Wspie-
rania Rozwoju Radiokomunikacji 
i Technik Multimedialnych przy-

znawanej za najlepszą pracę doktorską 
z dziedziny radiokomunikacji i technik 
multimedialnych – dr inż. Maciej Łopat-
ka – reprezentuje pokolenie, które bez 
kompleksów porusza się w naukowym 
środowisku europejskim.

W 2003 r. ukończył z wyróżnieniem 
studia magisterskie na Wydziale Elektro-
niki PWr i studia magisterskie na Univer-
sité Paris XII, Creteil (UFR de Sciences 
et Technologie, kierunek: Inżynieria bio-
medyczna, specjalność: sygnały i obra-
zy w medycynie), które dały mu dyplom 
D.E.A. (Dîplome d’Etudes Approfondies). 
Rok wcześniej uzyskał dyplom ze znajo-
mości języka francuskiego.

Podczas studiów nawiązał współpra-
cę z Laboratoire d’Informatique Industriel-
le et d’Automatique Division Ingénierie des 
Signaux NeuroSensoriels, która pozwoli-
ła mu podjąć studia doktoranckie, prowa-
dzone równolegle na dwóch uczelniach 
(2003-2007, w trybie co-tutelle). Promoto-
rem na Université Paris XII był prof. Jean-
-François Motsch, zaś na PWr prof. Jan Za-
rzycki z Zakładu Teorii Sygnałów Instytutu 

Telekomunikacji, Teleinformatyki i Akusty-
ki (Wydz. Elektroniki). Jego rozprawa dok-
torska Détection et reconnaissance des 
signaux stochastiques transitoires. Appli-
cation à l’identification des Mammifères 
marins poświęcona była zagadnieniom de-
tekcji i rozpoznawania krótkoterminowych 
sygnałów losowych w obecności zakłóceń. 
Jej praktyczny wymiar polega na stworze-
niu metody pasywnej akustycznej detekcji 
i identyfikacji ssaków morskich. Wykorzy-
stano w tym celu cyfrowe przetwarzanie 
emitowanych przez te zwierzęta sygnałów 
akustycznych. Autor zaproponował i opra-
cował nowatorskie – na światową skalę 
– rozwiązanie tego zagadnienia. Jego sku-
teczność potwierdziły eksperymenty na rze-
czywistych (zarejestrowanych) sygnałach 
emitowanych przez ssaki morskie, głównie 
kaszaloty (Physeter macrocephalus). Opra-
cowany detektor oraz klasyfikator mogą 
z łatwością zostać zastosowane w pod-
wodnych pasywnych akustycznych sys-
temach monitoringu czasu rzeczywistego. 
Z takich urządzeń korzystają nie tylko bio-
lodzy, akustycy czy ekologowie, badający 
faunę morską (ssaki morskie), ale też kapi-
tanowie statków, którzy starają się zminima-
lizować ryzyko kolizji z wielorybami, czy też 
kapitanowie okrętów wojennych, gdy muszą 
podjąć decyzję o zaprzestaniu prób wojsko-
wych aktywnych sonarów wielkiej mocy, je-
śli w pobliżu okrętu znajdują się ssaki mor-
skie, co ma istotne znaczenie ekologiczne. 
Istnieją bowiem poważne naukowe prze-
słanki i hipotezy, że tzw. oświetlanie aku-
styczne dużych ssaków morskich (w szcze-
gólności kaszalotów) sonarami aktywnymi 
dużej mocy prowadzi do ich masowych sa-
mobójstw na plażach nadmorskich. (Niejed-
nokrotnie obserwowano takie zjawisko).

Maciej Łopatka zaprezentował rezultaty 
uzyskane przy realizacji rozprawy doktor-
skiej w 29 pozycjach bibliograficznych, na 
16 prestiżowych i specjalistycznych kon-
ferencjach międzynarodowych (w Europie 
i USA) i 7 innych międzynarodowych im-
prezach naukowych.

Po publicznej obronie (19.06.2007 r.) 
uzyskał doktorat Université Paris XII 
z wyróżnieniem (très honorable). Podobną 
uchwałę podjęła 10.10.2007 r. Rada Na-
ukowa Instytutu Telekomunikacji, Telein-
formatyki i Akustyki PWr.

W ciągu kilku lat dr Łopatka uzyskał 
wszechstronne doświadczenie naukowe.

W 2004 r. był uczestnikiem morskiej 
ekspedycji naukowej Marika 2004 (Lazu-
rowe Wybrzeże, Toulon, Francja), której 
celem była podwodna rejestracja sygna-
łów akustycznych, lokalizacja i identyfika-
cja kaszalotów oraz triangulacja akustycz-
na. Wykorzystano w niej 3 łodzie żaglowe 

Prof. J. Modelski (z mikrofonem) wśród nagrodzonych i wyróżnionych laureatów konkursu Fundacji 
Wspierania Rozwoju Radiokomunikacji i Technik Multimedialnych na najlepsze prace doktorskie. Od 
lewej: dr inż. A. Lamęcki , dr inż. M. Łopatka, dr inż. Rafał Lange, dr inż. Rafał Lech, dr inż. Artur 
Noga i dr inż. Mateusz Mazur)
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i samolot rozpoznawczy, 6 niezależnych 
systemów akustycznych, 7 hydrofonów, 
6 komputerów i 1100 m okablowania. 

Uczestniczył w specjalistycznym szko-
leniu z bioakustyki morskiej w szwedz-
kim Tjärnö Marine Biological Laboratory 
(2005 r.) na temat sygnałów i szumów 
w wodzie, sonarów/biosonarów, lokalizacji 
akustycznej i telemetrii, robót podwodnych 
(AUV, ROV) oraz echosond. Był też człon-
kiem Komitetu Organizacyjnego 2nd Inter-
national Workshop on Detection and Loca-
lisation of Marine Mammals using Passive 
Acoustics (Monako) dla blisko 150 specja-
listów z całego świata.

W 2006 r. odbył 3-miesięczny staż na-
ukowy w NATO Undersea Research Cen-
tre (NURC), w La Spezia (Włochy), gdzie 
uczestniczył w programie badawczym 
NATO Marine Mammal Risk Mitigation. 
Pracował nad tworzeniem i implementa-
cją algorytmów detekcji akustycznych sy-
gnałów podwodnych i nad akustycznym 
monitoringiem stref morskich na pokładzie 
statku NATO CRV Leonardo. W pracach 
wykorzystano sieć hydrofonów i pław so-
narnych (Sirena 2006).

Był recenzentem (w 2007 r.) artykułów 
naukowych dla czasopisma Applied Acou-
stics (Elsevier).

Obecnie korzysta ze stypendium po-
doktorskiego w Grenoble Institute of Tech-
nology (GIPSA-Lab, Images and Signal 
Department).

Osiągnięcia zawodowe dra inż. Ma-
cieja Łopatki oraz biegła znajomość języ-
ków: francuskiego, angielskiego i włoskie-
go włączają go do grona wyróżniających 
się naukowców młodego pokolenia, two-
rzących wizerunek kreatywnych przedsta-
wicieli nowej generacji polskich pracowni-
ków nauki wywodzących się z Politechniki 
Wrocławskiej.

(na podst. materiałów udostępnionych 
przez prof. J. Zarzyckiego)

Rozmowa z prof. Józefem Mo-
delskim, wiceprzewodniczą-
cym Komitetu Programowego 

KKRRiT.

Jak ocenia Pan przebieg Krajowej 
Konferencji Radiokomunikacji, Ra-
diofonii i Telewizji we Wrocławiu?

Konferencja dzięki sprawnemu działa-
niu wrocławskiego zespołu ma wiele inte-
resujących punktów i wiele towarzyszących 
atrakcji. Z przyjemnością tu przyjeżdżam. 
Wrocław w ostatnich kilkudziesięciu latach 
zbudował wspaniałą grupę specjalistów, któ-
ra należy do krajowej czołówki. Jest znana 
w Europie i świecie. Została stworzona 
przez prof. Daniela J. Bema, a obecnie kie-
ruje nią prof. Tadeusz Więckowski. 

KKRRiT została ustanowiona 8 lat temu 
i jest organizowana przez pięć polskich 
ośrodków akademickich jako tzw. konfe-
rencja krocząca – organizatorem jest co 
roku inny ośrodek. Dzięki temu nie mamy 

Krwiobieg cywilizacji
problemów z frekwencją ani propozycjami 
co do tematyki. Kolejne środowiska prezen-
tują nowe pomysły, nowe idee. Tym razem 
już po raz drugi gościmy we Wrocławiu, któ-
ry obok Warszawy należy do kluczowych 
ośrodków radiokomunikacyjnych. Tu kon-
ferencje gromadzą najliczniejsze grono. Za 
rok zapraszamy do Warszawy. Dziedzina 
radiokomunikacji, telewizji i technik multi-
medialnych jest tak newralgiczna, że ni-
komu nie trzeba tłumaczyć jej znaczenia. 
Również prezentowany tu wykład Rola te-
lekomunikacji w życiu społeczeństw do-
wodzi, że to krwiobieg współczesnej cy-
wilizacji.

Jakie nurty w tej dziedzinie uważa 
Pan za najistotniejsze, najbardziej 
obiecujące?

Oczywiście mówiliśmy o systemach ko-
mórkowych różnych generacji. Ale to, co 
obecnie wprowadzi najintensywniejsze 
zmiany w naszą codzienność, to mobilna 

telewizja internetowa, którą możemy dziś 
oglądać na wyświetlaczach telefonów ko-
mórkowych. W Polsce możemy już w bie-
gu oglądać wybrane programy. Drugi bar-
dzo ważny naukowo temat to systemy 
ultraszerokopasmowe. Są to systemy, 
zwykle krótkiego zasięgu, które pozwolą 
wyeliminować kable w pomieszczeniach. 
Cała transmisja danych będzie odbywała 
się drogą radiową. Takie technologie będą 
dominowały przez najbliższe dziesięć lat. 
Inne bardzo ciekawe zastosowania ultra-
szerokopasmowych systemów to komuni-
kacja z robotami, które  w dobie terrory-
zmu mogą zastąpić ludzi przy rozbrajaniu 
niebezpiecznych urządzeń (ładunków). Po-
wstaną też czujniki ujawniające, co się dzie-
je za ścianą, czy nawet w ścianie.

Jak szeroko jest w praktyce stoso-
wana telewizja mobilna?

Początkowo byłem sceptykiem. Wy-
dawało mi się, że mało będzie chętnych 
do biegania po ulicy ze wzrokiem utkwio-
nym w komórkę (można łatwo nabić sobie 
guza). Ale młodzież i biznesmeni okaza-
li się wdzięcznymi klientami, którzy napę-
dzają ten interes także w Polsce.

Dzięki mobilnej TV można dobrze 
wykorzystać nudne konferencje?

Rzeczywiście, choć mały ekran nie 
jest konkurencją dla filmów szerokoekra-
nowych. Trzeba dodać, że przełomem 
w dziedzinie telewizji w świecie i w Pol-
sce będzie wkrótce telewizja wysokiej 
rozdzielczości. Ta oparta na technice cy-
frowej, porządna telewizja HDTV pozwo-
li nam w domu oglądać na dużych ekra-
nach obraz o fantastycznej jakości. Mało 
kto mógł poznać pełny walor takiego obra-
zu, bo nie wystarczy, że mamy odpowied-
ni sprzęt w domu, gdy transmisja sygnału 
odbywa się jeszcze w klasyczny sposób. 
Finalny efekt daje kapitalne wrażenie.

Rozmawiała Maria KiszaNa pierwszym planie: dr inż. M. Łopatka (po prawej) odbiera gratulacje od prof. J. Modelskiego
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Zarówno zwycięzcy, jaki i lau-
reaci drugiej i trzeciej nagrody 
w III edycji konkursu „Odkryw-

ców z kasą” to studenci Politechniki. 
Na dokładkę dwa wyróżnienia także tra-
fiły do żaków z PWr! 

Do konkursu programistycznego 
– zorganizowanego przez firmę InsERT, 
a sponsorowanego przez Microsoft – przy-
stąpiło 13 zespołów z wrocławskich uczel-
ni, ale tylko 9 dotrwało do finału, które-
go wyniki poznaliśmy 6 czerwca podczas 
uroczystego rozdania nagród we wrocław-
skim Art Hotelu. 

Jak zapewnia Błażej Kotełko, dyrek-
tor ds. oprogramowania w firmie InsERT, 
konkurs ma szeroki aspekt, który wiąże się 
z konkretnymi korzyściami zarówno dla fir-
my, jak i dla biorących w nim udział studen-
tów. Oni to przez rok pracowali nad stwo-
rzeniem produktu software’owego, co na 
uczelni było dla nich podstawą do zaliczenia 

przedmiotu, stając się jednocześnie szan-
są na komercyjne wprowadzenie przez 
InsERT opracowanego oprogramowania 
na rynek. Poza tym firma ma okazję do 
pozyskania cennych pracowników, rekru-
tujących się właśnie spośród uczestników 
konkursu. Na przykład w wyniku poprzed-
niej edycji „Odkrywców z kasą” dwa produk-
ty zostały skomercjalizowane, a ich autorzy 
otrzymali propozycję pracy od firmy. 

Dyrektor Kotełko podkreśla jednocze-
śnie, że nie tylko autorzy zwycięskich pro-
jektów mają szansę na podjęcie zatrudnie-
nia w Insercie – taką propozycję składa 
się również innym kreatywnym studen-
tom. „Ważne są dla nas pomysły i idee, 
a niekoniecznie to, by dany produkt zo-
stał skończony. Zdajemy sobie sprawę, 
że dwa semestry na uczelni to może być 

zbyt mało, by sfinalizować wszystkie pra-
ce nad oprogramowaniem” – podkreślił 
B. Kotełko.

Rzeczywiście, 
po tym jak zdolni 
studenci z Politech-
niki odebrali swo-
je nagrody, organi-
zatorzy konkursu 
zaprosili ich na 
wstępne rozmowy 
dotyczące dalszej 
współpracy. Wypa-
da żywić nadzie-
ję, że te spotkania 
były dla młodych 
programistów do-
brymi prognostyka-
mi rozwoju ich za-
wodowej kariery.

Pora więc na przedstawienie tegorocz-
nych odkrywców, do których trafiła zasłu-

żona kasa za ich 
kreatywność:

I miejsce i na-
grodę w wysokości 
10 tysięcy zł ode-
brał zespół pod na-
zwą PWr_KRSZ 
w składzie: Seba-
stian Ryś, Piotr 
Sachnowski, Ma-
teusz Kuś, Da-
riusz Zugaj z In-
stytutu Informatyki 
Stosowanej PWr, 
specjalność: sys-
temy informacyjne, 
który pod kierun-
kiem dr. inż. Kazi-

mierza Chorosia opracował współpracu-
jący z Subiektem GT system logistyczny 
służący do obsłu-
gi magazynu wyso-
kiego składu.

II miejsce i na-
groda 6 tysięcy zł 
przypadła grupie 
WT820 w składzie: 
Katarzyna Drożdż, 
Krzysztof Głogoc-
ki, Mateusz Ka-
panowski, Maciej 
Rosiek z Instytu-
tu Informatyki Sto-
sowanej PWr, spe-
cjalność: inżynieria 
oprogramowania, 
pod kierunkiem 

dr inż. Bogumiły Hnatkowskiej, za opraco-
wanie działającej w internecie i intranecie 
aplikacji Kiosk pracowniczy.

III miejsce i 4 tysiące złotych wywalczy-
ły Czarne Bobry, czyli: Magdalena Gra-
czyk, Alicja Gracz, Tomasz Smętek, Ma-

rek Krzystanek, Maciej Lipski, Michał 
Makos, także z Instytutu Informatyki Sto-
sowanej PWr, specjalność: systemy infor-
macyjne, którzy pod opieką dr. inż. Bog-
dana Trawińskiego opracowali również 
aplikację Kiosk pracowniczy. 

Wszystkim zdolnym studentom gratu-
lujemy i zapowiadamy bardziej szczegó-
łowe omówienie ich pracy, a także osób 
wyróżnionych w konkursie, które otrzy-
mały nagrody rzeczowe, w numerze po-
wakacyjnym.

Do tych dobrych wiadomości chcemy 
dorzucić jednak łyżeczkę dziegciu: szko-
da, że podczas uroczystości wręczenia 
nagród na sali byli, oprócz organizato-
rów, tylko wyróżnieni studenci, a zabra-
kło przedstawicieli kadry PWr. Przy ich 
obecności ten dzień byłby dla naszych 
Odkrywców z pewnością jeszcze waż-
niejszy i bardziej radosny...

Małgorzata Wieliczko

Nasi wzięli wszystko...
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Główną nagrodą podzielą się członkowie zespołu PWr_KRSZ

WT820 zasłużyli na drugie miejsce w konkursie

Połowa ekipy Czarnych Bobrów – trzecie miejsce na podium
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Politechnika jest pierwszą uczel-
nią, która współpracuje z kon-
cernem AMD, jednym z naj-

większych producentów procesorów, 
a ściślej z jego niemiecką filią – AMD 
Saxony Limited Liability Company & 
Co. KG w Dreźnie. Te związki trwają 
już od czterech lat. 

Podsumowaniem tej współpracy było 
podpisanie umowy (8 maja br.) między 
naszą uczelnią a AMD Saxony, dotyczą-
cą badań, nauki i wymiany studentów. Ze 
strony koncernu uczestniczyli w tej uroczy-
stości prof. Ehrenfried Zschech – Manager 
Center for Complex Analysis AMD Saxony 
LCC&Co. KG oraz Christa Buchwald – Ma-
nager HR Talent Acquisition EMEA AMD Sa-
xony LCC&Co. KG, Politechnikę reprezen-
towali zaś prorektor ds. organizacji prof. 
Ernest Kubica oraz prof. Mirosław Miller, 
który ze strony PWr będzie koordynował 
realizację postanowień umowy. Obecni byli 

także: dr inż. Janusz Markowski – reprezen-
tujący dziekana Wydz. Elektroniki Mikrosys-
temów i Fotoniki prof. Andrzeja Dziedzica, 
dr hab. Jerzy Kaleta – w imieniu dziekana 
Wydz. Mechanicznego prof. Eugeniusza Ru-

sińskiego, prof. Jan Misiewicz, dziekan Wydz. 
PPT, prof. Andrzej Kasprzak – dziekan Wydz. 
Elektroniki, prof. Czesław Smutnicki – dyrek-
tor Instytutu Informatyki, Automatyki i Robo-
tyki oraz dr hab. Regina Paszkiewicz z Zakła-
du Mikroelektroniki i Nanotechnologii.

Witając gości, prof. Kubica wspomniał 
o dotychczasowych, dużych efektach czte-
roletnich kontaktów uczelni z AMD i wyra-
ził nadzieję, że podpisana umowa pozwoli 
te związki umocnić. Szczególnie jest zado-
wolony z dalszej współpracy i wymiany mię-
dzy studentami, na czym bardzo Politechni-
ce zależy: „O naukę jestem spokojny. Mamy 
jednak wielu studentów i musimy stwarzać 
im jak najlepsze warunki kształcenia” – po-
wiedział m.in. prorektor Kubica.

Prof. Miller powiedział m.in., że AMD Sa-
xony jest „kapitalnym partnerem”, rekrutu-
jącym się z przemysłu, dzięki któremu na-
sza uczelnia będzie rozwijała  jedną z trzech 
„nóg”, na których opiera się jej rozwój, czy-
li innowacje. Zauważył też, że współpra-
ca z AMD Saxony będzie istotnym przy-
czynkiem do promowania naszego miasta 
jako centrum materiałowego oraz pozwo-
li na realizację planów związanych z du-
żym programem środowiskowym powo-
łania drezdeńsko-wrocławskiego centrum 
badawczego w dziedzinie elektroniki, do 
którego zostałyby zaproszone wszystkie 
uczelnie Wrocławia.

Podpisy pod umową między AMD Sa-
xony Limited Liability Company&Co. KG 
a Politechniką Wrocławską złożyli pro-
rektor PWr prof. Ernest Kubica i dr Hans-
-R. Deppe – Corporate Vice President/
General Manager.

(mw)
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AMD (Advanced Micro Devices, 
Inc) – amerykańskie przedsiębiorstwo 
założone w 1969 r., z siedzibą w Sun-
nyvalley, w Kalifornii. Produkuje pro-
cesory do komputerów PC, a także 
w kooperacji z firmą Fujitsu pamięci 
nieulotnych typu Flash. 

Ma zakłady produkcyjne w USA, 
Europie i Azji – ogółem 80 filii (ok. 16 
tys. pracowników). Jej obroty w 2002 r. 
to ok. 2,7 mld dolarów. Ponad połowa 
przychodów została wypracowana na 
rynkach międzynarodowych. Akcje fir-
my znajdują się w obrocie na nowojor-
skiej giełdzie pod symbolem AMD.

Politechnika i AMD Saxony podję-
ły wspólne przedsięwzięcia w 2004 r. 
Przedstawiciele koncernu prowadzą  
wykłady o nowych technologiach mate-
riałowych w elektronice dla studentów 
i doktorantów PWr. Koncern organizuje 
i finansuje staże doktorantów i pracow-
ników oraz wizyty profesorów w AMD. 
Wspólne są także projekty badawcze, 
konferencje, wydawane publikacje 
naukowe i pokonferencyjne. Na styku 
PWr i AMD narodziła się też inicjatywa 
na Uniwersytecie Technicznym w Cott-
bus: zajęcia dla dyplomantów z Wydz. 
Elektroniki Mikrosystemów i Fotoniki 
(w semestrze zimowym grupa osób ze 
starszych roczników uczestniczyła co 
tydzień w całodniowych zajęciach, pro-
wadzonych w jęz. angielskim).

Christa Buchwald i prof. Ehrienfried Zschech z AMD Saxony oraz prof. Ernest Kubica – PWr

Od lewej: prof. J. Misiewicz, dr inż. J. Markowski, prof. A. Kasprzak, dr. hab. J. Kaleta, prof. 
Cz. Smutnicki, Ch. Buchwald, prof. E. Zschech, prof. E. Kubica, prof. M. Miller 
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Z aproszenie na posiedzenie w sali 
konferencyjnej Urzędu Miasta 
Świdnicy przyjęli również przedsta-

wiciele władz Świdnicy – prezydent miasta 
Wojciech Murdzek, wicestarosta powia-
tu świdnickiego Ryszard Wawryniewicz, 
a także JE biskup diecezji świdnickiej ksiądz 
prof. Ignacy Dec. W gronie uczestników 
znaleźli się także rektor-elekt PWr prof. 
Tadeusz Więckowski, nowi sygnatariusze 
DRPiN: rektor-elekt AWF prof. Juliusz Mi-
gasiewicz, rektor Wyższej Szkoły Bankowej 
prof. Stefan Forlicz, wiceprezes Zachodniej 
Izby Gospodarczej, Janusz Rybak oraz wi-
ceprezes Federacji Przedsiębiorców Powia-
tu Wrocławskiego Wiesław Gaczyński. W 
imieniu Urzędu Marszałkowskiego przybył 
dyrektor Wydziału Rozwoju Gospodarcze-
go Mieczysław Ciurla. 

Gospodarzami spotkania byli sygna-
tariusze DRPiN z regionu Świdnicy: Sto-
warzyszenie Przedsiębiorców i Kupców 
Świdnickich, reprezentowane przez pre-
zesa Edwarda Szywałę (który przedstawił 
w trakcie obrad ekonomiczną strefę świdnic-
ką i historię SPiKŚ, podkreślając dotychcza-
sowe kontakty biznesu z nauką) i wicepreze-
sa Janusza Szostaka, oraz Sudeckiej Izby 
Przemysłowo-Handlowej z jej prezydentem 
Mariuszem Hoszowskim

Moderatorem posiedzenia był kanclerz 
Loży Dolnośląskiej BCC Marek Woron. 

Spotkanie stało się okazją do uroczyste-
go podpisania deklaracji członkowskich do 
DRPiN przez nowych sygnatariuszy – rek-
tora WSB prof. Stefana Forlicza i rektora-
-elekta AWF prof. Juliusza Migasiewicza. 
Obaj rektorzy przedstawili przy tej oka-
zji swoje uczelnie, wskazując m.in. na ich 
podstawowe cele, wspólne przedsięwzię-
cia z innymi szkołami wyższymi i progno-
zowany rozwój. 

Zespół ds. jakości życia
Ważną częścią obrad były sprawozdania 

przewodniczących zespołów roboczych.
Wojciech Podemski, koordynator ze-

społu ds. jakości życia, zrelacjonował do-
tychczasowe osiągnięcia i plany. Głównym 
celem zespołu są działania na rzecz rów-
noważenia aktywności zawodowej, rozwo-
ju osobistego i rodzinnego grupy społecz-
nej ludzi czynnych zawodowo. Uczestnikami 
tego projektu są: Akademia Medyczna, Uni-

wersytet Ekonomiczny, Wojewódzki Ośro-
dek Medyczny Pracy wraz z firmami BCC. 
Zespół kończy obecnie prace nad projek-
tem „Akademia Mistrza”, obejmującym ka-
dry średniego szczebla kierowniczego i ma-
jącym na celu równoważenie kompetencji 
menedżerskich, radzenia sobie z konflikta-
mi i zagrożeniami społecznymi, wypraco-
wanie umiejętności zarządzania czasem. 
Zespół jest na końcowym etapie przygo-
towywania wniosków o fundusze unijne. 
Kolejnym obszarem jego zainteresowania 
w najbliższej przyszłości będzie grupa ak-
tywnych seniorów. 

Zespół ds. dyzajnu
Stan zaawansowania prac zespołu ds. 

dyzajnu przedstawił jego koordynator Grze-
gorz Zieliński, który zauważył, iż polskiemu 
środowisku przedsiębiorców brakuje wie-
dzy o możliwości konkurowania poprzez 
dyzajn. Ponadto niewielu specjalistów w tej 
dziedzinie współpracuje aktywnie z Akade-
mią Sztuk Pięknych. G. Zieliński przedstawił 
pierwszy projekt zespołu, dotyczący badań 
i zapotrzebowania na dyzajn, oraz ten, nad 
którym zespół pracuje, tj. organizację prak-
tyk studenckich. Następne przedsięwzięcie 
będzie zaś dotyczyło ergonomii stanowisk 
pracy dla osób niepełnosprawnych. 

Zespół ds. przedsiębiorczości 
akademickiej 

Kolejnym referentem był przewodniczący 
zespołu ds. przedsiębiorczości akademic-
kiej prof. PWr Piotr A. Wrzecioniarz (rzecz-
nik DRPiN). Poruszył m.in. ideę przedsię-
biorczości akademickiej, w której zawiera 
się także zachęcanie studentów do zakła-
dania firm. Zespół rozpoczął pracę nad 
przygotowaniem podstawowego projektu, 
jakim będzie publikacja wydawnictwa po-
święconego przedsiębiorczości akademic-
kiej Dolnego Śląska. Ma ona przedstawić tę 
formę aktywności środowiska, a także jesz-
cze bardziej pogłębić współpracę biznesu 
z nauką. Przygotowanie materiałów do pu-
blikacji na uczelniach w czerwcu umożliwi 
jej wydanie w ostatnim kwartale br. Zespół 
ma także pomysł utworzenia podzespołu za-
daniowego, składającego się z prawników, 
który zajmie się problematyką przedsię-
biorczości akademickiej oraz przygotowa-
niem rozwiązań systemowych, ułatwia-

jących rozwój tego rodzaju działalności 
gospodarczej. 

Zespół ds. nauczania 
przedsiębiorczości

Jako przedstawiciel zespołu ds. naucza-
nia przedsiębiorczości, w zastępstwie jego 
przewodniczącego prof. Jana Kocha, wy-
stąpił, sekretarz Paweł Szpecht, mówiąc 
o celach zespołu, czyli podnoszeniu pozio-
mu innowacyjności, kompetencji pracowni-
ków, przedsiębiorców i partnerów. Przedsta-
wił także inicjatywę wprowadzenia nauczania 
przedsiębiorczości jako nowego przedmiotu 
na III roku studiów, którego tematyką będą 
problemy, z jakimi borykają się przedsiębior-
cy, oraz szkolenia z tego zakresu. Zajęcia 
mają być praktyczne i wyjątkowe pod wzglę-
dem jakości, w zakresie zależnym od profilu 
uczelni. Przy tej okazji padła kwestia finan-
sowania zajęć i prośba o kierowanie pomy-
słów w tej kwestii do prof. Kocha.

Zespół ds. innowacji
Cezary Rutka, członek Zespołu Koor-

dynacyjnego DRPiN, przedstawił założe-
nia nowo powstającego zespołu roboczego 
ds. innowacji, którego grupą docelową będą 
przedsiębiorcy i pracownicy przedsiębiorstw, 
pracownicy naukowi i naukowo-dydaktyczni, 
doktoranci i studenci. Plany zespołu to m.in: 
zdefiniowanie barier współpracy pomiędzy 
przedsiębiorcami a naukowcami, prowa-
dzenie szkoleń dla przedsiębiorców, podno-
szących wiedzę o komercjalizacji badań, mo-
derowanie spotkań zespołów innowacyjnych 
czy wymiana doświadczeń. Osobami kluczo-
wymi w zespole będą prof. Andrzej Kaleta 
z UE, prof. Jacek Sroka z UWr i Jan Wasi-
lewski – członek ZK DRPiN. 

O udanej synergii 
Janusz Szostak ze Stowarzyszenia 

Przedsiębiorców i Kupców Świdnickich, 
prezes zarządu firmy Remy Automotive 
Poland w Świdnicy, prezentował praktycz-
ne aspekty współpracy przemysłu z nauką 
na przykładzie ww. firmy. 

Remy Automotive Poland należy do po-
tentatów w produkcji samochodowych czę-
ści zamiennych, jej filia świdnicka od chwili 
powstania związała się z Politechniką Wro-
cławską. Współpracuje również z Uniwersy-
tetem Ekonomicznym, Państwową Wyższą 
Szkołą Zawodową w Legnicy, Wyższą Szkołą 
Bankową we Wrocławiu. Praktyczny wymiar 
tej współpracy z uczelniami zasadza się m.in. 
na: kierunkowych i specjalistycznych prakty-
kach studenckich w obszarach – służba roz-
woju, służba zabezpieczenia technicznego, 
służba produkcyjna, służba marketingu, służ-
ba informatyczna, Lean Manufacturing, służ-
ba zarządzania zasobami ludzkimi; prowa-

DRPiN na wyjeździe
VI posiedzenie plenarne Dolnośląskiej Rady Przedsiębiorczości 
i Nauki odbyło się tym razem w Świdnicy. 27 maja spotkali się sy-
gnatariusze, członkowie Zespołu Koordynacyjnego, zespołów ro-
boczych oraz osoby współpracujące z Radą.
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dzeniu prac magisterskich; ścisłej współpracy 
z laboratoriami specjalistycznymi; udziale 
w szkoleniach prowadzonych przez uczelnie; 
członkostwie w Radzie Programowej EIT+.

Głosy poparcia
W wystąpieniach gości honorowych po-

siedzenia padało wiele uwag na temat po-
trzebnego aliansu nauki z biznesem. Ksiądz 
biskup prof. Ignacy Dec wyraził satysfakcję 
z zachodzących zmian w naszej społecznej 
rzeczywistości, zwracając uwagę zebranych 
na fakt podmiotowości gospodarki i jej bar-
dzo ważny wymiar moralny. 

Prezydent Świdnicy Wojciech Murdzek 
twierdził, że siła ekspansji gospodarczej 
regionu bazuje na wybitnych indywidualno-
ściach, które odgrywają istotną rolę w roz-
woju lokalnych ośrodków, i że władze miasta 
będą dążyły do obecności wiedzy w przed-
siębiorczości za sprawą ułatwiania debiutu 
w biznesie, umożliwiania młodym ludziom 
rozpoczęcie działalności gospodarczej.

Natomiast rektor-elekt PWr prof. Tadeusz 
Więckowski zapewniał, że Politechnika bę-
dzie konsekwentnie zwracała się w kierunku 
gospodarki, m.in. budując sieć laboratoriów 
akredytowanych, odgrywających istotną rolę 
w rozwoju nowoczesnego przemysłu. Prof. 
Więckowski stwierdził także, że cechami no-
woczesnego uniwersytetu są m.in. naucza-
nie na bardzo wysokim poziomie oraz trans-
fer wiedzy do gospodarki. 

Wokół biznesu
Wśród innych wystąpień podczas po-

siedzenia plenarnego DRPiN w Świdni-
cy należy odnotować również prezentację 
przedstawiciela Citi Handlowy – banku spon-
sorującego spotkanie – na temat ofert usług 
fi nansowych dla przedsiębiorców, oraz dy-
rektora Loży Dolnośląskiej BCC Krzysztofa 
Mojzycha, który omówił VI edycję konkursu 
„Urząd skarbowy przyjazny przedsiębiorcy”, 
zainicjowanego przez BCC i prowadzonego 
wspólnie z Ministerstwem Finansów. Uczest-
nicy spotkania zostali zaproszeni do wzięcia 
udziału w konkursie, czyli o przekazanie oce-
ny na temat działalności urzędów skarbo-
wych (w formie ankiety) i rozpropagowanie 
idei konkursu w swoim środowisku. 

Końcowym akcentem posiedzenia było 
podsumowanie, którego dokonał kanclerz 
Marek Woron. Dziękował gospodarzom 
za zorganizowanie spotkania w Świdnicy, 
wszystkim uczestnikom – za zaangażowa-
nie i współpracę. Zaprosił jednocześnie na 
następne posiedzenie Dolnośląskiej Rady 
Przedsiębiorczości i Nauki, które jest plano-
wane na koniec września br.

oprac. mw
na podst. sprawozdania rzecznika DRPiN

prof. P. Wrzecioniarza

Kierowane przez prof. dr. hab. Jana Misiewicza

Laboratorium Optycznej Spektroskopii Nanostruktur 
Instytutu Fizyki PWr

oraz

Centrum Materiałów Zaawansowanych i Nanotechnologii PWr
organizują w dniach

3–5 lipca 2008 r.
międzynarodowe warsztaty pod nazwą

Spektroskopia Modulacyjna 
Struktur Półprzewodnikowych

(Modulation Spectroscopy of Semiconductor Structures)
Organizowane po raz trzeci warsztaty, tak jak poprzednie, przeznaczone są dla młodych 

pracowników nauki, doktorantów zajmujących się spektroskopią optyczną, dla dyploman-
tów fi zyki i elektroniki oraz studentów, którzy przygotowują się do wyboru tematu pracy 
magisterskiej.

Zaproszeni wykładowcy z Niemiec, Anglii, USA, Indii i Polski są najwyższej klasy spe-
cjalistami w dziedzinie zastosowania metod modulacyjnych do badania niskowymiarowych 
struktur półprzewodnikowych. Publikują oni w najpoważniejszych czasopismach fi zycz-
nych, np. w Nature czy Physical Review Letters.

Wykłady i prezentacje własne uczestników dotyczyć będą zarówno najnowszych i najcie-
kawszych osiągnięć w badaniach struktur półprzewodnikowych (takich jak studnie i kropki 
kwantowe), które są szeroko wykorzystywane w optoelektronice, jak i urządzeń półprze-
wodnikowych.

Szczegółowe informacje można znaleźć na stronie domowej konferencji: 
www.if.pwr.wroc.pl/MS3.

W imieniu organizatorów
dr inż. Piotr Sitarek

Pisali o nas
*  Na Politechnice dziś fi nał ostrej wal-

ki o fotel rektora, PGWr, 17.04.08
Zapowiedź wyborów rektorskich na 

PWr.
*  Politechnika nie chciała kobiety, 

PGWr, 18.04.08
W wyborach rektora PWr prof. Tadeusz 

Więckowski uzyskał 57 ze 100 głosów.
*  Jest nowy rektor, GW, 18.04.08

Komentarz na temat wyborów rektor-
skich na PWr.
*  Idziemy prostą drogą w cywilizacyj-

ną zapaść, Odra, 04.08
Rozmowa z prof. Tadeuszem Lutym 

o problemach polskiej nauki.
*  Elegancki szantaż premiera, GW, 

18.04.08
Rozmowa z prof. Tadeuszem Lutym 

o wizycie kilkuset rektorów u premiera 
i o przygotowanym przez Donalda Tu-
ska projekcie zmian w nauce.
*  Duża wieś z tramwajami, PGWr. 

21.04.08
Rozmowa z prof. Tadeuszem Lutym 

o pozycji naukowej Wrocławia i planach 
dotyczących EIT. Prof. Luty jest jednym 
z kandydatów do 18-osobowego sena-
tu tej instytucji.

*  Podglądamy SKP, Semestr, 04.08
Rozmowa z doc. dr. Januszem Gór-

nikiem na temat programu SKP.
*  Mamy piękne kobiety, EM, 24.04.08

Rozmowa z prof. Tadeuszem Więc-
kowskim na temat ilości kobiet studiu-
jących na PWr i zadaniach, które sobie 
stawia jako rektor PWr.
*  Przyszłość z gliny, GW, 25.04.08

W okolicach Ślęży może powstać 
osiedle z gliny, zaprojektowane przez 
prof. Zbigniewa Bacia.
*  Wrocław będzie miał regaty na wzór 

tych z Cambridge, PGWr, 28.04.08
Zapowiedź wioślarskich regat Odra 

Cup, w których udział zapowiedzia-
ły osady z Oxfordu, Imperial College 
w Londynie, uniwersytetu w Ostrawie, 
PWr, UWr, UMK w Toruniu i reprezen-
tacja połączonych uczelni niemiec-
kich.
*  Wrocławski naukowiec wśród naj-

lepszych w kraju, GW, 29.04.08
Dr inż. Krzysztof Wincza z ITTA PWr 

otrzymał prestiżowe wyróżnienie FNP 
– roczne stypendium START, przyzna-
wane doktorantom i doktorom w wieku 
poniżej 30 lat.

WSPÓŁPRACA
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Z prowadzonych od szeregu lat co-
rocznych statystyk jednoznacz-
nie wynika, że absolwenci lice-

ów ogólnokształcących w większości 
wybierają studia na kierunkach huma-
nistycznych. Powstają jednak inicjaty-
wy, mające na celu zmianę tego stanu 
rzeczy. Jedną z nich jest projekt edu-
kacyjny MFI Plus, którego głównym ce-
lem jest promocja wśród uczniów szkół 
ponadgimnazjalnych studiów matema-
tycznych, przyrodniczych, informatycz-
nych i technicznych. 

Takie przedsięwzięcie było realizowane 
w ostatnim roku szkolnym we wrocławskim 
X Liceum Ogólnokształcącym przy wspar-
ciu kadry Politechniki Wrocławskiej i pod 
patronatem naszej uczelni. 

Projekt edukacyjny pod nazwą „MFI 
Plus w X LO” rozpoczął się 1 września 
2007 roku. 28 maja br. odbyła się w Dzie-
siątce uroczysta sesja naukowa, podsu-
mowująca roczną pracę uczniów czte-
rech klas liceum oraz zaangażowanych 
w nauczanie młodych ludzi naukowców 
i dydaktyków z PWr, a także nauczy-
cieli liceum. W spotkaniu uczestniczyli 
m.in. przedstawiciele Kuratorium Oświa-
ty, Wydziału Edukacji Urzędu Miejskiego 
oraz pracownicy Politechniki Wrocław-
skiej zaangażowani w przedsięwzię-
cie – z Instytutu Fizyki oraz Matematyki 
i Informatyki PWr: prof. Włodzimierz Sa-
lejda, prof. dr hab. Ryszard Poprawski, 
dr inż. Anna Hajdusianek, dr hab. Ewa Po-

pko-Płaczek, dr Ewa Rysiakiewicz-Pasek, 
dr inż. Przemysław Kajetanowicz, dr Zdzi-
sław Porosiński, mgr Paulina Grzegorek, 
mgr Karol Tarnowski oraz mgr Agniesz-
ka Ciżman. 

Gospodarzem imprezy w X LO była dy-
rektor szkoły mgr Bożena Koronkiewicz.

Sesję poprowadzili uczniowie klas, któ-
re wzięły udział w „MFI Plus w X LO”. Ko-
lejno zaprezentowane zostały efekty pra-
cy kadry Politechniki i młodzieży z klas 

objętych projektem. Zajęcia pozalekcyjne 
z matematyki, fizyki i informatyki odbywa-
ły się przez cały rok szkolny i prowadzo-
ne były w różnych formach – wykładów, 
kół naukowych czy laboratoriów. Liceali-
ści mieli również niepowtarzalną okazję 
odwiedzić wielokrotnie mury naszej uczel-
ni, uczestnicząc w cyklu wykładów z fi-
zyki profesorów Ryszarda Poprawskiego 
i Włodzimierza Salejdy. 

Projekt MFI Plus, oprócz zajęć „stacjo-
narnych”, umożliwił młodym ludziom wy-
jazd na trzy obozy naukowe z pracowni-
kami naukowymi Politechniki do Zapusty, 
Barda i Szklarskiej Poręby. 

Sesja podsumowująca „MFI w X LO” 
zwieńczona została wystąpieniami osób, 
bez których przedsięwzięcie nie miałoby 
szans na realizację – czyli dyrektor Dzie-
siątki mgr Bożeny Koronkiewicz oraz koor-
dynatora projektu prof. Włodzimierza Sa-
lejdy. Uczestnicy sesji usłyszeli m.in., że 
o postępie cywilizacyjnym i szybkim rozwo-
ju naszego regionu w najbliższej przyszło-
ści decydować będzie wiedza i technolo-
gia. Zwiększenie liczby osób studiujących 
na wydziałach przyrodniczych i technicz-
nych wrocławskich uczelni jest ważnym za-
daniem szkolnictwa ponadgimnazjalnego 
– ze względu na dynamicznie rozwijają-
cy się na terenie Dolnego Śląska wysoko 
zaawansowany technologicznie przemysł. 
Absolwenci X LO i innych szkół, dzięki ta-
kim inicjatywom, jak MFI Plus, po ukoń-
czeniu kierunków, na których królują nauki 
ścisłe, będą mogli łatwiej znaleźć zatrud-
nienie na wymagającym rynku pracy i osią-
gnąć sukces zawodowy. 

(bb)

Porozumienie na Plus

Fo
t. 

B
ar

to
sz

 B
az

an

Licealiści zaprezentowali się w pokazach, które są wynikiem zajęć, jakie odbyli dzięki opiece 
merytorycznej pracowników PWr

Mgr Bożena Koronkiewicz i prof. Włodzimierz Salejda są zadowoleni ze współpracy szkoły 
z uczelnią
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TARGI KSIĄŻKI

Oficyna Wydawnicza Politech-
niki jest od 14 lat jedynym re-
prezentantem polskich uczel-

ni technicznych na Międzynarodowych 
Targach Książki w Warszawie (uniwer-
sytety mają tam kilka wydawnictw). 
15 maja w Sali Koncertowej Pałacu Kul-
tury i Nauki zainaugurowano 53. edy-
cję tej największej imprezy księgarskiej 
i miejsca spotkań wszystkich liczących 
się wydawców. W tym roku zaprezen-
towało się ponad pięćset polskich i za-
granicznych wydawców. Gościem ho-
norowym był Izrael. 

Pierwszy targowy dzień – zamknięty dla 
publiczności – upłynął na spotkaniach bran-
żowych. W korytarzach można było spotkać 
licznych księgarzy i hurtowników, ale naj-
większą grupę odbiorców stanowili przed-
stawiciele bibliotek. Kolejne dni – otwarte 
dla czytelników – umożliwiły im bezpośred-
nie spotykania z wydawcami.

Oficyna Wydawnicza PWr traktuje tę 
międzynarodową imprezę jako wyjątkową 
okazję do autopromocji (także jako uczelni) 
i prezentacji własnych książek. Dla zwiedza-
jących targi przygotowujemy zawsze kata-
log, oferty i ulotki reklamowe. Okazuje się, że 
choć żyjemy w dobie internetu, ta tradycyjna 
forma reklamy przynosi długofalowe korzy-
ści, gdyż owocuje pytaniami klientów księ-
garń o książki wydane przez naszą oficynę. 
Oczywiście dobra informacja o nowej książ-
ce i jeszcze lepsza promocja są koniecznymi 
warunkami sukcesów rynkowych.

Nasze stoisko targowe było nieustan-
nie oblegane – nie tylko przez kupujących. 
Ofertą, którą przedstawiliśmy, interesowa-
ły się także media. Tradycyjnie najwięk-
szą popularnością cieszyły się publikacje 
z dziedziny architektury, elektroniki, infor-
matyki, ochrony środowiska i budownictwa. 
Jesteśmy liderem wśród polskich wydaw-
nictw uczelnianych w publikacjach z dziedzi-
ny architektury! W tym miejscu dziękujemy 
Autorom z Wydziału Architektury Politechniki 
Wrocławskiej, którzy zdecydowali, że macie-
rzyste wydawnictwo z powodzeniem może 
odgrywać rolę wydawcy ich publikacji.

Z perspektywy ostatnich kilku lat należy 
stwierdzić, że wyjście Oficyny Wydawniczej 
na otwarty rynek księgarski oraz zmiana sza-
ty graficznej książek spowodowały, że śmiało 
możemy konkurować z dużymi i znanymi fir-
mami wydawniczymi, zwłaszcza że specjali-
styczna książka naukowa należy najczęściej 
do wydawnictw niskonakładowych.

Halina Dudek 
dyrektor Oficyny Wydawniczej PWr

Drukujemy i promujemy

Przed Pałacem Kultury i Nauki ustawiały się kolejki czytelników, zainteresowanych tegoroczną 
ofertą MTK 

Na stoisku Oficyny Wydawniczej PWr znalazło się wiele atrakcyjnych tytułów

Dyrektor Halina Dudek udziela wywiadu
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Zebrani na Uniwersytecie Wro-
cławskim rektorzy omawiali 
możliwości fi nansowania przez 

miasto zabytkowych obiektów uczel-
ni, mechanizmy pozyskiwania pienię-
dzy na akredytowane laboratoria i na 
pomoc dla niepełnosprawnych studen-
tów, sprawę stypendiów Science Wra-
tislaviensis, a także inne szczegółowe 
kwestie.

Gospodarz posiedzenia prof. L. Pa-
cholski zapowiedział remont Auli Le-
opoldiny, której strop w przeważającej 
części jest spróchniały. Rozpoczęły się 
już ekspertyzy techniczne zabytku, by 
za rok można było rozpocząć prace 
konserwatorskie. 

Priorytet: EURO 2012
Ministerstwo NiSW nie przewiduje wy-

datków na remonty zabytkowych obiektów 
uczelnianych. To zmusza uczelnie do in-
tensywnego lobbowania u lokalnych władz 
o dotacje. Przewodnicząca Rady Miejskiej 
B. Zdrojewska uważa, że przepisy nie po-
zwalają miastu na tworzenie takich pozy-
cji budżetowych. Precedens skłaniał-
by kolejne instytucje do analogicznych 
wniosków. Związane z uczelniami stowa-
rzyszenia czy fundacje mogą natomiast 
występować do prezydenta Wrocławia 
o konkretną pomoc. Rada Miejska uzna-
je, że miasto powinno współfi nansować 
konserwację najważniejszych zabytków 
Wrocławia. Dlatego podjęto rozmowy nt. 
remontu Auli Lepoldiny. Skala dofi nanso-
wań nie będzie wysoka, choć zależna od 
klasy zabytku. Priorytetem miasta jest or-
ganizacja EURO 2012, a więc mosty, dro-
gi, stadion i hotele. 

Akredytowane laboratoria 
– bez konkursu?

KRUWiO zabiega w Urzędzie Mar-
szałkowskim, by ze środków Regional-
nego Programu Operacyjnego (RPO) 
ustanowić projekty kluczowe służące bu-
dowie i rozbudowie laboratoriów akre-
dytowanych. 

Członek Zarządu Woj. Dolnośląskie-
go G. Roman ocenia, że RPO dla Dol-
nego Śląska na lata 2007-2013 w części 
dotyczącej infrastruktury wspierającej in-

nowacyjność i przedsiębiorczość w re-
gionie (działanie 1.4) dysponuje kwotą 
27 800 000 euro. To umożliwia tworze-
nie i rozwój infrastruktury jednostek na-
ukowych i centrów doskonałości, prowa-
dzących badania rozwojowe na rzecz 
przedsiębiorstw. Program pozwoli sfi nan-
sować ich budowę, modernizację, nabyć 
środki trwałe oraz wartości niematerial-
ne i prawne niezbędne do prowadzenia 
działalności B+R. Benefi cjentami konkur-
sów mogą być instytucje naukowe i szkoły 
wyższe.  

Problem sfi nansowania laboratoriów 
akredytowanych może zostać rozwią-
zany w drodze konkursu (wezmą w nim 
udział zainteresowane uczelnie czy też ich 
zespół) lub poprzez wydzielenie z budże-
tu odpowiedniej kwoty (ok. 12 mln euro), 
z jednoczesnym umieszczeniem projektu 
budowy i rozbudowy laboratoriów akredy-
towanych na indykatywnej liście projek-
tów kluczowych. Rozmowy na ten temat 
są w toku. G. Roman optuje za utworze-
niem zespołu takich laboratoriów, które 
pozwolą ograniczyć wydatki lokalnych 
fi rm, a tworzonym laboratoriom przynio-
są dochody. 

Kolegium zadeklarowało udział w two-
rzeniu listy projektów kluczowych. 

Prorektor K. Nawotka (UWr) przypo-
mniał dobrą współpracę przy tworzeniu 
listy indykatywnej projektów inwestycyj-
nych. Prace nad listą i podziałem pienię-
dzy dowiodły, że środowisko umie wypra-
cować wspólne stanowisko. Zatem droga 
konkursowa nie musi być jedynym sposo-
bem postępowania. 

Prof. T. Szulc przypomniał, że także 
MNiSW dysponuje unijnymi pieniędzmi 
na laboratoria. Resort chce rozdyspo-
nować je jako bardzo duże kwoty – od 
4 mln euro wzwyż. Można by nimi wspo-
móc program laboratoriów akredytowa-
nych. Wnioski należy składać do koń-
ca lipca.

Zdaniem prof. T. Lutego należy powo-
łać we Wrocławiu instytucję, która zajęłaby 
się proceduralną stroną realizacji projek-
tów europejskich dla środowiska akade-
mickiego. 

G. Roman dodał, że Zarząd Wojewódz-
twa Dolnośląskiego może finansować 

z działania 1.4 projekty o wartości od 
500 tys. do 4 mln euro. Wszystkie kosz-
towniejsze inicjatywy powinny być zgła-
szane do Programu Operacyjnego In-
nowacyjna Gospodarka w Warszawie. 
Wyjątek stanowią projekty wpisane na 
listę indykatywną – Zarząd może wte-
dy fi nansować inwestycje przekraczają-
ce 4 mln euro.

Będą stypendyści 
Science Wratislaviensis

Kapituła Funduszu Stypendialnego 
Science Wratislaviensis zaakceptowała 
5 wniosków stypendialnych: dwa z UWr 
i po jednym z PWr, AE i ASP. Uczelnie te 
muszą wyznaczyć opiekunów zaprasza-
nych stypendystów. 

Należy już zgłaszać kolejne kandyda-
tury stypendystów, którzy powinni wyróż-
niać się wysoką rangą naukową. 

Jak skorzystać 
z funduszu dla studentów 
niepełnosprawnych?

Trudności z wykorzystaniem wywal-
czonej przez posła S. Piechotę dota-
cji MNiSW na kształcenie i rehabilitację 
leczniczą studentów niepełnosprawnych 
wynikają z formalnych ograniczeń wydat-
kowania pieniędzy. W rezultacie chyba 
żadna polska uczelnia nie zdołała wyko-
rzystać w roku 2007 przyznanej puli środ-
ków, gdyż nie można z nich opłacać indy-
widualnej rehabilitacji niepełnosprawnych 
studentów – ich liczba na poszczególnych 
uczelniach jest dziś mała. Warto więc two-
rzyć grupy rehabilitacyjne na skalę środo-
wiska. Dobry przykład dał Kraków: AGH, 
Uniwersytet Ekonomiczny i Politechnika 
Krakowska w listopadzie 2007 r. zawarły 
porozumienie o współdziałaniu i współfi -
nansowaniu pomocy dla niepełnospraw-
nych studentów.

We Wrocławiu Kolegium Prorektorów 
ds. Studenckich podejmie analogiczną 
inicjatywę dotyczącą organizacji lektora-
tów z języka obcego, działań integracyj-
nych, szkoleń zawodowych, portalu inter-
netowego itp. 

Sprawy szczegółowe
• Prof. T. Koszczyca (AWF) zaniepoko-

iły pogłoski o braku współpracy studentów 
organizujących Juwenalia. Wiadomość ta 

Z prac Kolegium Rektorów 
Uczelni Wrocławia i Opola
Posiedzenie kwietniowe (22.04.2008 r.)
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nie znalazła potwierdzenia. (…choć nie 
byłaby jeszcze najgorsza – red.) 

• ASP musi oddać do remontu dom 
studencki. Prof. J. Szewczyk liczy, że 
marszałek pomoże sfi nansować remont, 
a inne uczelnie przyjmą na 2 lata do swo-
ich DS-ów ok. 90 studentów ASP. Prof. 
T. Luty zadeklarował 30 miejsc w do-
mach PWr. 

Prof. T. Szulc (UP) zachęcał do wspól-
nego rozwiązania problemu kwater stu-
denckich we Wrocławiu. Przypomniał, że 
resort przeznacza 5% środków inwestycyj-
nych na domy studenckie. Jeśli Wrocław 
powoła się na fakt wyjątkowo słabej bazy 
mieszkalnej, może wiele wywalczyć. 

Prof. T. Luty poinformował, że PWr za-
mierza zbudować międzynarodowy dom 

studencki na miejscu obecnego DS „Kwa-
drat”. Ma na ten cel 12 mln zł i poszukuje 
partnera do współpracy. 

• Prof. G. Kurzyński (AM) przypomniał 
o rozpoczynających się 10 maja uroczy-
stościach 60-lecia Akademii Muzycznej 
im. Karola Lipińskiego. 

• Pytany o perspektywy regulacji płac 
na uczelniach prof. T. Luty powiedział, że 
uczelnie oczekują na decyzję MNiSW 
o dotacji budżetowej. Przypuszczalnie jej 
wielkość nie wzrośnie, a nawet zmniej-
szy się o kwoty związane z wykonaniem 
planu w VAT. Prezydium KRASP odnio-
sło się już 15 stycznia br. do braku rewa-
loryzacji płac. Uchwała poparta przez se-
naty uczelni została przesłana do MNiSW 
i do premiera. 

Odpowiedź na potrzeby ASP

Zadeklarowano do protokołu, że 
5 uczelni pomoże w zakwaterowaniu jej 
studentów: PWr użyczy 30 miejsc, UE 
– 10, AMed – 20, UP – 10, a UWr – 20. 

Sprawy bieżące
• Prof. T. Luty odniósł się do wydarzeń 

z 15 maja w kampusie PWr. Wobec stu-
dentów, którzy podczas juwenaliów brali 
udział w zamieszkach lub zniszczyli mie-
nie osób prywatnych, zostaną wyciągnięte 
poważne konsekwencje, łącznie z relego-
waniem z uczelni. Władze uczelni nie tole-
rują zachowania burzącego jej wizerunek 
i źle świadczącego o studentach. Materia-
ły dowodowe pozwolą ustalić, czy spraw-
cami byli faktycznie studenci PWr czy też 
przypadkowe osoby.

• Kolegium objęło patronatem obchody 
XXV-lecia pracy artystycznej Zespołu Tań-
ca Ludowego AWF KALINA (uroczystość: 
28 czerwca br.).

• Prof. B. Fiedor (UE) zapowiedział kon-
ferencje na swojej uczelni: polsko-amery-
kańską nt. metod zdobywania funduszy na 
cele charytatywne poprzez pozyskiwanie 
wsparcia osób indywidualnych, fi rm, fun-
dacji dobroczynnych lub instytucji rządo-
wych, co określa się jako fundraising (26-
27.06) oraz „Poszukiwanie prawdy – misją 
uczelni” (28.05). Z okazji zmiany nazwy 
uczelni odbędzie się też specjalna uro-
czystość (11.06). 

• Specjalną atrakcją Dni Otwartych 
ASP we Wrocławiu (7-8.06) będzie Festi-
wal Wysokich Temperatur – pokazy wyto-
pu szkła, ceramiki i żeliwa. 

• Członkowie KRUWiO mają zgłaszać 
kandydatury do nagrody za integrację śro-
dowiska akademickiego w 2007 r. 

(wg protokołów 
Agnieszki Kaloty i mgr Izabeli Duś)

Posiedzenie majowe (20.05.2008 r.)

Rektorzy uczestniczyli w uro-
czystym wręczeniu medalu 
honorowego ASP dyrektoro-

wi departamentu Maksymilianowi Ce-
ledzie. Zapoznali się z pracami prezy-
diów KRASP i PAN oraz omówili szereg 
spraw bieżących.

Medal honorowy ASP 
Dyrektor Departamentu Szkolnictwa Ar-

tystycznego Ministerstwa Kultury i Dzie-
dzictwa Narodowego Maksymilian Cele-
da odebrał z rąk rektora ASP prof. Jacka 
Szewczyka medal honorowy tej uczelni. 

Relacja z posiedzenia 
Prezydium KRASP 
i wspólnego posiedzenia 
prezydiów KRASP i PAN 
w Warszawie

Prof. Tadeusz Luty zrelacjonował prze-
bieg posiedzeń i przedstawił dokumenty 
Prezydium KRASP: w sprawie braku decy-
zji dotyczącej dotacji budżetowej dla szkół 
wyższych na 2008 r., stanowiska w spra-
wie Strategii rozwoju nauki w Polsce do 
2015 roku i Projektu założeń reformy sys-
temu nauki i reformy systemu szkolnictwa 
wyższego, a także stanowiska połączo-
nych gremiów na temat Projektu założeń 
reformy systemu nauki i reformy systemu 
szkolnictwa wyższego oraz drogi awansu 
naukowego (http://www.krasp.org.pl/index.
php?sect=docs&term=4#P414).

Prof. Luty przypomniał o zaleceniu 
MNiSW, by senaty uczelni przekazały do 
25 maja swoje uwagi o Projekcie założeń 
reformy systemu nauki i reformy systemu 
szkolnictwa wyższego. Zachęcał do po-
parcia stanowiska KRASP. 

Prosił o zgłaszanie do KRASP przypad-
ków obniżenia uczelniom dotacji na Fun-

dusz Pomocy Materialnej, by ewentualnie 
przeciwdziałać takim praktykom MNiSW. 
Rektorzy krytycznie oceniają też opóźnie-
nie, z jakim resort rozesłał decyzje o dota-
cji na działalność dydaktyczną. 

W stanowisku prezydiów KRASP 
i PAN na temat drogi awansu naukowego 
podkreślono, że debata na temat habili-
tacji nie powinna hamować reformy sys-
temu szkolnictwa wyższego. Co do pro-
pozycji podporządkowania państwowych 
wyższych szkół zawodowych (PWSZ) 
władzom samorządowym, KRASP wi-
dzi potrzebę poprzedzenia takiej decyzji 
dyskusją z udziałem obu zainteresowa-
nych stron. Prof. E. Józefowski (PWSZ 
w Głogowie) ma koordynować te sprawy 
z dolnośląskim Urzędem Marszałkowskim. 
Ocenia on, że Dolny Śląsk wyróżnia się re-
latywnie dobrą współpracą PWSZ z wła-
dzami samorządowymi. Zalecał stwo-
rzenie systemu współdziałania PWSZ 
z uczelniami akademickimi, co zaowocu-
je łatwiejszym dostępem dobrych absol-
wentów szkół zawodowych do studiów 
magisterskich. Dyrektor Departamentu 
Edukacji UMWD Z. Tagowski potwierdził 
gotowość do poszukiwania korzystnych 
rozwiązań.

Rektorzy B. Fiedor, K. Jaklewicz, 
E. Józefowski i J.Szewczyk omówi-
li przebieg spotkania przedstawicieli 
branżowych konferencji rektorów z mi-
nister B. Kudrycką. Pani minister chce 
pozostawić uczelnie wojskowe w gestii 
MON, a artystyczne w MKiDN. Władze 
nie okazują chęci do otwartej dyskusji 
o zwiększeniu fi nansowania uczelni ani 
perspekty wach głębokiego zreformowania 
szkolnictwa wyższego. Dalsza dyskusja 
w KRUWiO dotyczyła kwestii współpłat-
ności za studia. 

• Prof. L. Turko omówił konferencję 
zorganizowaną z okazji uruchomienia 
w CERN największego na świecie akce-
leratora. Podkreślano znaczenie wrocław-
skiego ośrodka jest głównego koordyna-
tora i lidera technologicznej współpracy 
z CERN. Wysoko oceniono Wrocławski 
Park Technologiczny, którego udziałow-
cami są wrocławskie uczelnie.

• Prof. T. Luty zachęcił do udziału w piel-
grzymce akademickiej na Jasną Górę.

• Poinformował, że KRASP zwróciła się 
do rektorów z prośbą o opinie nt. przed-
stawionej przez ministra edukacji narodo-
wej Katarzynę Hall Strategii rozwoju szkol-
nictwa do roku 2015. Prezydium KRASP 
w Koszalinie (5-6 czerwca 2008 r.) wyra-
zi swoje stanowisko.
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Wyjazdowe posiedzenie 
w Ośrodku Szkoleniowo-Dy-
daktycznym wrocławskiej 

AWF w Olejnicy było okazją do pod-
sumowania dwóch kadencji. Przed-
miotem obrad były ponadto: środowi-
skowe studia doktoranckie, starania 
o środki na remont lub rozbudowę 
domu studenckiego ASP, nominacja 
do nagrody KRUWiO za 2007 r. oraz 
sprawy bieżące.

Prace nad środowiskowymi 
studiami doktoranckimi

Rektorzy byli proszeni o krytyczne uwagi 
do opracowania Środowiskowe studia dok-
toranckie Dolnego Śląska autorstwa śro-
dowiskowego koordynatora ds. studiów 
doktoranckich prof. Jerzego Świątka. Zmo-
dyfi kowana wersja będzie przedstawiona na 
specjalnym posiedzeniu KRUWiO z udzia-
łem rektorów-elektów 26 sierpnia na PWr. 

Prof. Luty przypomniał, że European 
University Association zabiega o rozwój 
studiów doktoranckich (inicjatywa EUA 
Council for Doctoral Education). Służy 
temu konsolidacja sił uczelni. Środowi-

skowe inicjatywy mają też większe szan-
se na wsparcie PO Kapitał Ludzki.

O środki 
na dom studencki ASP

Kolegium jednogłośnie poparło starania 
ASP o dotację ze środków unijnych (działa-
nie 7.1: Rozwój infrastruktury szkolnictwa 
wyższego), jakimi dysponuje Urząd Mar-
szałkowski. Uczelnia chce remontować 
i modernizować dom studencki ASP przy 
ul. Henryka Pobożnego.

Nagroda za integrację 
środowiska 

Kolegium jednogłośnie poparło wnio-
sek o nadanie nagrody za integrację 
środowiska w 2007 r. twórcom (zespół 
redakcyjny, komitet programowy i uczel-
niani koordynatorzy) publikacji Wrocław-
skie środowisko akademickie. Twórcy i ich 
uczniowie 1945-2005. Laudację na uro-
czystości 15 listopada wygłosi prof. Z. La-
tajka. Laureaci to: prof. Ryszard Badura, 
prof. Tadeusz Bober, prof. Adam Chmie-
lewski, prof. Jędrzej Chumiński, dr hab. 
Ryszard Czoch, prof. Bogusław Dembiń-

ski, prof. Wojciech Glabisz, prof. Wiesław 
Hejno, prof. Jan Kmita, prof. Aleksandra 
Lewanowicz, prof. Cezary Madryas, Mał-
gorzata Orzeł, ks. prof. Józef Pater, prof. 
Aleksandra Pijarowska, Marcin Ptak, prof. 
Zdzisław Samsonowicz, prof. Krzysztof 
Sławiński, Barbara Stankiewicz, prof. Lu-
dwik Turko, prof. Zbigniew Makarewicz, 
dr Paweł Tomaszewski, prof. Wanda Wojt-
kiewicz-Rok, prof. Wojciech Wrzesiński 
i prof. Michał Zimecki.

Sprawy bieżące
• Rektor B. Fiedor zaprosił zebranych 

do udziału w uroczystościach zmiany na-
zwy swej uczelni na Uniwersytet Ekono-
miczny we Wrocławiu (11 czerwca).

• Przypomniał o akcji zbierania środków 
na utworzenie Wydziału Studiów Polskich 
na University of Columbia. Ponieważ mini-
sterstwo ani uczelnie nie mogą ze względu 
na dyscyplinę fi nansów publicznych udzie-
lać takiego wsparcia fi nansowego, prof. 
Fiedor zasugerował wystąpienie KRASP 
do ministra fi nansów o umożliwienie prze-
znaczenia środków na ww. cel. 

(wg protokołu mgr Izabeli Duś)

Posiedzenie wyjazdowe w Olejnicy (30-31.05.2008 r.)

Senat przyjął recenzje dorobku 
kanclerza Niemiec Angeli Mer-
kel i nadał jej tytuł doktora h. c. 

PWr. Promotorem doktoratu jest prof. 
T. Luty, recenzentami dorobku: prof. 
W. Bartoszewski, prof. K. Chałasińska-
-Macukow (UW) i prof. L. Kieres (UWr). 
Uroczystość odbędzie się 24 września 
br. o godz. 14 w auli PWr. 

• Wyrażono zgodę na mianowanie prof. 
dr. hab. R. Poprawskiego na stanowisko 
profesora zwyczajnego. 

•  Uchwalono Warunki i tryb kierowa-
nia za granicę pracowników, doktorantów 
i studentów Politechniki Wrocławskiej 
w celach naukowych, dydaktycznych 
i szkoleniowych. Projekt był konsultowa-
ny przez związki zawodowe, przedstawi-
cielstwa studentów i doktorantów i komi-
sje senackie: ds. Studiów i Studentów oraz 
ds. Organizacji i Finansów. 

Zmiany Regulaminu studiów 
i Regulaminu studiów 
doktoranckich

Przyjęto (odpowiednio 58:0:2 i 59:0:0) 
przedstawione przez prorektora ds. na-
uczania prof. J. Szafrana i przeanalizowa-
ne przez Komisję ds. Studiów i Studentów 

oraz Komisję ds. Organizacji i Finansów 
Regulamin studiów i Regulamin studiów 
doktoranckich. W pierwszym wprowadzo-
no połówkowe oceny dyplomowe. Ocena 
wpisana do dyplomu jest pochodną końco-
wej (zaokrąglonej) oceny za studia. 

Wskaźnik rekrutacyjny 
a sprawność kształcenia 

Prorektor ds. rozwoju prof. M. Har-
dygóra zanalizowała zależności między 
wskaźnikiem rekrutacyjnym a sprawno-
ścią kształcenia studentów I roku z dwóch 
przedmiotów matematycznych: analizy 
matematycznej 1 i algebry. Badania sta-
tystyczne dowodzą pozytywnej korelacji 
wskaźnika z wynikami egzaminów.

Studenci ze wskaźnikiem rekrutacyj-
nym < 50 pkt w ponad 80% nie zaliczają 
ww. kursów. Zatem wskaźnik rekrutacyj-
ny powinien być podstawą klasyfi kacji na 
kursy uzupełniające i kursy o programie 
rozszerzonym.

Wyższym ocenom z algebry sprzyja za-
wsze udział studentów w kursie kompute-
rowym, pozwalającym m.in. sprawdzać 
własne wiadomości ma modelowych za-
daniach. Program i sposób prowadzenia 
e-kursu, zwiększona liczba sprawdzianów 

i „wspomaganie komputerowe” ułatwiają 
przygotowanie się do egzaminu. Analogicz-
ny kurs z analizy matematycznej 1 powi-
nien poprawić sprawność kształcenia.

Pogorszenie wyników z analizy w 2007 r. 
pomimo lepszych ocen maturalnych kan-
dydatów na studia wynika zapewne z ob-
niżenia liczby godzin z matematyki na 
niektórych wydziałach przy poszerzeniu 
zakresu programów.

W dyskusji dziekan M. Sobierajski pod-
kreślił potrzebę znajomości matematyki 
jako narzędzia do zdobywania wiedzy in-
żynierskiej. Wyraził zainteresowanie możli-
wością rozszerzenia metod e-learningu na 
laboratoria studenckie. Zachęciłoby to być 
może młodzież do studiów technicznych. 
Prorektor K. Rudno-Rudziński był zdania, 
że opracowana na potrzeby pewnego pro-
gramu dydaktycznego „technologia” kształ-
cenia mogłaby stracić swe walory „kom-
pleksowości usługi”, którą tworzą również: 
system e-sprawdzianów (5/sem.), konsul-
tacje (7 godz./dz., 5 dni/tyg.) i powstające 
repetytorium z programu szkoły średniej. 

O działalności CMZiN
Dyrektor Centrum Materiałów Zaawan-

sowanych i Nanotechnologii prof. J. Mi-

XXX posiedzenie Senatu (24.04.2008 r.)



50 nr 222 lato 2008 51

GREMIA

siewicz zdał sprawę z działalności tej 
samoorganizującej się sieci zespołów 
badawczych z wydziałów: Chemicznego, 
Elektrycznego, Elektroniki Mikrosystemów 
i Fotoniki, Mechanicznego oraz Podstawo-
wych Problemów Techniki. Działalność ta 
integruje środowisko, sprzyja interdyscy-
plinarności badań i kreowaniu nowych pro-
gramów naukowych. 

Sprawy bieżące, 
wolne wnioski

• 18 kwietnia w MNiSW złożono wnio-
sek o sfi nansowanie (za ok. 70 mln zł) 
z Programu Operacyjnego Kapitał Ludz-
ki projektu opracowanego pod kierownic-
twem prof. M. Hardygóry we współpracy 
z dr. K. Rudno-Rudzińskim. Prof. T. Luty po-
dziękował wszystkim uczestnikom prac.

• 22 kwietnia w Warszawie na konferen-
cji poświęconej uruchomieniu akceleratora 
w CERN przyjęto referat prof. M. Chorow-
skiego (W-9) i pozytywnie oceniono współ-
pracę PWr z CERN w dziedzinie kriogeniki. 

• 24 kwietnia prof. T. Więckowski weź-
mie udział w Konferencji Rektorów Uczel-
ni Technicznych w Łodzi. 

• Rektor poprosił o komentarze i uwa-
gi do Projektu założeń reformy systemu 
nauki i szkolnictwa rozpowszechnianego 
przez MNiSW (www.nauka.gov.pl) oraz 
o zapoznanie się z drugim dokumen-
tem MNiSW Strategia rozwoju szkolnic-
twa wyższego do roku 2015 (www.mini-
sterstwo.gov.pl). 

• Ze względu na nowe zasady powo-
ływania władz na uczelni dr J. Kroik pro-
sił o wyjaśnienie, jaki wpływ ma rektor-
elekt na decyzje dotyczące mianowania 
dyrektorów instytutów. Pytał też, czy jest 
zasadne, by do uczelnianych funkcji kan-
dydowały osoby, które dojdą do wieku 
emerytalnego przed końcem nadchodzą-
cej 4-letniej kadencji. 

Przewodniczący UKW prof. R. Popraw-
ski stwierdził, że wg Statutu PWr dyrek-
tor instytutu jest mianowany przez rek-
tora na wniosek dziekana zatwierdzony 

przez radę instytutu. Rady mają prawo 
zgłaszać kandydatury dyrektorów. Na-
tomiast dojście do wieku emerytalnego 
powoduje utratę funkcji (poza rektorską 
– red.). Rektor dodał, że będzie konsulto-
wał z rektorem-elektem wszelkie decyzje 
personalne dotyczące mianowania dyrek-
torów instytutów.

• Spośród 118 stypendystów Programu 
START FNP pięciu reprezentuje WPPT, 
a jeden Wydz. Elektroniki PWr.

• Doc. J. Górniak poruszył problem wy-
nagradzania szkolnych nauczycieli, któ-
rych zaangażowanie owocuje dobrym 
przygotowaniem kandydatów na studia. 

• Fundacja Rozwoju PWr przyznała 
wyróżniającym się w nauce studentom 
niepełnosprawnym 8 specjalnych sty-
pendiów. 

• Ranking pracodawców daje absol-
wentom Wydziału Informatyki i Zarzą-
dzania II miejsce w kraju (po UW).

• Rektor zachęcił do odpisania 1% po-
datku na Fundację Rozwoju PWr. 

XXXI posiedzenie Senatu  (29.05.2008 r.)

Senat uczcił pamięć zmarłych: 
em. prof. dr. hab. Lesława Mar-
tana i em. prof. inż. Bronisława 

Pilawskiego.

Personalia
• Wyrażono zgodę na mianowanie prof. 

dr hab. inż. Władysławy Mulak (W-3), prof. 
dr. hab. inż. Szczepana Roszaka (W-3) 
i prof. dr hab. inż. Haliny Podbielskiej (W-11) 
na stanowiska profesorów zwyczajnych.

• Zaopiniowano pozytywnie kandyda-
tury: prof. dr. hab. inż. Krzysztofa Sibil-
skiego (W-9), dr. hab. inż. Romualda Len-
czewskiego (W-2), dr. hab. inż. Dariusza 
Łydżby (W-2) i dr. hab. inż. Arkadiusza 
Wójsa (W-11) na stanowisko profesora 
nadzwyczajnego, a dr hab. inż. Haliny 
Kwaśnickiej (W-8) do ponownego miano-
wania na takie stanowisko.

• Prof. zw. dr hab. inż. Zbigniew Kowal 
otrzymał Medal za Wybitne Zasługi dla 
Rozwoju Wrocławia.

Finanse uczelni
• Zapoznano się z opinią biegłych rewi-

dentów. Pani prezes Zarządu Agencji Bie-
głych Rewidentów TAX-2 R. Nowak przed-
stawiła i omówiła dokumenty za 2007 r.: 
bilans PWr oraz rachunek zysków i strat 
sporządzone na 31 grudnia, rachunek 
przepływów pieniężnych, zestawienie zmian 
w funduszu własnym, wprowadzenie do 
sprawozdania finansowego i informację 

dodatkową do tego sprawozdania. Stwier-
dziła rzetelność przedstawionych informacji, 
prawidłowe prowadzenie ksiąg fi nansowych 
oraz zgodność sprawozdania z przepisami 
prawnymi. Podziękowała kwestorowi PWr 
mgr inż. A. Maniak za dobrą współpracę 
i rzetelne przygotowanie materiałów. Komi-
sja ds. Organizacji i Finansów zarekomen-
dowała przyjęcie sprawozdania fi nansowe-
go. Senat zatwierdził je (57:0:0).

• Cały zysk bilansowy (54 584 170,58 zł) 
przeznaczono na fundusz zasadniczy 
uczelni (57:0:0). Prorektor E. Kubica 
omówił strukturę podziału wypracowa-
nego zysku.

• Przedstawił też zaakceptowany 
przez dziekanów projekt podziału dotacji 
na działalność dydaktyczną na rok 2008, 
pozytywnie zaopiniowany przez Komisję 
ds. Organizacji i Finansów. 

• Zatwierdzono (57:0:0) plan podziału 
dotacji na działalność dydaktyczną na rok 
2008. W związku z tym wszystkie jednost-
ki mogą odpowiednio skorygować swoje 
wstępne budżety i przedstawić je radom 
do zaopiniowania.

• Prorektor omówił skorygowany Plan 
rzeczowo-fi nansowy na rok 2008. Zgod-
nie z wymogami MNiSW uwzględniono 
w nim dotację budżetową, planowane przy-
chody z innych źródeł, przychody i wydat-
ki. Uwzględniono wszystkie grożące kosz-
ty, zaś dochody szacowano ostrożnie. Stąd 
przychody z działalności operacyjnej osza-

cowano na ok. 419 mln zł. Skorygowano 
koszty z działalności operacyjnej (417 050 
tys. zł). Zwiększono wydatki na wynagro-
dzenie łącznie z pochodnymi: z 255 814,6 
tys. zł (dotacja budżetowa) na 273 400 
tys. zł, a środki na remonty („usługi obce”) 
wzrosły o 3 mln zł. Zwiększono odpis na 
własny fundusz stypendialny doktorantów 
z 200 tys. do 600 tys. zł. Projekt uzyskał po-
zytywną opinię Komisji ds. Organizacji i Fi-
nansów i akceptację Senatu (57:0:0).

Projekt Założeń Reformy 
Systemu NiSW

Rektor omówił Projekt założeń refor-
my systemu nauki i reformy szkolnictwa 
wyższego, analizowany już na Prezydium 
KRASP i PAN 15 maja br. 

Ocenił projekt jako niespójny, pozba-
wiony rozróżnienia na sprawy kluczowe 
i szczegółowe. To utrudnia jego podsumo-
wanie. Senat wyraził poparcie (53:0:1) dla 
wspólnego stanowiska prezydiów KPASP 
i PAN z 15 maja oraz Prezydium KRASP 
z dnia 16 maja 2008 roku w sprawie Projek-
tu założeń reformy systemu nauki i reformy 
systemu szkolnictwa wyższego. Podkreślił 
potrzebę opracowania programu rozwoju 
kraju przez edukację i naukę. Program po-
winien bazować na strategii rozwoju szkol-
nictwa wyższego i spójnym projekcie roz-
woju szkolnictwa średniego.

Szczególnie ważne jest doinwestowa-
nie nauki i szkolnictwa akademickiego, 
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wzmocnienie autonomii uczelni (w tym de-
cyzji ustrojowych uczelni), utrzymanie przej-
rzystości zasad gospodarowania środkami 
publicznymi, wprowadzenie mechanizmów 
przeciwdziałania dwu- i wieloetatowości na-
uczycieli akademickich oraz wprowadzenie 
ustawowych zmian ułatwiających gospoda-
rowanie mieniem uczelni.

Krytycznie oceniono zamiar współfi nan-
sowania przez państwo uczelni niepublicz-
nych i utrzymywanie nierównego (w aspek-
cie ustawy o fi nansach publicznych) statusu 
prawnego uczelni publicznych i niepublicz-
nych. 

Senat popiera utrzymanie habilitacji, ale 
i wprowadzenie zmian w procedurze jej 
nadawania, co ma gwarantować wysoki 
poziom merytoryczny dorobku. Za niecelo-
we uznano wprowadzenie dwóch rodzajów 
doktoratu: zawodowego i naukowego.

Oceniono, że Projekt założeń reformy 
systemu nauki i reformy systemu szkol-
nictwa wyższego nie przedstawia spójne-
go modelu reformy, nie hierarchizuje od-
powiednio problemów i niedostatecznie 
podkreśla potrzebę znacznego wzrostu fi -
nansowania nauki i szkolnictwa wyższego 
z budżetu państwa.

Strategia rozwoju nauki 
w Polsce do 2015 roku

Opracowywany przez wiele lat przez 
Radę Nauki pod przew. prof. M. Szulczew-
skiego dokument Strategia rozwoju nauki 
w Polsce do 2015 roku jest oceniony przez 
prof. T. Lutego jako bardzo ważny dla refor-
my szkolnictwa wyższego. Wspiera go opi-
nia KRASP z 16 maja 2008 r. Senat poparł 
(52:0:0) tę opinię. 

Uznał za szczególnie ważne: opracowa-
nie polityki proinnowacyjnej państwa, zasad 
poszanowania własności intelektualnej i kry-
teriów wyznaczania kierunków badań waż-
nych dla kraju.

Strategia słusznie podkreśla rolę kadr 
naukowych i konieczność ich restrukturyza-
cji. Potrzebny jest system awansu nauko-
wego i dobre metody zarządzania kadrami. 
Młodzi pracownicy muszą być przygotowy-
wani do zespołowej i interdyscyplinarnej pra-
cy badawczej.

Potrzebne są zasadnicze zmiany w or-
ganizacji instytucji badawczych i badaw-
czo-rozwojowych. Należy stworzyć wa-
runki prawne i preferencje fi nansowe dla 
programów sprzyjających konsolidacji 
i współpracy tych instytucji oraz przepły-
wów kadry między sektorami. Powinny 
powstawać centra badawcze dysponują-
ce unikalną aparaturą. Zmiany legislacyj-
ne powinny umożliwić naukowcom coraz 
lepszą współpracę z samorządami i przed-
siębiorstwami. Rozwój bazy lokalowej po-

winien być uwarunkowany rzeczywistymi 
potrzebami.

Kształcenie zamawiane
Zgodnie z art. 40 ust. 1 Prawa o szkol-

nictwie wyższym minister NiSW może – za-
sięgnąwszy opinii senatu uczelni – zlecić jej 
zadania dydaktyczne lub kształcenie kadr 
naukowych, zapewniając środki na ich wy-
konanie. Senat wyraził zgodę (54:0:0) na 
realizację przez poszczególne jednostki 
PWr zleconych przez ministra NiSW za-
dań dydaktycznych i kształcenia kadr na-
ukowych na warunkach określonych ww. 
przepisem.

Rekrutacja w roku 
akademickim 2009/2010 

Przyjęto (54:0:0) dwa dokumenty okre-
ślające zasady rekrutacji:

• przedstawione przez prorektor ds. roz-
woju prof. M. Hardygórę Warunki i tryb re-
krutacji w roku akademickim 2009/2010 na 
studia pierwszego i drugiego stopnia, pozy-
tywnie zaopiniowany przez Komisję ds. Stu-
diów i Studentów;

• przedstawione przez prorektora ds. na-
uczania prof. J. Szafrana Warunki i tryb re-
krutacji w roku akademickim 2009/2010 na 
studia doktoranckie, pozytywnie zaopinio-
wany przez komisje: ds. Studiów i Studen-
tów oraz ds. Organizacji i Finansów. 

Zlecanie zajęć i pensum
Prorektor J. Szafran omówił projekt Za-

sad zlecania zajęć dydaktycznych i rozli-
czania pensum w roku akademickim 2008-
-2009. Uzyskał on pozytywną opinię Komisji 
ds. Studiów i Studentów i został pozytyw-
nie oceniony przez Komisję ds. Organiza-
cji i Finansów, choć zgłaszano potrzebę ob-
niżenia pensum i wyeliminowanie potrzeby 
zgody dziekana w przypadku osób upraw-
nionych do ulg. Zwrócono też m.in. uwagę 
na brak korelacji między liczbą godzin ob-
liczeniowych za prace dyplomowe (magi-
sterskie, inżynierskie i licencjackie, pkt 4.7.) 
i godzin za opracowanie materiałów dydak-
tycznych. Komisja proponuje zmienić tak za-
pisy, by umożliwić doktorantom prowadze-
nie zajęć w jęz. obcym.

Mgr B. Kostyszak (ZZIiT) ani dr R. Wro-
czyński (NZSS „S”) nie zgłosili poprawek. 
Dr B. Majchrzak (ZNP) wnioskował o: po-
wrót do pensum z roku 2005/06, elastycz-
niejsze określenie liczebności grup stu-
denckich (w § 2 pkt 2.3.3, pkt 2.3.4, pkt 
2.3.5) i zwiększenie ekwiwalentu godzino-
wego na prace dyplomowe do 20 godz. Ła-
twością rozliczania uzasadnił pomysł pod-
niesienia do 90 godz. obliczeniowej liczby 
godzin przy braku obciążeń do pełnego 
pensum.

Zdaniem rektora obniżki pensum poważ-
nie rzutowałyby na fi nanse uczelni. Długo-
falowe decyzje tego typu powinny być po-
dejmowane przez nowe władze uczelni. 
Ulgi godzinowe dla profesorów tytular-
nych i nadzwyczajnych oraz osób pełnią-
cych uczelniane funkcje skutkują niejedno-
krotnie podjęciem przez benefi cjenta pracy 
w innym miejscu. Prosił komisję, by nie wno-
siła poprawek.

Prof. T. Więckowski, dodał, że dodatko-
we obciążenia fi nansowe ograniczą zdol-
ność inwestycyjną uczelni, zaś zmiany 
pensum powinny być w gestii dziekanów. 
Poprosił o utrzymanie 240-godzinego pen-
sum. Senat uchwalił (47:2:4) przedstawio-
ną wersję Zasad.

Sprzedaż nieruchomości 
Wyrażono zgodę (53:0:1) na sprze-

daż nieruchomości PWr w Kowarach przy 
al. Wolności 18. Na powierzchni 34 901 m2 
posadowionych jest 20 budynków o łącznej 
powierzchni użytkowej 9425,20 m2.

Interpelacje
• Ł. Hawryluk (student W-7) w imieniu 

KUSS zwrócił się z prośbą, aby w kaden-
cji 2008-2012 każdy wydział był reprezen-
towany przez 1 studenta z prawem głosu. 
Powołał się na art. 61 Prawa o szkolnictwie 
wyższym.

• Przewodniczący Zarządu KUSS K. Ce-
głowski prosił o wyjaśnienie powodów 50% 
wzrostu stałych kosztów utrzymania po-
mieszczeń (1.11 do 1.14) w budynku C-13. 
Pytał o możliwość obniżenia lub całkowitego 
zwolnienia Zarządu KUSS z tych opłat. Pro-
blem dotyczy także organizacji studenckich 
i kół naukowych zlokalizowanych w C-13. 

Sprawy bieżące
• Rektor poprosił o aktywniejsze korzy-

stanie z funduszu naukowego Scientiae 
Wratislavienses. 

• Krajowy finał XXII Międzynarodo-
wych Mistrzostw w Grach Matematycz-
nych i Logicznych (17-18 maja na PWr) 
wyłonił 25-osobową reprezentację Polski, 
która w sierpniu weźmie udział w między-
narodowym fi nale w Paryżu. Rektor wy-
raził uznanie dla doc. J. Górniaka i Wy-
działu PPT organizującego mistrzostwa. 
Doc. J. Górniak podziękował: rektorowi, 
prorektorom, dziekanom W-8 i W-11 za 
ufundowane nagrody.

• W rankingu szkół wyższych, zorganizo-
wanym przez Akademickie Centrum Infor-
macyjne w Poznaniu Politechnika Wrocław-
ska zajęła I miejsce wśród polskich uczelni 
publicznych. Uzyskała maksymalny wynik: 
100 punktów. 

(mk)
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Prof. dr hab. inż. 
Bronisław Pilawski

17 maja 2008 roku zmarł prof. dr hab. inż. 
Bronisław Pilawski, emerytowany pracow-
nik Instytutu Organizacji i Zarządzania Po-
litechniki Wrocławskiej. Na Cmentarzu przy 
ul. Opolskiej pożeganli Go w dniu 20 maja br. 
rodzina, przyjaciele i współpracownicy..

Prof. Bronisław Pilawski (urodzony 
18 września 1919 r. w Sarajewie) był zwią-
zany z Politechniką niemal od początków jej 
działalności. Będąc pracownikiem Katedry 
Ekonomii Politycznej, doprowadził do utwo-
rzenia w 1954 r. Katedry Ekonomiki, Orga-
nizacji i Planowania, której był kierownikiem 
do 1968 r. W latach 1969-1972 pełnił funk-
cję Dziekana Wydziału Inżynieryjno-Eko-

nomicznego, obecnie Wydziału Informaty-
ki i Zarządzania. Ponieważ był to pierwszy 
wydział o takim profi lu kształcenia w Polsce, 
Profesorpodjął trud uruchomienia procesu 
dydaktycznego, ukształtowania jego profi lu, 
a także nadzorował opracowywanie unikal-
nych planów i programów studiów. Prof. Pi-
lawski był dziekanem Wydziału Informatyki 
i Zarządzania przez kolejne dwie kadencje 
(1981-1987). Przez wiele lat pełnił funkcję 
kierownika Zakładu Zastosowań Elektronicz-
nej Techniki Obliczeniowej w Zarządzaniu 
w Instytucie Organizacji i Zarządzania PWr.

Profesor jest autorem wielu skryptów 
i pomocy dydaktycznych, ma w swym do-
robku 96 publikacji i 45 prac wykonanych dla 
przemysłu i gospodarki narodowej. Głów-
na publikacja pt.: Obliczanie efektów ekono-
micznych w przedsiębiorstwie, PWE, War-
szawa, miała pięć wydań (1961, 1966, 1978 
i 1990) oraz tłumaczenia na języki obce. 

Wraz z kierowanym przez siebie zespo-
łem badawczym wykonał wiele prac dla 
gospodarki narodowej, zwłaszcza w dzie-
dzinie zastosowań elektronicznej techniki 
obliczeniowej do zarządzania procesami 
gospodarczymi. Prowadził również działal-
ność naukowo-badawczą, której rezultatem 
były wartościowe opracowania formułujące 
zasady i bodźce rozwoju pracownicze-
go ruchu racjonalizatorskiego. Przez wie-
le lat prof. Bronisław Pilawski był redakto-

rem naczelnym miesięcznika NOWATOR, 
a także wieloletnim przewodniczącym ko-
misji poradnictwa przy Wojewódzkim Klubie 
Techniki i Racjonalizacji we Wrocławiu. Był 
także członkiem Rady Naukowej TNOiK 
Oddziału we Wrocławiu oraz Komisji Eko-
nomicznej wrocławskiego Oddziału Polskiej 
Akademii Nauk.

W swej dziedzinie naukowej Profesor wy-
kształcił liczną kadrę pracowników nauko-
wo-dydaktycznych, w tym ponad 30 dokto-
rów. Jest autorem 16 recenzji w przewodach 
habilitacyjnych.

Opracowany przez Profesora program 
przedmiotu wynalazczość oraz informacja 
patentowa w aktualnych warunkach zarzą-
dzania przedsiębiorstwami został zaakcep-
towany przez władze uczelni, jako wybie-
ralny dla wszystkich kierunków studiów na 
Politechnice Wrocławskiej. Zajęcia dydak-
tyczne z tego tematu Profesor prowadził 
przez wiele lat po przejściu na emeryturę.

Za osiągnięcia naukowe, dydaktyczne 
i popularyzatorskie był wielokrotnie nagra-
dzany nagrodami JM Rektora PWr oraz wy-
różniany nagrodami Ministra Nauki i Szkol-
nictwa Wyższego. Odznaczony m.in. Złotym 
Krzyżem Zasługi i Medalem Politechniki 
Wrocławskiej.

Odszedł od nas ceniony naukowiec 
i wychowawca, szanowany Kolega i Przy-
jaciel.

Prof. dr hab. 
Lesław Martan

15 maja 2008 roku pożegnaliśmy na 
cmentarzu Parafii św. Rodziny przy ul. 
Smętnej emerytowanego pracownika In-
stytutu Organizacji i Zarządzania Politech-
niki Wrocławskiej prof. dra hab. Lesława 
Martana, zmarłego 11 maja.

Prof. Lesław Martan urodził się 5 czerw-
ca 1925 r. we Lwowie. Studia odbył w la-
tach 1946-1950 na Wydziale Prawno-Ada-
ministracyjnym Uniwersytetu i Politechniki 
we Wrocławiu uzyskując dyplom magistra 
praw. Stopień dra nauk prawnych uzyskał 

26 czerwca 1962 r. na Wydziale Prawa 
Uniwersytetu Wrocławskiego na podstawie 
pracy doktorskiej pt. Fundusz płac w przed-
siębiorstwie budowlano-montażowym. Kolo-
kwium habilitacyjne złożył w grudniu 1969 r. 
przed Radą Wydziału Prawa i Administracji 
UWr, która nadała Mu stopień doktora habi-
litowanego nauk prawnych w zakresie pra-
wa fi nansowego. Tytuł naukowy profesora 
nadzwyczajnego nauk ekonomicznych uzy-
skał w listopadzie 1989 r.

Profesor rozpoczął pracę naukową 
w lutym 1956 r. jako st. asystent w Katedrze 
Ekonomiki Organizacji i Planowania PWr. 
1 października 1962 r. został awansowany 
na stanowisko adiunkta w Instytucie Organi-
zacji i Ekonomiki PWr. Działalność naukowa 
prof. Lesława Martana dotyczyła problema-
tyki ekonomiczno-prawnej gospodarki na-
rodowej, ze szczególnym uwzględnieniem 
zagadnień fi nansowych, a ponadto ekono-
miki i organizacji budownictwa oraz proce-
sów inwestycyjnych.

Profesor był cenionym, doświadczonym 
dydaktykiem i wychowawcą młodzieży. Jest 
autorem wielu publikacji naukowych i skryp-
tów, w tym wielu o zasięgu międzynarodo-
wym. Przyczynił się do rozwoju studiów dla 
pracujących a także do wieloletniej współ-

pracy Instytutu z licznymi uczelniami za-
granicznymi. Brał aktywny udział w orga-
nizowaniu krajowych i międzynarodowych 
konferencji i seminariów naukowych.

W trakcie swej kariery zawodowej prof. 
Martan pełnił funkcję prodziekana ds. stu-
diów na Wydziale Inżynieryjno-Ekonomicz-
nym PWr, był kierownikiem Studium Dokto-
ranckiego oraz zastępcą dyrektora Instytutu 
ds. Rozwoju Kadry Naukowej. Przez wiele 
lat był społecznie zaangażowany w Towa-
rzystwie Przyjaciół Dzieci, gdzie pełnił funk-
cję członka zarządu Koła.

Za działalność naukową, dydaktyczną i 
organizacyjną był nagradzany przez Mini-
stra Nauki i Szkolnictwa Wyższego oraz wie-
lokrotnie nagrodą JM Rektora PWr. 

Prof. Lesława Martana – kombatan-
ta, uczestnika II wojny światowej – odzna-
czono: Krzyżem Walecznych, Medalem za 
Odrę, Nysę i Bałtyk, Medalem Zwycięstwa 
i Wolności, Odznaką Grunwaldzką, Meda-
lem X-lecia PWr, Odznaką Tysiącleci, Zło-
tym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Kawaler-
skim Orderu Odrodzenia Polski.

Prof. dr hab. Lesław Martan był Człowie-
kiem niezwykłej prawości. Jesteśmy dum-
ni, że przez ponad 50 lat był członkiem na-
szej społeczności akademickiej. 
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I mpreza ta, zorganizowana tradycyj-
nie przez Dział Promocji, Informacji 
i Rekrutacji PWr, odbyła się „u me-

chaników”, w Starej Kotłowni, co przyda-
ło dodatkowego znaczenia spotkaniu ze 
Zbigniewem Sebastianem – byłym stu-
dentem Wydziału Mechanicznego („Wy-
brałem Wydział Mechaniczny, co do dziś 
sobie bardzo cenię. W moim mniema-
niu jest to jeden z lepszych wydziałów na 
Politechnice”). Pojawili się na niej właśnie 
głównie studenci W-10 i ich nauczyciele, 
a także koledzy Zbigniewa Sebastiana 
z czasów, gdy sam był jeszcze kandyda-
tem na inżyniera i aby nim zostać, uczęsz-
czał na zajęcia prowadzone m.in. przez 
prof. Zdzisława Samsonowicza. „Nasz 
wielki Mistrz” – jak powiedział o prof. 
Samsonowiczu także jego były student, 
prowadzący imprezę prof. Piotr Wrze-
cioniarz (prywatnie kolega z roku i przy-
jaciel Z. Sebastiana) – był gościem ho-

norowym na spotkaniu ze swoim byłym 
uczniem.

 Zawsze w elicie…
Jak mówił na początku spotkania prof. 

Wrzecioniarz, bohater Naszych Najlep-
szych od początku dał się poznać jako 
świetnie zorganizowany i mający wie-
le pomysłów młody człowiek, czym zy-
skał sobie sympatię kolegów, zostając 
ich „szefem” jako przewodniczący grupy 
– od pierwszego do ostatniego roku stu-
diów. A była to rzeczywiście „ekskluzyw-
na” – grupa konstrukcyjna K1, z której wy-
wodzi się wielu dzisiejszych profesorów, 
prezesów firm, ludzi, którzy zrobili karie-
rę zawodową nie tylko w Polsce, ale i da-
leko poza granicami kraju. Swoje związki 
z przemysłem Zbigniew Sebastian inaugu-
rował (w ramach obowiązkowych praktyk 
studenckich) na… taśmie montażowej lo-
dówek we wrocławskim Polarze, a potem 

w dziale badań tej fabryki, gdzie miał oka-
zję poznać technologie zachodnich kon-
cernów, wykorzystywane przy produkcji 
polskiego sprzętu AGD. „Inni z tych prak-
tyk uciekali – mówił prof. Wrzecioniarz 
– ale dla nas była to pożyteczna lekcja”. 
Rzeczywiście, Zbigniew Sebastian był pil-
nym uczniem, co pozwoliło mu ukończyć 
studia z wynikiem bardzo dobrym.

Tak samo, a jednak inaczej...
Blisko godzinne opowiadanie Zbignie-

wa Sebastiana o jego drodze życiowej 
i zawodowej było przepełnione wspomnie-
niami jeszcze z czasów szkoły podstawo-
wej i liceum – o kolegach, nauczycielach 
(o lwowskiej proweniencji), licznymi aneg-
dotami i odniesieniami do czasów „głębo-
kiego polskiego socjalizmu”, które – jak 
sam podkreślał – są dla dzisiejszego 
pokolenia jak „opowieści o wawelskim 
smoku”. 

O wyborze kierunku studiów zdecydo-
wał po Drzwiach Otwartych na Politechni-
ce, choć przyznaje, że „całe szedł na me-
dycynę”. I nawet próbował ją studiować 
(będąc już na mechanice), ale okazało się, 
że wiedza, jaką posiadł m.in. z chemii, dla 
wykładowców na wydziale lekarskim była 
niewystarczająca, za bardzo „politechnicz-
na”: „Nie bardzo się z tym zgadzałem, 

Zbigniew Sebastian (ur. w 1949 r. 
we Wrocławiu) studia na PWr ukończył 
w 1973 r., uzyskując tytuł mgr inż. me-
chanika, następnie – w 1977 r. – dra 
nauk technicznych. Był asystentem, 
a potem adiunktem na PWr. Praco-
wał jako adiunkt na University of Mis-
souri-Rolla w Stanach Zjednoczonych 
(1979-1980). Od 1982 r. związany z pry-
watnym sektorem gospodarki (funkcje 
kierownicze w zarządach firm polskich 
i zagranicznych). Od 1990 r. jest wła-
ścicielem Dolnośląskiej Korporacji 
Przemysłowej zajmującej się doradz-
twem gospodarczym i inwestycyjnym. 
Jest jednym z założycieli Dolnośląskiej 
Izby Przemysłowo-Handlowej i preze-
sem Dolnośląskiej Izby Gospodarczej. 
Członek Prezydium Krajowej Izby Go-
spodarczej oraz Prezydium Unii Izb 
Łaby/Odry z siedzibą w Berlinie. Za-
siadał i zasiada w kilku radach nadzor-
czych (m.in. Fabryki Mebli Forte S.A., 
Wrocławski Park Technologiczny S.A., 
ASPA S.A.). Jest wykładowcą przedsię-
biorczości i zarządzania. Za działalność 
na rzecz samorządu gospodarczego 
został odznaczony Srebrnym Krzyżem 
Zasługi oraz Złotą Odznaką Honorową 
Krajowej Izby Gospodarczej. 

Markowi ludzie 
z markowej uczelni

Osiągnął bardzo dużo w pracy zawodowej, ma rozległe kontakty 
na świecie, jest ekspertem w dziedzinie przedsiębiorczości, któ-
rej zasad także naucza – jako wykładowca akademicki. Ale jed-
nym z jego największych sukcesów – jak sam podkreśla – jest to, 
że mógł ukończyć studia na Politechnice Wrocławskiej. Zbigniew 
Sebastian, absolwent PWr z 1973 roku, tym razem był gościem 
swojej uczelni na spotkaniu z cyklu Nasi Najlepsi. 
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więc szybko za te studia podziękowałem” 
– wspominał Z. Sebastian.

Pozostał więc przy PWr i nie żałuje tej 
decyzji, zwłaszcza że studiowanie na niej 
umożliwiło kontakt z niezwykłymi ludźmi 
– dydaktykami i naukowcami w większości 
wywodzącymi się z Politechniki Lwowskiej 
– którzy nie tylko wspaniale przekazywali 
wiedzę, ale i byli prawdziwymi przyjaciółmi, 
nieraz nawet powiernikami, swoich studen-
tów. Do dziś Z. Sebastian jest pod wraże-
niem ich profesjonalizmu, z sentymentem 
i atencją wspominając takich profesorów, 
jak Chowaniec, Demeter, Zawadzki, Dyba. 
„Kadra profesorska była dla nas wzorcem. 
Mimo tamtej sytuacji politycznej nasi na-
uczyciele potrafili przekazać i umacniać 
w nas wartości „przedwojenne”, umiejęt-
nie łącząc je z współczesnością. Polityka 
była daleko w Warszawie, myśmy na wy-
dziale robili swoje”.

Z. Sebastian widzi też szereg podo-
bieństw między „tamtym” a dzisiejszym 
studiowaniem: „Wykłady były takie jak 
dzisiaj – jedne ciekawe – inne nie, na 
niektórych się przysypiało… Nic się nie 
zmieniło – w zasadzie wszystko zależy od 
wykładowców”.

Życiowe decyzje...
Świetnie zapowiadająca się kariera 

naukowa Z. Sebastiana przegrała jednak 
w którymś momencie… po prostu z ży-
ciem. Zdecydował się rzucić na głębokie 
wody zaledwie raczkującego w Polsce ka-
pitalizmu jako prywatny przedsiębiorca 
z troski o przyszłość swojej rodziny i z po-
trzeby zapewnienia jej bytu.

Przedtem jednak zrobił dyplom w In-
stytucie Konstrukcji i Eksploatacji Ma-
szyn, później zajął się fizyką wysokich ci-
śnień i znalazł promotora doktoratu – prof. 
Mazurkiewicza z uniwersytetu Missouri. 
Pamięta, jak chcąc przeprowadzić bada-
nia, musiał poszukiwać „specjalnymi ka-
nałami” specjalistycznego sprzętu, który 
wówczas był dostępny tylko na bogatej 
WAT. Badania udało mu się przeprowa-
dzić, ale o mało nie został pracownikiem 
wojskowych tajnych służb (z wysoką gażą 
i mieszkaniem w Warszawie!), gdy okazało 
się, że to, nad czym pracował (struga wyso-
kociśnieniowa), ma duże znaczenie militar-
ne (wówczas takie badania prowadził m.in. 
Izrael). Dyplomatycznie jednak podzięko-
wał za propozycję, wiedząc, że komfort co-
dziennego życia będzie musiał zamienić na 
odizolowanie się od świata. Dzięki tamtej 
odmowie mógł bowiem pracować na ame-
rykańskich uniwersytetach, prowadząc dla 
studentów m.in. zajęcia z mechaniki góro-
tworu. „Przygotowanie 45-minutowego wy-
kładu zabierało nieraz tydzień. Najbardziej 

się bałem, że studenci zaczną mi zadawać 
pytania, a ja ich nie zrozumiem. Szczęśli-
wie, nie byli specjalnie aktywni” – żartował 
Z. Sebastian. Ale przy tej okazji podkreślał, 
jak ważna jest znajomość języków obcych. 
Dzisiaj włada nimi doskonale, ale za swo-
jej młodości mógł liczyć na naukę angiel-
skiego z Radia Luxemburg. Ale za to z ro-
syjskim nie było problemu!

Po kontrakcie w USA Z. Sebastian wró-
cił na Politechnikę, ale właśnie skończyły 
się na niej pieniądze na pracę naukową. 
I między innymi te nieciekawe perspekty-
wy spowodowały, że zwrócił się w kierunku 
prywatnego biznesu, co – jak sam przyzna-
je – na początku lat 80.w Polsce obwaro-
wane było szalonym ryzykiem.

...przekute na sukcesy
Międzynarodowe Targi Poznańskie 

– jedyny właściwe w tamtym okresie kon-
takt z technologiami przemysłowymi Za-
chodu – tam nawiązał kontakt z Kuźnią 
Jawor oraz niemiecką firmą, która chciała 
uruchomić w Polsce produkcję odkuwek. 
I tak Z. Sebastian został koordynatorem 
produkcji i obróbki mechanicznej typoszere-
gu odkuwek z przeznaczeniem dla odbiorcy 
w Düsseldorfie. Podjął taką decyzję, mimo 
że miał pracę habilitacyjną na ukończeniu, 
a profesorowie na uczelni dość sceptycz-
nie przyjęli tę jego decyzję. Ale przeważyła 
chęć sprawdzenia się, a nade wszystko za-
pewnienia dochodów rodzinie (urodziła mu 
się wówczas córka, a żona nie pracowała). 
Jednak liczył się z tym, że w razie fiaska 
w biznesie znajdzie alternatywę... „na bocz-
nicy kolejowej przy przeładunku węgla”. 

Do tego jednak nie doszło, bo – mimo 
że prowadzenie własnej firmy w tamtych 

czasach było jak „siedzenie na dynami-
cie”– firma Z. Sebastiana rozrosła się do 
300 pracowników, produkujących odkuwki 
na trzy zmiany, i co tydzień ekspediowała 
na Zachód 24 tony tych wyrobów.

Takie były początki biznesowej karie-
ry absolwenta Politechniki, który podkre-
ślał, że uczenie się przedsiębiorczości tyl-
ko z podręczników nie przyniesie efektów. 
Do tego potrzebny jest kontakt z prakty-
kami, także pomoc państwa w rozwijaniu 
działalności gospodarczej, no i – a może 
przede wszystkim – determinacja, podda-
nie się wyzwaniu i konsekwencja w dzia-
łaniu. Sukcesowi trzeba pomagać, zwłasz-
cza że dzisiaj młodzi ludzie mają do tego 
wymarzone warunki. Zwłaszcza związani 
z Politechniką – uczelnią, której absolwen-
ci rozrzuceni są po całym świecie („wszę-
dzie nas pełno – jak mówi Z. Sebastian 
– od Szwecji po RPA, od Sao Paulo po 
Australię”), będąc świetnymi fachowcami 
i poszukiwanymi pracownikami. Politech-
nika Wrocławska to marka – Z. Sebastian 
nigdy o tym nie zapomina. A co jej jeszcze 
zawdzięcza? To, że umiała tak świetnie zin-
tegrować środowisko, z którego się Z. Se-
bastian wywodzi: „W 1967 r. zaczęło nas 
studiować 220 osób, w tym 9 dziewczyn. 
(…) Niedługo mamy zjazd: 35-lecie ukoń-
czenia studiów i zazwyczaj bywa nas przy 
takich okazjach – spotykamy się co pięć 
lat – około 100 osób. Część, niestety, już 
odeszła, nie wszyscy też mogą przyjechać 
– z San Francisco czy z Teksasu. Trudno 
nawet powiedzieć, dlaczego te więzi tak się 
nawiązały i dotąd utrzymują. Ale to jest mię-
dzy innymi to, co wyniosłem z Politechniki 
– mam kolegów na całym świecie”.

Małgorzata Wieliczko
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Od lewej: Piotr Wrzecioniarz, Zbigniew Sebastian i ich Mistrz prof. Zdzisław Samsonowicz  
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S potkanie Lucjana Sobkowiaka 
z liczną grupą studentów Wydzia-
łu Mechanicznego i nauczyciela-

mi akademickimi, którego gościem spe-
cjalnym była prorektor ds. rozwoju prof. 
Monika Hardygóra, odbyło się na naszej 
uczelni 28 maja br. Honory gospodarza 
sprawował prof. Edward Palczak, który 
przedstawił osiągnięcia swojego znako-
mitego kolegi. Następnie bohater wyda-
rzenia opowiadał o swoim życiu i pracy, 
a szczególnie barwnie o wynalazkach, 
które zaważyły na jego dzisiejszej pozy-
cji zawodowej. 

Dyplom inżyniera mechanika o specjal-
ności technologia budowy maszyn uzyskał 
w 1956 r., potem o specjalności przyrzą-
dy optyczne – w 1964 r. Ponadto ukończył 
roczne studia z automatyki przemysłowej 
na Politechnice Warszawskiej. 

Polskie patenty
Przez dziesięć lat inż. Sobkowiak pra-

cował w Polsce dla przemysłu. Jego pierw-
szym zawodowym sukcesem było zapro-
jektowanie nowego rozwiązania części 
do kompasu lotniczego. Zastosował 
w nim metodę odlewania, o której uczył się 

na studiach na PWr. Ta praca zostało do-
brze przyjęta i oceniona. Następnym za-
daniem mu powierzonym było zaprojek-
towanie stożkowych kół zębatych, które 
miały wytrzymać milion obrotów. Dotych-
czas stosowane koła z mosiądzu wytrzy-
mywały jedynie 300 tys. obrotów. Dzięki 
lekturze artykułu w niemieckiej prasie fa-
chowej o nowym urządzeniu – elektrycz-
nej maszynce do golenia, w której zasto-
sowano noże o różnej twardości – inż. 
Sobkowiak postanowił zamienić jedno 
z kół zębatych z mosiężnego na brązo-
wo-widiowe. Po próbach okazało się, że 
zmodyfikowane urządzenie wytrzymuje 
1,5 mln obrotów!

Kolejnym sukcesem było zaprojekto-
wanie kompasu dla lotnictwa. „Poprzedni 
kompas ważył 70 kg, a przemysł lotniczy 
był zainteresowany dużo lżejszym, gdyż 
już wtedy Motorola produkowała kompas 
ważący tylko 3,5 kg. Nie mieliśmy tran-
zystorów mocy, bo było na nie embargo, 
i zostaliśmy przy miniaturowych lampach 
elektronowych Philipsa. W efekcie zrobi-
liśmy kompas, który ważył 8 kg, co i tak 
było dużym osiągnięciem – trzeba było 
stosować takie możliwości, jakie istniały 

w tamtych warunkach” – wspominał Lu-
cjan Sobkowiak.

Nad Sekwaną
W 1968 roku wyjechał do Francji i za-

trudnił się w małej firmie produkującej 
części do samolotów Mirage dla Izraela. 
Opracował tam rozwiązanie silnika hy-
draulicznego (pierwszy patent we Francji) 
i uruchomił jego produkcję. Realizacja tego 
projektu łącznie z wykonaniem prototypów 
odbyła się w trzy miesiące. Ta nowa praca 
i nowa dziedzina skłoniły go do odbycia ko-
lejnych studiów – w Wyższej Państwowej 
Szkole Aeronautycznej w Paryżu. 

W 1974 roku założył własną firmę 
Advantech, która skoncentrowała się na 
rozwoju i zastosowaniu technologii wiąz-
ki elektronowej i laserowej oraz rozwoju 
technologii próżniowej. Jak sam przyzna-
je, w swojej karierze mało zajmował się 
mechaniką. Głównie natomiast elektroni-
ką, automatyką, optyką, nowymi techno-
logiami, które powstały w ciągu ostatnich 
50 lat, a także ocenianiem wartości techno-
logii pod kątem jej uprzemysłowienia. Pole-
gało to na poszukiwaniu takich rozwiązań, 
aby dany wyrób produkować jak najtaniej. 
Dużym osiągnięciem w tej dziedzinie był 
np. pomysł spektrometru dla przemysłu wi-
niarskiego, którego produkcja kosztowała 
6 tys. zamiast 50 tys. franków. Jeszcze 
podczas pracy w Polsce, pod koniec lat 50. 
inż. Sobkowiak znalazł podobne rozwią-
zanie dla przemysłu radiowego (w firmie 
Diora). Zaproponował wówczas zastąpie-
nie elementów mosiężnych tworzywem 
sztucznym powlekanym próżniowo war-
stwami dekoracyjnymi. Pozwoliło to za-
oszczędzić 40 ton miedzi rocznie. 

W 1999 r. uzyskał kolejny patent we 
Francji – za opracowanie metody napraw 
końcówek systemu chłodzenia w genera-
torach elektrycznych o mocy 900 i 1300 
MW w elektrowniach atomowych. Inż. 
Sobkowiak wykorzystał do tego techno-
logię laserową, połączoną z opracowa-
niem specjalnej głowicy rewolwerowej 
o ośmiu pozycjach, przeznaczonej do 
odchylania wiązki laserowej i skierowa-
nia jej sukcesywnie z jednego obszaru 
powierzchni obrabianej na następną.

Jego firma specjalizuje się też w spa-
waniu próżniowym. Pracuje dla przemy-
słu: samochodowego, rolniczego, lotni-
czego, wojskowego, petrochemicznego 
i dla medycyny.

W ostatnich kilkunastu latach założył 
nowe firmy w różnych krajach Europy, 

Pracować z pasją i odwagą
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Jest zasłużonym wynalazcą, autorem licznych patentów w Polsce 
i we Francji. W zeszłym roku został odznaczony przez „Przegląd 
Techniczny” laurem „Złotego Inżyniera roku 2007”. Specjalista 
technik wysokoprecyzyjnego łączenia metali, właściciel francu-
skiej firmy Advantech – mgr inż. Lucjan Sobkowiak to kolejny wy-
bitny absolwent PWr.
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w Kanadzie i USA. Od trzech lat współpra-
cuje także z polskimi przedsiębiorstwami. 

Jest członkiem, a w latach 1986-92 
był prezesem Stowarzyszenia Inżynierów 
i Techników Polskich we Francji (najstar-
sze stowarzyszenie polonijnych inżynie-
rów na świecie).

Recepty na sukces
Inż. Lucjan Sobkowiak odpowiadał na 

pytania i starał się doradzić studentom, 
jak osiągnąć zawodowy sukces: „Ważne, 
by nie popełniać błędów. Zawód powinien 
być życiową pasją. Całe życie trzeba się 
dokształcać, ale wiele też zależy od łutu 
szczęścia. Niektórzy mówią, że inżynierem 
trzeba się urodzić. Rzeczywiście, podobno 
w dzieciństwie psułem wszystkie zabawki, 
bo chciałem sprawdzić, jak działały... Bar-
dzo ważna jest też znajomość języków. To 
zawsze się liczyło i nadal liczy. Można wte-

dy korzystać szeroko z literatury fachowej”. 
Inż. Sobkowiak sam przyznaje się do zna-
jomości pięciu języków obcych.

Pytany o przydatność wiedzy wyniesio-
nej ze studiów, odpowiedział, że nauka na 
PWr dała mu silne podstawy teoretyczne, 
dzięki którym mógł potem łatwo przyswa-
jać wiedzę w nowych dziedzinach. Zazna-
czył też, że jego ówcześni profesorowie 
byli ludźmi z dużą praktyką inżynierską. 
Dobrze wspominał także korzyści wynie-
sione z praktyk wakacyjnych. Wskazując 
najlepsze obecnie na świecie miejsca do 
inwestowania, mówił o krajach, które do-
tychczas „były w tyle”, na przykład Pol-
ska lub Chiny („ale tam trzeba być bardzo 
ostrożnym”). Zachęcał też młodych inży-
nierów do zakładania własnych fi rm: „Je-
śli się ma pasję i odwagę – wszystko po-
winno dobrze się udać”.

Krystyna Malkiewicz 

Prof. Edward Palczak (po lewej) przedstawił – dziś gościa, a dawniej studenta Politechniki 

Miejscem spotkania – już tradycyjnie – była Stara Kotłownia, która doskonale się sprawdza przy 
okazji imprez pod hasłem Nasi Najlepsi

Pisali o nas
*  Z dyplomem z języka łatwiej znaj-

dą pracę, PGWr, 29.04.08
Po zaliczeniu egzaminu z języka 

obcego studenci PWr będą otrzymy-
wać certyfi katy potwierdzające kwa-
lifi kacje językowe. Wydawany przez 
Studium Języków Obcych certyfi kat 
ACERT ma dorównywać rangą cer-
tyfi katom FCE i TELC.
*  Są prorektorzy na PWr, PGWr, 

30.04-1.05.08
Nazwiska prorektorów PWr na ka-

dencję 2008-2012.
*  1968 na wrocławskim rynku, 

PGWr, 2-4.05.08
Studenci PWr przypomnieli wyda-

rzenia sprzed 40 lat.
*  Politechnika z koncernem, GW, 

9.05.08
8 maja PWr podpisała umowę 

o współpracy z jednym z najwięk-
szych koncernów elektronicznych 
na świecie – fi rmą AMD. Współpraca 
obejmie wspólne badania, wymianę 
kadry i wykłady dla studentów.
*  Przyjaciel robot z Wrocławia, 

PGWr, 9.05.08
Ośmiu naukowców z PWr uczest-

niczy w pracach zespołu tworzącego 
robota, który ma być towarzyszem ży-
cia wielu ludzi (wśród jego zadań ma 
być np. przypominanie o porach przyj-
mowania leków). Prototyp ma być go-
towy w 2012 r.
*  Prawie jak w Londynie, GW, 

9.05.08
Zapowiedź regat Odra Cup 2008.

*  Mój przyjaciel robot, GW, 
13.05.08

Prof. Krzysztof Tchoń uczestniczy 
w pracach międzynarodowego ze-
społu konstruującego inteligentnego 
robota – towarzysza życia dla osób 
starszych i samotnych.
*  Politechnika szuka studentów po 

kraju, PGWr, 20.05.08
Około 70 studentów reklamowało 

PWr w szkołach ponadgimnazjalnych 
w całej Polsce.
*  Budynek akademika jak ekran, 

okna jak piksele, PGWr, 15.05.08
13 maja odbyła się druga edycja 

programu PIWO (Potężny Indekso-
wy Wyświetlacz Oknowy). Zapalają-
ce się i gasnące żarówki tworzyły róż-
ne wzory i animacje.
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Od dwóch kadencji pełni Pan Pro-
fesor na naszej uczelni funkcję rzecz-
nika dyscyplinarnego dla nauczycieli 
akademickich. Jak widział Pan swoje 
zadania, przejmując te obowiązki?

Zgodnie z prośbą JM Rektora miałem 
w pierwszej kolejności zająć się opraco-
waniem akademickiego kodeksu etyczne-
go Politechniki Wrocławskiej. Pochłonęło 
to pierwszy rok mojej działalności. W wy-
niku prac toczących się w senackiej Komi-
sji ds. Akademickich, Etyki i Rozwoju Ka-
dry Akademickiej uzgodniliśmy propozycję 
10-punktowych zasad wzorowanych na in-
żynierskim kodeksie etycznym IEEE (Insti-
tute of Electrical and Electronic Engineers). 
Pamiętam szczególne zaangażowanie 
w te prace przewodniczącego komisji prof. 
Janusza Szafrana. Propozycja akademic-
kiego kodeksu etycznego została przed-
stawiona pod dyskusję radom wydziałów. 
Zwieńczeniem procedury było przyjęcie 
przez Senat PWr w lipcu 2003 roku aka-
demickiego kodeksu etycznego.

W okresie tworzenia kodeksu 
zamieszczaliśmy w Pryzmacie cykl 
Heksalog etyczny, nawiązujący do 
wytycznych Dobrych obyczajów 
w nauce autorstwa Komitetu Etyki 
w Nauce PAN. 

Myślę, że ten cykl rozmów przyczynił się 
do pobudzenia zainteresowania problema-
tyką etyczną. Z moich kilkuletnich obser-
wacji wynika, że młodsi wiekiem nauczy-
ciele akademiccy traktują respektowanie 
kryteriów etycznych jako naturalny i nie-
odzowny element funkcjonowania spo-
łeczności akademickiej. Natomiast posta-
wy niezrozumienia lub wręcz wrogości do 
etycznego wymiaru działalności nauczy-
ciela akademickiego częściej zauważam 

u pracowników należących do starszego 
pokolenia. Mam tu na myśli zachowania 
stanowiące ilustrację słów T. Kotarbińskie-
go o tym, że „cel uświńca środki”. 

Po zakończeniu prac nad kodeksem 
podjąłem „normalne” obowiązki rzecznika 
dyscyplinarnego, a więc kogoś w rodzaju 
prokuratora, zajmującego się wyjaśnianiem 
zarzutów o wykroczenia dyscyplinarne.

Jedną z konsekwencji przyjęcia akade-
mickiego kodeksu etycznego stało się po-
wołanie w 2003 r. Rektorskiej Komisji ds. 
Etyki (RKE). Na jej czele stanął prof. Bog-
dan Burczyk. Komisja zajęła się m.in. pro-
blemem wieloetatowości i działalności firm 
prywatnych na uczelni. Myślę, że jej opinia 
miała wpływ na stanowisko władz uczelni 
w tych sprawach. Sądzę, że wieloetatowość 
z natury rzeczy uniemożliwia pracowniko-
wi pełne zaangażowanie się w pracę dla 
uczelni, odbywa się ze szkodą dla studen-
tów, prowadzi do przerzucania obowiązków 
nieobecnego pracownika na współpracow-
ników i może prowadzić do potencjalnego 
lub rzeczywistego konfliktu interesów. Jako 
rzecznik dyscyplinarny korzystałem w pro-
wadzonych sprawach z opinii RKE.

Jak podejmuje Pan decyzję o zaję-
ciu się konkretnym przypadkiem?

Ustawa Prawo o szkolnictwie wyższym 
z 2005 r. stwierdza, że „nauczyciel aka-

demicki podlega odpowiedzialności dys-
cyplinarnej za postępowanie uchybiające 
obowiązkom nauczyciela akademickiego 
lub godności zawodu nauczycielskiego”. 
Rzecznik dyscyplinarny wszczyna postę-
powanie wyjaśniające albo na pisemny 
wniosek rektora, albo z mocy swego urzę-
du. Ta druga możliwość odnosi się do sze-
roko rozumianego plagiaryzmu, oszustw 
naukowych i spraw korupcyjno-protekcyj-
nych. Postępowanie dyscyplinarne może 
być wszczęte w czasie do pięciu lat od po-
pełnienia czynu. 

Plagiaty to najczęstszy typ spraw, z ja-
kimi stykałem się w ciągu sześciu lat spra-
wowania funkcji. W epoce komputerów pro-
ceder jest bardzo prosty pod względem 
technicznym – zwykle polega na skopio-
waniu jakiegoś fragmentu cudzego tekstu 
i „wklejeniu” go do własnej pracy. 

Może łatwość techniczna zmniej-
sza prawdopodobieństwo refleksji 
moralnej?

Zauważyłem, że „mała wrażliwość” na 
problem autorstwa była częstsza u pracow-
ników starszym wiekiem. Jeden z obwinio-
nych o popełnienie plagiatu tłumaczył się 
nawet, że za jego młodości nie zwracało 
się uwagi na prawa autorskie. Ktoś inny za-
pewniał, że przepisując, miał na celu pro-
mowanie pracy młodszego kolegi. Jeszcze 
innym razem usłyszałem tłumaczenie, że 
pracownik skopiował duży fragment czyjejś 
książki, bo miał mało czasu na napisanie 
referatu na ważną konferencję, a bardzo 
chciał. To ostatnie tłumaczenie przypomi-
na mi znany casus Piotra Skrzyneckiego 
z Piwnicy pod Baranami, któremu kiedyś 
zarzucono, że elementem scenografii jed-
nego ze spektakli Piwnicy uczynił popier-
sie Lenina umieszczone w klatce na papu-
gę. Wezwany do Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR w Krakowie artysta wytłumaczył, że 
musiał coś umieścić w tej klatce, a tylko po-
piersie Lenina miał pod ręką...   

Czy u obwinionych o plagiat nie 
mamy do czynienia z rodzajem cy-
towania? 

W żadnym wypadku przepisanie od ko-
goś nie jest cytowaniem. Jeżeli zamiesz-
czamy czyjś tekst in extenso, należy go 
wziąć w cudzysłów, a pod nim podać źró-
dło. Czy ktoś w naszym kręgu kulturowym 
miałby odwagę opublikować Pieśń nad Pie-
śniami albo Drugi list do Koryntian? Mam 
wrażenie, że niektórzy pracownicy PWr nie 
widzą lub nie chcą widzieć różnicy między 
cytowaniem kogoś a przepisywaniem 
z czyjejś pracy. Przykładem niezrozumie-
nia sensu cytowania i współautorstwa jest 
oczekiwanie, że każdy, kto rozwija opubli-

Prof. Krzysztof Tchoń

Dobry obyczaj 
i prawda moralna
Rozmowa z prof. Krzysztofem Tchoniem, rzecznikiem dyscyplinar-
nym Politechniki Wrocławskiej dla nauczycieli akademickich.

Politechnika Wrocławska ma 
dwóch rzeczników dyscyplinar-
nych. W kadencji 2002-2005 oprócz 
prof. Krzysztofa Tchonia funkcję 
rzecznika sprawowała prof. Hanna 
Suchnicka, a w 2005-2008 – prof. 
Jan Chlebicki.
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kowane przeze mnie wyniki badań, uczyni 
mnie współautorem swojej publikacji. 

Mam nadzieję, że dotyczy to wyłącznie 
uczonych żyjących, w przeciwnym razie 
moje własne prace miałyby za współau-
tora Newtona lub Leibnitza. A może jesz-
cze Poincarégo. 

Powinno być oczywiste, że rozwijanie 
opublikowanych przez kogoś idei honoru-
jemy cytowaniem odpowiedniej publikacji. 

Innym przejawem niezrozumienia poję-
cia autorstwa jest pogląd, że promotor roz-
prawy może usunąć z niej wszystkie zwroty 
typu „w niniejszej rozprawie”, a następ-
nie umieścić siebie jako pierwszego auto-
ra wspólnie opublikowanej książki. Zdarza 
się, że prawdziwym autorem publikacji jest 
nie pierwsza, nie druga, ale dopiero ostat-
nia osoba na długiej liście współautorów. 
Wszyscy pozostali współautorzy „odebrali 
nagrodę” z tytułu swojej pozycji w hierarchii 
naukowej lub nawet wkładu finansowego 
w publikację. Za szczególnie naganne uwa-
żam w tym kontekście przypadki wykorzy-
stywania wyników młodszych pracowników 
lub doktorantów. Ufam jednak, że z czasem 
takie nastawienie minie, a nowe pokolenie 
będzie odporniejsze na pokusę budowania 
kariery na cudzych osiągnięciach. Osobi-
ście miałem szczęście być wychowankiem 
prof. Jerzego Jaronia, absolwenta przed-
wojennego Uniwersytetu Warszawskiego, 
dla którego takie zachowania były po prostu 
niemożliwe. Profesor dla młodego adepta 
nauki ma być spolegliwym opiekunem. Tyl-
ko tyle i aż tyle. 

Czy za plagiaty możliwe jest włó-
czenie końmi lub pręgierz?

Niestety nie. Obawiam się, że zagroże-
nie infamią w środowisku również nie sta-
nowi dla wielu problemu. Formalnie lista 
kar za przewinienia dyscyplinarne obejmu-
je cztery możliwości: upomnienie, naganę, 
naganę z pozbawieniem prawa do pełnie-
nia na uczelni funkcji kierowniczych do 
5 lat oraz pozbawienie prawa do wykony-
wania zawodu nauczyciela akademickie-
go na stałe lub na czas określony. Jeżeli 
plagiat był poważny i ewidentny, wnosiłem 
zwykle o dwie ostatnie kary, zwłaszcza gdy 
w grę wchodziła krzywda młodszych pra-
cowników. 

Z jakim skutkiem?

Zdarzają się zachowania honorowe, gdy 
pracownik obwiniony o plagiat przyznaje 
się do błędu i stara się go naprawić. Pla-
giator wyraża ubolewanie, publikuje prze-
prosiny dla osoby pokrzywdzonej, zrzeka 
się honorarium za splagiatowaną publika-
cję, usuwa ją z listy swojego dorobku na-
ukowego. Stanowi to jasny sygnał, że uzna-

je swoje postępowanie za niestosowne, 
i że akceptuje przyjęty w środowisku aka-
demickim kanon wartości. Niestety bywa 
i tak, że obwiniony „idzie w zaparte”, choć 
sprawa jest oczywista.

Muszę z żalem stwierdzić, że niektó-
re sprawy dyscyplinarne ciągną się lata-
mi. Jedna z nich toczyła się przez ponad 
trzy lata, inna toczy się niewiele krócej, 
a do jej finału jest jeszcze daleko. Gene-
ralnie, przedłużaniu się spraw dyscyplinar-
nych sprzyjają nowe przepisy. W myśl Roz-
porządzenia Ministra NiSW z marca 2007 
roku, skazany na karę dyscyplinarną ma 
prawo odwołać się od każdej decyzji ko-
misji dyscyplinarnej szczebla uczelniane-
go do komisji dyscyplinarnej przy Radzie 
Głównej, a następnie zaskarżyć decyzję 
tej ostatniej komisji do Sądu Apelacyjne-
go – Sądu Pracy i Ubezpieczeń Społecz-
nych w Warszawie. O ile jest to zrozumiałe 
w sprawach zagrożonych pozbawieniem 
prawa do wykonywania zawodu nauczy-
ciela akademickiego, o tyle trudno się po-
godzić z możliwością zaskarżenia do Sądu 
Apelacyjnego kary upomnienia. Gdyby 
z każdej uczelni publicznej w Polsce tra-
fiało do Sądu Apelacyjnego pięć takich 
spraw rocznie, nastąpiłby całkowity para-
liż orzecznictwa dyscyplinarnego. 

Jest to przykład złego prawa, które wy-
maga pilnej naprawy. 

Uważam, że istotą odpowiedzialności 
dyscyplinarnej nauczyciela akademickie-
go jest to, że jego postępowanie jest oce-
niane przez grono zacnych i doświadczo-
nych kolegów, którzy stwierdzają: takie 
oto przejawy postępowania obwinionego 
są niegodziwe, nie mieszczą się w ramach 
etosu akademickiego. Orzeczenie powinno 
zapaść możliwie szybko, a kara powinna 
odstraszać nie wysokością, lecz nieuchron-
nością. Dlatego w rozprawie dyscyplinarnej 
powinni uczestniczyć wyłącznie pracowni-
cy akademiccy, dobrze jeśli z wykształce-
niem prawniczym, którzy znają zasady 
pracy akademickiej i respektują akade-

micki kodeks wartości. Także jako poten-
cjalni obrońcy obwinionego, mimo że for-
malnie są do tej roli dopuszczeni zawodowi 
adwokaci. Możliwość zaskarżenia każdej 
decyzji dyscyplinarnej do sądu nie tylko wy-
dłuża procedurę, lecz też sprzyja rozmy-
ciu oceny przewinienia. Niezwykle poważ-
ne przewinienie akademickie, polegające 
na przykład na dopisaniu się do cudzego 
artykułu, z punktu widzenia Sądu Pracy 
i Ubezpieczeń Społecznych zapewne oka-
że się czymś bardzo błahym. Chcę dodać, 
że obecne przepisy zezwalają na udział 
w rozprawie dyscyplinarnej pracowników 
danej uczelni. Uważam, że wręcz właści-
wa byłaby obecność dziekana wydziału, 
z którego pochodzi oskarżony. 

Czy plagiaty są najczęstszym ty-
pem rozpatrywanych spraw?

Tak, plagiaty to specjalność typowo 
akademicka. Choć trzeba dodać, że nie 
wszystkie zarzuty się potwierdzają. Zda-
rzyło mi się umorzyć sprawę, gdy zrozu-
miałem, że oskarżenia o plagiat wynika-
ły jedynie z intencji zaszkodzenia komuś. 
Miałem też do czynienia z bezpodstaw-
nym pomówieniem i z niepotwierdzonym 
zarzutem o naruszenie dyscypliny pracy. 
Jednym słowem, zdarzają się próby wma-
nipulowania rzecznika dyscyplinarnego 
w rozgrywki personalne. Zajmowałem się 
też sprawą konfliktu interesów. Ponieważ 
faktycznego konfliktu nie było, a osoba, 
której postawiono zarzut, postąpiła tak, 
żeby (jak zaleca się w pkt 6 akademickie-
go kodeksu etycznego) nie dopuścić na-
wet do potencjalnego konfliktu interesów, 
sprawa została umorzona. Niezwykle po-
ważną sprawą był udowodniony zarzut fał-
szerstwa dokumentów finansowych. Muszę 
powiedzieć, że niezależnie od końcowe-
go wyniku, każda taka sprawa pochłania 
kilka miesięcy: trwają przesłuchania, cza-
sem wielokrotne, różnych osób, poszuki-
wanie i analiza dokumentów, zasięga się 
opinii prawnej lub RKE, a z każdej z tych 
czynności pisze się protokół. Po przepro-
wadzeniu wszystkich czynności wyjaśnia-

Wynik dwóch kadencji prac 
rzecznika dyscyplinarnego dla 
nauczycieli akademickich prof. 
Krzysztofa Tchonia to 13 spraw, 
w tym: 

• 6 spraw dotyczy plagiatów 
• 4 sprawy o niewłaściwe zacho-

wanie 
• 1 sprawa o mobbing
• 1 sprawa o sfałszowanie doku-

mentów finansowych
• 1 sprawa o konflikt interesów

Efektywność postępowań: 
z sześciu spraw plagiatowych pro-
wadzonych przez prof. K. Tchonia 
cztery zostały już zakończone, jed-
na toczy się przed Sądem Apelacyj-
nym – Sądem Pracy i Ubezpieczeń 
Społecznych w Warszawie, a jedna 
została niedawno przekazana do Ko-
misji Dyscyplinarnej.

W sprawach dotyczących innych 
przewinień: zamknięto 6 postępowań, 
z tym że wspomniana jako bulwersu-
jąca sprawa „internetowa” toczy się 
nadal z udziałem prokuratury. 
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jących wniosek jest kierowany do uczel-
nianej komisji dyscyplinarnej lub umarza 
się sprawę. 

Który casus był najbardziej zaska-
kujący?

Najbardziej zbulwersowała mnie spra-
wa rozpowszechniania drogą e-mailową 
wulgarnych, fałszywych i zniesławiających 
informacji na czyjś temat. To była erupcja 
prymitywnego chamstwa, którą trudno so-
bie wyobrazić w środowisku akademickim. 
Listy z takimi informacjami otrzymywała oso-
ba zniesławiona, a także jej współpracowni-
cy. Z dużą dozą prawdopodobieństwa moż-
na twierdzić, że sprawcami są pracownicy 
jednego z wydziałów Politechniki. Na szczę-
ście udało się ustalić, z których serwerów 
rozsyłano te e-maile. Sprawa trafiła do pro-
kuratury, postępowanie się toczy. 

Czy miał Pan do czynienia ze spra-
wami mobbingu?

Zetknąłem się z dwoma takimi zarzu-
tami. Jedna ze spraw dotyczyła znanej 
mi osoby, więc poprosiłem pana rektora 
o przekazanie jej innemu rzecznikowi. Dru-
gim takim oskarżeniem zajmuję się obec-
nie. Sprawy o mobbing stanowią pewne 
wyzwanie, bo trudno czasem określić, 
gdzie się kończą normalne wymagania 
szefa, a zaczyna prześladowanie pracow-
nika. Staram się znaleźć zdroworozsądko-
we odpowiedzi na te pytania.

Jaki jest sumaryczny obraz sytu-
acji?

Uważam, że działalność JM Rekto-
ra prof. Tadeusza Lutego wniosła wiele 
zmian w naszą rzeczywistość. Współpra-
ca z nim pozwalała mi na dużą suweren-
ność, a sposób rozumienia zasad etosu 
akademickiego przez pana rektora jest mi 
bliski. Pan rektor doprowadził do powstania 
i przyjęcia akademickiego kodeksu etyczne-
go. Jako przewodniczący KRASP zainicjo-
wał prace nad dokumentem Dobre praktyki 
w szkołach wyższych. Zgromadzenie ple-
narne KRASP uchwaliło go w 2007 r. Jako 
że opiniowałem ten dokument, wiem, że 
stawia on bardzo wysokie, niekiedy hero-
iczne, wymagania działaniom rektora i se-
natu. Weźmy choćby sposób głosowania 
w senacie. Według Dobrych praktyk: „Głoso-
wanie przeciw projektowi uchwały powinno 
być poprzedzone przedstawieniem powo-
dów usprawiedliwiających taki sprzeciw. Za 
niedopuszczalne należy uznawać przypad-
ki gremialnego unikania udziału w dyskusji, 
a następnie wnoszenia o utajnienie głoso-
wania w celu odrzucenia projektu uchwa-
ły”. Dobre praktyki nakazują także rektorowi 
powstrzymać się od głosowania we własnej 

sprawie. Rektorowi, a zatem wszystkim in-
nym. W swojej opinii uznałem to wymaga-
nie za zbyt wygórowane, bowiem wymóg, 
by ktoś, kto świadomie zgodził się kandydo-
wać i ma możliwość oddania głosu, nie gło-
sował na siebie, wydaje mi się rodzajem hi-
pokryzji. W tej sprawie przeważyło jednak 
zdanie twórców Dobrych praktyk.  

Może po prostu nie powinno się 
być jednocześnie kandydatem i elek-
torem (albo jeszcze członkiem komisji 
nadzorującej wybory)?

W pierwszej kwestii już się wypowie-
działem, natomiast łączenie członkostwa 
komisji nadzorującej wybory z kandydowa-
niem jest chyba niemożliwe. Wracając do 
poprzedniego pytania, dodam, że obserwu-
ję duży dysonans między zasadami dekla-
rowanymi na szczeblu uczelnianym a co-
dzienną praktyką. Już po przyjęciu Dobrych 
praktyk na pewnym forum raz zapropono-
wano mi głosowanie in absentia, a drugim 
razem per procura! Wiem też, i sam tego 
doświadczam, że środowisko potrafi sta-
nąć w obronie osoby dopuszczającej się 
przewinienia dyscyplinarnego. Myślę, że 
patologia klientyzmu, kolesiostwa i nepo-
tyzmu jest wciąż nieobca niektórym śro-
dowiskom. W dawnych czasach nazywa-
no to układem szwagrowsko-brydżowym. 
Z tego powodu świadomość norm etycz-
nych rodzi się wolno. Na szczęście, mło-
dzi pracownicy mają bardziej wyostrzoną 
wrażliwość etyczną, coś w rodzaju anima 
naturaliter moralis, można więc mieć na-
dzieję, że w przyszłości sytuacja ulegnie 
zmianie na lepsze. Podtrzymuje ją we mnie 
przekonanie, że przecież dla sensownego 
rządzenia uczelnią lepiej mieć pracowni-
ków robiących coś z przekonania i kierują-
cych się pewnymi zasadami etycznymi niż 
oczekujących nieustannie gratyfikacji.  

Skąd się biorą, Pańskim zdaniem, 
takie różnice postaw koegzystujących 
w jednej społeczności? Z braku opinii 
publicznej? Z braku dyskusji na za-
sadnicze tematy?

Po pierwsze, wynika to z kondycji ludz-
kiej, już bowiem Owidiusz pisał w Metamor-
fozach: video meliora proboque, deteriora 
sequor. Po drugie, duża wiedza naukowa 
wcale nie musi iść w parze z kwalifikacja-
mi moralnymi. 

Niestety, prawda, dobro i piękno nie są 
nierozłączne. Można być wybitnym znawcą 
czegoś, ale jednocześnie utrudniać karie-
rę zdolniejszym współpracownikom, a wie-
czorami upijać się i cudzołożyć. 

Obcowanie z PRAWDĄ nie zawsze 
uszlachetnia, zwłaszcza gdy traktuje się ją 
instrumentalnie i eksponuje siebie jej kosz-

tem. Może jest też tak, że pokolenie urodzo-
ne i wychowane w epoce komunizmu jest 
w jakimś stopniu pokoleniem straconym. 
Myślę, że dobrym komentarzem do tego 
będzie fragment dziennika Stefana Kisie-
lewskiego, notatka z 22 marca 1972 roku: 
„I stąd pesymizm mój... ginę nie w walce 
z sowietyzmem i komunistycznymi satrapa-
mi, lecz z masą ludzi „z awansu”, którzy sko-
rzystali, chcą dalej korzystać i drażni ich, że 
im przeszkadzam, zakłócając idyllę. Ja, a ra-
czej my – inteligenci dawnego typu, mający 
przesądy co do wolności, prawdy etc.”.

Dziękuję Panu za rozmowę.

Rozmawiała Maria Kisza 

Akademicki 
kodeks etyczny PWr 
(przyjęty 3 lipca 2003 r.) 

Środowisko akademickie Politech-
niki Wrocławskiej, świadome wpływu 
nauki, edukacji i techniki na jakość 
ludzkiego życia i wierne swoim po-
winnościom akademickim i społecz-
nym, zobowiązuje się w swojej pracy 
do przestrzegania zasad etycznych 
i stosowania się do najwyższych 
standardów akademickich oraz de-
klaruje: 

1. Prowadzić badania naukowe, 
dydaktykę i prace inżynierskie w służ-
bie prawdzie, w sposób respektujący 
dobro publiczne. 

2. Podnosić poziom społecznego 
zrozumienia osiągnięć nauki i techni-
ki oraz niezwłocznie ujawniać możliwe 
zagrożenia dla ludzi i środowiska. 

3. Umacniać swój autorytet nau-
kowy oraz rozwijać umiejętności ba-
dawcze i dydaktyczne. 

4. Zachować uczciwość w prze-
kazywaniu wiedzy i sumienność 
w ocenie stopnia jej przyswojenia 
przez studentów. 

5. Sprzyjać rzetelnej krytyce nau-
kowej. 

6. Unikać rzeczywistego lub po-
tencjalnego konfliktu interesów, dzia-
łań szkodzących interesom oraz wy-
mierzonych w powagę i autorytet 
Uczelni. 

7. Być życzliwym opiekunem i wy-
chowawcą dla studentów i młodych 
adeptów nauki. 

8. Traktować ludzi sprawiedliwie, 
odrzucając wszelką dyskryminację. 

9. Unikać szkodzenia ludziom, ich 
stanowi posiadania, reputacji lub ka-
rierze zawodowej. 

10. Sprzeciwiać się każdej formie 
patologii życia naukowego i społecz-
nego.
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Trzecia edycja międzynarodowe-
go spotkania studenckich kół 
naukowych – III International 

Student Chapters Meeting – odbyła 
się 7-9 maja na Politechnice Wrocław-
skiej. W spotkaniu wzięło udział ponad 
60 studentów oraz doktorantów z Pol-
ski, Rumunii, Ukrainy, Indii, a także go-
ście z Francji, Irlandii oraz Stanów Zjed-
noczonych. 

Do Wrocławia przyjechali m.in.: prof. 
Hernando Garcia (Southern Illinois Uni-
versity) z wykładem: Ultrafast Optics and 
Optoelectronics, prof. Barbara Pierścionek 
(University of Ulster), która przedstawiła re-
ferat pt.: Optometry and Vision Science, 
a także prof. Isabelle Ledoux-Rak (Ecole 
Normale Supérieure de Cachan, Francja)  
z wystąpieniem nt. Nonlinear Optics.

Serię tych spotkań zainicjował trzy lata 
temu ówczesny prezes koła studenckie-
go SPIE (International Society for Opti-
cal Engineering) dr inż. Artur Podhorodec-
ki – jako mityng polskich naukowych kół 
studenckich tej międzynarodowej organi-
zacji. W kolejnych latach rozwinięto inicja-
tywę dzięki zaangażowaniu pozostałych 
członków organizacji, a zwłaszcza mgr 
inż. Doroty Szczęsnej i mgr inż. Małgorza-
ty Kowalskiej. 

W tegorocznej edycji, oprócz kół 
naukowych SPIE, udział wzięły również koła 
naukowe OSA (Optical Society of America), 
Phobia (Photonics Bionanotechnology 
Association) oraz IEEE (Institute of 
Electrical and Electronics Engineers) 
z Wrocławia. Sponsorami spotkania byli: 
SPIE, OSA, RENISHAW Polska, CIBA 
VISION, OPTOPOL, Instytut Fizyki PWr, 
dziekan Wydziału Chemii PWr, SPIE 
Student Chapter Wrocław oraz Phobia. 

Główną ideą International Student 
Chapters Meeting jest: stworzenie inter-
dyscyplinarnej platformy badawczej dla 
młodych (przyszłych) naukowców, umożli-
wiając im nawiązanie pierwszych kontaktów 
oraz znalezienie projektów badawczych; 
stworzenie możliwości przedstawienia 
wyników swoich badań przed interdys-
cyplinarną, anglojęzyczną publicznością; 
zapoznanie się z aktywnością badawczą 
i poziomem naukowym kolegów z całego 
świata – przedstawicieli szeroko pojętych 
nauk ścisłych oraz integracja wrocławskie-
go środowiska naukowego.

Hasło przewodnie spotkania to „Stu-
dents for Students”. Komitety organiza-
cyjny oraz naukowy są całkowicie nie-
zależne, a młodzi naukowcy nabywają 
umiejętności organizacyjne, uczą się po-
konywać trudności administracyjne i finan-
sowe towarzyszące takim przedsięwzię-
ciom. Studenci, samodzielnie prowadząc 
poszczególne sesje, szkolenia i konkursy, 
zdobywają szereg nowych doświadczeń. 

Dzięki uprzejmości fundacji MANUS 
w trakcie mityngu zorganizowane zostały 
dwa szkolenia dla uczestników konferen-

cji: „Jak zostać profesjonalnym liderem ze-
społu badawczego?” oraz „Jak rozpocząć 
własną działalność spin-off?”. Ponadto, 
w ramach podsumowania tegorocznego 
spotkania, zorganizowano warsztaty, na któ-
rych interdyscyplinarne grupy uczestników 
miały za zadanie stworzyć projekt wspól-
nych badań o charakterze aplikacyjnym. 
W tym roku wygrał projekt niezawodnej karty 
identyfikacyjno-kredytowej, rozpoznawanej 
na podstawie optycznej analizy DNA właści-
ciela, która ma pełnić funkcję kodu PIN.

Uczestnicy III International Student 
Chapters Meeting poza wymienionymi 
imprezami w trakcie spotkania odwiedzili 
laboratoria Instytutu Fizyki PWr, zwiedza-
li Wrocław i wzięli udział w imprezach in-
tegracyjnych. (ap)

Spotkania młodych fizyków
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Uczestnicy zakończyli udział w mityngu pożegnalnym bankietem

III International 
Student Chapters Meeting
Komitet Honorowy:
prof. Jan Misiewicz, dziekan 

Wydziału Podstawowych 
Problemów Techniki PWr, 
– przewodniczący 

prof. Ludwik Komorowski, dziekan 
Wydziału Chemicznego PWr 

prof. Ryszard Poprawski, dyrektor 
Instytutu Fizyki PWr 

prof. Wacław Urbańczyk, 
wydziałowy opiekun koła SPIE, 
PWr

Komitet Naukowy:
Artur Podhorodecki, PWr 
Dorota Szczęsna, PWr 
Małgorzata Kowalska, PWr
Jacek Olszewski, PWr
Michalina Góra, UMK, Toruń, 
Catalin Contantinescu, National 

Institute for Laser, Rumunia 
Rostyslav Bilyy, NAS Ukraina, 

Lwów 
Katarzyna Matczyszyn, PWr

Prof. Hernando Garcia (w środku) i organizatorzy 
Dorota Szczęsna i Artur Podhorodecki

MANUS poprowadził szkolenie: Jak zostać 
dobrym liderem projektu badawczego?
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M inął kolejny rok realizacji pro-
jektów staży Leonardo da Vinci. 
Mimo dużych opóźnień na prze-

łomie lat 2006/2007, spowodowanych 
przeniesieniem Narodowej Agencji Pro-
gramu do innej jednostki zarządzającej, 
Dział Współpracy Międzynarodowej zor-
ganizował w 2007 r. praktyki dla 122 osób, 
a w pierwszych czterech miesiącach 
2008 r. – dla kolejnych 41 osób. 

Wsparcie uczestników programu było 
możliwe głównie dzięki funduszom dwóch 
projektów zaakceptowanych przez Naro-
dową Agencję Programu w 2006 r. Reali-
zacja pierwszego z nich – Time for Euro-
pean Mobility of Graduates (TEAM-G), 
dedykowanego absolwentom naszej 
uczelni, rozpoczęła się w sierpniu 2006 r., 
a drugiego, czyli Time for European Mobi-
lity of Students (TEAM-S), adresowanego 
do studentów – w lipcu 2007 r. Oba pro-
jekty zakończyły się 31 maja br.

Jakie są cele zrealizowanych pro-
jektów TEAM-G i TEAM-S? – pytamy 
Agatę Wójcik odpowiedzialną za 
program Leonardo da Vinci w Dziale 
Współpracy Międzynarodowej.

Przede wszystkim umożliwienie stu-
dentom i absolwentom zdobycia do-
świadczenia zawodowego. Zapoznanie 
się z metodami i narzędziami stosowany-
mi w interesującej ich branży. Chcieliśmy 

też, aby mieli bezpośredni kontakt z języ-
kiem obcym, szczególnie z tym szeroko 
stosowanym w danej grupie zawodowej. 
Zakładaliśmy, że pobyt za granicą to rów-
nież poznanie kultury kraju, do którego się 
przyjechało, w tym przypadku dzięki pra-
cy w zagranicznym przedsiębiorstwie. Po-
znanie kultury biznesu, zwyczajów i zasad 
panujących w firmach jest ważnym aspek-
tem tych praktyk. 

Z informacji uzyskanych z ankiet, rapor-
tów końcowych oraz rozmów z uczestni-
kami i opiekunami w firmach wynika, że te 
cele projektów zostały osiągnięte. Wśród 
najczęściej wskazywanych korzyści zna-
lazły się praktyczna nauka zawodu oraz 
możliwość szlifowania języka obcego. 
Można też zauważyć, że nasi stażyści ła-
two się integrują z pozostałymi pracow-
nikami firm.

Jak jest oceniany w zagranicz-
nych firmach poziom wykształcenia 
naszych studentów i absolwentów?

Realizacja tych projektów pozwo-
liła nam utwierdzić się w przekonaniu 
o wysokiej jakości kształcenia na naszej 
uczelni. Większość uczestników prak-
tyk otrzymało od firm goszczących ofer-
ty stałej współpracy lub zatrudnienia po 
zakończeniu pobytu w ramach programu 
Leonardo da Vinci. A przecież to wskaź-
nik łatwości znalezienia pracy w zawodzie 

powinien być głównym miernikiem jakości 
kształcenia.

Gdzie najchętniej wyjeżdżają 
uczestnicy programu?

Największym zainteresowaniem cieszyły 
się firmy niemieckie oraz brytyjskie. Te kra-
je wybrało jako miejsce praktyk aż 20% be-
neficjentów. Praktyki w Niemczech wybie-
rane były głównie ze względu na wysoki 
poziom technologiczny firm i możliwość za-
poznania się z najnowszymi technologiami 
oraz bliskość geograficzną, a wyjazdy do 
Wielkiej Brytanii wynikały w dużej mierze 
z chęci nauki języka angielskiego. Dużym 
zainteresowaniem cieszyły się – jak zwykle 
– Francja, Holandia i Belgia. Warto zauwa-
żyć, że duży odsetek (ponad 50%) prakty-
kantów we Francji i Belgii stanowili studenci 
i absolwenci Wydziału Chemicznego – praw-
dopodobnie ze względu na wysoki poziom 
przemysłu chemicznego w tych krajach.

Które wydziały wysyłają najwięcej 
stażystów za granicę?

Najwięcej osób wyjechało z Wydziału 
Chemicznego – 37 osób, ale najbardziej 
mobilni okazali się studenci Wydziału Ar-
chitektury. Pod względem liczebności za-
jęli drugie miejsce – z 30 uczestnikami.

Czy przed wyjazdem studenci 
mogą liczyć na jakąś pomoc w przy-
gotowaniach do stażu?

Przed wyjazdem beneficjenci progra-
mu mieli możliwość skorzystania z 20-
-godzinnych kursów języka obcego, które 
obejmowały komunikację biznesową oraz 
terminologię z zakresu, w którym zamie-
rzał pracować stażysta. Dodatkowo każdy 
z wyjeżdżających otrzymywał zestaw słow-
ników językowych. Osoby, których językiem 
komunikacji podczas praktyk był angielski 
– a było ich ponad 80% – otrzymały 2-tomo-
wy Słownik naukowo-techniczny angielsko-
-polski i polsko-angielski WNT oraz Long-
man English Business Dictionary. 

Jakie są plany na najbliższe lata? 
Czy są prowadzone nowe projekty? 

Obecnie realizujemy jeden projekt 
wspierający staże absolwentów – Polish 
Engineers on European Market, który za-
kłada dofinansowanie 73 staży. Dodat-
kowo czekamy na akceptację kolejnego 
projektu Leonardo da Vinci oraz na przy-
znanie grantu z programu „Uczenie się 
przez całe życie. Erasmus – praktyki”, 
który także ma wesprzeć studentów wy-
jeżdżających na zagraniczne praktyki.

Dziękuję za rozmowę.

Rozmawiała Krystyna Malkiewicz

Praktyki z Leonardem 
W maju br. zostały zakończone dwa projekty programu Leonardo 
da Vinci: TEAM-G i TEAM-S, realizowane przez ostatnie dwa lata. 
Zeszły rok pozwolił Politechnice Wrocławskiej utrwalić pozycję li-
dera wśród wyższych uczelni uczestniczących w tym programie. 
Jego beneficjentami było 92 studentów i 72 absolwentów PWr.

Agata Wójcik z DWM nie narzeka na brak pracy
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Grzegorz Pasternak 
z Wydziału Inżynierii 
Środowiska 
gościł w La Ferté Saint-Aubin 
k. Orleanu, w małej firmie 
badawczo-wdrożeniowej 
ECP sarl Glidarc Technologies. 

– W La Ferté Saint-Aubin zostałem 
bardzo mile przyjęty przez prowadzące-
go praktyki profesora Albina Czernichow-
skiego (dawniej pracownika PWr), jego 
żonę oraz najbliższą rodzinę. 

Badania prowadzone przez profeso-
ra koncentrują się przede wszystkim na 
zastosowaniu nierównowagowej plazmy 
w otrzymywaniu gazu syntezowego z róż-

nych gazów odpadowych, cieczy lub na-
wet ciał stałych o niskiej temperaturze 
topnienia. Trudno uwierzyć, że te skom-
plikowane technologie powstają w niewiel-
kim laboratorium z wykorzystaniem pro-
stych narzędzi i surowców. Dzieje się tak 
głównie dzięki szerokim umiejętnościom 
profesora, zarówno praktycznym, teore-
tycznym, jak i dydaktycznym. Na prakty-
kach zdobyłem sporo wiedzy z zakresu 
pracy z urządzeniami i narzędziami, któ-
ra pomimo rozbieżności tematów (prakty-
ki oraz planowanej rozprawy doktorskiej) 
niewątpliwie przyda się w osiąganiu mo-
ich celów. Pobyt we Francji był ponad-
to dobrą okazją do zapoznania się z hi-
storią regionu, mentalnością lokalnej 
społeczności, gospodarką czy podej-
ściem do ochrony środowiska. Z dyskusji 
z profesorem wynikały często nowe in-
spiracje, które z pewnością pozostaną mi 
w pamięci i być może zostaną wdrożone 
w przyszłej pracy. 

Jedynym minusem było miejsce, w któ-
rym odbywałem staż – La Ferté St-Aubin 
jest małym miasteczkiem, o skromnym ży-
ciu kulturalnym, ale zważywszy na inne 
korzyści, uważam te praktyki za bardzo 
udane.

Daniel Gadomski 
z Wydziału Chemicznego 
(kierunek Biotechnologia) 
odbywał staż w KaHo Sint-Lieven 
R&D w Gandawie.

– Praktyka w firmie pozwoliła mi na za-
poznanie się z wieloma aspektami pracy 
biotechnologa. Ogromną satysfakcję od-
czułem już na samym początku mojego 
pobytu, kiedy przeszkolono mnie w ob-
słudze wysoko zaawansowanych tech-
nologicznie aparatur analitycznych (np. 
chromatografu gazowego z detektorem 
masowym) oraz sprzętu służącego do 
przygotowywania substancji odpowie-
dzialnych za smak (ekstrakcja z użyciem 
superkrytycznego dwutlenku węgla).

Dotychczas sprzęt tak wysokiej klasy 
znany był mi jedynie z książek i czaso-
pism specjalistycznych. Widać wyraźnie, 
że Belgia przeznacza na rozwój nauki i no-
wych technologii znacznie więcej środków 
finansowych niż Polska. 

Bardzo dobrym pomysłem jest ułatwie-
nie przedsiębiorstwom kontaktów z ośrod-
kami naukowymi, dzięki którym obie stro-
ny osiągają duże korzyści. 

Możliwość warzenia piwa była bardzo 
przyjemnym elementem tej pracy, a póź-
niej testowanie naszej produkcji. Jest to 
jeden z niewielu zawodów, gdzie można 
„spożywać procenty” w pracy. 

Niestety, niewykorzystane piwo trzeba 
było wylewać i to były chyba najtrudniej-
sze momenty (J). 

Gdy za kilka miesięcy będę miał dyplom 
magistra inżyniera w ręku, wiem już, do ja-
kich przedsiębiorstw wyślę swoje CV. Zo-
baczymy, czy polskie browary są w stanie 
konkurować z europejskimi… J 

Wyjazdy na staże i praktyki 
w ramach programu 
Leonardo da Vinci 
do poszczególnych krajów

Kraj TEAM-G
(absolwenci)

TEAM-S
(studenci) Σ

Austria 3 2 5
Belgia 6 11 17
Czechy 2 0 2
Dania 1 1 2
Francja 9 10 19
Grecja 0 1 1
Hiszpania 1 4 5
Holandia 8 10 18
Irlandia 4 3 7
Niemcy 9 21 30
Norwegia 1 0 1
Portugalia 1 0 1
Rumunia 0 1 1
Słowacja 0 1 1
Słowenia 0 1 1
Szwecja 0 2 2
Wielka Brytania 16 14 30
Włochy 2 3 5

Σ 63 85 148

Beneficjenci programu Leonardo da Vinci 
w podziale na wydziały

Wydział TEAM-G
(absolwenci)

TEAM-S
(studenci)

Σ W stosunku do 
liczebności wydziału

Architektury 14 16 30 1,83
Budownictwa Lądowego i Wodnego 3 4 7 0,23
Chemiczny 14 23 37 1,32
Elektroniki 8 14 22 0,36
Elektroniki Mikrosystemów i Fotoniki 3 2 5 0,53
Elektryczny 2 0 2 0,13
Górnictwa, Geologi i Geoinformatyki 1 1 2 0,17
Informatyki i Zarządzania 5 9 14 0,32
Inżynierii Środowiska 1 4 5 0,23
Mechaniczny 9 8 17 0,39
Podstawowych Problemów Techniki 3 4 7 0,44

Σ 63 85 148

Prof. Albin Czernichowski przy pracach 
z gliceryną

Daniel Gadomski w browarze KaHo R&D 
w Gandawie

Fo
t. 

ar
ch

iw
um



64 nr 222

Tegoroczne Dni Technologii Infor-
matycznych potwierdziły, że za-
interesowanie wśród studentów 

nowoczesnymi technologiami i rozwią-
zaniami stosowanymi w branży IT jest 
nieustannie duże. Na wykłady i pre-
zentacje przedstawicieli fi rm informa-
tycznych przychodzili tłumnie. Dużym 
powodzeniem cieszyły się także towa-
rzyszące Dniom targi pracy.

Lokalny komitet Międzynarodowe-
go Stowarzyszenia Studentów AIESEC, 
działający przy Politechnice Wrocław-
skiej, zaprosił na IT Days 2008 (22-24 
kwietnia) fi rmy, których marki są równo-
znaczne z szeroką wiedzą i dużym do-
świadczeniem w branży. 

Na początek, w pierwszym dniu impre-
zy, uczestnicy zapoznawali się z prezen-
tacjami fi rmowymi. Między innymi Wro-
cławskie Centrum Badań EIT+ sp. z o.o. 
przybliżyło, inicjatywę ustanowienia 
w naszym mieście Europejskiego Insty-
tutu Technologicznego oraz jednej ze 
Wspólnot Wiedzy i Innowacji, opierając 
się na diagnozie regionu pod kątem po-
tencjału IT, planowanych i realizowanych 
inicjatyw w tej dziedzinie i ukierunkowa-
nych na rzecz budowy EIT i WWiI (mówił 
o tym m.in. dr hab. Andrzej Jabłoński z Po-
litechniki Wrocławskiej). W tym bloku za-
prezentowano także Ogólnopolski Klaster 
e-Zdrowie, prowadzony przez Wrocławski 
Medyczny Park Naukowy, oraz idee te-
lemedycyny i telemonitoringu, co zapre-
zentował przedstawiciel Europejskiego 
Centrum Technologii Informatycznych 
i Zarządzania ITMed).

Tego dnia o działalności swoich fi rm 
mówili także reprezentanci CONTINUM 
SA, Volvo IT oraz Redline Systems Po-
land sp. z o.o.

Program imprez na Politechnice w na-
stępnych dniach również stał pod zna-
kiem spotkań ze znanymi na rynku IT 
przedsiębiorstwami, jak: Nokia Siemens 
Networks, Human Dialog, iSpot (SDA sp. 

z o.o., Opera Sofware International AS Sp. 
z o.o., AMD czy GRUPA SYGNITY. 

Organizatorzy zapewnili nie tylko so-
lidną dawkę szkoleń, wykładów i cieka-
wych prezentacji. Integralną – i zważyw-

szy na zainteresowanie – bardzo istotną 
częścią Dni Technologii Informatycznych 
były również targi pracy, na których swoimi 
ofertami zatrudnienia i staży kusiło blisko 
dwudziestu wystawców, m.in.: Accenture, 
Adecco, medi.com, Parm Polska, Power 
Media, Techland, Volvo Information Tech-
nologies, Vulcan, Out it, sd&m Capgemi-
ni, CMS Mirage, BLStream, 

Korzystając z przywileju gospodarza, re-
klamował się także AIESEC Polska Komitet 
Lokalny Politechnika Wrocławska, zapra-
szając do wejścia w szeregi swojej orga-
nizacji lub do wyjazdu na jedną z pilotowa-
nych przez siebie praktyk. Wypada mieć 
nadzieję, że już w październiku – miesiącu 
rekrutacji do AIESEC – pojawią się w Komi-
tecie nowi członkowie, których w przyszło-
ści nie zabraknie także w czasie przygoto-
wań do następnych IT Days. 

(mw)
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Cierpliwość i rzeczowość: na to mogli liczyć ze strony wystawców zwiedzający targi pracy 

Ekipa z AIESEC – solidnie napracowali się przy organizacji IT Days 2008 

Było co oglądać 
na IT Days 2008
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Mimo boomu „na inżynierów” 
absolwenci uczelni technicz-
nych powinni liczyć się z tym, 

że nie od razu znajdą pracę w wyma-
rzonej firmie i na wymarzonym stano-
wisku. Istnieje jednak szereg instytu-
cji oraz organizacji, których celem jest 
ułatwienie startu zawodowego absol-
wentom i studentom ostatnich lat. Na-
leży do nich Fundacja Edukacji Tech-
nicznej z Gliwic.

Daniel Michalski – przedstawiciel Fun-
dacji – spotkał się 13 maja w budynku 
C-13 naszej uczelni z osobami zainte-
resowanymi projektem Silesianum Pro-
fessional, czyli podyplomowym kursem 
zarządzania w przemyśle, będącym no-
watorską formą doskonalenia zawodowe-
go. Program ten jest skierowany do absol-
wentów uczelni technicznych z dyplomem 
magistra inżyniera lub inżyniera oraz stu-
dentów, którzy w najbliższym czasie uzy-
skają dyplom. Warunkiem przyjęcia na 
kurs jest też wiek – do 28 lat. 

Celem Silesianum Professional jest 
ułatwienie młodym ludziom startu zawodo-
wego oraz przygotowanie ich do podjęcia 
przyszłych wyzwań związanych z pracą in-
żyniera na stanowisku kierowniczym (pro-
dukcja, utrzymanie ruchu, metody, jakość, 
logistyka i inne). Kurs przeznaczony jest 
dla osób chcących wzbogacić się o umie-
jętności z zakresu zarządzania w przemy-
śle i jednocześnie zdobyć doświadczenie 
zawodowe w przedsiębiorstwie, stając się 
„młodym, a jednocześnie doświadczonym 
inżynierem”. 

Program trwającego 12 miesięcy cyklu 
szkoleń obejmuje trzy główne dziedziny: 
organizację przemysłu, zarządzanie 
i kulturę oraz finanse – minimum 600 go-

dzin dydaktycz-
nych – w czasie 
których moż-
na podwyższyć 
swoje kwalifika-
cje techniczne 
i organizacyjne. 
Nauka ułatwi 
też realizację 
własnego pro-
jektu przemysło-
wego w jednej 
z firm partner-
skich Silesianum 
Profess iona l ,  
której pracowni-
kiem uczestnik 
staje się jesz-
cze przed roz-
poczęciem kur-
su. Większość 
zajęć to warsz-
taty, gry symulacyjne i seminaria prowa-
dzone przez polskich specjalistów oraz 
francuskich trenerów z Grupy ICAM, ma-
jących doświadczenie przemysłowe.

Przedsiębiorstwa partnerskie Silesia-
num Professional (m.in.: Michelin Pol-
ska, Kosmepol – L’Oréal Polska, Hut-
chinson Poland, Renault i wiele innych) 
są zainteresowane wykształceniem swo-
ich przyszłych kadr. Zatrudniając przez rok 
młodego inżyniera oraz pokrywając część 
kosztów jego kształcenia, inwestują w jego 
rozwój i stwarzają mu dobre warunki star-
tu zawodowego. Tak by po zakończeniu 
kursu, jeżeli oczywiście pracownik okaże 
się wystarczająco dobry, zaproponować 
mu stałą pracę.

W czasie pobytu w danej firmie i re-
alizacji dla niej projektu przemysłowego 

uczestnik programu otrzymuje wynagro-
dzenie w wysokości co najmniej płacy 
minimalnej (kwotę uzgadnia się indywi-
dualnie z poszczególnymi przedsiębior-
stwami; w poprzedniej, IV edycji kur-
su, było to średnio 1700-2200 zł brutto). 
W praktyce przedsiębiorstwa oferują czę-
sto wyższe wynagrodzenie oraz pokry-
wają koszty transportu związane z pracą 
i kształceniem podczas kursu. Warto rów-
nież dodać, iż podczas realizacji projek-
tu młody człowiek nie „zostaje sam” – ma 
zapewnione wsparcie i opiekę merytorycz-
ną ze strony ekspertów wynajętych przez 
organizatorów.

Po ukończeniu rocznego cyklu szko-
leń uczestnicy kursu otrzymują prestiżowy 
certyfikat, sygnowany przez Grupę ICAM 
oraz Fundację Edukacji Technicznej, a po 
pomyślnej obronie swojego projektu prze-
mysłowego dostają propozycję stałej pra-
cy w jednej z firm. 

Większość uczestników poprzed-
nich odsłon tego niezwykłego projek-
tu zrealizowała swe marzenia o pracy 
w renomowanym, międzynarodowym 
przedsiębiorstwie. Piąta edycja Silesia-
num Professional rusza w październi-
ku. Szczegóły na temat przyjmowania 
zgłoszeń znaleźć można na internetowej 
stronie Fundacji Edukacji Technicznej 
– www.silesianum.pl.

Bartosz Bazan

Fundacja Edukacji Technicznej powstała 29 grudnia 2004 roku w wyniku 
współdziałania francuskiej Grupy ICAM (Institut Catholique d’Arts et Métiers) – za-
łożonej w 1898 roku w Lille, jednej z najważniejszych uczelni we Francji kształcą-
cych magistrów inżynierów, oraz Towarzystwa Jezusowego Prowincji Polski Połu-
dniowej (zakonu jezuitów), które postawiły sobie za cel wypracowanie w naszym 
kraju oferty edukacyjnej dla środowiska technicznego, inspirującej się formacją 
ICAM i dostosowanej do polskich warunków. 

Proponowana przez ICAM formuła kształcenia zapewnia równowagę pomiędzy 
teorią a doświadczeniem praktycznym, zdobywanym w zakładzie pracy (50% cza-
su – zajęcia dydaktyczne, 50% – pobyt i realizacja projektu w przedsiębiorstwie). 
Oparcie kursu na wypracowanych przez światowe jezuickie ośrodki edukacyjne za-
sadach pedagogii integralnej zapewnia harmonijny rozwój zawodowy i osobowy..

Daniel Michalski z Fundacji Edukacji Technicznej przedstawił założenia 
projektu Silesianum Professional 
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C elem WIA jest m.in. edukacja 
studentów w zakresie: wykształ-
cenia umiejętności kontaktu i po-

mocy osobom niepełnosprawnym; dia-
gnozy potrzeb osób niepełnosprawnych 
związanych z zamieszkiwaniem, projek-
towania w zakresie likwidacji barier archi-
tektonicznych i urbanistycznych. 

Organizatorzy projektu to: Stowarzy-
szenie Wspierania Rozwoju Osób Niepeł-
nosprawnych, działające we Wrocławiu, 
oraz Wydział Architektury PWr, a także 
szereg jednostek związanych z działal-
nością na rzecz osób niepełnosprawnych 
– Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej 
– Dział Adaptacji Osób Niepełnosprawnych, 
serwis informacyjny Politechnika Wrocław-
ska Bez Barier, Pełnomocnik Rektora PWr 
ds. Osób Niepełnosprawnych, Stowarzy-
szenie Studentów Niepełnosprawnych przy 
PWr, Biblioteka Ikara – Filia nr 23 MBP, 
Spółdzielnia Mieszkaniowa PIAST we Wro-
cławiu, Wrocławska Fundacja Edukacji Eu-
ropejskiej i Współpracy Międzynarodowej 
Freya, wrocławski oddział Stowarzyszenia 
Architektów Polskich. 

Studenci 
– aktywni i nagrodzeni

Patronem projektu ze strony Wydzia-
łu Architektury PWr jest prof. dr hab. inż. 
arch. Elżbieta Trocka-Leszczyńska. Or-
ganizacją przedsięwzięcia zajmują się dr 
inż. arch. Agnieszka Tomaszewicz i dr inż. 
arch. Anna Bać. W imieniu Stowarzysze-
nia Wspierania Rozwoju Osób Niepełno-
sprawnych projektem kierują: jego prezes 
Teresa Marek oraz Aleksandra Klimczak 
– asystent. 

W bieżącym roku wspólnie zrealizowa-
no dwa działania. 

Po pierwsze, na Wydziale Architektu-
ry PWr odbyło się 2 kwietnia br. otwarte 
spotkanie z udziałem stowarzyszeń, osób 
niepełnosprawnych oraz studentów, pod-
czas którego: przedstawiono projekt przy-
gotowywany przez Stowarzyszenie i WA 
PWr; omówiono program Państwowe-
go Funduszu Rehabilitacji Osób Niepeł-
nosprawnych, mający na celu usunięcie 
barier urbanistycznych i architektonicz-
nych; pokazano najważniejsze i naj-
częściej występujące bariery architek-
toniczne oraz wskazano potrzebę ich 
usuwania, a także ogłoszono konkurs 
na nazwę i logo rozpoczynającego się 
projektu.

Po drugie, 23 kwietnia br. zainauguro-
wano projekt, ogłaszając wyniki konkur-
su na znak grafi czny i nazwę projektu, na 
który napłynęło 18 prac studentów WA. 
I nagrodę przyznano Julii Broś i Marcie 
Garbacz za pracę pt. Wspólna Inicjatywa 
Architektoniczna (WIA), II nagrodę otrzy-
mała Joanna Kowalczyk za pracę zatytu-
łowaną Open Space, a III nagrodę trzecią 
– Hanna Leśniak za Przestrzeń możliwo-
ści. Pozostali uczestnicy konkursu otrzy-
mali dyplomy.

Trzy odsłony WIA
Wspólna Inicjatywa Architektoniczna 

jest realizowana w trzech etapach – jej 
celem jest zwiększenie dostępu osób nie-
pełnosprawnych do wszystkich sfer życia 

Rozmowy o projekcie na Wydziale Architektury PWr pod przewodnictwem prof. Elżbiety Trockiej-Leszczyńskiej (czwarta od prawej)  

Cenna inicjatywa

W spotkaniu w Bibliotece Ikara wzięły udział także osoby niepełnosprawne 
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W kwietniu br. na Wydziale Architektury Politechniki Wrocławskiej rozpoczęła się 
realizacja projektu Wspólna Inicjatywa Architektoniczna (WIA), którego adresa-
tami są osoby niepełnosprawne i członkowie ich rodzin, studenci i pracownicy 
WA i innych wydziałów PWr, architekci, pracownicy i klienci MOPS oraz innych 
departamentów i wydziałów Urzędu Miejskiego Wrocławia, a także stowarzysze-
nia i instytucje działające na rzecz osób niepełnosprawnych i ich rodzin.
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społecznego, praktyczna pomoc tym oso-
bom w dostosowaniu ich środowiska za-
mieszkania, tj. mieszkań i otoczenia, do 
ich faktycznych potrzeb. WIA jest adre-
sowana do osób o różnym stopniu nie-
pełnosprawności. 

Etap I ma pomóc osobom niepełno-
sprawnym i członkom ich rodzin w sko-
rzystaniu ze środków programu Pań-
stwowego Funduszu Rehabilitacji Osób 
Niepełnosprawnych. 

Etap II ma na celu diagnozę dostęp-
ności, a także opracowanie długofalowe-
go planu likwidacji barier architektonicz-
nych, technicznych i w komunikowaniu 
się w miejscu zamieszkania osoby nie-
pełnosprawnej, tj. na terenie osiedla Ko-
smonautów. 

Etap III to debata publiczna i konfe-
rencja na temat zwiększenia dostępności 
i udziału osób niepełnosprawnych w ży-
ciu społecznym, na przykładzie projektów 
studenckich i długofalowego planu likwida-
cji barier architektonicznych – na terenie 
osiedla Kosmonautów we Wrocławiu. 

Wydział Architektury uczestniczy obec-
nie w pierwszym etapie projektu. Studenci 
– wolontariusze, przeprowadzając wywia-
dy z osobami niepełnosprawnymi, określa-
ją ich specyfi czne potrzeby i wymagania, 
a następnie – na podstawie inwentaryza-
cji mieszkania – defi niują bariery i wska-
zują możliwości przekształceń.

Więcej wiedzy 
na drodze do koncepcji

Działaniom praktycznym w tym projek-
cie towarzyszy blok związany z poszerza-
niem wiedzy nt. kształtowania przestrzeni 
dla osób niepełnosprawnych. Są to wykła-
dy prowadzone m.in. przez pracowników 
WA PWr oraz szkolenia na temat likwida-
cji barier architektonicznych w mieszka-
niach, budynkach i na osiedlu. 

Praktycznym etapem zastosowania 
zdobytej wiedzy z wywiadów, wykładów 
i szkoleń są warsztaty projektowe dla stu-
dentów, w trakcie których opracowywane 
będą koncepcje mieszkań przystosowa-
nych dla osób niepełnosprawnych. Pro-
jekty te służyć będą jako załącznik do 
wniosku o dofi nansowanie modernizacji 
mieszkań z programu PFRON. 

Partnerskie uczestnictwo studentów 
WA we Wspólnej Inicjatywie Architekto-
nicznej zwiększy ich kompetencje spo-
łeczne i zawodowe w zakresie tworzenia 
i konstruowania mieszkań, obiektów uży-
teczności publicznej i osiedli przyjaznych 
osobom niepełnosprawnym.

Elżbieta Trocka-Leszczyńska, 
Teresa Marek, 

Agnieszka Tomaszewicz, Anna Bać 

Dolnośląska Biblioteka Cyfrowa 
(DBC), udostępniając on-line 
prace naukowe, dydaktyczne 

oraz regionalia, promuje autorów i Po-
litechnikę Wrocławską. Stanowi ważne 
ogniwo w procesie zdalnego naucza-
nia. Działa także na rzecz upowszech-
niania wiedzy o Dolnym Śląsku. Zbio-
ry cyfrowe podzielone są na kolekcje 
według nazw 15 instytucji tworzących 
DBC (http://www.dbc.wroc.pl). Najwięk-
szą kolekcję stanowią zbiory Biblioteki 
Politechniki Wrocławskiej, które prze-
znaczone są przede wszystkim dla pra-
cowników naukowych i studentów. 

Biblioteki i inne instytucje, wykorzy-
stujące sieć PIONIER i oprogramowanie 
dLibra, współpracują, 
tworząc polską plat-
formę rozproszonych 
bibliotek cyfrowych. 
Serwis FBC (Fede-
racji Zasobów Cyfro-
wych) oferuje jedno-
czesne przeszukiwanie 
wszystkich zgromadzo-
nych zbiorów – obecnie 
ponad 132 tys. publikacji 
elektronicznych.

Najnowsza wer-
sja oprogramo-
wania oferuje 
czytelnikom na-
stępujące funk-
cje:

• Tworzenia 
i oglądania listy 
ulubionych publi-
kacji;

• Polecania pu-
blikacji innym oso-
bom;

• Oglądania li-
sty ostatnio czyta-
nych publikacji;

• Opisywania publi-
kacji prywatnymi słowa-
mi kluczowymi (Tagami), 
które są widoczne tylko na 
stronie czytelnika;

• Proponowania słów 
kluczowych (Tagów) do 
opisywania publikacji;

• Oceniania i oglądania li-
sty ocenionych publikacji;

• Otrzymywania powiadomień o nowo 
dodanych publikacjach (wiadomość wy-
syłana e mailem). 

Funkcje te widoczne są na stronach 
z opisem wydania i treścią publikacji oraz 
na stronie profi lu czytelnika (należy wy-
brać Konto). Zaleca się założenie konta, 
które umożliwi korzystanie z dodatkowych 
narzędzi dla zalogowanych czytelników.

W zbiorach biblioteki znajduje się mię-
dzy innymi jedno z najstarszych i najbar-
dziej prestiżowych czasopism naukowych 
Nature, które reprezentuje szerokie spek-
trum wiedzy. DBC udostępnia pełne teksty 
Nature począwszy od nr. 1 z 1869 roku.

Zachęcamy wszystkich autorów pu-
blikujących swoje prace w Ofi cynie 
Wydawniczej Politechniki Wrocław-
skiej, jak również autorów rozpraw 
doktorskich do udostępniania swo-
ich dzieł w DBC. Największym za-
interesowaniem czytelników cie-
szą się (oprócz książek) materiały 

konferencyjne, współ-
czesne czasopi-

sma oraz dyser-
tacje. Publikacje 

z a m i e s z c z o n e 
w DBC mają uregu-

lowany status praw-
ny. Przed podjęciem 

pracy nad cyfryzacją 
niezbędne jest uzyska-

nie pisemnej zgody au-
torów na rozpowszech-

nianie utworu 
techniką cyfro-
wą oraz umiesz-
czenie go w ogól-
nie dostępnych 
sieciach kompu-
terowych. Do dziś 
DBC odwiedziło 
blisko 2,5 miliona 
internetowych czy-
telników.

Osoby zaintere-
sowane umieszcze-
niem swoich prac 

w DBC proszone są o kontakt: 
regina.rohleder@pwr.wroc.pl; 
tel. 23 60.

Regina Rohleder
Biblioteka Główna i OINT
Politechniki Wrocławskiej

zaprasza internautów

wych) oferuje jedno-
czesne przeszukiwanie 
wszystkich zgromadzo-
nych zbiorów – obecnie 
ponad 132 tys. publikacji 

Wydawniczej Politechniki Wrocław-
skiej, jak również autorów rozpraw 
doktorskich do udostępniania swo-
ich dzieł w DBC. Największym za-
interesowaniem czytelników cie-
szą się (oprócz książek) materiały szą się (oprócz książek) materiały 

konferencyjne, współ-
czesne czasopi-

sma oraz dyser-
tacje. Publikacje 

z a m i e s z c z o n e 
w DBC mają uregu-

lowany status praw-
ny. Przed podjęciem 

pracy nad cyfryzacją 
niezbędne jest uzyska-

nie pisemnej zgody au-
torów na rozpowszech-

szą się (oprócz książek) materiały 

Najnowsza wer-

i oglądania listy 
ulubionych publi-

• Polecania pu-
blikacji innym oso-

• Oglądania li-
sty ostatnio czyta-

torów na rozpowszech-
nianie utworu 
techniką cyfro-
wą oraz umiesz-
czenie go w ogól-
nie dostępnych 
sieciach kompu-
terowych. Do dziś 
DBC odwiedziło 
blisko 2,5 miliona 
internetowych czy-
telników.

Osoby zaintere-
sowane umieszcze-
niem swoich prac 

torów na rozpowszech-

• Opisywania publi-
kacji prywatnymi słowa-
mi kluczowymi (Tagami), 
które są widoczne tylko na 

• Proponowania słów 
kluczowych (Tagów) do 

• Oceniania i oglądania li-
sty ocenionych publikacji;

w DBC proszone są o kontakt: 
regina.rohleder@pwr.wroc.pl
tel. 23 60.
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Sprawozdawczo-Wyborcza Kon-
ferencja Delegatów Związku 
Nauczycielstwa Polskiego na 

Politechnice Wrocławskiej kończą-
ca kadencję 2004-2008 odbyła się 
22 kwietnia 2008 r. Uczestniczyło 
w niej 69 delegatów, ustępujące wła-
dze Związku oraz zaproszeni goście. 
W części wyborczej wybrano nowe wła-
dze ZNP na kadencję 2008-2012.

Konferencję otworzył prezes Rady Za-
kładowej kol. dr inż. Bronisław Majchrzak, 
witając zebranych delegatów i zaproszo-
nych gości: pana rektora-elekta prof. Ta-
deusza Więckowskiego, prorektora prof. 
Ernesta Kubicy, dr. inż. Stanisława Kwa-

śniowskiego – wiceprzewodniczącego Ko-
misji Zakładowej NSZZ „Solidarność” oraz 
mgr inż. Bogumiłę Kostyszak – przewodni-
czącą Zarządu Związku Zawodowego In-
żynierów i Techników.

Dr inż. Bronisław Majchrzak w części 
sprawozdawczej konferencji przedstawił 
działalność ZNP w kończącej się kadencji. 
Na zakończenie swojego wystąpienia ser-
decznie podziękował wszystkim, z który-
mi w czasie pełnienia funkcji prezesa miał 
możliwość współpracować. 

Zaproszeni goście, życząc delegatom 
owocnych obrad i podjęcia korzystnych 
decyzji dla środowiska, z uznaniem oce-
nili współpracę z dotychczasowymi wła-

dzami ZNP. Konferencja oceniła dzia-
łalność ustępujących organów związku, 
którym udzieliła absolutorium oraz pod-
jęła uchwały programowe na kadencję 
2008-2012. Za najważniejsze uznano: 
wznowienie rozmów z kierownictwem 
uczelni w sprawie funkcjonowania na 
Politechnice Wrocławskiej Rady Pra-
cowników, wprowadzenie waloryzacji 
wynagrodzeń, włączenie się w proces 
nowelizacji prawa o szkolnictwie wyż-
szym, wzmocnienie aktywności i roli ZNP 
na wydziałach. Zalecono dalsze prace 
nad doskonaleniem strony internetowej 
związku.

(bm)

Wybory władz 
Związku Nauczycielstwa Polskiego

Wszyscy do urny wyborczej...
Gratulacje prezesowi Bronisławowi Majchrzakowi (po prawej) składa 
wiceprezes dr inż. Andrzej Hachoł
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Prezydium 
Rady Zakładowej
Prezes: dr inż. Bronisław Majchrzak 

(W-4/K1) 
Wiceprezesi: 
dr inż. Andrzej Hachoł (W-11/I-21)
doc. dr inż. Bogusław Reifur (W-10/I-24)
Członkowie Prezydium:
inż. Bogdana Chamska (Sekcja EiR)
Marzanna Łukaszewicz-Biskup 

(AC/PRN/DI)
dr inż. Edward Nowaczewski 

(W-9/I-20)
dr inż. Wojciech Pieniążek (W-3)
Regina Szczepaniak (AC/BK)
Krystyna Walkosz (W-2/I-14)
dr inż. Monika Zabłocka-Malicka 

(W-3/Z-10)

Komisja Rewizyjna 
Przewodniczący: dr inż. Krzysztof 

Podlejski (I-29)
Wiceprzewodniczący: Anna Kałka 

(I-29)
Członkowie: 
mgr Edward Achtelik (Sekcja EiR)
Danuta Piechowska (W-3)
mgr Elżbieta Witkowska (BGł)

Sąd Koleżeński
Przewodniczący: prof. dr hab. inż. 

Romuald Będziński (W-10/I-16)
Wiceprzewodniczący: prof. dr hab. 

inż. Eugeniusz Wnuczak (Sekcja 
EiR)

Członkowie: 
mgr Maria Gawrońska (S-1/SJO)
dr inż. Zdzisław Sysak (W-9/I-20)

Członkowie 
Rady Zakładowej
Teresa Birsz (W-1)
inż. Jolanta Filipowska (W-2/I-2)
dr inż. Jacek Boroń (W-2/I-2)
Krystyna Walkosz (W-2/I-14)
dr inż. Wojciech Pieniążek (W-3)
dr inż. Monika Zabłocka-Malicka 

(W-3/Z-10)
prof. dr hab. inż. Andrzej Francik 

(W-4/I-28)
dr inż. Bronisław Majchrzak (W-4/K-1)
dr inż. Henryk Wojciechowski 

(W-5/I-8)
Grażyna Pietrzyk (W-6/I-11)
Marek Gibała (W-7/I-15)
mgr inż. Jan Gawor (W-8/I-17)
dr hab. inż. Zbigniew Malara (W-8/I-23)

dr inż. Edward Nowaczewski 
(W-9/I-20)

doc. dr inż. Bogusław Reifur (W-10/
I-24)

mgr inż. Maciej Lachowicz (W-10/I-19)
dr inż. Celina Pezowicz (W-10/I-16)
Józefa Gajzler (W-11/I-9)
dr inż. Andrzej Hachoł (W-11/I-21)
Agata Baran (F-1 Legnica)
Joanna Jasińska (F-3 Wałbrzych)
mgr Anna Bloch (S1-SJO)
Zdzisława Tarlaga (S-3-SWFiS)
mgr Maria Zdankiewicz (BGiOINT)
Elżbieta Grzebyk (AC/PRS/DS)
Marzanna Łukaszewicz (AC/PRN/DI)
Regina Szczepaniak (AC/BK)
Zofia Machocka (AC/DG)
Izabela Zasępa (ACA/DT)
Izabela Żurakowska (DOMiK)
Teresa Głowacka-Pęczyło (ACT/DR)
Danuta Wawrzynkowska (ZUS)
dr Zygmunt Szkurłatowski 

(Sekcja EiR)
inż. Bogdana Chamska (Sekcja EiR)
doc. dr inż. Hanka Karkowska 

(Sekcja EiR)
prof. dr hab. inż. Eugeniusz Wnuczak 

(Sekcja EiR)

ZNP na Politechnice Wrocławskiej – kadencja 2008-2012

Studiowanie bez znajomości fa-
chowej literatury światowej 
wydaje się praktycznie niemoż-

liwe. Dlatego też biblioteki wydziałów 
Budownictwa Lądowego i Wodne-
go oraz Mechaniczno-Energetyczne-

go postanowiły wyjść naprzeciw po-
trzebom pracowników i studentów, 
organizując wystawy książek zagra-
nicznych, stanowiących najświeższą 
ofertę na rynku wydawnictw nauko-
wych. 

Współpraca bibliotek naszej uczelni z fir-
mą Kubicz Book Center, która od lat zajmu-
je się sprowadzaniem pozycji naukowych 
z Wielkiej Brytanii, USA, Francji czy Nie-
miec, trwa już od dłuższego czasu. Dzię-
ki niej na PWr, czyli do zasobów czytelni 
wydziałowych, a także Biblioteki Głównej 
trafiają najnowsze i najcenniejsze pozycje 
z różnych dziedzin, których nieraz próżno 
szukać w księgarniach czy bibliotekach 
w mieście. Niektóre z nich w ogóle są nie-
dostępne na naszym rynku, a kupić je moż-
na tylko za granicą lub za pośrednictwem 
internetu. Zapobiegliwi bibliotekarze PWr 
ułatwiają więc dostęp do szeregu atrak-
cyjnych pod względem naukowym tytu-
łów, m.in. organizując ich prezentację 
w wydziałowych czytelniach. 

Wcześniej jednak, kontaktując się 
z Kubicz Book Center, podsyłają firmie 
słowa kluczowe, dotyczące poszczegól-
nych pozycji. Następuje to po konsultacji 
z pracownikami naukowymi uczelni albo 
na podstawie własnych typów. Biblioteka-
rze doskonale bowiem orientują się, jakie 
książki powinny trafić na półki bibliotek. 

O tym, że pomysł z wystawami ksią-
żek zagranicznych jest przedni, świadczy 
ogromne zainteresowanie zwiedzających 
je nie tylko pracowników naukowych i dok-
torantów, ale obecnie także studentów. To 

Zagraniczne książki 
mile widziane
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ich adnotacje pozostawiane przy poszcze-
gólnych tomach są wskazówką dla biblio-
tekarzy, które tytuły należałoby zakupić do 
wydziałowych zasobów. Bywa, że trafiają 
się zamówienia indywidualne, za które na-
leżność uiszczają oczywiście sami zainte-
resowani. Pomocne są w tym katalogi wy-
dawnictw zagranicznych, przygotowane na 
wystawy przez Kubicz Book Center. 

Na wystawę, zorganizowaną w czytelni 
Biblioteki Wydz. Budownictwa Lądowego 
i Wodnego 23-25 kwietnia, zamówiono 95 
książek, trafiło – 65 (30 miało termin wyda-
nia do końca kwietnia, jednak z uwagi na 
opóźnienia wydawnicze będą dostarczone 
w czerwcu). Z tej liczby 65 książek, jak po-
wiedziała nam kierownik biblioteki mgr Cze-
sława Kolarz, duże zainteresowanie okaza-
no 54 książkom, ale można było kupić tylko 
44 – na taką ilość wystarczyło bowiem pie-
niędzy (biblioteka miała limit ok. 13 tys. zł, 
a realne potrzeby to ponad 20 tys. zł, mimo 
iż firma Kubicz zaoferowała 10% rabatu). 

Problem z zakupem 10 tytułów rozwiązał 
dyrektor Biblioteki Głównej dr inż. Henryk 
Szarski: postanowił zakupić je do zbiorów 
BG. Zainteresowanie pozostałymi 30 tytuła-
mi także było duże – być może trafią one na 
uczelnię dzięki BG, która wykorzysta na ten 
cel granty europejskie. Szczególnym „wzię-
ciem” cieszyły się książki dotyczące kon-
strukcji mostowych – zresztą wiele o bar-
dzo atrakcyjnej szacie edytorskiej. 

Natomiast od 12 do 21 maja studenci, 
doktoranci i pracownicy dydaktyczno-na-
ukowi mieli okazję zapoznać się z litera-
turą z zakresu z zakresu m.in. termodyna-
miki, mechaniki i konstrukcji maszyn oraz 
energetyki na wystawie, którą zorganizo-
wała Biblioteka Wydziału Mechaniczno-
Energetycznego PWr. 

Prezentację zainaugurowali szefowie 
firmy Kubicz oraz prodziekan ds. nauki 
i współpracy z zagranicą dr hab. inż. Ma-
rek Gawliński. I podobnie jak w przypadku 
kwietniowej imprezy na W-2, w trakcie wy-
stawy książki można było nie tylko oglądać, 
ale też zamówić konkretne pozycje. Kie-
rownik biblioteki mgr Małgorzata Całuch 
przyznała, że wystawa cieszyła się dużym 
zainteresowaniem zwiedzających. 

To, co pokazano w bibliotekach obu wy-
działów, dowodzi, że bez fachowej, obcoję-
zycznej literatury nie sposób się obejść ani 
w pracy badawczo-naukowej, ani dydak-
tycznej, ani przy zdobywaniu wykształce-
nia w danej dziedzinie. Warto inwestować 
w ten „kapitał”, mimo nieraz niemałych kosz-
tów związanych z zakupem takich książek 
– i być może paradoksalnie, ale jest to moc-
ny argument, regały bibliotek naszej uczelni 
mogą być bowiem jedynym miejscem, gdzie 
zwłaszcza doktoranci i studenci znajdą po-
trzebną im literaturę przedmiotu.

(is, mw)

Oferta stypendialna
Towarzystwo Przyjaciół 

Uniwersytetu Technicznego w Dreźnie 
oferuje studentom 

Politechniki Wrocławskiej 
5 stypendiów 

na studia w TU Drezno 
w roku akademickim 2008/2009.

Wymagania
● dobra znajomość języka niemieckiego

● ukończony 3 rok studiów
● dobre wyniki w nauce

Dokumenty: www.pwr.wroc.pl 

Termin składania dokumentów 
– 7 lipca 2008 

w Dziale Współpracy 
Międzynarodowej , 
bud. D5, pok.10. 

Telefon kontaktowy:  071 3203170

Z książek sprowadzonych do Biblioteki W-2 na 
pewno będą korzystać studenci Najdroższa: 772 zł i najtańsza: 67 zł z zaprezentowanych na W-2 przez Kubicz Book Center książek

Elżbieta i Ziemowit Kubiczowie, przedstawiciele 
firmy Kubicz Book Center, oraz mgr Małgorzata 
Całuch, kierownik Biblioteki W-9
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Zainteresowany ofertą prof. Marek Gawliński, 
prodziekan na Wydz. Mechaniczno-Energetycznym
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Czwartkowe imprezy, organizo-
wane dla społeczności senio-
ralnej naszej uczelni w Klubie 

EiR, są ze wszech miar godne rekla-
my i polecenia. Odczyty i prezentacje, 
które znalazły się w tegorocznym ka-
lendarzu, można ująć w czterech sło-
wach: dla każdego coś interesującego. 
A my dodamy jeszcze: edukacyjnego. 
Z pewnością takie właśnie były spo-
tkania z prof. Jackiem Łukasiewiczem 
i prof. Moniką Hardygórą. 

Pytania o pana Herberta
W majowy czwartek (8.05) prof. Uni-

wersytetu Wrocławskiego Jacek Łuka-
siewicz prezentował twórczość Zbignie-
wa Herberta – w Roku Herbertowskim 
(w 10. rocznicę śmierci poety). 

Prof. Łukasiewicz to wybitny znawca 
polskiej literatury i poezji. Ma w swoim bo-
gatym dorobku eseistycznym i krytyczno-
literackim wiele pozycji, które poświęco-
ne są najwybitniejszym polskim twórcom. 
A na „mądrych i dobrze napisanych” 
– jak sam powiedział – wierszach Herberta 
zna się rzeczywiście wyśmienicie. Nie tyl-
ko zresztą na wierszach. Jako autor mo-
nografii o autorze Pana Cogito zna wiele 
faktów z biografii poety, doskonale anali-
zuje i interpretuje jego twórczość, no i jest 
uzdolnionym... recytatorem poezji Herber-
ta – o czym mogli przekonać się słucha-
cze w klubie, gdy prof. Łukasiewicz pre-
zentował fragmenty wierszy. 

Prelekcja na temat twórczości urodzo-
nego we Lwowie (tak jak prof. Łukasie-
wicz) Herberta – także dramatopisarza, 
eseisty oraz rysownika amatora – nie była 
jednak typowym odczytem, wykładem-mo-
nologiem, czymś, czego wysłuchuje się 
z przyjemnością, ale niebawem o tym za-
pomina. Nie była – bo „nie pozwolili” na 
to wdzięczni słuchacze. Dzięki ich cieka-
wym pytaniom, niejednokrotnie znakomi-
tej znajomości tematu, a nawet głosach 
polemicznych, spotkanie z prof. Łukasie-
wiczem stało się swoistym, blisko półto-
ragodzinnym seminarium, w czasie któ-

rego dociekliwi „studenci” chcieli zyskać 
jak najwięcej wiedzy i „wykorzystać” do 
maksimum swojego wykładowcę. Zda-
je się, że takim obrotem sprawy był na-
wet zaskoczony (mile!) sam szanowny 
prelegent! 

A pytano i o fakty z życia osobiste-
go Herberta, i o zdanie prof. Łukasiewi-
cza w kwestii nieprzyznania poecie li-
terackiej Nagrody Nobla. Rozprawiano 
o patriotyzmie (bardziej AK-owski czy jed-
nak – o czym w zasadzie się nie mówi 
– charakterystyczny dla Dzieci Lwowa?), 
o głębokiej znajomości historii sztuki 
przez Herberta. Pojawił się nawet „pier-
wiastek lokalny”, czyli związki poety z Po-
litechniką – jego częsta onegdaj tu obec-
ność dzięki przyjaźni z nieżyjącym już 
prof. Zdzisławem Ruziewiczem (ten wą-
tek szczególnie zainteresował prof. Łu-
kasiewicza). 

Gdyby nie obowiązki czekające prele-
genta, spotkanie, które prowadziła dr inż. 
Izabela Hudyma, mogłoby potrwać o wiele 
dłużej. Cóż – kto nie był, niech żałuje...

Piechotą na szczyty świata
W czerwcu (12.06) uczestnicy spotka-

nia z prorektor prof. Moniką Hardygórą, 
specjalistką od wszystkiego, co związa-
ne z górnictwem, mieli okazję powędro-
wać prawie do nieba, czyli w Himalaje, bo 
na taki trekking pani profesor swoich słu-
chaczy zabrała. 

I intelektualnie, 
i w stylu Indiany Jonesa 

Prof. Jacek Łukasiewicz i dr inż. Izabela Hudyma – mieli dużo do powiedzenia  o Herbercie

Uczestnicy czwartkowego, literackiego  spotkania w Klubie EiR byli bardzo zadowoleni
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Wyprawa w takie góry to zupełnie coś innego niż wejście na Śnieżkę czy zdobywanie Ślęży... 

Fo
t. 

K
rz

ys
zt

of
 M

az
ur

Przestawiając prelegentkę, Andrzej 
Ostoja-Solecki mówił oczywiście o wąt-
kach kariery zawodowej prof. Hardygó-
ry i jej silnym związku z uczelnią, podkre-
ślając, że jej aktywność ma także odbicie 
w tym, jak pani prorektor wypoczywa. 
A sama mówi, że „intensywnie”. 

I rzeczywiście, to, co usłyszeli i zo-
baczyli uczestnicy spotkania pod nazwą 
Trekking w Himalajach, nie pozostawia-
ło wątpliwości, że hobby prof. Hardygó-
ra ma imponujące, no i w pewnym stop-
niu niebezpieczne.

Wśród 70 krajów, które zwiedziła (po-
dróże są jej pasją od dzieciństwa), prof. 
Hardygóra uważa Nepal za jeden ze 
swoich ulubionych (drugim jest Peru) 
– wszystkie najwyższe szczyty Himala-
jów (Mount Everest, Kangczendzonga, 
Lhotse Makalu, Cho Oyu, Annapurna czy 
Nanga Parbat) znajdują się na terenie Ne-
palu właśnie, państwa wciśniętego pomię-
dzy Chiny i Indie, który od zaledwie kilku 
miesięcy jest republiką. Kraju, jak mówi-
ła prof. Hardygóra, „specyficznego, gdzie 
ludzie są otwarci, biednego, w którym jed-
nak nie ma głodu”.

Profesor po raz pierwszy wyruszyła 
w Himalaje w latach 80. z grupą z koła prze-
wodników sudeckich („wtedy zrobiliśmy 
trekking dokoła Annapurny”), zebranym 
w KEiR słuchaczom opowiedziała zaś (i po-
kazała na wykonanych przez siebie zdję-
ciach) o wyprawie do bazy pod Mount Eve-
restem w 2001 r., na wysokość 5 tys. metrów. 
Pani profesor dokładnie omówiła, czym jest 
trekking i kto powinien go uprawiać („kto ko-
cha góry i chce z obcowania z nimi wynieść 
jak najwięcej, a przy tym nie naraża siebie 
i tych, którzy musieliby go ratować”). 

Potem opowiadała, krok po kroku, jak 
przebiegała trasa, którą miała do poko-
nania, co fascynującego się na niej znaj-
dowało, jak żyją tubylcy... Rzeczywiście, 
potęga Himalajów, którą obejrzeliśmy na 
wyświetlanych na ekranie zdjęciach, da-
wała duży impuls wyobraźni. Do tego nie-
zwykle barwne opowiadanie prof. Hardy-
góry o trekkingu wokół lodowców, prawie 
w chmurach – i to wystarczyło, by słu-
chacze chcieli jeszcze więcej informacji. 
Między innymi: czy wyprawa trekkingowa 
w Himalaje wiąże się z załatwianiema wie-
lu formalności, jak się zabezpieczać przed 
palącym słońcem i zimnem i nawet czy 
trzeba znać dużo języków obcych, by swo-
bodnie udać się na taką wyprawę? Najwy-
raźniej chęć przeżycia niesamowitej przy-
gody została zasiana wśród niektórych 
uczestników spotkania... Czy usłyszymy 
więc o kolejnym odważnym pracowniku 
Politechniki, który zdobywa szczyty?

Małgorzata Wieliczko

Posłuchać też można było o jakach – zwierzętach pracowitych i „do wszystkiego”

Trekking może być pasją i rozrywką osób w każdym wieku. Powodzenia!
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Jak wychowywać studentów? Na 
takie pytanie próbowali odpo-
wiedzieć lektorzy Studium Języ-

ków Obcych PWr podczas ostatniego 
spotkania z cyklu szkoleń pedagogicz-
no-psychologicznych, którego gośćmi 
specjalnymi była dr Iwona Krosny-Wek-
selberg i prof. Andrzej Wiszniewski.

Rozpoczynając swoje wystąpienie, 
prof. Wiszniewski postawił pytanie, czy 
wykładowcy oprócz przekazywania wie-
dzy powinni zajmować się także wychowy-
waniem. „Postawy moralne młodych ludzi 
głównie są kształtowane przecież przez 
dom rodzinny”– stwierdził. Na uczelni 
kontakt ze studentem sprowadza się 
z reguły do wykładów, gdzie na sali siedzi 
po sto i więcej osób. Studiowanie dawno 
przestało być sprawą elitarną i wyróżnia-
jącą z reszty społeczeństwa. Jak w takiej 
sytuacji wpoić szacunek do wyższych 
wartości? Jak uniknąć takich zachowań, 
jak podczas ostatnich juwenaliów, kiedy 
to studenci pozbyli się wszelkich zaha-
mowań moralnych? „Jedynie przez do-
bry przykład osobisty” – podpowiada były 
rektor Politechniki. 

Prof. Andrzej Wiszniewski podzielił się 
też przykładami z własnego doświadcze-
nia w pracy nauczycielskiej. Opowiedział 
na przykład, jakimi metodami usiłuje prze-
konać swoich studentów, że do gabinetu 
przełożonego (w tym wypadku wykładow-
cy) nie wchodzi się w wierzchnim okry-
ciu. „Niestety, mało kto dzisiaj przestrzega 
tego zwyczaju” – z ubolewaniem przyznał 

profesor. Wyraził też opinię, że zmianę po-
stawy studentów wymusi niedługo rynek 
pracy. „Wierzę, że pracodawcy wreszcie 
zaczną od nowych pracowników wymagać 
czegoś, co nazywamy dobrym obyczajem” 
– podsumował prof. Wiszniewski.

Z kolei dr Iwona Krosny-Wekselberg 
zastanawiała się, czy studenci w ogóle 
chcą być wychowywani. Z jej obserwa-
cji wynika, że jednak tak. Młodzi cierpią 
na kryzys wartości, potrzebują wzorców 
i mentorów. Nauczyciele akademiccy mu-
szą mieć tego świadomość. Zauważy-
ła również, że obecnie studentom coraz 
trudniej jest podporządkować się narzuco-
nym przez uczelnię wymogom. „Wszech-
obecna kultura indywidualizmu wymusza 
określone postawy. Dlatego student na 
każdym polu chce się wyróżniać z oto-
czenia, szczególnie w zachowaniu” – mó-
wiła dr Krosny-Wekselberg. 

Podobnie jak jej przedmówca, nie 
szczędziła adekwatnych przykładów 
„z życia wziętych”. Przeanalizowała po-
krótce niedawne wybryki studentów na 
Wittigowie oraz wskazała na pewne 
czynniki sprzyjające takim zachowaniom 
– środki odurzające, alkohol czy wpływ 
grupy. Zakończyła jednak optymistycz-
nie, apelując do lektorów o dostrzega-
nie mimo wszystko w studentach dobra 
i wyraźne akcentowanie właściwych po-
staw.

Spotkanie zakończyło się ożywioną 
dyskusją. 

(is)

Studium Języków Obcych PWr 
zorganizowało w bieżącym roku 
akademickim cykl wykładów 
i dyskusji o tematyce 
psychologiczno-pedagogicznej, 
skierowanych do lektorów SJO. 
Podjęcie tej inicjatywy 
było wynikiem zorganizowanej 
we wrześniu 2007 r. konferencji, 
podczas której pojawiła się 
tematyka związana z rolą 
nauczyciela języka obcego 
w kształtowaniu właściwych 
postaw i wartości wśród 
współczesnych studentów 
– obywateli nie tylko zjednoczonej 
Europy. Oprócz tego, spotkania, 
na których poruszano kwestie 
psychologiczno-pedagogiczne, 
miały służyć odpowiedzi na 
pytanie, jak nauczyciele języków 
obcych mogą realizować jedną 
z podstawowych powinności 
nauczyciela akademickiego, 
a mianowicie wychowywanie 
studentów. Takie wyzwanie stawia 
bowiem zapis o konieczności 
doskonalenia nauczania 
akademickiego zorientowanego 
na studenta, w połączeniu 
z kształtowaniem jego sylwetki 
dla społeczeństwa 
obywatelskiego, który został 
zawarty w strategii rozwoju 
naszej uczelni.

Do wygłaszania wykładów 
zapraszani byli specjaliści, 
reprezentujący dziedziny, 
którymi szczególnie są 
zainteresowani pracownicy SJO. 
Oto tematyka spotkań:
• Szanse rozwoju człowieka 
dorosłego 
– prof. M. Straś-Romanowska; 
• Asertywność i jej granice 
w kontekście ze studentami 
– mgr I. Haba; 
• „Obyś cudze dzieci uczył” 
– groźba czy szansa 
– dr I. Krosny-Wekselberg; 
• Mistrz i uczeń – prof. J. Mroczka; 
• Umiejętności niezbędne w pracy 
nauczyciela – mgr E. Majcher; 
• Rozważania o fenomenie nadziei 
– dr M. Zwiefka; 
• Prawda i mity o nauczaniu 
i egzaminowaniu studentów 
z dysleksją – mgr E. Mroczka; 
• Umiejętności okołodydaktyczne 
– prof. J. Semków. 

(mw)

Kształtować postawy 
i widzieć dobro
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Dr Iwona Krosny-Wekselberg uważa, że studenci 
chcą być wychowywani

Prof. Andrzej Wiszniewski twierdzi, że studia 
straciły na elitarności
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Gdy rok temu nasi studenci wy-
grali Puchar Odry, pozostawia-
jąc w przegranym polu zawod-

ników ze słynnego Oxfordu, Anglicy 
zapowiedzieli srogi rewanż. Niemal 
dokładnie rok później wrócili do Wro-
cławia w najmocniejszym składzie, aby 
w gronie ośmiu akademickich ósemek 
z Europy rywalizować w regatach Odra 
Cup 2008. 

Tegoroczna edycja zawodów (9-10 
maja) zmieniła nieco formułę, tak by star-
tować mogło więcej osad. Zaproszenie or-
ganizatorów – KS AZS Politechnika Wro-
cławska – przyjęły: uniwersytet z Oxfordu, 
londyński Imperial College, czeska VSB 
Ostrava oraz Universitat Viadrina z Frank-
furtu, wzmocniona klubem Viking Berlin. 
Składu Odra Cup 2008 dopełniły polskie 
osady: AZS UMK Energohandel Toruń oraz 
trzy wrocławskie ósemki: Uniwersytet oraz 
dwie osady Politechniki. Tak liczna i zróż-
nicowana obsada regat zapowiadała wiele 
emocji, których rzeczywiście nie zabrakło 
w czasie dwóch dni zmagań na Odrze.

Dzień pierwszy
W sobotę rozgrywane były biegi elimi-

nacyjne na dystansie 1000 m. Pierwsza, 
przedpołudniowa seria rozstawiała osady 
do dalszych eliminacji rozgrywanych syste-
mem pucharowym. W jednej parze płynęli 
studenci Politechniki i Uniwersytetu, rywa-
lizujący po raz 12. w tradycyjnym wyścigu 
ósemek. Osada uniwersytecka (przez wielu 
tradycyjnie skazywana na pożarcie) poka-
zała, że ma zamiar walczyć o zwycięstwo, 
i długo toczyła ostrą walkę z naszymi stu-
dentami: dopiero na ostatnim fragmencie 
toru Politechnika zdecydowanie przyspie-
szyła, odnosząc kolejne zwycięstwo. W po-
zostałych parach: Oxford wygrał z Viadriną, 

Politechnika 2 po walce zwyciężyła osadę 
z Ostrawy, a zawodnicy z Torunia okazali 
się szybsi od Imperial College. 

Po godzinnej przerwie osady wróci-
ły na Odrę, by rozegrać drugą serię bie-
gów eliminacyjnych. Na tym etapie rywa-
lizacji zanotowano następujące rezultaty: 
Oxford wygrał z Uniwersytetem Wrocław-
skim, Politechnika 1 nie dała szans Viadri-
nie, Toruń dał lekcję wiosłowania studen-
tom z Ostrawy, a Imperial College wygrał 
z Politechniką 2. Do trzeciej, decydującej 
o rozstawieniu w finałach serii eliminacyj-
nej zawodnicy przystąpili około godziny 
14.30. Jeżeli wcześniej można było jesz-
cze kalkulować rozłożenie sił na całe eli-
minacje, to w tej chwili nie pozostało nic 
innego, jak tylko dać z siebie wszystko, 
by zagwarantować sobie start w niedzielę 
w lepszym finale. Przy owacji licznie zgro-
madzonej publiczności do finału D zakwa-
lifikowały się osady Politechniki 2 i VSB 
Ostrava. Finał C tworzyli zawodnicy Uni-
wersytetu i Viadriny, o trzecie miejsce w fi-
nale B rywalizować mieli studenci Imperial 
College i AZS UMK Toruń, a w najważniej-
szym finale niedzieli wystąpić miały gwiaz-
dy z Oxfordu oraz nasi zawodnicy! 

Pod koniec tego wyczerpującego dnia 
wszystkie osady udały się do Ratusza, 

gdzie uczestnicy regat spotkali 
się z władzami Wrocławia oraz 
PWr i UWr, a następnie wybra-
li się na zwiedzanie najciekaw-
szych zabytków Muzeum Uni-
wersytetu Wrocławskiego.

Dzień drugi
W niedzielne popołudnie na 

bulwarze Dunikowskiego, na wy-
sokości mety zaczęli zbierać się 
pierwsi kibice. Na początek swo-
je regaty rozegrali młodsi zawod-
nicy, ścigający się na krótszym 
dystansie od Mostu Pokoju. Co-
raz liczniejsza publiczność z nie-
cierpliwością czekała jednak na 
finały ósemek, kończące zmaga-
nia w ramach Odra Cup 2008. 

Biegi finałowe przewidzia-
ne były na dystansie 2300 m, 
a osady startować miały spod 
kładki za zoo. Około 14 osady 
zaczęły schodzić na wodę, by 
dobrze rozgrzać się przed naj-
ważniejszym startem weeken-
du. Sędziowie z lekkim opóź-
nieniem wystartowali finał D, 
a za nim kolejne biegi. Elimina-

cje tak rozmieściły osady, że w każdym fi-
nale znajdowała się ekipa polska i zagra-
niczna, co dodatkowo dodawało smaczku 
rywalizacji i wzmagało doping licznie zgro-
madzonych na całej trasie kibiców. Tego 
dnia Odra odżyła: wioślarze, kajakarze, 
statki wycieczkowe i setki wrocławian na 
brzegach – jak za dawnych lat. 

Niespodzianek w finałach nie było. 
Niestety Oxford zrealizował swoje groź-
by i zwyciężył z przewagą, niepozosta-
wiającą złudzeń, kto był najlepszą osa-
dą regat. Dla naszych studentów drugie 
miejsce było mimo wszystko sporym suk-
cesem, ponieważ poziom sportowy regat 
stał na wysokim poziomie. Był to doskona-
ły sprawdzian przed zbliżającymi się rega-
tami akademickim i w Kruszwicy. 

W pozostałych finałach także zwycię-
żali faworyci: Toruń, Uniwersytet Wrocław-
ski i Politechnika 2. 

Chyba nikt nie spodziewał się, że ta im-
preza zakończy się takim sukcesem spor-
towym i organizacyjnym. Mamy nadzieję, 
że udało się nam dobrze zaprezentować 
Wrocław i jego akademicki charakter oraz 
wrocławskie wioślarstwo w akademickiej 
Europie, co pozwoli nam w przyszłych la-
tach zapraszać nad Odrę jeszcze lep-
sze ósemki. 

Wioślarskie reminiscencje 

Ostateczne wyniki 
Odra Cup 2008
1. University of Oxford
2. Politechnika Wrocławska
3. AZS UMK Energohandel Toruń
4. Imperial College
5. Uniwersytet Wrocławski
6. Viadrina / Wiking Berlin
7. Politechnika Wrocławska 2
8. VSB Ostrava
Dodatkowo zawodnicy z Torunia 
otrzymali puchar dla najlepiej 
zgranej osady, ufundowany przez 
Nokia Siemens Networks.

Osada Oxfordu – triumfatora Odra Cup 2008
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Niecały tydzień po Odra Cup 
2008 studenci PWr udali się do 
Kruszwicy, gdzie po raz XXV 

odbyły się Mistrzostwa Polski Szkół 
Wyższych w wioślarstwie. Swój start 
zapowiedziało aż 13 ósemek reprezen-
tujących uczelnie z całego kraju. Obie 
wrocławskie osady (oprócz Politechni-
ki startowali też studenci Uniwersytetu) 
widziane były w gronie faworytów. Rok 
wcześniej zajęły bowiem odpowiednio 
3. i 4. miejsce.

Z racji wyjątkowo licznej obsady za-
wodów zarówno w sobotę, jak i niedzie-
lę przewidziane były starty eliminacyjne. 
Już pierwszy przedbieg z udziałem na-
szych studentów zapowiadał sporo emo-
cji. Spotkały się w nim bowiem trzy naj-
lepsze osady z zeszłego roku: PWr oraz 
Wyższa Szkoła Gospodarki i Uniwersytet 
Kazimierza Wielkiego (obie z Bydgosz-
czy). Po emocjonującym wyścigu nasi 
studenci zajęli 2. miejsce, dzięki czemu 
awansowali do nieco lżejszego półfina-
łu. Na tym etapie z zawodami pożegnali 
się zawodnicy AZS AGH Kraków, zajmu-
jąc 13. miejsce.

Niedzielne popołudnie również zapo-
wiadało się emocjonująco, zwłaszcza dla 
naszej osady, która w półfinale miała zmie-
rzyć się m.in. z wrocławskim Uniwersyte-
tem. Politechnika wygrała, a nasi lokalni 
rywale stawiali nam czoła przez połowę 
dystansu, jednak ostatecznie zajęli dru-
gie miejsce. Na historyczne zwycięstwo 
w oficjalnych regatach muszą zatem jesz-
cze poczekać. Kolejną okazję mieli zale-
dwie dwie godziny później – w finale A. 
Podobnie jak rok wcześniej, w najważ-
niejszym wyścigu regat na starcie stanę-
ły dwie faworyzowane osady z Bydgosz-
czy, dwie z Wrocławia, a stawkę dopełnili 
studenci z Politechniki Gdańskiej i Uniwer-
sytetu Warszawskiego. 

Od początku biegu na czele znalazły 
się obie bydgoskie uczelnie i Politechni-
ka. Nasi studenci mimo nieudanego star-
tu nie stracili zbytnio dystansu do prowa-
dzących ósemek i z każdym chwytem 
przybliżali się do drugiego miejsca. Trud-
ne warunki na wodzie sprawiły jednak, że 
łódki zjechały się w torze i nie było moż-
liwości rozpędzenia się na finiszowych 
metrach. 

Końcowa kolejność na mecie to: 
UKW Bydgoszcz, 
WSG Bydgoszcz, 
Politechnika Wrocławska, 
Uniwersytet Wrocławski. 
Mimo iż brązowy medal cieszy, zwłasz-

cza po zawodach na tak wysokim pozio-
mie, to jednak zdajemy sobie sprawę, że 
mieliśmy szansę na srebro. 

Team Politechniki 1 – zdobywcy II miejsca

Politechnika 2 – tym razem na VII miejscu

Politechnika 1 z pucharem i w towarzystwie (od lewej): rektora-elekta PWr prof. Tadeusza 
Więckowskiego, rektora UWr prof. Leszka Pacholskiego i rektora PWr prof. Tadeusza Lutego
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Dokładnie tydzień później, rów-
nież na Gople, osada KS AZS 
Politechnika Wrocławska, tym 

razem wzmocniona zawodnikami klu-
bowymi (którzy jednak już w tym roku 
wybierają się na Politechnikę) rywali-
zowała na dystansie 2000 m w ramach 
Akademickich Mistrzostw Polski. Ob-
sada była jeszcze mocniejsza niż ty-
dzień wcześniej, co zapowiadało nie 
lada emocje. 

Na starcie pojawiły się 4 ósemki, w tym 
UKW Bydgoszcz – zwycięzca regat sprzed 
tygodnia oraz UMK Toruń – trzecia osa-
da Odra Cup 2008 i obrońca tytułu aka-
demickiego mistrza Polski. Czwartą osadą 
była ósemka AZS AWFiS Gdańsk, w której 
wiosłuje obecnie spora część reprezenta-
cyjnej ósemki wagi lekkiej. Chyba trudno 
wyobrazić sobie mocniejszy skład finału 
ósemek, ale czy nie jest to równocześnie 
najlepsza motywacja? 

Od samego początku do przodu wyrwa-
ła ósemka z Gdańska, pozostawiając pozo-
stałym osadom walkę o drugie miejsce. Po 
1000 m Politechnika postawiła wszystko na 
jedną kartę i ruszyła do przodu. Tempa nie 
wytrzymał Toruń, który wyraźnie osłabł i na 
metę przypłynął ostatni. Tymczasem trwa-
ła walka z Bydgoszczą o 2. miejsce. Na-
sza łódka nabierała szybkości z każdym 
pociągnięciem wioseł, ale nie daliśmy rady 
wyprzedzić tej utytułowanej osady. Po raz 
kolejny pozostało nam cieszyć się z zasłu-
żonego, ciężko wywalczonego brązu.

*
Czy mogło być lepiej, czy stać nas było 

na srebrne medale? Oczywiście w sporcie 
nigdy nie można skazywać się na przegra-
ną lub składać broni i rezygnować z wal-
ki. Przeciwnik, nawet renomowany, może 
mieć słabszy dzień, stwarzając szansę 
osadom płynącym tuż za nim. Jednak na-
leży otwarcie powiedzieć, że poziom aka-
demickich regat w tym roku był bardzo wy-
soki. Podjęliśmy realną walkę z najlepszymi 
osadami, mającymi w składzie wielu obec-
nych bądź byłych reprezentantów Polski, 
walczyliśmy do ostatnich metrów. Nieste-
ty, bez powodzenia. Teraz przyszedł czas 

na analizy i wyciąganie wniosków, mamy 
bowiem apetyty na sprawienie jeszcze kil-
ku niespodzianek w drugiej części sezo-
nu. Pierwszą jego część możemy uznać 
za zakończoną. Na uczelni zaczynają się 
zaliczenia przedmiotów, trzeba też nieco 
odpocząć przed dalszymi zmaganiami na 
wodzie: mistrzostwami Polski w Poznaniu, 

oraz Akademickimi Mistrzostwami Europy 
w Zagrzebiu. Obie imprezy odbywają się 
na przełomie sierpnia i września, a my już 
teraz zapraszamy na relację z tych presti-
żowych regat. Nasi studenci zapowiada-
ją walkę o najwyższe lokaty, pozostaje ży-
czyć im połamania wioseł!

Tadeusz Kłodowski
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AMP, finisz. Osada Politechniki (czerwona łódka na 1. planie), prowadzi Gdańsk, 2. miejsce Bydgoszcz (w tle)

Politechnika z brązowymi medalami AMP

Politechnika – zdobywcy III miejsca na MPSzW
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O rozlicznych talentach huma-
nistycznych i artystycznych 
osób, które mają wykształce-

nie w dziedzinie nauk technicznych, 
wiadomo nie od dziś. Pokutuje nawet 
stwierdzenie, że „najlepsi humaniści to 
ścisłowcy”. Potwierdzając, że rzeczy-
wiście coś jest na rzeczy, miło nam 
zaprezentować artystyczną duszę mgr 
inż. Hanny Misiak, której droga do dok-
toratu na Politechnice znaczy się tak-
że – jak sama mówi – nieinżynierskimi 
zdarzeniami.

Ku radości całego świata, ja Hanna Mi-
siak, pojawiłam się na Ziemi, a dokład-
nie w Ostrowie Wielkopolskim Roku Pań-
skiego 1983. Następnie została określona 
moja przyszłość. Dziadek, po rzuceniu na 
mnie okiem, stwierdził rzeczowo: „To bę-
dzie inżynier” – i został przez całą rodzi-
nę wyśmiany. 

Wszyscy zapomnieli o tej przepowied-
ni, ponieważ przez całe życie robiłam 
wszystko, tylko nie to, co było potrzebne, 
żeby się ona spełniła. 

We Wrocławiu, bo tu mieszkam całe 
życie, nudzić się nie sposób, a ja – try-
skając energią w trakcie swojego krótkie-
go żywota – byłam uczestnikiem zdarzeń 
(oczywiście nieinżynierskich): „Teatru Oj-
ciec Wirgiliusz i inni…” (przez 5 lat); „Te-
atru ciągłych wysiłków na rzecz…” (3 lata); 
„Teatru na Nowym Dworze” (2 lata), „Te-
atru Imienia” (1,5 roku); studium musica-
lowego przy teatrze Muzycznym Capitol 
(2,5 roku); Szkoły Tańca Arkadia (przez 
7 lat); Młodzieżowego Teatru Tańca i Te-
atru Tańca Arka (6 lat). Co przyniesie przy-
szłość…. jeszcze nie wiadomo i to jest 
piękne!

Po ukończeniu XII LO przyszła kolej 
na wybór studiów. Przez cały czas my-
ślałam o udaniu się na AMed lub PWST. 
W ostatnim dniu składania papierów za-
skoczyłam wszystkich i zaniosłam je na 
uczelnię techniczną – Politechnikę Wro-
cławską (bo pozwalała połączyć moje po-
przednie dwa wybory: AMed – zaczęłam 
studiować inżynierię biomedyczną oraz 
PWST – przez 5 lat studiów byłam członki-
nią Kabaretu Pralka (www.kabaretpralka.
art.pl), organizatorem oraz uczestnikiem 
imprez z tą przynależnością związanych J) 
i nagle wszyscy przypomnieli sobie prze-
powiednię sprzed lat. 

Pamiętam, jak na pierwszych zajęciach 
z analizy matematycznej przeżyłam praw-
dziwy horror. Ponieważ w liceum byłam 
w klasie biol-fiz-chem, więc to, co zoba-

czyłam wtedy na tablicy, było jak z Mar-
sa, i patrząc na prowadzącego, wcale 
bym się nie zdziwiła, gdyby nagle zawo-
łał „ET go home!”. Prowadzący zauwa-
żył nasze zmarnowane miny i próbując 
nas pocieszyć, powiedział: „Proszę pań-
stwa, na początku będzie łatwiej, zacznie-
my od całek. Kto z państwa miał w liceum 
całki?” – wszyscy podnoszą ręce oprócz 
mnie. „Pani nie miała?” – w odpowiedzi 
przecząco kręcę głową. „No dobrze, kto 
miał pochodne?” – ponownie wszyscy 
podnoszą ręce oprócz mnie. „Pani nie 
miała?” – w odpowiedzi przecząco krę-
cę głową. „To kto z państwa miał grani-
ce?” – wszyscy podnoszą ręce, ja prze-
cząco kręcę głową. „Pani nie miała, to 
co pani tu robi?!”– a ja na to: „Jak to co? 
Studiuję!!!”. 

I tak studiowanie mi mija i nie mogę 
narzekać na nudę. Pierwsze 1,5 roku by-
łam wolontariuszem Fundacji MANUS, 
a ostatnie 2,5 roku studiów – przewodni-
czącą Biofizycznego Koła Naukowego Mi-
cela. W międzyczasie nie rezygnowałam z 
innych inicjatyw, jak taniec czy teatr.

Obecnie mam mgr. inżyniera i jestem 
doktorantką Instytutu Inżynierii Biome-
dycznej i Pomiarowej. Codziennie odkry-
wam świat. Można mnie spotkać i w labo-
ratorium, i na safari. Uważam, że życie nie 
kończy się na uczelni (choć jest ona jego 
istotną częścią). Ważni też w moim życiu 
są ludzie – znajomi i wszyscy, na których 
„wpadam”. To dzięki nim jestem, kim je-
stem. I dzięki ludziom właśnie udaje mi 
się czasem coś „popełnić” – np. wiersz. 
Po spotkaniu z przyjaciółmi fizykami na 
jednej z konferencji naukowych dopadła 
mnie wena i powstały „Marzenia Doświad-
czalnika”…. Mam plany na więcej… Ale to 
po wakacjach.  

Hanna Misiak

MARZENIA 
DOŚWIADCZALNIKA 
autorstwa 
mgr inż. Hanny Misiak

Gdyby mój detektor
Ciebie namierzył
Nawet w gazie idealnym
Bym się z Tobą zderzył

Wszedłbym z Tobą w układ
Wywołał pole wirowe
W Twej cewce wzbudził prąd
A Ty ładunek na lasce 
  ebonitowej 

Bylibyśmy jak dipol 
Zorientowany przez chwilę
Przy Tobie mógłbym działać
Jak perpetuum mobile

Niestety wszyscy wiemy
Będąc doświadczalnikami
Teoretycznie istniejesz
Realnie nie ma Cię z nami

Dlatego gdy Cię zobaczę
Nie będę wiedział od razu
Czy jesteś jawą
Czy zwykłą aberracją obrazu

Więc sprawdziłbym 
  rozdzielczość
Następnie zasilanie
Potem zdjąłbym przesłonę
Sprawdził ogniskowanie

Gdybyś nadal tam była
Wykonałbym od zera
Dla pewności że jesteś
FFT (czyt. Szybką Transformatę 
 Fouriera)

Po usunięciu szumów
W granicach niepewności
Byłbym prawie pewien
Twojej obecności

Postawiłbym tezę
Że nie jesteś marą
I spróbowałbym to sprawdzić
W SI daną miarą

I miałbym cichą nadzieję
Że w trakcie tego wywiadu
Nie ulegniesz zjawisku
Całkowitego rozpadu

Inżynier dobry na wszystko

Hannę Misiak nosi po świecie, a zaprzyjaźnić się 
potrafi nawet z wielbłądem...
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Wrocław latem wcale nie musi 
kojarzyć się tylko z upałem 
i przepełnionymi kawiarnia-

nymi ogródkami. To miasto i jego oko-
lice w wakacje tętnią życiem kultural-
nym. Jedna wielka impreza goni drugą. 
Ci, którzy w tym roku nie wyjeżdżają na 
urlop, nie będą mieli powodów do na-
rzekań – każdy powinien znaleźć coś 
dla siebie: od muzyki Fryderyka Chopi-
na po przegląd fi lmów Andrzeja Żuław-
skiego i pokazy tańca afrykańskiego.

Już 29 czerwca startuje Wrocław Non 
Stop, któremu przyświeca hasło „Prze-
strzeń miejska”. Bo właśnie ona jest tu 
inspiracją do mnóstwa wydarzeń, kon-
certów, wystaw, 
spektakli teatral-
nych. Gwiazdą 
tegorocznej edy-
cji będzie zespół 
Manu Chao, który 
da koncert 15 lipca 
na Wyspie Piasko-
wej. Szczegółowy 
program wydarzeń 
znajduje się na stro-
nie www.wff.art.pl. 
Impreza potrwa do 
27 lipca.

W lipcu odbędzie 
się także czwar-
ta edycja Brave Fe-
stival. Jest to im-
preza, prezentująca 
ginące tradycje z ca-
łego świata. Tego-
roczny Brave odby-
wać się będzie 
pod hasłem: „Ry-
tuał zaczyna się 
w Afryce”. W pro-
gramie przewidzia-
no m.in. pokazy 
tańców i ceremonii 
w wykonaniu człon-
ków plemion Nuna 
i Fula, a także 
warsztaty bębnów 
afrykańskich. Festi-
wal rozpoczyna się 
4 lipca i potrwa do 
12 lipca (strona in-
ternetowa festiwa-
lu – www.bravefesti-
val.pl).

Kolejną letnią 
atrakcją Wrocła-
wia jest bez wątpie-

nia Międzynarodo-
wy Festiwal Filmowy 
„Era Nowe Horyzon-
ty”, który rusza 17 
lipca. Przez dziesięć 
dni we wrocławskich 
kinach można oglą-
dać najlepsze pro-
dukcje światowego 
kina. W tym roku 
w sposób szczegól-
ny zaprezentowane 
zostaną filmy no-
woze landzk ie 
i brazylijskie. Od-

będzie się także 
pokaz dzieł takich 
wielkich twórców, 
jak: Andrzej Żuław-
ski, Theo Angelo-
poulos, Terence 
Davies czy Witold 
Leszczyński. Tra-
dycyjnie już fe-
stiwal to nie tyl-
ko filmy, ale też 
szereg imprez 
towarzyszących. 
Najlepiej zarezer-
wować sobie czas 

(i bilety) do 27 lip-
ca. Program na 
www.eranoweho-
ryzonty.pl

Z kolei niedale-
ko Wrocławia, bo 
w Lubiążu, już po 
raz 16. odbędzie 
się Slot Art Festi-
val. To świetny po-
mysł na twórcze 
wakacje z kulturą 
niezależną. Orga-
nizatorzy przewi-
dują wiele koncer-
tów, warsztatów 
z różnych dziedzin 
sztuki, wykładów, 
wystaw, projekcji 
filmowych, przed-
stawień teatralnych 

i happeningów. 
W roli muzycznych 
gwiazd wystąpią 
m.in. Miloopa, Luc 
i Rahim, Christa-
fari z Kalifornii czy 
nowozelandzki No 
Longer Music. Im-
preza rozpocznie 
się 9 lipca i potrwa 
pięć dni. Informacje 
o programie znaj-
dują się na stronie 
www.slot.org.pl 

W sierpniu na-
tomiast warto wy-
brać się do Dusz-
nik-Zdroju, aby 
posłuchać muzyki 
Fryderyka Chopina. 
1 sierpnia odbędzie 
się inauguracyjny 
koncert 63. Między-

narodowego Festiwalu Chopinowskie-
go. W parku Zdrojowym przez 9 dni bę-
dzie rozbrzmiewać muzyka fortepianowa. 
Na wiele koncertów bilety rozeszły się 
w błyskawicznym tempie (szczegółowe in-
formacje: http://www.chopin.festival.pl)

Fani muzyki elektronicznej i klubowej 
nie mogą przegapić festiwalu Creamfi elds. 
16 sierpnia odbędzie się polska edycja 
tej międzynarodowej imprezy. Przez 
osiemnaście godzin, na pięciu scenach 
zagra kilkudziesięciu zagranicznych wy-
konawców, w tym największe światowe 
gwiazdy.

Iwona Szajner

Kulturalne wakacje w mieście
nia Międzynarodo-
wy Festiwal Filmowy 
„Era Nowe Horyzon-
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się inauguracyjny 
koncert 63. Między-

Kolejną letnią 
atrakcją Wrocła-
wia jest bez wątpie-

będzie się także 
pokaz dzieł takich 
wielkich twórców, 
jak: Andrzej Żuław-
ski, Theo Angelo-
poulos, Terence 
Davies czy Witold 
Leszczyński. Tra-
dycyjnie już fe-
stiwal to nie tyl-
ko filmy, ale też 
szereg imprez 
towarzyszących. 

roczny Brave odby-
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grudzień 2007

1

grudzień 2007 1 grudzień 2007

1

styczeń 2008

1

luty 2008
1

marzec 2008

1

kwiecień 2008

1

maj 2008

1

...a my odpływamy 
na wakacje...
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